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Żadna szkoła 
nie będzie zamknięta
- zapewnia starosta. str. 3

Łowicz | Projekt budżetu miasta na 2016 rok przyjęty 

Prawie 16 mln zł na inwestycje
Zdecydowaną większością gło-

sów – przy 3 głosach wstrzymują-
cych się – radni miejscy przyję-
li na ostatniej sesji w ubiegłym 
roku, 30 grudnia, projekt budżetu 
Łowicza na obecny rok. Według 
burmistrza oraz radnych, którzy 
go popierają, to budżet dobry, in-
westycyjny i z nadzieją na dofi -
nansowanie inwestycji unijnymi 
pieniędzmi. 

Podczas głosowania nad pro-
jektem budżetu od głosu wstrzy-
mali się trzej radni opozycyjni: 
Robert Wójcik, Mariusz Siewie-
ra oraz Paweł Pięta. – To budżet 
ani dobry, ani zły, tylko uszyty 
na miarę – mówił radny Wójcik. 
O dużych inwestycjach planowa-

nych przez miasto pisaliśmy już 
wielokrotnie, przedstawialiśmy 
również dokładnie na łamach No-
wego Łowiczanina projekt budże-
tu na bieżący rok. W stosunku do 
owego projektu zmieniło się for-
malnie całkiem sporo, ale uważni 
czytelnicy już mogą domyślać się 
dlaczego. 

Otóż do projektu budżetu au-
topoprawką zgłoszoną przez bur-
mistrza Krzysztofa Kalińskiego 
wprowadzone zostało 10 inwesty-
cji z tzw. budżetu obywatelskie-
go, które zostały wybrane głosa-
mi mieszkańców poszczególnych 
osiedli. Każda z dzielnic miała 
„do wydania” po 100 tys. złotych. 
O tym, jakie inwestycje wybrali 

mieszkańcy, również pisaliśmy na 
łamach NŁ. 

Dodatkowo, na wniosek rad-
nych wprowadzona do budżetu 
została dotacja w wysokości 35 
tys. zł dla Ochotniczej Straży Po-
żarnej w Łowiczu na moderniza-
cję i przystosowanie samochodu 
do potrzeb ratownictwa wodne-
go. 

Największymi planowanym 
w 2016 r. inwestycjami są: mo-
dernizacja ulic Sochaczewskiej 
i Strzelczewskiej (miasto stara 
się o dofi nansowanie inwestycji 
z tzw. „schetynówek”), rozpoczę-
cie budowy dróg dojazdowych do 
planowanego do wybudowania 
w przyszłości wiaduktu kolejo-

wego oraz dokończenie budowy 
bloku komunalnego. 

Czy będą 
rządowe pieniądze 
na Sochaczewską 
i Strzelczewską? 
– Jeżeli przesuniemy się na li-

ście rankingowej Urzędu Woje-
wódzkiego w Łodzi i otrzymamy 
2,5 miliona złotych na ul. Socha-
czewską i Strzelczewską, to bę-
dzie nie 16, a 18,5 miliona złotych 
na wydatki inwestycyjne – mówił 
podczas sesji burmistrz Krzysz-
tof Kaliński. Już po sesji, na po-
czątku 2016 roku, okazało się, że 
miasto owszem przesunęło się na 
liście (po rozpatrzeniu odwołań 
i przyznaniu 2 punktów) o siedem 
miejsc (z 30 na 23 miejsce), ale 
według bardzo wstępnych szacun-
ków rządowych pieniędzy wystar-
czy na 19 wniosków.  str. 4

Wejsce | Śmiertelny wypadek na skrzyżowaniu 

Zginął młody chłopak. 
Mieszkańcy nieśli pomoc
jak tylko potrafi li
W wypadku drogowym, 
do którego doszło 
3 stycznia, ok. godz. 18.00, 
na skrzyżowaniu dróg
przy kapliczce w Wejscach 
w gminie Kocierzew Płd., 
śmierć na miejscu poniósł 
21-letni mężczyzna 
ze SkowrodyPd.

Pojazdami Audi A4 i Skoda Fa-
bia podróżowało łącznie 6 osób. 
W wyniku zderzenia ich pojazdy 
znalazły się w rowie. Śmierć na 
miejscu poniósł 21-letni mężczy-
zna kierujący Audi A4 na łowic-
kich numerach rejestracyjnych. 
Wraz z nim podróżowała 20-letnia 
mieszkanka powiatu gostynińskie-
go i roczne dziecko. Jak udało nam 
się ustalić, mężczyzna, który zgi-
nął w tragiczny wypadku w Wej-
scach, miał na imię Kamil i pocho-
dził ze Skowrody Pd. On i 20-latka 
byli parą, planowali ślub. 

Dramatyczna akcja 
Zadaniem strażaków i ratowni-

ków medycznych przybyłych na 
miejsce zdarzenia było dotarcie do 
osób poszkodowanych. Strażacy 
przy użyciu sprzętu hydrauliczne-
go wykonali dostęp do mężczyzny 
uwięzionego we wraku pojazdu. 

Wraz z ratownikami Zespołu Ra-
townictwa Medycznego przystąpi-
li do reanimacji, ale mężczyzny nie 
udało się uratować. Około 18.30 
stwierdzono zgon 21-latka. W 
międzyczasie strażacy zainicjowa-
li poszukiwania dziecka, o którym 
była mowa w zgłoszeniu. Okazało 
się, że kobietą i dzieckiem zaopie-
kowali się mieszkańcy domu stoją-
cego się przy skrzyżowaniu. 

Skodą Fabią na kutnowskich 
numerach rejestracyjnych podró-
żowały trzy osoby: 24-letni kie-
rowca i dwie pasażerki w wieku 
23 i 58 lat. Wszyscy byli miesz-

kańcami powiatu kutnowskiego. 
Kobiety uskarżały się na bóle. 
Mężczyzna miał obrażenia na 
wysokości biodra. – Nie chciał 
pomocy. Mówił żeby ratować 
bardziej poszkodowanych – rela-
cjonuje świadek zdarzenia. 

Ratownicy medyczni udzie-
li też pomocy matce zmarłego 
w wypadku mężczyzny, która zja-
wiła się na miejscu zdarzenia. Ko-
bieta była zrozpaczona. 

Wszyscy pasażerowie obu sa-
mochodów zostali przewiezieni 
do szpitali w Łowiczu, Sochacze-
wie i Skierniewicach. Po przepro-

wadzeniu podstawowych badań 
szpital opuścił kierowca Skody, 
który zdaniem lekarzy nie wyma-
gał dalszej hospitalizacji. 

Skąd trzeci samochód? 
Ze wstępnych ustaleń wyni-

ka, iż 24-letni kierowca Skody nie 
ustąpił pierwszeństwa przejazdu 
pojazdowi marki Audi A4. Siła 
uderzenia była tak duża, że z jed-
nego z pojazdów został wyrwany 
silnik. Audi A4 zostało praktycz-
nie zmasakrowane. Niewyjaśnio-
na pozostaje kwestia trzeciego 
pojazdu, który według zgłoszenia 
uczestniczył w wypadku. O tym, 
że może to być prawdą, mogą 
świadczyć dodatkowe wgniecenia 
Skody. Niektórzy utrzymują też, 
że na jezdni widoczne były dodat-
kowe ślady hamowania. Póki co, 
ani strażacy, ani policjanci nie po-
twierdzają tej informacji. 

Zdaniem mieszkanki domu 
zlokalizowanego zaraz przy 
skrzyżowaniu w wypadku uczest-
niczyły dwa pojazdy. Kolejny po-
jazd jechał zaraz za nimi, ale nie 
był uczestnikiem. Kierowca za-
trzymał się, udzielał pomocy po-
szkodowanym i był jedną z osób, 
które zaalarmowały służby. 

Zdaniem Hanny Simińskiej trop 
o trzecim samochodzie pojawił się, 
gdyż na poboczu leżał czerwony 
zderzak, podczas gdy żaden z sa-
mochodów nie był w tym kolorze. 
Niewykluczone jednak, że Audi 
było po tuningu.  str. 2

W wyniku zderzenia oba samochody znalazły się w przydrożnym rowie. 
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Łowiczanin
Roku 2015

Wielka Orkiestra
Świątecznej Pomocy
Program w Łowiczu i okolicy. str 17-18

Ewa Smerecka
wygrała festiwal
       w Radomiu. str. 22

Łowiczanin Roku 2015 | Piotr Marciniak 

Przywrócił Łowiczowi 
wojskowe tradycje

Kapituła Tytułu Łowiczanina 
Roku, obradująca 26 listopada, 
przyznała tytuł za rok 2015 Piotro-
wi Marciniakowi, prezesowi Sto-
warzyszenia Historycznego im. 
10 Pułku Piechoty. Człowiekowi, 
któremu zawdzięczamy odrodze-
nie się zbiorowej świadomości, że 
Łowicz był kiedyś miastem garni-
zonowym, że wojsko współtwo-
rzyło jego oblicze i, że tradycje, 
jakie zakorzeniły się przed wojną, 
warto i można podtrzymywać.

Marciniak nie mieszka obec-
nie w Łowiczu, pracuje od dawna 

w Warszawie, a jednak wrósł 
w życie naszego miasta tak mocno 
jak niewielu innych. Jego barwną 
sylwetkę przybliżamy na stronach 
8-13 tego numeru NŁ, zachęcamy 
do lektury.

Jednocześnie zapraszamy 
wszystkich chętnych na galę, pod-
czas której tytuł zostanie Piotrowi 
Marciniakowi uroczyście nadany. 
Odbędzie się ona w najbliższą nie-
dzielę, 10 stycznia, o godz. 17.00 
w sali barokowej łowickiego mu-
zeum. Wstęp wolny dla każdego. 
 Redakcja.

Łowicz i okolice | Bezpieczeństwo 

Sylwestrowe fajerwerki 
przyczyną pożarów

W noc sylwestrową na tere-
nie powiatu łowickiego doszło do 
dwóch pożarów, których przyczy-
ną były fajerwerki. 10 minut po 
północy strażacy otrzymali sygnał 
z ul. Bawełnianej w Łowiczu. Na 
jednej z prywatnych posesji za-
paliły się 3 krzewy tui. Właści-
ciel zdołał opanować ogień przy 
pomocy węża ogrodowego przed 
przyjazdem straży. 

Z kolei 30 minut po północy, 
również w wyniku nieostrożne-
go obchodzenia się z fajerwerka-
mi, doszło do pożaru sterty słomy 
w miejscowości Wiśniewo w gmi-
nie Kiernozia. Spłonęła sterta zło-
żona z ok. 150 balotów. Więcej 

o tym zdarzeniu piszemy na str. 2 
w artykule pt. „Wdzięczni za po-
moc sąsiadów”.   ljs  
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Wejsce | Śmiertelny wypadek na skrzyżowaniu 

Zginął młody chłopak. Mieszkańcy 
nieśli pomoc jak tylko potrafi li

dokończenie ze str. 1
Śledztwo w tej sprawie prowa-

dzi Prokuratura Rejonowa w Ło-
wiczu. 

Na miejscu pracowali straża-
cy z JRG Łowicz, jednostki OSP 
z Kiernozi i Wicia, śledczy pod 
nadzorem prokuratora i Zespoły 
Ratownictwa Medycznego. Przez 
kilka godzin skrzyżowanie było 
nieprzejezdne. Działania straża-
ków zakończyły się około godz. 
21.20. 

Policjanci apelują o stosowanie 
się do znaków i zasad ruchu dro-
gowego. W miniony weekend nie-
dopełnienie tego zalecenia stało 

się główną przyczyną dwóch po-
ważnych wypadków. 

Ratujcie go! 
Na pomoc poszkodowanym 

w wypadku osobom ruszyli 
mieszkańcy domów położonych 
przy skrzyżowaniu. Jako pierw-
sza na drogę wybiegła Justyna 
Sikora i jej bratanek Bartosz. Ju-
styna Sikora przerażona wido-
kiem krwi zaalarmowała sąsia-
dów. Na ratunek poszkodowanym 
pobiegli kolejno Hanna Simiń-
ska z córkami Edytą i Katarzyną, 
a także Anna Więcek z rodziną. 
– W samochodzie był ranny męż-

czyzna. Wymiotował krwią, ale 
jego puls był wyczuwalny. Od-
chodził na naszych oczach. Kiedy 
wróciłam do domu, moje ręce aż 
do łokci były pokryte krwią – zda-
je szokującą relację Hanna Simiń-
ska. Skąd wiedziała, jak udzielić 
pomocy rannemu? – Kierowałam 
się intuicją – wyjaśnia. Podtrzy-
mywała głowę mężczyzny, gdyż 
ten krztusił się krwią. Tłumaczy, 
że mimo, iż wybiegła na dwór bez 
odzienia wierzchniego, ani przez 
chwilę nie było jej zimno. Przy-
znaje, że chciałaby jak najszybciej 
zapomnieć o tym, co zobaczyła: 
– Nie życzę nikomu takiego wido-

ku, takich przeżyć, słuchania tego 
płaczu i lamentu. 

Mieszkanka Wejsc wyjaśnia, iż 
to nie pierwszy raz, kiedy poma-
ga rannym w wypadku, ani nie je-
dyny zgon jaki tu widziała. – Nie 
ma roku, żeby coś tu się nie wy-
darzyło. 

My już jesteśmy wyczuleni na 
ten przeraźliwy huk – mówi. Zda-
niem mieszkańców najczęstszą 
przyczyną tragedii w tym miej-
scu jest zbyt duża prędkość. Nie 
bez znaczenia jest też ograniczo-
na widoczność z drogi dojazdowej 
od strony wsi. Krzaki zarastające 
po bokach utrudniają dostrzeżenie 

nadjeżdżającego drogą z pierw-
szeństwem pojazdu. 

Z relacji świadków dowiadu-
jemy się, że 20-latka podróżująca 
z kierowcą Audi opuściła pojazd 
wraz z rocznym dzieckiem o wła-
snych siłach. Była w szoku, krzy-
czała „Ratujcie go!”. Anna Wię-
cek zabrała kobietę z dzieckiem 
do swojego domu i zapewniła im 
opiekę. 

Kobieta uskarżała się na bolący 
bark, poza tym miała niewielkie 
otarcia w okolicach brzucha. Nie 
chciała herbaty, napiła się jedynie 
wody. Znalazła jeszcze trochę siły, 
by zadzwonić do rodziców – swo-
ich i Kamila. 

– Wiadomość o śmierci chłopa-
ka przyniósł przyszły teść dziew-
czyny. Była w takim szoku, że na-
wet nie uroniła łzy – mówi Anna 
Więcek. To w domu Więcków ko-
biecie i dziecku udzielono podsta-
wowej pomocy medycznej, a na-
stępnie zabrano ich do szpitala. 

Grozi mu do 8 lat 
pozbawienia wolności
W poniedziałek Prokuratu-

ra Rejonowa w Łowiczu rozpo-
częła czynności z podejrzanym, 
24-letnim kierowcą Skody Fabii, 
mieszkańcem powiatu kutnow-
skiego, który zgodnie z ustalenia-
mi jest sprawcą wypadku, gdyż 
nie ustąpił pierwszeństwa nadjeż-
dżającemu Audi A4. Zostały mu 
postawione zarzuty z art 177, par. 
1 i 2. Paragraf 2 mówi o tym, że 
jeżeli następstwem wypadku jest 
śmierć innej osoby albo ciężki 
uszczerbek na jej zdrowiu, spraw-
ca podlega karze pozbawienia 
wolności od 6 miesięcy do lat 8. 

– W trakcie przesłuchania 
mężczyzna przyznał się do winy. 
Zastosowany został wobec niego 
dozór policyjny i zakaz opusz-
czania kraju. Prokuratura wciąż 
prowadzi śledztwo w tej sprawie 
– wyjaśnia prokurator Marzena 
Orłowska.  aa 

Łowicz | Kolejny wypadek na Poznańskiej

Wymuszenie pierwszeństwa 
przyczyną tragedii

Do groźnego wypadku dro-
gowego, którego przyczyną było 
najprawdopodobniej nie ustąpie-
nie pierwszeństwa przejazdu, do-
szło 2 stycznia, kilka minut po 
godzinie 6, na skrzyżowaniu ulic 
Poznańskiej i Chełmońskiego. 

Ze wstępnych ustaleń wyni-
ka, iż kierujący samochodem 
osobowym Opel Vectra, 23-letni 
mieszkaniec powiatu łowickiego, 
nadjeżdżając drogą podporząd-
kowaną nie ustąpił pierwszeń-
stwa przejazdu ciężarówce Volvo 
z naczepą, poruszającej się drogą 

krajową 92, doprowadzając w ten 
sposób do zderzenia. Volvo pro-
wadził 28-latek, mieszkaniec po-
wiatu kutnowskiego. Obaj kieru-
jący byli trzeźwi. 

Poszkodowany kierowca oso-
bówki trafi ł pod opiekę Zespo-
łu Ratownictwa Medycznego, 
a następnie został przewieziony do 
szpitala w Skierniewicach, gdzie 
pozostał. – Apelujemy o rozwagę 
i stosowanie się do znaków i prze-
pisów ruchu drogowego – mówi 
ofi cer prasowy KPP w Łowiczu, 
podkom. Urszula Szymczak.  aa 

Wiśniewo | Paliła się słoma w noc sylwestrową

Wdzięczni za pomoc sąsiadów
Do pożaru słomy, w wyniku którego spaleniu uległo około 150 balotów słomy, 
doszło w sylwestrową noc w miejscowości Wiśniewo. W obliczu tego tragicznego 
wydarzenia mieszkańcy gminy Kiernozia pokazali, że można na nich liczyć.

Działania gaśnicze trwały od 
godziny 0.20 do 4.38. Ogień stra-
wił około 150 balotów słomy. 
Właściciel szacuje straty na około 
7 tysięcy złotych. 

Prawdopodobną przyczyną po-
żaru była iskra pochodząca z no-
worocznej racy, która spadła na 
stóg balotów słomy. Był on usta-
wiony w odległości kilkunastu 
metrów od budynków gospo-
darczych. Gdy doszło do zapró-
szenia ognia, państwo Romuald 
i Anna Kochankowie bawili się na 
zabawie sylwestrowej w Kierno-
zi. W domu pozostał ich syn. To 
on zawiadomił rodziców o poża-
rze. Zanim państwo Kochankowie 
powrócili do domu na miejscu 
działali już strażacy. Ogień gasi-

ły jednostki z JRG Łowicz oraz 
ochotnicy z OSP Kiernozia, OSP 
Niedzieliska i OSP Witusza. Na 
pomoc ruszyli też sąsiedzi. 

– Cały Nowy Rok to było wy-
chodzenie, roztrząsanie słomy 
i sprawdzanie, czy nigdzie nie 
ma zarzewia ognia. W niektórych 
miejscach jeszcze się tliło – pani 
Anna opowiada nam o tym, co 
działo się po pożarze. 

Państwo Kochankowie prowa-
dzą gospodarstwo, w którym ho-
dują bydło mleczne. Po żniwach 
zakupili słomę, która następnie zo-
stała sprasowana na baloty. Ogień 
pochłonął praktycznie wszystkie 
baloty, jakie zostały ustawione na 
placu za budynkami gospodar-
czymi. Pozostało zaledwie kilka 

sztuk, choć i one są nadpalone. 
Poza tym słoma przesiąkła zapa-
chem spalenizny. Pan Romuald 
nie wie jeszcze czy będą się one 
nadawały do użycia. Obawia się, 
że mogą zaszkodzić zwierzętom 
hodowlanym. – Kto wie czy nie 
spowodują zatruć albo poronień 
u bydła – mówi zmartwiony. 

Już w sobotę, 3 stycznia, soł-
tys Wiśniewa Zenona Stańczak 
zwróciła się do mieszkańców wsi, 
aby pomogli rodzinie. – Jeśli każ-
dy odda jeden taki balot, wiele nie 
straci, a dla gospodarstwa, jakie 
prowadzą Kochankowie, będzie to 
duża pomoc – mówiła nam. 

Państwo Kochankowie są pozy-
tywnie zaskoczeni wsparciem, ja-
kie otrzymali. – Znajomi z okolicy 

już zaoferowali, że przekażą nam 
kilka balotów słomy. Na razie nie 
mamy ich gdzie składować, gdyż 
plac trzeba osuszyć i posprzątać. 
Przyjmujemy więc pojedyncze 
sztuki na bieżące potrzeby – mówi 
pan Romuald. Jednocześnie pod-
kreśla, że zarówno podczas gasze-
nia pożaru, jak i przez następne 
dni, społeczność lokalna Wiśnie-
wa i okolic pokazała, że można na 
nich liczyć.  aa 

Sanniki | Przekroczył prędkość

Policjanci zabrali mu prawko
Nie miał szczęścia mieszka-

niec powiatu łowickiego, który ja-
dąc przez Sanniki w sylwestrowy 
wieczór zignorował ograniczenie 
prędkości obowiązujące na terenie 
zabudowanym. Zatrzymanie go 
przez patrol policji poskutkowało 

utratą prawa jazdy. Jak informu-
je nas rzecznik prasowy Komen-
dy Powiatowej Policji w Gostyni-
nie, Dorota Słomkowska, 24-letni 
mieszkaniec powiatu łowickiego 
jechał przez miejscowość z pręd-
kością 126 km/h. – Za tak dra-

styczne naruszenie zasad bezpie-
czeństwa w terenie zabudowanym 
mężczyzna stracił prawo jazdy 
i został ukarany mandatem oraz 
10 punktami karnymi – podkre-
śliła. W okresie Sylwestra i No-
wego Roku policjanci z Komendy 
w Gostyninie prowadzili na te-
renie całego powiatu wzmożone 
działania związane z zapewnie-
niem bezpieczeństwa na drogach. 

Jak zauważyła Słomkowska, ten 
potencjalnie niespokojny czas mi-
nął bez poważniejszych zdarzeń. 
1 stycznia odnotowano kolizję 
spowodowaną przez nietrzeźwe-
go 21-letniego mieszkańca gminy 
Gostynin – w rejonie obwodnicy 
drogi K-60 wjechał Alfą Romeo 
do rowu. Badanie wykazało, że 
miał w organizmie ponad promil 
alkoholu.  tb

Gmina Bolimów | Spłonął letniak, nikomu nic się nie stało

Mogło być groźnie: sześć butli na propan-butan w ogniu
Strażacy z trzech jednostek 

Ochotniczych Straży Pożarnych: 
Bolimów (2 zastępy), Sierzchów 
i Kęszyce, a także Państwowej 
Straży Pożarnej ze Skierniewic, 
nie mieli spokojnego wieczoru 
sylwestrowego. Przed godz. 19.00 
zostali zadysponowani do pożaru, 
który miał miejsce w miejscowo-
ści Humin – Dobra Ziemskie. Po 
dojechaniu na miejsce okazało się, 
że w ogniu stoi drewniany letniak.

Rzecznik prasowy Komendan-
ta Miejskiego PSP w Skierniewi-

cach, mł. bryg. Mariusz Wielgosz 
powiedział nam, że gdy strażacy 
przybyli na miejsce, strażacy bu-
dynek był już w znacznej części 
ogarnięty przez płomienie, dla-
tego też od razu przystąpili oni 
do jego gaszenia, wykorzystując 
cztery prądy wody. Ogień stano-
wił zagrożenie dla młodego lasu, 
który rósł w sąsiedztwie budynku. 

Właściciel domu lub osoba, 
która przebywała w nim przed 
wybuchem pożaru, poinformo-
wał ich o odłączeniu zasilania 

i o tym, że w środku nie pozostała 
żadna osoba. – W pewnej chwili 
jednak strażacy otrzymali kolejną 
informację, dotyczącą obecności 
z płonącym domu aż sześciu butli 
na gaz propan-butan, butle miały 
być puste lub niemal puste. 

Dowódca natychmiast zarządził 
wycofanie na większą odległość 
ratowników i skoncentrowanie 
wody w miejscu w którym miały 
znajdować się butle – powiedział 
nam Wielgosz. Warto dodać, że 
puste butle na gaz są dużo bardziej 

niebezpieczne niż te napełnione 
– dużo szybciej mogą wybuchnąć. 

W późniejszej części akcji, 
w czasie rozbiórki i dogaszania 
pogorzeliska, strażacy wydobyli 
butle i przez dłuższy czas polewa-
li je wodą, aby je schłodzić i zmi-
nimalizować niebezpieczeństwo 
wybuchu. 

Akcja trwała około 2 godzin. 
Najprawdopodobniej przyczyną 
pożaru mogło być nie prawidłowe 
domknięcie drzwiczek paleniska 
węglowego.  tb

Łowicz | Zagrożeniem było zadymienie 

Paliła się... wycieraczka
W nocy 3 stycznia, ok. godz. 

1.20, strażacy gasili płonącą wy-
cieraczkę w bloku nr 14, należą-
cym do Młodzieżowej Spółdzielni 
Mieszkaniowej Domino przy ul. 
Bolimowskiej. To nie ogień stano-
wił jednak największe zagrożenie. 
Strażacy zadysponowani na miej-
sce ocenili, iż sytuacja pożarowa 
nie jest szczególnie groźna, gdyż 
ogień występował na powierzchni 

około 1 m2. Zagrożenie stanowi-
ło jednak zadymienie. Działania 
strażaków polegały na ugaszeniu 
palącej się wycieraczki, spraw-
dzeniu mieszkań i przewietrzeniu 
klatki schodowej. Następnie de-
tektorem tlenku węgla sprawdzili 
natężenie trującego gazu. W wy-
niku zdarzenia nikt nie ucierpiał. 
Nie było potrzeby ewakuowania 
mieszkańców.  aa  

 29 grudnia, o. 16.55, w Bogorii 
Pofolwarcznej, zatrzymano 44-let-
niego rowerzystę, mieszkańca pow. 
łowickiego, mężczyzna miał w orga-
nizmie 2,5 promila alkoholu. 

 Tego samego dnia, o godz. 
18.50, w Rogóźnie, zatrzymano 

34-letniego rowerzystę, mieszkańca 
powiatu łowickiego – 2,5 promila. 

 30 grudnia, o godz. 23.35, 
we wsi Jacochów, gmina Maków, 
zatrzymano 41-letniego mieszkań-
ca Łowicza, prowadzącego Forda 
Mondeo (1,43 promila alkoholu).  tb

Opel Vectra wjechał wprost pod koła ciężarówki Volvo. 

Romuald Kochanek 
ma wątpliwości, czy słoma, 
którą udało się ocalić, będzie się 
nadawała do wykorzystania.
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RZUT OKIEM | URODZILI SIĘ PIERWSI W 2016 ROKU 

Stało się już tradycją, iż burmistrz Łowicza Krzysztof Kaliński przekazuje prezenty i gratulacje rodzicom 
dzieci, które jako pierwsze narodziły się w łowickim szpitalu w nowym roku. Tym razem 1 stycznia 2016 roku 
o godzinie 5.10 przyszedł na świat chłopczyk, mieszkaniec Bobrownik. Niemowlak wraz z mamą opuścili już 
szpital, a burmistrz odwiedzi ich niebawem w domu. Jako drugi o godzinie 9.15 urodził się Krzyś, syn Alicji  
i Mateusza Wójcików z Wiskienicy Dolnej w gminie Zduny. Na ręce szczęśliwej mamy Krzysia burmistrz przekazał 
komplet pościeli, rożki oraz niebieskie śpioszki z napisem „Duma Łowicza”. Krzysztof Kaliński wręczył także 
śpioszki pięciu dziewczynkom, których narodziny przypadły na kolejne dni nowego roku. aa 

PKP | Remont przejazdu w Arkadii może potrwać kilka dni

Przejazd będzie zamknięty
Z powodu mroźnej aury opóź-

nia się rozpoczęcie prac remonto-
wych planowanych na przejeździe 
kolejowym w okolicach Mysłako-
wa i Arkadii – w ciągu drogi kra-
jowej nr 70 z Łowicza do Skiernie-
wic. Roboty spowodują całkowite 
wyłączenie przejazdu z ruchu dro-
gowego na 8-10 dni. W chwili od-
dawania do druku tego numeru 
NŁ nie były jednak jeszcze usta-
lone terminy wprowadzenia utrud-
nień oraz wyznaczone objazdy. 

– Nie mamy jeszcze informacji 
na ten temat. Mówi się o tym, że 
prace zostaną przesunięte na kwie-
cień – dowiedzieliśmy się w Re-
jonie Łowicz łódzkiej Generalnej 
Dyrekcji Dróg Krajowych i Auto-
strad. – Decyzji o zamknięciu jesz-
cze nie ma, ale może być podjęta 
szybko – dowiedzieliśmy się nato-
miast w PKP. 

Zakres prac na przejeździe obej-
mie m.in. demontaż nawierzchni 
drogowej i konstrukcji przejazdu 

kolejowego, zabudowę nowej na-
wierzchni drogowej, asfaltowanie 
dojazdów i międzytorzy oraz pod-
bicie torów. Wykonawcą będzie 
firma Bahn Technik Wrocław Sp. 
z o.o. Wykonawca robót na prze-
jeździe, do którego obowiązków 
należy prawidłowe oznakowanie 
drogi i uzyskanie zgody na zmianę 
organizacji ruchu, tworzy obecnie 
projekt objazdów i w najbliższym 
czasie zwróci się do zarządcy dro-
gi o jego zaakceptowanie.  mak 

Łowicz
Jasełka otwarte 
dla wszystkich
Pijarskie Szkoły Królowej 
Pokoju w Łowiczu 
zapraszają wszystkich 
zainteresowanych  
na jasełka. 
W tym roku główny temat 
przedstawienia brzmi  
„Jego domem my jesteśmy”. 
Przygotowują je uczniowie 
gimnazjum i liceum. 
Jasełka zostaną wystawione  
10 stycznia w budynku szkoły. 
Początek zaplanowany jest  
na godzinę 17. 
Wstęp, tak jak w ubiegłych 
latach, jest wolny.  tm

Łowicz | Stary Rynek

Maturzyści znów  
zatańczą poloneza

12 stycznia o godz. 12.00 na Sta-
rym Rynku w Łowiczu maturzyści 
ze wszystkich szkół ponadgimna-
zjalnych podległych łowickiemu 
starostwu zatańczą wspólnego po-
loneza. Następnie wezmą udział 
we mszy św., która rozpocznie się 
w katedrze o godz. 12.30.

Polonez ten jest wspólnym po-
mysłem współpracujących ze sobą 
powiatów: katuskiego, podhalań-
skiego, świdnickiego i łowickiego. 
Tego samego dnia, o tej samej go-
dzinie jest on tańczony w central-
nych miejscach tych powiatów. 

W naszym powiecie poloneza 
tańczyli maturzyści już trzy razy, 
jednak poza nimi samymi, ich na-
uczycielami i władzami powiatu, 
w przedsięwzięciu – prawdopo-
dobnie ze względu na porę – nie 
brało udziału wiele osób. 

Gala powiatowa, która w po-
przednich dwóch latach odbywa-
ła się w muzeum po polonezie,  
w tym roku zaplanowana jest na 
początek lutego. Wręczane są na 
niej marki regionalne łowickie.  
W tym roku jeszcze nie zdecydo-
wano, kto je otrzyma.  mwk 

Powiat łowicki | Szkoły ponadgimnazjalne: żadna nie ma być zamknięta

Starosta mówi, że wie, jakich chce zmian  
w szkołach. Planu jednak nie przedstawia
– Pojawiają się niepokojące sygnały o przenoszeniu kierunków w szkołach – 
mówił radny Marcin Kosiorek na sesji Rady Powiatu Łowickiego  
29 grudnia. Ktoś z koalicji rządzącej zażartował, nawiązując do działań rządu 
PiS, że może stanie się to w nocy... – Róbcie w nocy, róbcie rano – to nie ma 
znaczenia. Ważne, żebyście wiedzieli, co robicie – odparł radny.

Pytania dotyczące przyszło-
ści szkół ponadgimnazjalnych 
podległych powiatowi przewija-
ły się kilkakrotnie podczas ostat-
niej ubiegłorocznej sesji Rady 
Powiatu. Zadawali je radni naj-
pierw przy przyjmowaniu budże-
tu na 2016 roku, pytając o to, czy 
na przenoszenie kierunków są za-
rezerwowane jakieś pieniądze, ale 
okazało się, że nie. Temat wrócił 
pod koniec obrad, gdy radni, m.in. 
Marcin Kosiorek i Wojciech Mie-
dzianowski, przekonywali staro-
stę, aby ujawnił pomysł na oświatę 

– gdyż deklarował, że Zarząd już 
go wypracował. 

– Szkoły nie będą likwidowane, 
jedynie porządkowane w nich kie-
runki – zapewniał starosta Krzysz-
tof Figat i był to jeden z niewielu 
konkretów w tej sprawie. Dodał 
jeszcze, że w sprawie przyszłości 
szkół odbył 11 spotkań z dyrekto-
rami.

– Porządkując te kierunki, weź-
my pod uwagę zainteresowania 
młodzieży, nie twórzmy sztucz-
nych sytuacji na zasadzie admini-
stracyjnej – apelował radny Marek 

Jędrzejczak dodając, że uczeń wy-
bierając szkołę, potrzebuje poczu-
cia stabilizacji, pewności, że bę-
dzie mógł ją ukończyć. 

Starosta zabierając głos w tej 
sprawie, po raz drugi deklarował, 
że zarząd wypracował już stano-
wisko w sprawie zmian w szko-
łach. Na pewno zostaną zacho-
wane wszystkie istniejące szkoły, 
a jest ich sześć: I LO, II LO oraz 
ZSP nr 1, 2, 3 i 4. Zmiany polegać 
mają na uporządkowaniu kierun-
ków nauczania, które ma polegać 
m.in na tym, aby się one nie po-

wtarzały. Krzysztof Fiagat mówił 
też o tym, że zarząd ma pomysł na 
wykorzystanie pracowni gastrono-
micznych w obu szkołach – czyli 
na Blichu oraz w „Hotelarzu”. 

Wojciech Miedzianowski pró-
bował przekonać starostę, aby nie 
odwlekać przedstawienia koncep-
cji funkcjonowania oświaty, jeśli 
faktycznie jest ona wypracowana. 
– Oświata to zbyt poważna spra-
wa. Poświęćmy 15 minut i będzie-
my to mieć „z głowy”. Potem za 
pięć dwunasta będziemy się baro-
wać przez media... 

Miedzianowski wyraził oba-
wę, czy zmiany w kierunkach 
kształcenia nie sprawią, że któraś 
ze szkół stanie się mało atrakcyj-
na dla kandydatów. – Chodzi mi 
o konsekwencje tych zmian, dla-
tego uważam, że pomysł powi-
nien być przedstawiony – mówił 

do starosty Ten jednak nie dał się 
przekonać. 

Niepokój jednak jest 
Przypomnijmy, że pytania  

o zmiany w szkołach zadawane 
są już prawie od roku, po tym, 
jak w lutym ubiegłego roku sta-
rosta przedstawił propozycje 
zmian, które polegać miały m.in. 
na wstrzymaniu naboru do ZSP nr 
3 oraz przeniesieniu II LO z Ułań-
skiej na ul. Powstańców, właśnie 
do ZSP nr 3. 

Proponowano też zmiany  
w kierunkach kształcenia, po-
nieważ kierunki żywieniowe są 
obecnie zarówno w ZSP nr 2, jak  
i w ZSP nr 3, dublują się też tech-
nika informacyjne w ZSP nr 1 
oraz 2, na Blichu jest technikum 
logistyczne, a w „Ekonomiku” – 
spedycyjne. 

Po przedstawieniu tych pro-
pozycji zmian w minionym roku 
szkolnym odbyło się wspomnia-
nych 11 spotkań z dyrektorami, na 
których miało zostać wypracowa-
ne wspólne stanowisko. To się nie 
udało, dlatego starosta zapropono-
wał, aby wstrzymać się z decyzja-
mi do czasu zakończenia naboru 
na obecny rok szkolny. Od tego 
czasu minęło pół roku. 

– Starosta nam zapowiedział: 
zmiany będą, w stosownym cza-
sie się dowiemy. Mamy nadzieję, 
że będzie to w styczniu, ponieważ  
w marcu musimy przedstawić 
ofertę uczniom klas III gimnazjów 
– usłyszeliśmy w jednej ze szkół. – 
Jesteśmy zaniepokojeni, ponieważ 
pamiętamy, co było rok temu, gdy 
przedstawiona propozycja zasko-
czyła dyrektorów i dla wszystkich 
szkół była nie do przyjęcia.  mwk 

Policja | Apel o uwagę

Niskie temperatury  
są zagrożeniem dla życia

Rzecznik prasowy Komendy 
Powiatowej Policji w Łowiczu 
Ursula Szymczak za naszym po-
średnictwem apeluje, aby w obli-
czu niskich temperatur podejmo-
wać natychmiastowe działania, 

gdy widzimy osobę, której życie 
może znajdować się w stanie za-
grożenia poprzez wychłodzenie 
organizmu. 

– Wystarczy zadzwonić na nu-
mer alarmowy i połączyć się z dy-

żurnym, aby przekazać mu taką 
informację. Policja czeka na in-
formację o osobach, które w te 
chłodne dni zamieszkują altany na 
ogródkach działkowych lub pusto-
stany, a także o osobach starszych 
i spotkanych na ulicy, często leżą-
cych osobach nietrzeźwych. Przy 
temperaturze przekraczającej mi-
nus dziesięć stopni dochodzi bar-
dzo szybko do wychłodzenia orga-
nizmu.  tb

Łowicz | Otarły się o śmierć

Potrącenie na Warszawskiej
– Bardzo często zdarza się, 

że rejon skrzyżowania ulic Boli-
mowskiej i Warszawskiej jest nie 
oświetlony. Latarnie po prostu nie 
działają, a dla ruchu jest to jedno 
z newralgicznym miejsc w Łowi-
czu, bo tędy z ul. Poznańskiej po-
rusza się wiele samochodów w 
kierunku wjazdu na A2 koło Beł-
chowa. Na ulicach tych są dwa 
przejścia dla pieszych, czasami  
w tych ciemnościach strach na nie 
wchodzić – żalił się nam pan Woj-
ciech Koza, mieszkaniec osiedla 
Konopnickiej.

Rozmawialiśmy z nim krótko 
po potrąceniu przez samochód 

dwóch pieszych, które przecho-
dziły przejściem dla pieszych na 
ul. Warszawskiej, w sąsiedztwie 
sklepu Mila, do niedawna Polo 
Market. Jak zauważył w czasie na-
szej rozmowy, przejście to, nawet 
gdy działa oświetlenie uliczne, jest 
oświetlone słabo.

Do zdarzenia doszło 30 grud-
nia około godziny 18. Rzecznik 
prasowa łowickiej policji Urszu-
la Szymczak powiedziała nam, że 
prowadząca pojazd Fiat Seicen-
to 27-letnia mieszkanka Łowi-
cza, jadąc w kierunku ul. Nadbzu-
rzańskiej, nie zachowała należytej 
ostrożności i wjechała na przejście 

dla pieszych, nie ustępując pierw-
szeństwa znajdującym się na nim 
dwóm mieszkankom Łowicza: 40 
oraz 18-letniej (jak nieoficjalnie 
się dowiedzieliśmy, najprawdopo-
dobniej matka i córka). 

Przybyły na miejsce zespół ra-
townictwa medycznego zabrał je 
do łowickiego szpitala na bada-
nia, jak się szczęśliwie okazało, 
nie odniosły one obrażeń, któ-
re kwalifikowałyby je do hospi-
talizacji. Miejsce zdarzenia za-
bezpieczyli strażacy z łowickiej 
jednostki Państwowej Straży Po-
żarnej, poprzez m.in. odłączenie 
w pojeździe akumulatora. 

Kierująca Fiatem została uka-
rana przez policjantów manda-
tem. Uczestniczki zdarzenia były 
trzeźwe.  tb
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porady prawne
Gdzie, kiedy i dla kogo? str. 17
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Orszak Trzech Króli
w Łowiczu i w Głownie
Nasz fotoreportaż na str. 16

Osmolin | Ostatecznej decyzji nie ma

Albo gimnazjum, 
albo podstawówka
– W zależności od tego, 
co zgotuje nam rząd 
i parlament w kwestii 
likwidacji gimnazjów, 
bądź ich nielikwidowania, 
w budynku w Osmolinie 
będzie albo gimnazjum 
albo szkoła podstawowa. 
Nie ma planu całkowitego 
zamykania tego budynku – 
zapewniał na ostatniej  
w ubiegłym roku sesji Rady 
Gminy w Sannikach  
wójt Gabriel Wieczorek.

Radni tego dnia (29 grudnia 
2015) podjęli uchwałę intencyjną 
o zamiarze likwidacji Szkoły Pod-
stawowej w Osmolinie. Na ko-
lejnej, styczniowej sesji sanickiej 
Rady podjęta ma natomiast zo-
stać uchwała o zamiarze przenie-
sienia do Osmolina gimnazjum  
z Sannik (mieści się ono obecnie 
w tym samym budynku, w któ-
rym jest podstawówka) – o ile 
gimnazja ostaną się i nie będą wy-
gaszane przez nowy rząd. 

Likwidacja bądź też wygasza-
nie gimnazjów w skali całego kra-
ju pozostaje na tę chwilę w sferze 

zapowiedzi i nie ma jeszcze osta-
tecznych decyzji w tej sprawie. 

Tymczasem, by gmina mogła 
– ewentualnie – zlikwidować pod-
stawówkę w Osmolinie wraz z no-
wym rokiem szkolnym 2017/18  
i przenieść tam gimnazjum, 
uchwała o takim zamiarze musi 
zostać podjęta – ze względu na ter-
miny doręczania pism (np. z pół-
rocznym wyprzedzeniem do rodzi-
ców dzieci z likwidowanej szkoły) 
najpóźniej do końca lutego. 

Pomysł związany z likwida-
cją podstawówki w Osmolinie 
i dowożeniem dzieci z tej szko-
ły do podstawówki w Sannikach 
oraz jednoczesnego przeniesienia  
z Sannik do Osmolina gminnego 
gimnazjum był już wielokrotnie 
omawiany – również na spotkaniu 
ze społecznością szkolną, które re-
lacjonowaliśmy.  

Podczas omawiania uchwa-
ły, którą radni wyrażają zamiar 
likwidacji szkoły podstawowej,  
o zapis dotyczący przeniesienia 
do Osmolina gimnazjum upo-
mniał się m.in. radny Jan Wrze-
siński z Osmolina oraz sołtys z tej 
miejscowości Maria Ciesielska-
-Bedyk.  
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Łowicz | Projekt budżetu miasta na 2016 rok przyjęty 

Prawie 16 mln zł na inwestycje
dokończenie ze str. 1
Przed Łowiczem są na liście 4 

samorządy, które przygotowały 
wnioski na dofinansowanie kwo-
tą około 5 mln zł. Po przetargach 
jednak zwykle powstają oszczęd-
ności i miasto liczy na to, że „za-
łapie się” na dofinansowanie. Co 
będzie, jeśli nie? – taka decyzja 
jeszcze formalnie nie zapadła, we-
dług naczelnika Grzegorza Pełki 
z łowickiego ratusza inwestycja 
może być wykonana częściowo. 

Budowa ul. Strzelczewskiej  
i Sochaczewskiej to właśnie naj-
droższa z planowanych inwesty-
cji drogowych, zapisano na nią 2,5 
mln zł (drugie tyle może wynieść 
dotacja w ramach Narodowego 
Programu Przebudowy Dróg Lo-
kalnych, o której piszemy wyżej). 
Zakres prac przewiduje na obu uli-
cach wykonanie nawierzchni as-
faltowej, chodników i oświetlenia, 
a na Strzelczewskiej także kana-
lizacji deszczowej, budowę zatok 
parkingowych, w części budowę 
wodociągu i kanalizacji sanitarnej. 

Żeby dojechać  
do wiaduktu 
Na budowę ulic prowadzą-

cych do wiaduktu zaplanowano 
1,5 mln zł. Planowane jest opra-
cowanie dokumentacji technicz-
nej ze wszystkimi uzgodnieniami. 
Planowane jest zaprojektowanie 
nowego ronda u zbiegu ulic Bo-
limowskiej i Warszawskiej, z no-
wym przebiegiem tej pierwszej 
ulicy, zmianą układu dróg przy 
dworcu PKS i terenach przyle-
głych, budowie ronda w ciągu ul. 
1 Maja i zjazdu z wiaduktu, po-
łączeniu tego ronda z ul. Piłsud-
skiego (ulica ma się nazywać R. 
Dmowskiego). 

Pozostałe ulice 
Ponadto wśród inwestycji dro-

gowych znalazły się: wykonanie 
dokumentacji (80 tys. zł), przebu-
dowa ul. Klonowej i części Wierz-
bowej – 200 tys. zł, budowa Sza-
firowej – 300 tys. zł, Polnej – 400 

zł, budowa Miodowej wraz z ka-
nalizacją deszczową – 400 tys. zł, 
budowa Wschodniej – 150 tys. zł, 
przebudowa fragmentu Ogrodo-
wej – 40 tys. zł i Wąskiej (kostka 
granitowa) – 150 tys. zł, przebudo-
wa chodników i budowa przejścia 
dla pieszych na ul. Starzyńskiego 
– 100 tys. zł (budżet obyw.), zago-
spodarowanie zieleni na Nowym 
Rynku – 100 tys. zł (budż. obyw.), 
budowa chodnika w ul. Wojska 
Polskiego i Ułańskiej – 100 tys. zł 
(budż. obyw.), przebudowa chod-
ników na Magazynowej, Basz-
towej i Turystycznej – 100 tys. zł 
(budż. obyw.), wykonanie chod-
nika na ul. Legionów – 100 tys. 
zł (budż. obyw.), budowa naw.  
i chodnika w ul. Chabrowej z in-
frastrukturą – 100 tys. zł (budż. 
obyw.). 

MZK i dworzec 
200 tys. zł zaplanowano na in-

westycje w MZK, przy czym jest 
to jedynie niewielki udział własny 
potrzebny do unijnego projektu 
Niskoemisyjny transport miejski, 
w ramach którego planowany jest 
m.in. zakup 4 autobusów. 

W ramach tego projektu jest 
też uwzględniona przebudowa ul. 
Dworcowej, z budową kanaliza-
cji deszczowej i oświetleniem oraz 
parkingiem na 176 samochodów – 
koszt 1 mln zł. Do MZK zakupio-
ny też ma zostać za 7 tys. zł agre-
gat prądotwórczy. 

Targowisko 
Na modernizację miejskiego 

targowiska planuje się wydać 50 
tys. zł, co ma wystarczyć na do-
kumentację techniczną i może też 
rozpoczęcie prac od strony ul. Pił-
sudskiego np. parking, ogrodze-
nie, bramy wjazdowe.

Inne duże wydatki 
Na budowę ścieżki pieszo-

-rowerowej na ul. Arkadyjskiej 
zapisano 40 tys. zł. Termomo-
dernizacja budynku przy ul. Staro-
ścińskiej 3 ma kosztować 120 tys. 

zł. Na wykup gruntów miasto pla-
nuje w 2016 roku wydać 1 mln zł, 
za zakupioną nieruchomość przy 
ul. Kaliskiej 5 trzeba będzie ure-
gulować kolejną ratę – 700 tys. zł. 

500 tys. zł kosztować ma bu-
dowa separatorów i osadników na 
ul. Starzyńskiego. 1,7 mln zł ma 
kosztować dokończenie budowy 
bloku komunalnego (40 miesz-
kań) przy ul. Krudowskiego. 

Prace przy szkołach 
Zaplanowano też inwestycje  

w szkołach: modernizację sto-
łówki w Szkole Podstawowej nr 
1 – 300 tys. zł oraz przygotowa-
nie projektu i rozpoczęcie budo-
wy boiska wielofunkcyjnego przy 
Szkole Podstawowej nr 2 i Gimna-
zjum nr 2 – 300 tys. zł. W przy-
padku boiska przy „Dwójce” nie 
wiadomo, jaki będzie koszt jego 
realizacji, ponieważ projektu jesz-
cze nie ma. Miasto będzie się sta-
rało o dotację na to zadanie z mi-
nisterstwa sportu. – To boisko 
będzie dużo droższe, trzeba bę-
dzie dołożyć drugie 300 tys. zł, 
ale temat rusza – mówił burmistrz 
Kaliński. Nawierzchnia sportowa 
na boisku przy szkole na Bratko-
wicach – 100 tys. zł (budż. obyw.). 

Pozostałe plany 
70 tys. zł to kwota zaplanowa-

na na doposażenie placów zabaw 
oraz urządzenie nowego – przy 
ul. Batalionów Chłopskich, w są-
siedztwie podwórek należących 
do budynków od strony ul. Bie-
lawskiej. 150 tys. zł miasto chce 
wydać na zagospodarowanie te-
renu przy basenie (nie ma decy-
zji na co konkretnie). Plac zabaw 
przy Żwirki i Wigury – 100 tys. 
zł (budż. obyw.). Dokumentacja 
na budowę mostu na Otolance  
w miejscu, gdzie jest przepust 
z kręgów – 30 tys. zł; budowa 
Skweru Ofiar Katastrofy Smoleń-
skiej – 50 tys. zł; zakup kosiarki 
dla ZGM – 10 tys. zł; 4 kompute-
ry dla OSiR – 16.200 zł; nagło-
śnienie stadionu OSiR – 10 tys. 

zł, oświetlenie ulic (zakup opraw 
i całych lamp) – 50 tys. zł; ścieżka 
zdrowia w lasku miejskim – 100 
tys. zł (budż. obyw.). Rezerwa in-
westycyjna została zaplanowana 
w wysokości ok. 1,5 mln zł. 

Jakie radni mieli uwagi 
Radny Wójcik próbował prze-

forsować jeszcze dwie inwesty-
cje – budowę za 200 tys. zł na-
wierzchni na ul. Dziewiarskiej 
oraz wykonanie dokumentacji 
na ul. Czajki i Lnianą (50 tys. zł). 
Proponował przesunąć na ten 
cel pieniądze z rezerwy inwesty-
cyjnej. Wniosek nie przeszedł. 
Mimo to radny Wójcik zapo-
wiedział (i tak też uczynił), że 
wstrzyma się od głosowania za 
projektem budżetu, „dając duży 
kredyt zaufania”. Radny Mariusz 
Siewiera, który też wstrzymał 
się od głosu, zauważył m.in., że 
na inwestycje jest zapisane o ok. 
4,5% mniej niż w projekcie ubie-
głorocznym. – Tak krawiec kraje, 
jak mu materiału staje – mówił. 
Pytał o to, czy jest plan awaryjny, 
jeśli miasto nie otrzyma dofinan-
sowania Sochaczewskiej i Strzel-
czewskiej, ale odpowiedzi wprost 
nie otrzymał. – Poczekajmy, prze-
suniemy się w rankingu i dosta-
niemy te pieniądze – mówił bur-
mistrz. Radny chwalił też budżet 
partycypacyjny. – Ten budżet się 
u nas sprawdza i może warto po-
myśleć o jego zwiększeniu – rzu-
cił uwagę. 

Radni popierający burmistrza 
chwalili projekt m.in. za to, „że 
jest szyty na miarę” – Zofia Wie-
lemborek, że „wreszcie powstanie 
boisko przy Dwójce i skwer upa-
miętniający katastrofę smoleńską” 
– Leszek Plichta, że „są inwesty-
cje na Polnej i Niciarnianej” – Ja-
kub Wolski. Radny Marek Boro-
ski mówił, że to budżet „na miarę 
czasów”. Brakowało mu jednak 
inwestycji na skrzyżowaniu Armii 
Krajowej i Nadbzurzańskiej, gdzie 
widziałby zorganizowanie lewo  
i prawoskrętów.  mak 
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RZUT OKIEM | KOMENDANT NA SESJI 

Nowy komendant Komendy Powiatowej Policji w Łowiczu mł. insp. 
Marcin Grzelak na zaproszenie władz miasta wziął udział w części sesji 
Rady Miejskiej w Łowiczu. Z racji obowiązków był w ratuszu dosłownie 
kilkanaście minut. Po krótkim wystąpieniu i autoprezentacji życzył radnym 
i pracownikom ratusza zadowolenia z pełnienia obowiązków, po czym... 
udał się do pełnienia swoich obowiązków. mak 

Łyszkowice | Nowe sklepy spożywcze

Premium już działa,  
Dino wkrótce

Zbliża się otwarcie sklepu mar-
ki Dino w Łyszkowicach. Nieofi-
cjalnie dowiedzieliśmy się, że ma 
to nastąpić jeszcze w pierwszej 
połowie stycznia. Rzecznik pra-
sowy sieci Maciej Galicki, zapy-
tany przez nas 5 stycznia, na razie 
nie podaje dokładnego terminu. – 
Nie ma jeszcze wyznaczonej daty 
otwarcia – informuje. – Obecnie 
trwają procedury administracyjne. 

Przypomnijmy, że budowa 
obiektu przy ul. Gminnej trwa-
ła od lipca tego roku, a w poło-

wie listopada był on już praktycz-
nie gotowy. Według informacji na 
drzwiach czekającego na otwarcie 
sklepu – będzie on czynny od po-
niedziałku do soboty od godziny 7 
do 22 i w niedzielę od 8 do 21.

Nie jest to jedyna na początku 
tego roku zmiana w Łyszkowi-
cach, jeżeli chodzi o sklepy spo-
żywcze. Od 30 grudnia dawny 
sklep „ABC” przy ul. Wolności 
został przeniesiony do sąsiedniego 
budynku i funkcjonuje pod szyl-
dem „Delikatesy Premium”.  tm

Byłe już strażniczki gminne otrzymały podziękowania, kwiaty oraz 
lalki w strojach sannickich.

Gmina Sanniki  | Podziękowali dwóm strażniczkom gminnym 

Nie ma fotoradaru, nie ma straży gminnej
Dwie strażniczki gminne roz-

stały się wraz z nowym rokiem  
z pracą w Straży Gminnej  
w Sannikach. Z tym dniem weszła  
w życie uchwała likwidująca straż 
gminną, o czym już informowa-
liśmy na naszych łamach. Panie 
Monika Gontarek i Natalia Drze-
wiecka otrzymały podczas sesji 
Rady Gminy 29 grudnia od władz 
gminy podziękowania, kwiaty  
i pamiątkowe sannickie lalki. 

Likwidacja Straży Gminnej  
w Sannikach jest konsekwen-
cją pozbawienia straży gminnych 
ustawowo, w całej Polsce, możli-
wości korzystania z fotoradarów. 
Dwaj pozostali strażnicy, w tym 
dotychczasowy komendant san-
nickiej Straży Gminnej zostali za-
trudnieni na innych stanowiskach 
w urzędzie. Były komendant Ja-
cek Chodorowski pracuje w UG 
Sanniki na stanowisku ds. orga-
nizacyjnych i zajmuje się m.in. 

grupą gminnych pracowników 
gospodarczych. Była strażniczka 
Emilia Lachowicz zatrudniona do 
tej pory była również na pół etatu 
jako zastępca kierownika Urzędu 
Stanu Cywilnego i pozostała na 

tym stanowisku, przy czym za-
trudnienie zostało zwiększone do 
całego etatu oraz zwiększony jej 
został zakres obowiązków. 

– Nasza straż gminna dzięki 
temu, że mieliśmy fotoradar, była 

instytucją samofinansującą się. 
Jeśli chodzi o dochody z fotora-
daru, to w ciągu roku byliśmy na 
niedużym plusie, ale dzięki temu 
zatrudnione mogły być 4 osoby – 
powiedział nam sekretarz gminy 
Sanniki Piotr Skonieczny. Według 
niego strażnicy gminni zajmowa-
li się nie tylko obsługą fotoradaru. 
Uczestniczyli także np. we wspól-
nych patrolach oraz interwencjach 
z policjantami z miejscowego po-
sterunku. – Policja też była z tego 
zadowolona – uważa sekretarz. 

Na tę chwilę jeszcze nie za-
padła natomiast decyzja, co ma 
stać się z urządzeniem do po-
miaru prędkości oraz oprogramo-
waniem wykorzystywanym do 
mandatów dla kierowców. – Bra-
kuje rozporządzeń wykonawczych  
w tej sprawie. Jeśli będziemy mie-
li taką możliwość, to sprzedamy 
urządzenie. Nie było ono przecież 
takie tanie, łącznie z wszystkimi 
homologacjami i pozwoleniami 
kosztowało ponad 50 tysięcy zło-
tych – dowiedzieliśmy się w gmi-
nie.  mak  
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Łowicz | Rondo na Płockiej nie byłoby rozwiązaniem problemu

Ciężarówki na ul. Armii Krajowej pozostaną
i to nie dlatego, że burmistrz 
nie chce się ich pozbyć
Czy możliwe jest, aby na ulicy Armii Krajowej zezwolić samochodom ciężarowym jechać tylko w jedną 
stronę, np. od ul. Prymasowskiej w stronę baz, natomiast z baz aby udawały się one w ul. Małszyce, dalej drogą 
wojewódzką 584 dojeżdżałyby do ul. Poznańskiej na skrzyżowaniu przy Zajeździe Łowickim? Rozwiązanie takie 
zmniejszyłoby uciążliwy dla mieszkańców Armii Krajowej ruch samochodów ciężarowych.

Propozycja taka padła w cza-
sie ostrej wymiany zdań z jedną 
z mieszkanek ul. Armii Krajo-
wej podczas jesiennego spotkania 
mieszkańców dzielnicy Korab-
ka z burmistrzem Krzysztofem 
Kalińskim. Kobieta nie pierwszy 
raz podjęła temat ruchu samocho-
dów ciężarowych na ulicy Armii 
Krajowej. Zaangażowana jest bo-
wiem w działalność stowarzysze-
nia mieszkańców. Organizacja za 
jeden z celów swojej działalności 
stawia sobie ograniczenie tego ru-
chu, a nawet całkowite wyklucze-
nie. W przeszłości mieszkańcy 
organizowali nawet protesty, blo-
kowali np. przejście dla pieszych.

Ich zdaniem samochody cię-
żarowe powodują drżenie gruntu, 
gdy koła najeżdżają na studzien-
ki kanalizacji sanitarnej – co po-
woduje pęknięcie ścian domów. 
Oprócz tego ich silniki są bardzo 
głośne. Burmistrz na spotkaniu 
zachował się tak, jakby w ogó-
le nie dotarło do niego pytanie 
o tę możliwość rozwiązania pro-
blemu. Emocje wzięły górę i od-
powiedział na inne pytanie, po-
wiązane z pierwszym, dotyczące 
powstania ronda na skrzyżowaniu 
ulicy Płockiej i Kiernozkiej, któ-
rędy mógłby być poprowadzony 
ruch samochodów ciężarowych 
z baz przy ul. Małszyce i Armii 
Krajowej.

Burmistrz stwierdził, że trwają 
prace przygotowawcze, ale nie za-
mierza się z nimi śpieszyć, miasto 
ma bowiem wiele innych proble-
mów, z którymi się boryka. Do-
dał też, że nie zamierza doprowa-
dzić do wyprowadzenia baz przy 
wymienianych ulicach, m.in. dla-
tego, że pracuje tam wielu ludzi, 
dzięki czemu utrzymują swoje ro-
dziny. Podkreślił, że uważa za wy-
starczające dotychczasowe dzia-
łania miasta w sprawie hałasu 
powodowanego przez samocho-
dy: wszystkie studzienki kanali-
zacyjne znajdujące się w jezdni 
zostały wypoziomowane, wpro-
wadzono oznakowanie zmniej-
szające dopuszczalna prędkość 
do 40 km/h. Faktem jest jednak 
to, że część z tych poprawionych 
studzienek dziś ponownie wyma-
ga interwencji. 

W ocenie zadającej pytanie, jak 
i wielu mieszkających przy tej uli-
cy, działania te jednak nie wyklu-
czyły uciążliwości, a tylko ją ogra-
niczyły. TIR-y jak i ciężarówki 
jeżdżą ul. Armii Krajowej przez 
cały dzień, ale hałas jest najgorszy 
w nocy, gdy robi się cicho – a wte-
dy kierowcy wyjeżdżają w trasy.

Ulica Małszyce
jest za słaba...
Czy więc można na ul. Ar-

mii Krajowej wprowadzić nakaz 

ruchu w jednym kierunku? Za-
pytany przez nas ponownie o to 
przed świętami burmistrz Ka-
liński powiedział, że w ratuszu 
nie analizowano tego rozwiąza-
nia. Naczelnik Wydziału Spraw 
Komunalnych Paweł Gawroński 
powiedział zaś, że teoretycznie 
rozwiązanie takie jest możliwe. 

Problem jest jednak w tym, że 
połowa samochodów z baz mu-
siałaby w obecnej sytuacji poje-
chać ul. Małszyce do granic mia-
sta, po czym wjechać na teren 
gminy Łowicz, aby dotrzeć do 
drogi wojewódzkiej 584 i stam-
tąd skierować się np. w stronę uli-
cy Poznańskiej. – Ta część ulicy, 

która znajduje się w Małszycach, 
na terenie gminy Łowicz , szybko 
zostałaby zrujnowana przez te sa-
mochody – powiedział bez ogró-
dek Gawroński. – Ulica ta nie ma 
podbudowy, asfalt został położo-
ny na starym bruku, pobocza zaś 
zagęszczono tylko prowizorycz-
nie m.in. szlaką – zaznaczył. 

Przypomnijmy, że ul. Małszy-
ce na odcinku od skrzyżowania 
z ul. Armii Krajowej do granic 
miasta została wybudowana od 
podstaw, z grubą warstwą podbu-
dowy zapewniającą odpowiednią 
nośność, umożliwiającą ruch sa-
mochodów ciężarowych. Dalsza 
jej część znajduje się jednak na 
terenie gminy Łowicz, ratusz nie 
może sfi nansować jej całkowitej 
przebudowy. A trzeba byłoby wy-
konać podbudowę i nawierzchnię 
na długości blisko 300 m. 

Inny problem to zabudowa przy 
tej drodze. Stoją tam domy jedno-
rodzinne, w części nowe, i znaj-
dują się dużo bliżej niż te na ul. 
Armii Krajowej. Dla mieszkań-
ców tej ulicy puszczenie tam ru-
chu TIR-ów wiązałoby się z dużą 
uciążliwością. Zresztą i tak kilka 
dużych samochodów tam stoi, bo 
sami mieszkańcy trudnią się trans-
portem. 

Rondo nawet 
nie na horyzoncie
Naczelnik Wydziału Inwestycji 

i Remontów Grzegorz Pełka za-
pytany przez nas o przygotowa-
nia czynione do budowy ronda 
w miejscu skrzyżowania ul. Płoc-
kiej i Kiernozkiej odpowiedział, 
że praktycznie są zawieszone. 
Zatrzymały się na poziomie prac 
koncepcyjnych. Miasto nie ma 
projektu wykonawczego, nie ma 
też koniecznych do wybudowa-
nia ronda gruntów. Wykup ich nie 
jest realizowany, miasto zawiesiło 
ten proces po pierwszych rozmo-
wach. Problemem, zdaniem Pełki, 
jest brak większego zainteresowa-
nia inwestycją ze strony Zarządu 
Dróg Wojewódzkich, do którego 
należy ul. Płocka. 

Fragment ul. Płockiej, który 
miałby połączyć rondo z ul. Mał-

szyce, także nie jest obecnie przy-
gotowywany do realizacji. W uli-
cy nie ma wodociągu, nie ma też 
kanalizacji deszczowej, która od-
prowadzałaby wodę do rowu me-
lioracyjnego, który przecina tę uli-
cę, a to jest podstawa do tego, aby 
myśleć o budowie nawierzchni. 

Przy Płockiej nowe 
domy także powstają 
bliżej jezdni niż 
na ul. Armii Krajowej
Jest też inny problem – linia 

zabudowy. Przy tym fragmencie 
ulicy Płockiej powstają obecnie 
jednorodzinne domy mieszkal-
ne. Burmistrz Krzysztof Kaliński 
pytany przez nas, wypowiadając 
się bardzo ostrożnie, przyznał, że 
to także problem. Jeśli skierować 
tam ruch z baz transportowych 
z ul.  Armii Krajowej i Małszy-
ce, to odczują to nowi mieszkań-
cy, którzy budują swoje domy 
blisko jezdni, bliżej niż część do-
mów na ul. Armii Krajowej. Dziś 
jest to spokojna uliczka, w części 
wyłożona brukiem, po której jeź-
dzi niewiele samochodów. Trudno 
znaleźć dobre rozwiązanie proble-
mu uciążliwości przejazdu samo-
chodów ciężarowych do ich baz. 
Jakby nie pokierować tego ruchu 
– zawsze będzie grupa osób nieza-
dowolonych. 

Domaniewice  | Echa sesji Rady Gminy

Gmina dalej chce być w ŁGR
30 grudnia, na ostatniej w 2015 

roku sesji Rady Gminy Domanie-
wice, radni jednogłośnie zgodzili 
się na to, aby w następnych latach 
gmina nadal była członkiem Ło-
wickiej Grupy Rybackiej. Dzięki 
temu członkostwu udało się pozy-
skać kilkaset tysięcy złotych dofi -
nansowań z UE. Lista inwestycji, 
które udało się zrealizować, jest 

długa, m.in.: zakup nowego lek-
kiego samochodu dla OSP, remont
boisk i placów zabaw, rewitaliza-
cja centrum Stroniewic, Doma-
niewic, remont świetlicy w Li-
siewicach Dużych. Wójt Paweł 
Kwiatkowski liczy na to, że w ramach
ŁGR uda się partycypować w ko-
lejnych programach z nowego 
unijnego fi nansowania.  kl

Domaniewice | Udany rok budżetowy

Kredyt nie będzie konieczny
Sprawdziły się przewidywa-

nia sprzed kilku miesięcy. Jak po-
informowała na ostatniej w tym 
roku sesji rady gminy 29 grudnia 
skarbnik Alicja Szymajda, gmi-
na nie będzie musiała zaciągać 
w tym roku kredytu na spłatę de-
fi cytu. Rada we wrześniu zgodziła 
się, aby wójt Paweł Kwiatkowski 
mógł w imieniu gminy zaciągnąć 

1.000.000 zł kredytu na pokrycie 
defi cytu. Po rozliczeniach inwe-
stycji dofi nansowanych ze środ-
ków zewnętrznych, m.in. przebu-
dowy świetlicy wiejskiej w Krępie
i wpłynięciu na konto gminy środ-
ków z tego tytułu, okazało się, 
że nie będzie w ogóle potrze-
by brania kredytu. Gmina zakoń-
czy rok z defi cytem na poziomie 

1.292.818 zł. Zostanie on pokryty 
z wolnych środków oraz nadwyż-
ki budżetowej z lat ubiegłych.

Udanego przejścia przez ko-
lejny rok budżetowy pogratulo-
wał wójtowi Kwiatkowskiemu 
i jego urzędnikom przewod-
niczący Rady Gminy Ryszard 
Ogonowski. Słowa pochwały 
w kierunku wójta, radnych 
i urzędników kierował też obecny 
na sesji jako gość były poseł Tade-
usz Gajda, który podziękował za 
„rozsądek i mądrość”.  kl

TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info

Stoją tam domy 
jednorodzinne, 
w części nowe, 
i znajdują się dużo 
bliżej niż na ul. Armii 
Krajowej. 

Fragment ulicy Płockiej, który łączy ul. Małszyce i skrzyżowanie ulicy Kiernozkiej z ul. Płocką,
tj. drogę wojewódzką nr 584. Tędy właśnie, w koncepcji ratusza, mają jeździć samochody ciężarowe. 
Ale czy będą stoi pod znakiem zapytania. W oddali widać zabudowane działki.
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Powiat łowicki | Budżet na 2016 rok przyjęty

Mizeria w inwestycjach,
spór o spłatę zadłużenia
11 głosami radnych koalicyjnych 29 grudnia na sesji Rady Powiatu Łowickiego przyjęty został budżet 
na 2016 rok. Opozycja – 9 obecnych na sesji radnych (zabrakło Iwony Grzegory-Gajda) – głosowała przeciw. 
Głosowanie poprzedziła dyskusja, w czasie której padło więcej pytań niż odpowiedzi. 

Jako pierwszy radny Marcin 
Kosiorek pytał o to, czy zostały 
zabezpieczone pieniądze na na-
prawienie szkód fi nansowych, 
które – według Wojewódzkiego 
Sądu Administracyjnego – po-
wstały w czasie, gdy zarząd dzia-
łał w niepełnym, 3-osobowym 
składzie, czyli od grudnia 2014 
roku do lutego 2015 roku. Starosta 
Krzysztof Figat odparł, że nie ma 
takiej potrzeby, ponieważ nie ma 
jeszcze prawomocnego wyroku 
w tej sprawie. 

Chodnik na Długiej Wsi 
w Domaniewicach 
Radny Marek Jędrzejczak wy-

rażał swoje ubolewanie, że w pla-
nach inwestycyjnych na 2016 rok 
nie uwzględniono budowy chod-
nika na ul. Długa Wieś w Doma-
niewicach. 

Potrzebę wykonania chodni-
ka na tej drodze, na której odby-
wa się transport do kopalni żwi-
ru, zgłaszał już kilkakrotnie. 
W swojej wypowiedzi podkre-
ślał, że sprawa nie jest nowa 
i chodzi w niej o bezpieczeństwo. 
– Sesja jest po to, aby zadać so-
bie pytanie, czy jesteśmy tu, aby 
rozwiązywać problemy ludzi. – 
Ja zdaję sobie sprawę z tego, że 
może nie od razu zgromadzi się 
środki, ale oczekuję odpowiedzi, 
jeśli ten chodnik nie powstanie 
w 2016 roku, to kiedy? Ja mu-
szę to powiedzieć mieszkańcom 
gminy, gdy mnie o to zapytają – 
mówił radny z Domaniewic.

Wspomniał też o puli pienię-
dzy na sportowe stypendia i na-
grody, która nie rośnie, a są spor-
towcy, którzy osiągają sukcesy na 
poziomie ogólnopolskim i war-
to tych 10-15 osób promować.  
Jego zdaniem warto byłoby choć 
o 100 zł zwiększać im wypłacane 
stypendia. 

Krzysztof Figat nie odpowie-
dział radnemu Jędrzejczakowi 
nic konkretnego poza tym, że 
w budżecie na 2016 rok na in-
westycje drogowe przeznaczo-
nych zostało 1 mln 115 tys. zł, 
dróg powiatowych jest 550 km 
i wiele z nich wymaga remontów, 
a w Domaniewicach robiona była 
np. ul. Klonowa. Brak konkretów 
w sprawie chodnika na ul. Stara 
Wieś tłumaczył zaś tym, że nie 
ma żadnych podstaw do ukła-
dania budżetu na 2017 rok. Za-
raz też sprostował, że to otwarta 
sprawa, czy miałby tam powstać 
chodnik, czy może ulica powinna 
zostać poszerzona, bo to zapewni 
większe bezpieczeństwo.

W sprawie stypendiów sporto-
wych oparł, że wie o sukcesach 
sportowców z Domaniewic, ale 
żeby im dać więcej pieniędzy, 
to gdzieś trzeba byłoby ich ująć, 
więc gdzie to zrobić?

Co z wynagrodzeniami?
Rany Marcin Kosiorek py-

tał o wynagrodzenia pracowni-
ków DPS w Borówku, przypo-
minając, że temat poruszany jest 
od kilku lat, ponieważ osoby za-
trudnione w tym ośrodku ciężko 
pracują za małe wynagrodzenie. 
Starosta odpowiedział, że zarząd 
powiatu wyraził zgodę na pod-
niesienie wynagrodzeń o 5%, 
przy czym okazało się, że nie 
tylko w DPS, ale też we wszyst-

kich jednostkach podległych sta-
rostwu. 

Janusz Michalak zdziwił się tą 
odpowiedzią, pytając, jak się ma 
owe 5%  do 20% wzrostu wydat-
ków na wynagrodzenia w Powia-
towym Zarządzie Dróg i Trans-
portu? Na to pytanie odpowiedzi 
nie usłyszał.

600 tys. zł na budowę 
MOS w Kiernozi 
– konkretnie na co?
Marcin Kosiorek pytał też 

o planowane rozpoczęcie budowy 
nowego Młodzieżowego Ośrodka 
Socjoterapii w Kiernozi. Co za za-
planowane 600 tys. zł zostanie tam 
zrobione? 

Wicestarosta Andrzej Bogucki 
odpowiedział mu, że będą to typo-
we prace ziemne i jeśli powiatowi 
uda się pozyskać pieniądze z ze-
wnątrz, to wtedy zostanie zrobio-
ne więcej. 

Ponieważ odpowiedź nie sa-
tysfakcjonowała opozycji, radny 
Wojciech Miedzianowski pytał 
dalej: 

– Gdzie powiat będzie się starał 
o dotację? Czy inwestycja nie bę-
dzie przeszkadzała w normalnym 
funkcjonowaniu MOS? Padła od-
powiedź, że pracownicy starostwa 
śledzić będą wszystkie możliwe 
konkursy o dofi nansowanie inwe-
stycji, która ma być dla powiatu 
priorytetowa. Jest ona planowana 
na 3 lata, jej koszt – według kosz-
torysu inwestorskiego – wynieść 
może około 4 mln zł. 

W ocenie Miedzianowskiego 
omawiany budżet nie miał elemen-
tów prorozwojowych i zachwia-
ne były w nim dochody m.in.
z powodu wpisanych dochodów 
od innych samorządów na „sche-
tynówkę”, której nie będzie oraz 
proporcja pomiędzy  – jak to ujął – 
konsumpcją a rozwojem (wydat-
kami bieżącymi a inwestycjami). 

Opozycja nie widziała też 
w przedłożonym projekcie budże-
tu pomysłu na oświatę ani sensu 
wydawania pieniędzy na projekt 
modernizacji stajni na Blichu, nie 
wiedząc, do czego budynek ma 
być wykorzystywany. 

Jaką powiat ma 
zdolność kredytową
Starosta Krzysztof Figat bro-

nił projektu budżetu mówiąc, że 
można mu zarzucić, że nie jest 
prorozwojowy, ale trzeba pamię-
tać, że powiat spłacił już ponad 
2,5 mln zł wcześniej zaciągniętych 
zobowiązań. W jego odczuciu bu-
dżet na 2016 roku jest bezpieczny, 
realistyczny, opracowany z dużą 
dozą odpowiedzialności za dobro 
powiatu. W późniejszej wypowie-
dzi dodał też, że w razie potrze-
by powiat będzie mógł zaciągnąć 
5,5 mln zł kredytu na nowe inwe-
stycje, a jakiś czas temu skarbnik 
Ewa Kotarska-Furman szacowała 
zdolność kredytową powiatu na 
zaledwie 500 tys. zł.  

Liczby podane jako spłata 
wcześniejszych zobowiązań oraz 
zdolność kredytowa powiatu wy-
wołały reakcję Janusza Michala-
ka, poprzedniego starosty. Mówił 
on, że jeszcze za czasów zarzą-
du kierowanego przez niego po-
wiat spłacił 1 mln zł zadłużenia 
z tych 2,5 mln zł, o których mó-
wił Krzysztof Figat. W sprawie 
zdolności kredytowej 500 tys. zł 
mówił, że jest to wyrwane z kon-
tekstu, gdyż chcąc to porównać 
do obecnej sytuacji, trzeba byłoby 
to zestawić z inwestycjami, jakie 
powiat wtedy realizował.  

Warto dodać, że przy omawia-
niu wieloletniej prognozy fi nan-
sowej skarbnik powiatu Sylwia 
Gajda, odpowiadając na pytanie 
Michalaka, mówiła o zdolności 
kredytowej powiatu wynoszącej 
5 mln zł przy 2-3 letniej karencji 
w spłacie rat. Przy obecnym WI-
BOR taki kredyt spłacany byłby 
do 2025 roku. Janusz Michalak 
skomentował to stwierdzeniem, 
że już nie dzieci, ale wnuczki będą 

go spłacać. Wyraził też ubole-
wanie, że w ciągu ostatnich 4 lat 
(a tyle czasu starostą jest Krzysz-
tof Figat), które nie obfi towały 
w inwestycje, niewiele zadłużenia 
udało się spłacić. 

Na czym polega 
zarządzenie
Radny Jarosław Papuga z ko-

alicji rządzącej przyznał, że też 
nie jest z budżetu zadowolony, 
ponieważ chciałby, aby zamykał 
się on kwotą 100 mln zł, z cze-
go 40 mln zł można byłoby prze-
znaczyć na inwestycje. Tak jed-
nak nie jest, więc jego zdaniem 
nie ma sensu, aby zarząd składał 
obietnice, a potem ich nie dotrzy-
mywał, bo łatwiej jest obiecać, 
niż zrobić. 

Marcin Kosiorek z opozycji 
był innego zdania mówiąc, że nie 
chodzi o obietnice, tylko o plan 
działania, o który opozycja pyta 
po raz kolejny i nadal starosta go 
nie przedstawił. 

Wojciech Miedzianowski na 
koniec dodał, że zarządzanie nie 
polega na tym, że ma się do dys-
pozycji worek pieniędzy i się je 
wydaje, tylko na umiejętności 
znajdowania tych pieniędzy tyle, 
aby mieć je na wszystko. 

3,2 MLN ZŁ NA INWESTYCJE
Budżet powiatu łowickiego 
po stronie dochodów opiewa 
na 66.189.629 zł, wydatków 
– 66.135.051 zł. Od projektu 
przedstawionego w listopadzie 
różni się jedynie kwotą 
185.400 zł  rządowej dotacji, 
która przeznaczona będzie 
na bezpłatną pomoc prawną 
dla mieszkańców. Nadwyżka 
54.577 zł przeznaczona 
zostanie na spłatę rat kredytów 
oraz pożyczek zaciągniętych  
w poprzednich latach. 
W sumie na spłaty zobowiązań 
fi nansowych zaplanowano 
1.612.869 zł.  
Zaplanowane wydatki 
majątkowe wynieść mają 
3.230.556 zł. Na remonty 
dróg powiatowych zapisano 
2.350 tys. zł, ale tylko 
połowa tej kwoty to środki 

własne powiatu łowickiego, 
pozostała część to dotacje 
z samorządów, które nie 
wiadomo, czy nie zostaną 
cofnięte w związku z tym, że 
powiat nie otrzyma rządowej 
dotacji na tzw. schetynówkę. 
Drugą pod względem 
wielkości pozycją w tym 
zestawieniu jest 600 tys. zł
na budowę MOS w Kiernozi, 
kolejną – 148.556 zł
na termomodernizację 
kolejnych budynków, 60 tys. zł
– na dokumentację na 
remont zabytkowej stajni na 
Blichu, 30 tys. zł na zakup 
sprzętu komputerowego dla 
wydziału geodezji, 4.000 zł 
– na komputer dla nadzoru 
budowlanego, 8 tys. zł – na 
dotację dla PSP na zakup 
sprzętu. mwk

Starosta Krzysztof Figat bronił budżetu na 2016 rok mówiąc, 
że jest realny i bezpieczny. Nieprzekonanych o tym nie przekonał, 
a uchwałę przyjęto głosami radnych koalicyjnych. 
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Starosta bronił projektu 
budżetu mówiąc, 
że można mu zarzucić, 
że nie jest prorozwojowy, 
ale trzeba pamiętać, 
że powiat spłacił już 
ponad 2,5 mln zł 
wcześniej zaciągniętych 
zobowiązań. 

Janusz Michalak wyraził 
też ubolewanie, że
w ciągu ostatnich 4 lat
(a tyle czasu starostą jest 
Krzysztof Figat) niewiele 
zadłużenia udało się 
spłacić. 

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info
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RZUT OKIEM | NOWE WYPOSAŻENIE

Święty Mikołaj odwiedził także strażaków z Ochotniczej Straży 
Pożarnej w Karsznicach. Tuż przed Bożym Narodzeniem pojawił się 
w jednostce zestaw sprzętu – elementy stroju bojowego, piły, narzędzia 
hydrauliczne i inne. Sprzęt został zakupiony ze środków KSRG i Urzędu 
Gminy w Chąśnie, a dostarczyła go firma Horpol SA ze Starej Iwicznej. tm

Bednary | Będzie miejsce spotkań

Zakończony remont świetlicy
Ponad tydzień temu 
zakończył się remont 
pomieszczenia świetlicy 
wiejskiej na parterze 
budynku Ochotniczej 
Straży Pożarnej  
w Bednarach.

Zrealizowane na zlecenie gmi-
ny prace o wartości przeszło 
120 tys. zł obejmowały prze-
budowę części świetlicy. Sa-
nitariaty zostały przeniesione  
w nowe miejsce, stworzono tak-
że pomieszczenie, które może 
być wykorzystywane jako zaple-
cze kuchenne, na sali skuto stare  
i wykonano nowe tynki, zdemon-
towano starą podłogę i położo-
no nową z paneli oraz z terako-

ty. Dodatkowo prace obejmowały 
m.in. wykonanie oświetlenia po-
mieszczeń, a na zewnątrz budyn-
ku odwodnienia. Pomieszczenia 
wykorzystywane na świetlicę zo-
stały pomalowane i choć jeszcze 
nie są w pełni umeblowane, pre-
zentują się bardzo estetycznie.

Wójt gminy Nieborów Andrzej 
Werle jest zdania, że remont świe-
tlicy jest ważny dla lokalnej spo-
łeczności. Pomieszczenie to bę-
dzie wykorzystywane nie tylko 
na zebrania wiejskie, ale także 
na spotkania Rady Sołeckiej czy 
Stowarzyszenia Rozwoju Bednar  
i Okolic oraz podejmowane przez 
nie inicjatywy.

Sala po wykonanym remon-
cie ma zostać oficjalnie otwarta  
w styczniu.  tb

Bolimów | Po wyborach uzupełniających

Mocny debiut radnego Huberta
Od 29 grudnia Rada Gminy 
Bolimów ma w swoim 
gronie nowego radnego – 
Jana Huberta, który został 
wybrany do Rady w wyniku 
wyborów uzupełniających 
przed kilkoma tygodniami. 
Radny nie zamierza 
najwyraźniej siedzieć 
z założonymi rękoma, 
ale chce działać, co już 
udowodnił na ostatniej sesji.

Po zaprzysiężeniu Jan Hubert, 
po wyrażeniu zgody, został włą-
czony do składu Komisji Rozwo-
ju Gospodarczego, po czym ta  
w przerwie spotkała się na krót-
kim posiedzeniu w celu wyboru 
przewodniczącego. Należy przy 
tym przypomnieć, że Hubert za-
stąpił w Radzie radnego Romana 
Jodłowskiego, który zrezygnował 
z tej funkcji. Jodłowski był prze-
wodniczącym wspomnianej ko-

misji, po jego odejściu czasowo 
zastępował go radny Jan Muszyń-
ski, jako wiceprzewodniczący. 
Formalnie więc komisja była bez 
przewodniczącego. Członkowie 
komisji wybrali teraz na to miej-
sce właśnie Jana Huberta.

Aby zapisać, kto jak 
głosował
W kończącej sesję części,  

w której radni mogą zgłaszać in-
terpelacje, radny Hubert zło-
żył dwa wnioski. Pierwszy moc-
no zdziwił część osób obecnych 
na sesji, radny wniósł bowiem  
o to, aby w protokole po obradach 
Rady Gminy, przy wynikach każ-
dego z głosowań znalazła się in-
formacja o tym, jak głosowali po-
szczególni radni z wymienieniem 
ich imienia i nazwiska. Dotąd bo-
wiem w protokołach zapisywa-
no tylko wynik głosowania, czyli 
stosunek głosów „za”, „przeciw” 
i „wstrzymał się”. Zresztą, jest to 
raczej ogólnie stosowana metoda 

zapisywania wyników głosowania 
w protokołach posesyjnych stoso-
wana w większości samorządów.

Zaraz po złożeniu tego wnio-
sku głos zabrała radna Marian-
na Strożek, która zapytała: – Po 
co to? Czemu to ma służyć? Od-
powiedziała jej przewodnicząca 
Rady Gminy Aleksandra Koło-
sowska, która stwierdziła, że jest 
możliwa realizacja wniosku rad-
nego, nie stoi tu na przeszkodzie 
ani prawo regulujące pracę samo-
rządu, ani statut gminy. – Moż-
na to zrobić, czemu nie, wszyscy 
się tu znamy, nie mamy tajem-
nic, widzimy, jak głosujemy i ja-
kie mamy zdanie na dany temat. 
Mnie to nie będzie przeszkadzało 
– powiedziała.

Radna Strożek zaproponowa-
ła, aby pomysł radnego trafił na 
obrady komisji tak, aby radni mo-
gli się w sprawie tej zastanowić  
i wypowiedzieć, aby podjąć de-
cyzję. Przewodnicząca Rady wy-
raziła na to zgodę.

Aby przyjrzeć się 
dokładniej
Drugi wniosek Jana Huberta 

dotyczył przygotowania projek-
tu budżetu gminy na 2016 rok. 
Zaproponował, aby pochyliły 
się nad nim i analizowały go po-
jedynczo komisje Rady Gminy. 
Wójt odparł, że tak właśnie się 
to dzieje i taka jest procedura. 
Hubert odpowiedział, że cho-
dzi mu o to, aby radni pracowali 
nad projektem budżetu w komi-
sjach, analizując tematy zwią-
zane z zakresem ich pracy, aby 
uniknąć obrad nad budżetem 
połączonych komisji, bo wtedy 
nie starcza czasu na potrzebną 
analizę.

Przewodnicząca Rady Gmi-
ny Aleksandra Kołosowska po-
wiedziała, że w ciągu ostat-
niego roku połączone komisje 
obradowały tylko trzy razy i nie 
jest to regułą, a dzieje się tak 
tylko wówczas, gdy jest taka 
potrzeba.  tb

Kocierzew Płd. | Spotkanie opłatkowe 

Życzyli sobie zgody, bo zgoda buduje 
Tuż po zakończeniu ostatniej 
sesji rady gminy  
w 2015 roku, samorządowcy, 
sołtysi i kierownicy rożnych 
gminnych jednostek udali się 
do świetlicy szkoły  
w Kocierzewie Południowym, 
gdzie wzięli udział  
w spotkaniu opłatkowym.

Jan Janik, proboszcz parafii 
p.w. św. Wawrzyńca zainicjował 
modlitwę, po zakończeniu której 
wójt Agnieszka Wojda odczytała 
fragment Ewangelii św. Łukasza 
poświęcony narodzinom Jezusa. 
Następnie przewodniczący Rady 
Gminy Tadeusz Trakul rozdał 
opłatek wigilijny i wszyscy zgro-
madzeni przystąpili do składania 
sobie życzeń. Jako pierwsza życze-
nia wszystkim samorządowcom 
i współpracownikom przekaza-
ła wójt Agnieszka Wojda. – Dużo 
w tym roku udało się zrobić, ale 
wiele jeszcze przed nami. Chcia-
łabym, abyśmy kierowali się bar-
dzo mądrym powiedzeniem, które 
mówi, że zgoda buduje... I właśnie 
tej zgody życzę wszystkim miesz-
kańcom naszej gminy – mówiła. 

A czego jeszcze życzyli sobie 
uczestnicy opłatkowego spotka-
nia? – Aby wiodło się rolnikom, 
bo gmina Kocierzew Pd. jest gmi-

ną typowo rolniczą – mówił nam 
Waldemar Wojciechowski, naczel-
nik OSP Wicie. – Tak prywatnie to 
zdrowia, a w związku z pełnioną 

funkcją owocnej i spokojnej współ-
pracy pomiędzy samorządowcami 
– mówił nam Mirosław Biegu-
szewski, radny z Jeziorka.  aa 

Przemysłów | Ochotnicza Straż Pożarna

System selektywnego 
powiadamiania już wkrótce

Strażnica Ochotniczej Stra-
ży Pożarnej w Przemysłowie już 
wkrótce zostanie wyposażona  
w system selektywnego powia-
damiania. Początkowo wójt i rada 
gminy w Chąśnie planowali prze-
znaczyć na jej montaż pieniądze  
z przyszłorocznego budżetu, jed-
nak na poprzedniej sesji, 29 grud-
nia, nieoczekiwanie podjęto decy-
zję o zrobieniu tego już teraz.

Powodem pośpiechu była za-
powiadana na przyszły rok zmia-
na stawki podatku VAT od zaku-
pów towarów przeciwpożarowych 
z 8% do 23%. Dzięki wygospoda-
rowaniu w tegorocznym budżecie 
7000 zł gmina zaoszczędzi w ten 
sposób ok. 1300 zł..

System ten umożliwia bezpo-
średnie uruchamianie systemu 
alarmowego w strażnicy OSP 
przez dyspozytora w PSP, dzięki 
czemu nie trzeba wyznaczać oso-
by do czuwania nad nią przez całą 
dobę, a uruchomienie alarmu jest 
natychmiastowe. Wójt Dariusz 
Reczulski przekonywał radnych – 
o ile w ogóle przekonywanie ich 
było w tym temacie potrzebne – 
że taki system jest obecnie stan-
dardem w tych jednostkach, które 
dysponują samochodem ratowni-
czym, a OSP Przemysłów właśnie 
w tym roku taki samochód na-
była. W gminie podobny system 
funkcjonuje i sprawdza się w OSP 
Karsznice i OSP Wyborów.      tm

Domaniewice | Gospodarka odpadami

Na końcu i tak wygrał Tönsmeier
Sławny angielski piłkarz Gary 

Lineker powiedział kiedyś, że pił-
ka nożna to gra, w której 22 męż-
czyzn ugania się za jedną piłką,  
a na końcu i tak wygrywają Niem-
cy. Jak się okazuje, to powiedzenie 
można sparafrazować i zastoso-
wać także w temacie odbioru i za-
gospodarowania odpadów komu-
nalnych z gminy Domaniewice. 

Gmina dwukrotnie próbowa-
ła znaleźć firmę, która zajmie się 
tą usługą w latach 2016-2017. Za 
pierwszym razem wystartowała  
w przetargu z kilkoma innymi gmi-
nami. Zgłosił się do niego jedy-
nie Tönsmeier (Ekoserwis). Fir-
ma zaproponowała 787.475 zł, 
czyli 393.737,5 zł rocznie, zatem 
o 11,72% więcej w porównaniu  
z dotychczasową stawką – 352.434 
zł rocznie.

Wójt Paweł Kwiatkowski zde-
cydował, że odstąpi od podpisa-
nia umowy. Gmina spróbowała 
więc poszukać odbiorcy odpadów 
na własną rękę i ogłosiła odręb-
ne postępowanie. Jak się okazało, 
wystartowała tylko jedna firma... 
Tönsmeier. Plusem jest jednak 
uzyskana cena. Tym razem firma 
zaproponowała bowiem nieco niż-

szą cenę, na poziomie 757.745,28 
zł za dwa lata, czyli 378.872,64 zł 
rocznie. Gmina zgodziła się na te 
warunki i Tönsmeier będzie dzia-
łał na jej terenie przez kolejne 2 
lata.

Jak już na naszych łamach pi-
saliśmy, aby spiąć finansowo go-
spodarkę odpadami, gmina zde-
cydowała się na wprowadzenie 
kilku zmian. I tak stawka za od-
biór śmieci segregowanych wzro-
sła z 7 do 8 zł miesięcznie od 
osoby. Za odpady niesegrego-
wane nadal wynosić będzie ona 
14 zł. Dodatkowo zrezygnowano  
z odbierania spod posesji tzw. od-
padów zielonych (brązowe wor-
ki). Od nowego roku mieszkańcy 
(worki brązowe odbierano jedynie 
w samych Domaniewicach) chcą-
cy pozbyć się takich odpadów 
będą musieli sami przywieźć je 
do punktu zbiorczego, który wy-
znaczy gmina. Nie raz na miesiąc, 
a raz na kwartał odbierane będą 
spod posesji worki z odpadami 
szklanymi. Tylko raz, a nie dwa 
razy do roku będzie też przepro-
wadzana zbiórka tzw. odpadów 
wielkogabarytowych (mebli, elek-
troodpadów, dywanów itp.).  kl

Wójt Agnieszka Wojda i dyrektor Zespołu Szkół Publicznych im. Bohaterów Walk nad Bzurą 1939 r. składają 
sobie życzenia podczas spotkania opłatkowego. 
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Łowiczanin Roku 2015 | Piotr Marciniak – prezes „Dziesiątaków”

Przywrócił Łowiczowi 
wojskowe tradycje
Kapituła Tytułu Łowiczanina Roku, obradująca w czwartek, 26 listopada, przyznała tytuł za rok 2015
Piotrowi Marciniakowi, prezesowi Stowarzyszenia Historycznego im. 10 Pułku Piechoty. Człowiekowi, któremu 
zawdzięczamy odrodzenie się zbiorowej świadomości, że Łowicz był kiedyś miastem garnizonowym, że wojsko 
współtworzyło jego oblicze i, że tradycje, jakie zakorzeniły się przed wojną, warto i można podtrzymywać.

Był początek lipca minione-
go, 2015 roku. Upał i susza spra-
wiały, że zdawało się, iż każdy 
myśli tylko o tym, by w wolny 
dzień udać się nad wodę. Więc 
gdy Piotr Marciniak wraz z in-
nymi „dziesiątakami” przygoto-
wywał towarzyski mecz piłkarski 
między drużyną Pogoni Lwów 
a reprezentacją Łowicza, mają-
cy uświetnić nadanie stadionowi 
OSiR imienia 10 Pułku Piechoty, 
wydawało się, że impreza zaliczy 
spektakularną klapę, że na trybu-
nie zasiądzie kilkanaście, może 

kilkadziesiąt osób. Okazało się, 
że trybuny były pełne, że Marci-
niak po raz kolejny wiedział jak 
zainteresować mieszkańców. 

Zawodnicy uganiali się za pił-
ką w kostiumach takich samych, 
w jakich grano przed wojną, ko-
pali taką samą, skórzaną, ręcz-
nie szytą piłkę, niektórzy kibi-
ce przybyli w strojach z epoki. 
Trudno było o lepszy sposób 
na wbicie w pamięć uczestni-
ków faktu, że dzisiejszy sta-
dion OSiR, pierwsza w historii 
miasta arena sportowa, powstał 
przed wojną właśnie jako boisko 
wojskowe, służące żołnierzom 
10 Pułku Piechoty. I, że nadanie 
dzisiejszemu obiektowi imienia 
10 PP jest jak najbardziej uza-
sadnione.

Podobnie spektakularnych 
akcji, przypominających o woj-
skowych tradycjach miasta, 
członkowie Stowarzyszenia prze-
prowadzili wiele. I ktokolwiek 
z nich zostałby zapytany o to, 

czyj wkład pracy w przygotowa-
nie tych eventów jest największy 
– każdy wskaże na Marciniaka. 
Bo ten mały wzrostem człowiek 
jest istnym wulkanem pomysłów 
i energii, a przy tym – co przecież 
nie zawsze idzie w parze – wzo-
rem pracowitości, systematyczno-
ści, uporządkowania. W ogromnej 
mierze dzięki jego osobistemu za-
angażowaniu (choć on sam ciągle 
powtarza, że to zasługa wszyst-
kich członków Stowarzyszenia, 
z których każdy ma smykałkę do 
czegoś innego i tej swojej pasji się 
oddaje) „dziesiątacy” obecni są 
na różnych uroczystościach, stu-
kot ich podkutych butów słychać 
w kościołach, a dzieci w szko-
łach wiedzą, czym był 10 PP. Przy 
czym człowiek, który to wszyst-

ko sprawił, od kilku lat wcale nie 
mieszka w Łowiczu – choć jest tu 
niemal w każdy weekend. 

W Łowiczu się urodził, w roku 
1980. Rodzice: Zofi a – pracow-
nik administracyjny (referent) 
w nieistniejącym już Przedsiębior-

stwie Budownictwa Rolniczego 
(Zakład Produkcji Pomocniczej) 
i Jan, z zawodu mechanik samo-
chodowy, mieszkali w kamieni-
cy Trawińskich przy ul. 1 Maja. 
Ich sąsiadem był przez kilka lat 
dr Stanisław Rotstad, znany w ca-

W mundurze żołnierza I Armii LWP.

WOJCIECH 
WALIGÓRSKI

wojciech.waligorski@lowiczanin.info

Ten mały wzrostem 
człowiek jest 
wulkanem pomysłów 
i energii, a przy tym 
wzorem pracowitości, 
systematyczności, 
uporządkowania. 

W mundurach 10 PP, z Bogusławem Wołoszańskim, przy kręceniu programu „Teatr historii”.
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„Dziesiątacy” odwiedzają kombatantów. Na zdjęciu: u Jana Ambroziaka w Piaskach, b. żołnierza 26 DP.
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łym mieście lekarz, przed wojną 
lekarz pułkowy. Piotr Marciniak 
wskazuje, że to było jego pierw-
sze zetknięcie się z tradycjami 10 
Pułku Piechoty – bo z Rotstada-
mi utrzymywali dość ożywione 
sąsiedzkie kontakty. 

Kolejne zetknięcie z mun-
durem zapewniła mu Halina 
Pietrzak, jego wychowawczy-
ni w pierwszych kilku klasach 
w Szkole Podstawowej Nr 1, do 
której poszedł po przygotowaniu 
w przedszkolu, mieszczącym się 
wówczas w bloku nr 6 na os. Sta-
rzyńskiego. Pietrzak prowadziła 
bowiem gromadę zuchową – i ro-
biła to z zaangażowaniem, przez 
co harcerski mundurek miał dla 
niego swój smak.

Historią po raz pierwszy zain-
teresował się w końcowych kla-
sach podstawówki, gdy przed-
miotu tego uczyła go pani 
Kołudzka. Liceum w Zdunach, 
do którego poszedł po podsta-
wówce, oznaczało rozkwit tych 
zainteresowań. Wychowawcą 
i nauczycielem historii jedno-
cześnie był w jego klasie Zdzi-
sław Biegała, miłośnik wszyst-
kiego, co polskie: polskiej 
tradycji, polskiego wojska i munduru 
– a przy tym człowiek trzeźwo 
myślący, umiejący odróżnić pa-
triotyzm od nacjonalizmu, okre-
ślany dziś przez Marciniaka 
mianem „pozytywisty”. – Jego 
opowieści o zwycięstwie pod 
Wiedniem i o roku 1939 spowo-

dowały, że „złapałem zajawkę” 
– wspomina Piotr Marciniak. 
Wtedy też, w licealnych czasach, 
po raz pierwszy usłyszał o 10 PP 
i o jego związkach z Łowiczem.

Na historię na studia jednak 
nie poszedł, zadał sobie bowiem 
pytanie – co po niej robić? Zde-
cydował się na zaoczne prawo 
na uniwersytecie w Toruniu, ale 
dziś ocenia tę decyzję jako po-
rażkę: bo w ogóle studiowanie 
prawa zaocznie, bez możliwości 
poświęcenia temu dużej ilości 
czasu, jest według niego nieporo-
zumieniem, a do tego ostatecznie 
nie pogodził mieszkania w Ło-
wiczu, pracy w Warszawie i stu-
diów w Toruniu. Godził przez 
trzy lata, na czwartym roku się 
poddał. Ostatecznie skończył stu-
dia pierwszego stopnia na tury-

styce i rekreacji na jednej z pry-
watnych uczelni w stolicy – bo 
przez pewien czas myślał o wła-
snej fi rmie w tej branży, a podró-
żowanie i zwiedzanie jest jedną 
z jego pasji, nie od dziś i nie tyl-
ko w Polsce.

Nie żałuje jednak tego, iż hi-
storią nie para się zawodowo, że 
pozostała ona wyłącznie jego pa-
sją. – To zapewnia szersze spoj-
rzenie na to, czym się pasjonu-
ję, człowiek nie zamyka się w 
jednej dziedzinie, starania o pie-
niądze nie przysłaniają tego, co 
w pasji najpiękniejsze – mówi. 
Pracuje od kilkunastu lat w handlu, 
w sieci Makro, odpowia-
da za przebudowy jej wielko-
powierzchniowych obiektów 
– więc historią 10 Pułku Piechoty 
zajmuje się ściśle amatorsko – ale 

w najlepszym znaczeniu tego sło-
wa, nie mającym nic wspólnego 
z amatorszczyzną.

Od armii carskiej 
do polskiego munduru
Wojsko było obecne w życiu 

jego rodziny. Ojciec mamy, Piotr 
Krysiak (żołnierz w plutonie łącz-
ności), odbywał przed wojną służ-
bę w twierdzy Modlin, potem 
osiadł w Łowiczu. Tu miał pro-
blemy z UB, gdyż chrzestny jed-
nego z czwórki jego dzieci, bra-
ta mamy, Zygmunta, o nazwisku 
Waldemar Schmidt, był zatrud-
niony w ambasadzie brytyjskiej. 
Gdy czasem zajeżdżał tu w od-
wiedziny, z  paczkami z UNRR-y, 
to samochodem na konsularnych 
numerach, co do tego stopnia się 
nie podobało, że ojciec raz  →

O laureacie mówią:
DARIUSZ ŻYWICKI
dyrektor ZSP 1 
przy ul. Podrzecznej 
– To człowiek ponadprzeciętnie 
zafascynowany tym co robi, 
a do tego z głową pełną 
bardzo dobrych pomysłów. 
Odnoszę czasami wrażenie, że 
nie tylko ja, ale też i on sam nie 
nadąża za swoimi pomysłami 
– powiedział nam o Piotrze 
Marciniaku dyrektor Zespołu 
Szkół Ponadgimnazjalnych 
Nr 1 przy ul. Podrzecznej 
w Łowiczu, Dariusz Żywicki. 
Wspomina, że z Piotrem 
Marciniakiem poznał się 
kilka lat temu, gdy Marciniak 
rozpoczynał organizowanie 
grupy rekonstrukcyjnej. 
Współpracuje z ZSP Nr 1 im. 
10 Pułku Piechoty od momentu 
rejestracji stowarzyszenia. – Już 
wtedy odniosłem wrażenie, że 
jest to człowiek bardzo dobrze 
zorganizowany, a przy okazji 
ma co chwilę nowe pomysły 
– uważa. – Już wtedy Piotr 
przyprowadził chłopaków „od 
siebie”, między innymi naszego 
absolwenta Bartłomieja 
Gałaja i tak zaczęła się nasza 
współpraca.– Przynosili do 
nas swoje prywatne zbiory, 
najpierw próbowaliśmy je 
gromadzić w Izbie Pamięci, 
później zabrakło w niej miejsca 
i chłopaki organizują swoją 
izbę na zapleczu sali 104 
– mówi. 
Szkoła współpracowała 
z nim między innymi przy okazji 
przygotowywania mundurów 
do pocztu sztandarowego. 
– Piotr podpowiedział nam 
nie tylko jak mają te mundury 
wyglądać, ale też wskazał 
gdzie je warto uszyć, bo będzie 
najlepiej jak tylko może być. 
On to wszystko miał w głowie, 
nie musieliśmy angażować 
nauczycieli w poszukiwania 
wzorów i mieliśmy pewność, że 
będzie zrobione perfekcyjnie 
– wspomina dyrektor Żywicki. 
Wspomina też, że w kwestii 
mundurów Marciniak 
przychodził do niego 
wielokrotnie i za każdym 
razem z nowymi informacjami, 
które udało mu się odnaleźć. 
– Odniosłem wrażenie, że 
sam się napędza w trakcie 
działania, że jest to tak wielka 
jego pasja, że nie da nam 
spokoju– i bardzo dobrze 
– opowiada dyrektor Żywicki. 
Wspomina też wielką radość, 
którą widział w oczach 

Marciniaka i innych członków 
stowarzyszenia po tym, jak 
przyprowadzili Łazika. 
– Wszyscy niesamowicie się 
cieszyli jak odpalił– wspomina. 
Dyrektor Żywicki zauważa też 
to, jak dużym autorytetem jest 
Marciniak dla innych członków 
stowarzyszenia. Choć jest 
niedużego wzrostu, wszyscy 
się go słuchają i liczą się 
z jego zdaniem. Jest świetnym 
organizatorem, a przy tym 
nie pcha się na świecznik. 
Podczas różnych uroczystości 
i ofi cjalnych spotkań to nie 
on wita gości i nie on bryluje 
wśród ofi cjeli. – Pamiętam, 
że chyba podczas Święta 
Pułkowego powiedział mi, 
że najlepiej będzie się czuł 
przy CKM-ie, jak będzie mógł 
opowiadać o sprzęcie 
i o historii – powiedział 
nam dyrektor Żywicki. 
– Jak oprowadzał wtedy 
bibliotekarzy, którzy mieli swój 
rajd, musieliśmy go prawie 
odciągać, żeby bibliotekarze 
mogli zobaczyć coś więcej, niż 
tylko to, co chciał im pokazać 
Piotr i o czym chciał im 
opowiedzieć. 
Dyrektor cieszy się też, że 
Marciniak jest przyjaźnie 
nastawiony do szkoły, jako do 
ostoi działalności 10 PP. 
– Kiedyś powiedział mi, że nie 
wyobraża sobie działalności 
stowarzyszenia poza naszą 
szkołą. To też nas cieszy 
– mówi dyrektor. Zauważa też 
jeszcze jedną pozytywna cechę 
Marciniaka: – Piotr nie mówi 
o treściach patriotycznych, on je 
pokazuje całym sobą, wspólnie 
ze stowarzyszeniem– mówi. 

MACIEJ MALANGIEWICZ
dyrektor Łowickiego 
Ośrodka Kultury 
Jak sam mówi, Piotra 
zna od kilku lat. – Nie 
pamiętam dokładnie kiedy 
się poznaliśmy, nie piliśmy 
nigdy wspólnie piwa. Nasza 
znajomość oparta jest głównie 
o telefony i maile, dotyczy 
współpracy Stowarzyszenia 
Historycznego im. 10 PP 
i Łowickiego Ośrodka Kultury 
– wyjaśnia. Maciej 
Malangiewicz przyznaje, 
że bardzo ceni sobie 
działalność edukacyjną
 i popularyzatorską Piotra 
Marciniaka i jego przyjaciół ze 
stowarzyszenia.– Niewiele osób
w Łowiczu ma świadomość→ 

Na historię na studia 
jednak nie poszedł, 
zadał sobie bowiem 
pytanie – co po niej 
robić?
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Ćwiczenia z „biedką” – wozem łączności. Zdjęcie wykonane pod Wiskienicą.

Dzień Polskiego Państwa Podziemnego, Łowicz 27.09.2014 r. Piotr Marciniak pierwszy z prawej.
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(szczególnie młode 
pokolenie), czym dla miasta 
w okresie międzywojennym 
był stacjonujący tu 10 
Pułk Piechoty. To kilka 
tysięcy mundurowych 
osób wpisanych w koloryt 
miasta, koloryt Łowiczan, 
społeczności żydowskiej, 
Księżaków odwiedzających 
miasto przy okazji targów. To 
musztry i ćwiczenia, defilady 
i cudowne uroczystości, 
koncerty w różnej formie, 
kino wojskowe, bale, mecze 
piłkarskie, to praca  
i utrzymanie dla wielu rodzin, 
rzemieślników, kupców– mówi 
Maciej Malangiewicz. 
Pracując z Jackiem 
Rutkowskim nad historią 
łowickich kin, Maciej 
Malangiewicz pisał o kinie 
wojskowym prowadzonym 
przez pułk w latach 1920-34 
przy ul. Podrzecznej. Jak 
wspomina, uświadomił sobie 
wówczas, czym dla miasta 
była ta korelacja. – W 1939 
roku to wszystko bezpowrotnie 
się skończyło, potem kilka 
dekad temat był przemilczany, 
aż pojawił się Piotrek ze 
swoją pasją i niełatwym 
zadaniem ocalenia tej pięknej 
historii. Skupił wokół siebie 
wspaniałych zapaleńców. 
Osoby, które poświęcają 
prywatny czas i pieniądze, 
dodam niemałe pieniądze  
– mówi Malangiewicz.  
– Znam tych chłopaków, są 
tam też dziewczyny i muszę 
powiedzieć, że tylko dobre 
przymiotniki opisują ich 
postawę: uczynni, koleżeńscy, 
pracowici, życzliwi, 
pomysłowi, odpowiedzialni  
– wymieniać można by  
długo – dodaje. 
Maciej Malangiewicz docenia, 
że działalność stowarzyszenia 
jest bardzo szeroka i widoczna. 
Podziw wzbudza u niego 
koordynacja wszystkich 
działań, za którą odpowiada 
Piotr, tym bardziej, że na co 
dzień pracuje w Warszawie. 
Dyrektor ŁOK przyznaje, że 
bardzo ceni sobie współpracę 
ze stowarzyszeniem i zawsze 
stara się podpowiadać 
Piotrowi, ilekroć zadzwoni  
i poprosi o radę. 
– On słucha i konsultuje. 
To zapamiętałem od 
pierwszych rozmów. Wie, że 
nie warto tracić dobrej energii 
niepotrzebnie. Pytając i radząc 
się można ominąć pułapki  
i zrobić więcej – zauważa 
Maciej Malangiewicz. 

MARZENA KOZANECKA-
ZWIERZ
dyrektor Muzeum w Łowiczu
Stała współpraca Muzeum  
w Łowiczu ze Stowarzyszeniem 
im. 10 PP w Łowiczu 
rozpoczęła się w 2008 r. Od 
tego czasu zaowocowała 
wieloma wspólnymi 
przedsięwzięciami, z których 
wymienić można by chociażby 
organizację Europejskich Dni 
Dziedzictwa w 2009  
i 2011 roku, tegoroczne Dni 
Kresów, w których Muzeum 
pomagało, czy sesję zdjęciową 
„Dziesiątaków” w skansenie 
w Maurzycach. Muzeum 
zawdzięcza stowarzyszeniu 
wiele cennych eksponatów, 
włączonych do stałej 
ekspozycji. Są to przeróżne 
przedmioty związane  
z łącznością, a także z życiem 
codziennym pułku, liczne 
pamiątki z I wojny światowej 
znalezione pod Bolimowem.
– Piotr Marciniak to taki 
wulkan pomysłów – mówi 
dyrektor muzeum Marzena 
Kozanecka-Zwierz. – Kiedy 
się z nim rozmawia, ma już 
w głowie bardzo konkretne 
plany, wybiegające na kilka 
lat w przyszłość. Myśli bardzo 
konkretnie, planuje precyzyjnie, 
a przy tym bardzo szeroko, 
nie schematycznie, bo jego 
inicjatywy nie ograniczają się 
tylko do samego pokazywania 
historii czy militariów, mają 
zawsze jeszcze szerszy zakres. 
Godna podziwu jest jego 
energia. Wiemy przecież, że ma 
rodzinę, pracę, na działalność 
historyczną i społeczną 
poświęca swój wolny czas, 
często po nocach. Przy tym jest 
zawsze miłym, sympatycznym 
człowiekiem. Działanie jego 
i całego stowarzyszenia są 
skuteczne. To dzięki nim 
pamięć o 10 Pułku Piechoty 
została w świadomości 
mieszkańców ożywiona. Kiedy 
słyszymy „10 pułk”, od razu 
mamy przed oczami ich. 

PAWEŁ 
ROZDŻESTWIEŃSKI
dyrektor Muzeum Ziemi 
Sochaczewskiej i Pola Bitwy 
nad Bzurą w Sochaczewie
Dyrektor to też fascynat 
historii, współorganizator 
rekonstrukcji historycznych, 
w tym pierwszej rekonstrukcji 
historycznej wydarzeń z 1939 
roku w Łowiczu, w 2008 roku. 
Współpracował wtedy między 
innymi z Piotrem Marciniakiem 
– Z Piotrem znamy się od → 

potężnie został pobity w śledztwie 
na UB, które podejrzewało go  
o szpiegostwo. 

Dziadek Piotra 
Marciniaka 
Z kolei drugi brat mamy, 

Jan, bardzo namawiał Piotra do 
wstąpienia do Wyższej Szkoły 
Oficerskiej Wojsk Pancernych  
w Poznaniu – bez skutku. O dzi-
wo, większy wpływ na jego de-
cyzje wywarła postać jego pra-
dziadka ze strony ojca, Jana 
Nowackiego, który służył w ar-
tylerii carskiej przed I wojną 
światową. Właśnie chcąc dowie-
dzieć się więcej o tym, jak wy-
glądał carski żołnierz, Marciniak 
rozpoczął korespondencję z in-
nymi pasjonatami tematu i z ich 
pomocą powiększał swą wiedzę. 
Z biegiem czasu jego kontakty 
ze środowiskiem rekonstrukto-
rów się zacieśniały, na przeło-
mie lat 2006 i 2007 wstąpił do 
warszawskiej grupy rekonstruk-
cyjnej odtwarzającej żołnierzy 
Armii Czerwonej i I Armii Lu-

dowego Wojska Polskiego (tzw. 
berlingowców). 

Grupa nazywała się Kalina 
Krasnaja, czyli Kalina Czerwo-
na. Czy 26-latkowi, którego wuj-
ka pobiło UB, nie przeszkadza-
ło, że interesuje się mundurem, 
bronią i barwą armii sowieckiej i 
jej polskiego wasala? – Jesteśmy, 
jako rekonstruktorzy, aktorami 
– odpowiada Marciniak. – Oso-
ba odtwarzająca żołnierza jakiejś 
formacji nie może się z nim utoż-
samiać. To ma być próba pozna-
nia ich: ich zwyczajów, tego kim 
byli, co ich motywowało.

I przechodzi do przykładu: żoł-
nierze armii Berlinga to nie byli 
tylko komunistyczni politrucy. 
Takich nie brakowało, ale zwy-
kły żołnierz był w niej najczę-
ściej kimś zesłanym na ogromne 
przestrzenie ZSRR, który pragnął 
wrócić do Polski, a nie zdążył się 
dostać do armii Andersa. – Przy 
okazji inscenizacji, bioram i in-
nych przedsięwzięć, tłumaczy-
my, co to byli za ludzie i czego 
pragnęli – wyjaśnia Marciniak. 

Podkreśla przy tym, że w jego 
przekonaniu o wolną Polskę wal-
czyli zarówno żołnierze wyklęci, 
o których nareszcie, od kilku lat 
się mówi, jak i właśnie żołnierze 
LWP.

Te przekonania przydają mu 
się w pracy w Stowarzyszeniu 
10 PP. Stowarzyszenie jest apoli-
tyczne, jak przedwojenne wojsko. 
Gdyby ktoś startował w wybo-
rach, to nie może się sfotografo-
wać w mundurze stowarzysze-
nia. Może brać udział w polityce, 
ale na własną odpowiedzialność. 
Podobnie jest z religią: dziesiąta-
cy często uczestniczą w ceremo-

niach religijnych, ale robią to ci, 
którzy chcą, nikt nikogo w stowa-
rzyszeniu do tego nie zmusza. 

Liczy się każdy detal
Marciniak zainteresował się 

przeszłością 10 Pułku Piechoty  
w konsekwencji swego zaintere-
sowania mundurem LWP. Dało 
mu ono doświadczenie, było 
pierwszym zetknięciem z mundu-
rem polskiego żołnierza, ale jesz-
cze wcześniej, w roku 2005, mło-
dy Piotr obserwował z zapartym 
tchem, wraz z ojcem, rekonstruk-
cję bitwy nad Bzurą pod Brocho-
wem, na północ od Sochaczewa. 
Później wielkie wrażenie wywar-
ła na nim nocna inscenizacja walk  
o Łowicz we wrześniu 1939 r., 
zorganizowana we wrześniu 2007 
r. To wszystko przyczyniło się do 
decyzji, by kompletować dla sie-
bie strój, uzbrojenie i wyposażenie 
żołnierza przedwojennego Wojska 
Polskiego – i to właśnie 10 Pułku 
Piechoty. 

Kompletować… – łatwo po-
wiedzieć. Gdy widzimy na ulicy 

Osoba  
odtwarzająca żołnierza 
jakiejś formacji  
nie może się  
z nim utożsamiać.

TYLKO ON PO PROSTU ZAPYTAŁ

W 2012 roku robiliśmy 
pierwszą edycję konkursu 
„Małe Granty”. Wśród 
wniosków był zgłoszony 
przez środowisko fanów 
Widzewa mural Żołnierzy 
Wyklętych. Wszystko pięknie, 
tylko wniosek był napisany 
na kolanie. Dosłownie 
kilka słów, bez żadnego 
graficznego załącznika, 
taka partyzantka. Odpadł ze 
względów formalnych. Wtedy 
hejterzy w internecie wylali 

na mnie wiadro pomyj, każdy 
anonimowo był odważny.  
I tylko Piotrek Marciniak miał 
cywilną odwagę zadzwonić  
i zapytać, dlaczego ten wniosek 
nie otrzymał dofinansowania. 
Opowiedziałem jak było. 
Z drugiej strony słuchawki 
usłyszałem słowo „Dziękuję”. 
Niby nic, a zapamiętam to 
na długo. Taki właśnie jest 
Piotrek– powiedział nam 
Maciej Malangiewicz, dyrektor 
ŁOK. 
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Z drużyną piłkarzy chorzowskiego Ruchu. Obok Piotra Marciniaka stoi trener Waldemar Fornalik.

Przedmeczowa oprawa historycznego, lipcowego meczu Łowicz  
– Pogoń Lwów.
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dość dawna, od kiedy tylko 
zaczął interesować się grupami 
rekonstrukcji historycznych. 
Pamiętam, że jego 
zainteresowania ewoluowały, na 
początku interesował się historią 
I wojny światowej. W 2008 
r., kiedy przygotowywaliśmy 
pierwsze widowisko historyczne  
w Łowiczu, Piotrek chyba 
jeszcze nie miał munduru 
z okresu II wojny światowej. 
Pomagał nam wtedy jako 
współorganizator, a nie 
rekonstruktor. Wybór Piotra na 
Łowiczanina Roku odbieram 
bardzo pozytywnie. Nastąpił on 
w bardzo dobrym momencie 
jego życiowej kariery i myślę, 
że dostarczy mu dodatkowych 
motywacji do rozwijania swojej 
pasji i działania na rzecz 
lokalnej i nie tylko lokalnej 
społeczności. Przecież bardzo 
często on promuje Łowicz poza 
Łowiczem. Bardzo dobrą cechą 
Piotra jest to, że on nie narzeka, 
że nie ma na coś pieniędzy, 
że chciałby coś zrobić, ale 
się z jakiegoś powodu nie da, 
bo jest wiele przeszkód i tak 
dalej. Jak sobie założy jakieś 
cele, to je po prostu realizuje, 
a jest w tym perfekcyjny. 
Czego się nie dotknie, 
to robi to na najwyższym 
poziomie. Jest konsekwentny 
w działaniu i bardzo dobrze 
zorganizowany, a to widać po 
jego stowarzyszeniu. 
Łowicz ma raz na jakiś czas to 
szczęście, że pojawiają się  
u Was i działają ludzie, których 
można nazwać „kamieniami 
milowymi” dla rozwoju lokalnej 
społeczności. Takie osoby 
mają wielki wpływ na rozwój 
miasta i na to, jak Łowicz jest 
postrzegany. 

PROF. WIESŁAW 
WYSOCKI
historyk
Piotr Marciniak to człowiek 
aktywny, pomysłowy, 
przedsiębiorczy, a poza tym  
z bardzo dużymi umiejętnościami 
organizacyjnymi. Grupa, którą 
kieruje, nie tylko gromadzi  
i przechowuje wiedzę, ma też 
wiele sukcesów. 
Znam Piotra od początku jego 
działalności i muszę przyznać, 
że jestem zafascynowany 
tym co robi, jestem bardzo 
szczęśliwy, że to on odbierze 
tytuł Łowiczanina Roku. Jest 
to ten typ człowieka, jakich 
musimy szukać i doceniać  
– społecznik, poświęcający 
swój czas wolny dla pasji, a 
przede wszystkim pielęgnujący 

pamięć o tych, zarówno 
żyjących, jak i już zmarłych, 
którym należy się cześć.  
Dla wielu ludzi odkrył  
na nowo pamięć  
o jednym z najpiękniejszych 
okresów w dziejach, nie 
tylko ściśle związanych z 10 
Pułkiem Piechoty, ale też 
innymi, bardzo ważnymi dla 
Polski zagadnieniami. Nie 
zapominajmy, że stowarzyszenie 
reprezentuje też Łowicz 
na zewnątrz, uczestnicząc 
także w wydarzeniach rangi 
ogólnopolskiej. 

KRZYSZTOF KALIŃSKI 
Burmistrz Łowicza
Burmistrz Łowicza Krzysztof 
Kaliński wysoko ceni 
Marciniaka, m.in. za to, że 
w sprawie historii 10 Pułku 
Piechoty jest ekspertem  
i nie ustaje, wspólnie  
z członkami Stowarzyszenia 
w poszukiwaniu nowych 
informacji na ten temat.– Dla 
Łowicza obecność w mieście 
pułku to bardzo ważny okres. 
Miasto liczyło około 17 tys. 
mieszkańców, pułk miał zaś 1,5 
tys. żołnierzy. Miasto korzystało 
z obecności wojska, szereg 
mieszkańców miało dzięki 
wojsku zatrudnienie. Burmistrz, 
podkreśla, że Piotr, jak  
i stowarzyszenie, nie zamykają 
swego zainteresowania 
pułkiem tylko do wąskiego, 
militarnego tematu, ale wnikają 
głębiej, chociażby w jego 
działalność sportową.
– Gdy oni przebiorą się  
w mundury i spotkają się  
z dziećmi czy młodzieżą, to 
historia o pułku, o wojsku II 
RP, o II wojnie światowej nagle 
ożywa. Takie lekcje są zupełnie 
inne, zdecydowanie bardziej 
wartościowe niż normalne 
– uważa Kaliński. To ma też 
ogromne znaczenie jeśli chodzi 
o wychowanie patriotyczne. 
Żołnierze 10 Pułku ponieśli 
bowiem krwawą ofiarę w 
walkach nad Bzurą  
w 1939 roku. Spytany, czy jako 
nauczyciel historii  
i pasjonat przeszłości Łowicza, 
byłby skłonny wstąpić do 
Stowarzyszenia i przyodziać 
mundur, odpowiedział:  
– Może gdybym był młodszy... 
Na pewno jako nauczyciel 
historii byłbym z nimi  
w bliskich kontaktach i starał 
się wykorzystać ich obecność 
w mieście. Ceni też Piotra 
Marciniaka i Stowarzyszenie za 
szereg inicjatyw, za doskonałe 
przygotowanie→ 

członka stowarzyszenia w mun-
durze 10 PP, nie zdajemy sobie 
sprawy, ile pracy włożył on już, 
by wyglądać tak, jak rzeczywiście 
wyglądał wojak tej jednostki 80 
lat temu. Piotr Marciniak mówi, 
że praca rekonstruktora to zapo-
znawanie się z ikonografią stroju, 
szperanie w archiwach, zapozna-
wanie się ze wspomnieniami żoł-
nierzy i zgłębianie współczesnej 
literatury n.t. umundurowania 
i zachowania żołnierzy. Trzeba 
bowiem wiedzieć dokładnie jak 
mundur wyglądał i jak był noszo-
ny. Zanim pójdzie się do krawca 
– a rekonstruktorzy znają takich, 
którym można zaufać – trzeba 
porównać próbki materiału, ja-
kim się dysponuje, z oryginałem 
z muzeum, z biblioteki (najczę-
ściej Centralnej Biblioteki Woj-
skowej), pobrać „warunki tech-
niczne”, czyli inaczej wykroje, 
biorąc przy tym pod uwagę którą 
wersję munduru, z którego roku, 
chce się odtworzyć. 

Mundur polski należy zresztą, 
zdaniem Marciniaka, do najtrud-
niejszych do odtworzenia, bo ra-
dzieckich czy niemieckich jest na 
rynku sporo do kupienia, tak są 
popularne, ale polskich brakuje,  

z tego prostego powodu, że trud-
no o oryginały, bo wiele mundu-
rów celowo niszczono ukrywając 
się przed niewolą. A odtworzyć 
należy co najmniej dwa mundu-
ry: letni (polowy) i zimowy, słu-
żący także jako wyjściowy. Do 
tego można mieć mundur oficera 
czy podoficerski do pocztu sztan-
darowego. Konieczne są buty  
– ale nie byle jakie, powojennymi 
nie da się oszukać oka znawcy, bo 
są niższe od przedwojennych.

No i mundur to nie wszystko. 
Chcąc wystąpić w poczcie sztan-
darowym trzeba mieć szablę – ale 
na Allegro się jej nie kupi, bo tam 
można dostać szable kawaleryj-
skie, a one były inne, więc trzeba 
kazać wykuć dla siebie – oczy-
wiście według wyciągniętego  
z archiwum czy muzeum wzorca. 
Do tego broń, oczywiście zgodna 
z przepisami, czyli taka, z której 
nie można wystrzelić. I bagnet na 
karabin – bez niego co to za żoł-
nierz?

To są rzeczy, które każdy laik 
zauważy, których będzie szukał. 
Ale kto pomyśli, że kompletuje się 
też takie elementy wyposażenia 
jak woreczek na pieczywo, przy-
bornik na przybory toaletowe,  → 

PIOTREK JEST MOTOREM NAPĘDOWYM STOWARZYSZENIA
Piotr Kapusta należy do 
„Dziesiątki” od początku jej 
powstania, ale z Piotrem 
Marciniakiem poznał się 
jeszcze wcześniej, gdy obaj 
pracowali w hali Makro  
w Warszawie. Zdarzało się, 
że mieli te same zmiany 
i jeździli do pracy tym 
samym pociągiem. Było to 
prawdopodobnie w 2002 roku. 
Jak wspomina nasz rozmówca, 
pomysł na to, aby powstało 
stowarzyszenie upamiętniające 
10 Pułk Piechoty, powstał 
po nocnej rekonstrukcji 
historycznej walk o Łowicz 
we wrześniu 1939 roku, która 
zorganizowana była  
w Łowiczu w 2007 roku,  
w której brał udział ze swoją 
rodziną. Od początku chciał 
do stowarzyszenia należeć, 
gdy zrozumiał, co znaczy 
namacalnie, wizualnie  
i zapachowo (zapach 
prochu) pokazywać i oglądać 
wydarzenia historyczne. 
– Rekonstrukcje to takie clou 
działalności stowarzyszenia, 
ale przecież w swoim gronie 
mamy nie tylko takie osoby, 
które lubią założyć mundur. 
Jesteśmy gronem ludzi o 
różnym wykształceniu, różnych 

zainteresowaniach. Kogoś 
bardziej interesuje  
II Rzeczpospolita, innego  
– II wojna światowa albo  
historia Łowicza. Jakoś to 
trzeba pogodzić. 
Co do swoich relacji  
z Marciniakiem, Kapusta mówi, 
że są przyjacielskie, prawie 
rodzinne, co nie znaczy, że bez 
zgrzytów. – Tak jak  
w rodzinie, zdarza się, iż się 
posprzeczamy, „coś” sobie 
powiemy, potem jest taki 
moment jak po burzy i wszystko 
wraca do normy. Gdy się kogoś 
dobrze zna, można sobie 
czasem na to pozwolić. 
Pierwszą cechą kolegi 
prezesa, którą wymienia, jest 
zaborczość, czasem trudna 
dla pozostałych członków 
stowarzyszenia, gdy Marciniak 
najpierw dzieli zadania: kto, co 
ma zrobić, a potem nie daje im 
zbyt dużo swobody w działaniu, 
bo i tak musi mieć wszystko 
pod kontrolą. Jego zdaniem 
są sytuacje, że Piotr mógłby 
już odpuścić, to wszystkim by 
wyszło na zdrowie.
Kolejne cechy Marciniaka to 
umiejętność wymagania od 
innych, trzymania wszystkiego 
w ryzach, wyznaczanie 

terminów na wykonanie 
jakiegoś przedsięwzięcia. Poza 
tym... nieprzewidywalność, która 
może być postrzegana i jako 
wada, i jako zaleta. Przykładem 
tej cechy jest np. decyzja  
o odtwarzaniu łazika. Wcześniej 
w stowarzyszeniu mówiło się, 
że nie nie będą odtwarzane 
żadne pojazdy militarne, ze 
względu na koszty, tymczasem 
jak pojawiła się propozycja 
zrobienia łazika, to nie została 
odrzucona.
W odczuciu naszego 
rozmówcy, bez wątpienia 
Piotr Marciniak jest motorem 
napędowym „Dziesiątki”, to on 
ma dużo pomysłów, wie jak  
i gdzie starać się o granty na 
ich zrealizowanie. – Niestety, tak 
nasz świat jest skonstruowany, 
że chcąc wyjść do ludzi, coś im 
pokazać, musimy najpierw coś 
mieć, zainwestować, chociażby 
w tak podstawową rzecz jak 
mundury – mówi Kapusta, 
przyznając, że doświadczenia 
Marciniaka z grupy Krasnaja 
Kalina, do której wcześniej 
należał, okazały się bardzo 
pomocne, gdy trzeba było 
szyć mundury– kupić materiał, 
znaleźć krawca.
Poza tym starszy kolega 

docenia w Marciniaku to, że 
on stale musi „iść do przodu”, 
dlatego spędza dużo czasu 
w bibliotece wojskowej, 
sięga do dokumentów, 
źródeł, aby dowiedzieć się 
jak najwięcej o tym, jakie 
były warunki techniczne 
funkcjonowania 10 Pułku. Inna 
cecha, o której wspomina, to 
umiejętność nawiązywania 
kontaktów, znajomości oraz 
podtrzymywania ich – dla 
stowarzyszenia to ważne.  
A łowickie stowarzyszenie  
jest już na tyle znane  
w Polsce i zapraszane na 
różne uroczystości, że czasem 
okazuje się, że największą 
bolączką jest zbyt mała ilość 
członków, aby jechać wszędzie 
tam, gdzie jest zapraszane,  
a przecież takie zaproszenie to 
zobowiązanie, nie powinno się 
go lekceważyć. 
A co myśli Piotr Kapusta o tym, 
że na Marciniaka niektórzy 
mówią „Napoleon”? Jako 
znacznie wyższy uważa, że 
osoby takiej fizjonomii jak 
kolega prezes, często są 
energiczne, chcą budzić 
respekt w otoczeniu. Może jest 
to więc związane ze wzrostem, 
a może trochę z charakterem... 
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Z ojcem, Janem, podczas inscenizacji walk nad Bzurą w roku 2007.
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imprez, za ich wzorową 
organizację. Obecność w 
mieście Dziesiątaków, jest, jak 
podkreśla, bardzo ważna. – To 
dzięki nim, przy pomnikach, 
w czasie uroczystości 
patriotycznych, możemy 
zobaczyć wojskowe mundury, 
a ostatnio poczet sztandarowy. 
Mimo że w Łowiczu nie ma już 
jednostki wojskowej, to oni stają 
się na tych uroczystościach 
pomostem do przeszłości  
– ocenia burmistrz.

ZBIGNIEW ZAGAJEWSKI
historyk, członek 
stowarzyszenia 
– Jesteśmy z Piotrem 
zupełnie różni, niemal pod 
każdym względem, poglądów 
politycznych, biznesowych, czy 
nawet sportowych, ale wbrew 
stereotypom panującym  
w naszym kraju, nie jest to dla 
nas powód, aby na siebie pluć. 
Najważniejsza dla nas jest 
jedna wspólna cecha, którą 
kiedyś nazwała moja, nieżyjąca 
mama – „Wy jesteście chorzy 
na dawną Polskę”  
– mówi o relacjach z Piotrem 
Marciniakiem jego kolega 
ze Stowarzyszenia, historyk, 
mieszkaniec Domaniewic, 
Zbigniew Zagajewski, którego 
fascynuje przede wszystkim 
historia i tradycje ludowe Ziemi 
Łowickiej. W jego oczach Piotr 
jest menedżerem i można 
byłoby zastanowić się co jemu 
do historii, ale podobnie jak 
on, Marciniak wyniósł z domu 
rodzinnego zainteresowania 
przeszłością. Mógłby 
skoncentrować się bez reszty 
na swojej karierze i zarabianiu 
pieniędzy, ale pragnienia 
te nie przesłoniły mu chęci 
działania i pielęgnowania 
pamięci o pokoleniach 
dziadów. Zagajewski uważa, 
że w przypadku Piotra 
Marciniaka jego działalność to 
chęć znalezienia równowagi 
pomiędzy pracą i zarabianiem 
pieniędzy a swoimi 
zainteresowaniami, wszystko 
to po to, aby nie zwariować 

w pędzącym świecie. Za to 
Zagajewski ceni i podziwia 
Marciniaka i mówi to otwarcie, 
bez żadnego skrępowania, 
dodając, że El Prezesso – jak 
go czasem z przekąsem 
nazywa, zdecydowanie góruje 
nad nim charakterem.
– Piotr ma tę niezwykłą 
cechę, jaką jest umiejętność 
zjednywania sobie ludzi. 
Zdarzało się, że spotykał 
ludzi z drugiego końca Polski, 
siadali i po 15 minutach 
był traktowany jak osoba, 
którą znaliby od lat, jakby 
byli najlepszymi kumplami 
– powiedział Zagajewski. 
Podkreśla też inną cechę Piotra 
Marciniaka – skromność, 
nie wywyższa się on, nie 
traktuje nikogo z góry, ale jak 
potencjalnego partnera.
Według Zagajewskiego 
Marciniak to taki typ szefa, 
który staje w kącie i do swojego 
zespołu spokojnie mówi „za 
mną”. Prezes wymaga najpierw 
od siebie, potem od innych, 
w ten sposób zbudował swój 
autorytet w Stowarzyszeniu  
i nie tylko. Dziś zaangażowanie 
to przekłada się na około  
30 osób, które działają  
w Stowarzyszeniu i które 
realizują łącznie 11 różnych 
projektów. Bo, jak podkreśla 
Zagajewski, prezes przy takim 
ogromie pracy nie jest w stanie 
zająć się wszystkim, więc szereg 
zadań jest podzielonych.  
– Piotr jest pasjonatem piłki 
nożnej i zgodnie z tym pracę 
Stowarzyszenia widzi jako 
pracę zespołową. Jesteśmy 
jak drużyna, każdy ma swoje 
zadanie – dodaje Zagajewski. 
Historyk z Domaniewic 
ujawnia inny, ciekawy aspekt 
funkcjonowania Stowarzyszenia: 
że na początku działalności 
podjęto decyzję o stworzeniu 
protokołu rozbieżności. 
Są tam umieszczone 
tematy, których członkowie 
Stowarzyszenia nie poruszają  
w swoim towarzystwie.  
Należy do nich m.in. polityka, 
religia, poglądy. →

drewniane szczoteczki do zębów 
z włosia końskiego czy proszek 
do mycia zębów? Albo piwo: że 
jeśli pojawiało się na stole, np. na 
święcie pułkowym, to w Łowiczu 
było to na pewno piwo z lokalne-
go browaru Rejnecke. A batony 
czekoladowe: przed wojną były 
to batony Danusia i chcąc odtwo-
rzyć pieczołowicie jakąś scenę, 
właśnie takie należy znaleźć.

Stowarzyszenie  
to coś więcej
Gdyby jednak Piotr Marci-

niak tylko szył dla siebie mun-
dury, cyzelował wyposażenie  
i dopieszczał uzbrojenie, słowem 
gdyby nie wyszedł poza ramy 
grupy rekonstrukcyjnej, kapituła 
tytułu nie ogłosiłaby go pewnie 
Łowiczaninem Roku 2015. Ale 
Stowarzyszenie Historyczne im. 
10 Pułku Piechoty nie jest tylko 
grupą rekonstrukcyjną. Więcej: 
są w nim ludzie, którzy w ogó-
le się w przedwojenne mundury 
nie przebierają, a jednak są peł-
noprawnymi członkami. Bo Sto-
warzyszenie przywraca pamięć  
o tym, co kiedyś stanowiło po-
tężny fragment życia miasta, 
co 10 PP do jego obrazu wnosił  
– i to jest jego zadaniem, a mun-
dury tylko w tym pomagają. Są 
niezbędne, ale nie są wszystkim. 

Stowarzyszenie założono  
w roku 2008 pod nazwą Stowa-

rzyszenie im. 10 Pułku Piecho-
ty. Założycieli było pięciu: Piotr 
Marciniak, Piotr Kapusta, Bartło-
miej Gałaj, Zbigniew Zagajewski 
i Grzegorz Sosnowski. Od roku 
2010 nosi ono nazwę Stowarzy-
szenie Historyczne im. 10 Pułku 
Piechoty. Obecnie liczy ono oko-
ło 30 członków. Niewielu? Gdy 
każdy robi to, co lubi, praca idzie. 
– Większość jest na mojej głowie, 
to prawda – przyznaje Piotr Mar-
ciniak, w znacznej mierze pcham 
ten wózek ja, ale sam bym nic nie 
zrobił. Każdy w stowarzyszeniu 
ma swój talent, nie wolno nikogo 
w ich zainteresowaniach hamo-
wać – i to działa.

Wyliczmy, co zdołali przez ten 
czas w mieście zrobić:

 po raz pierwszy, jeszcze przed 
powołaniem stowarzyszenia,  
w maju 2008 r. wystąpili na Bło-
niach w pięciu, po raz pierwszy  
w pułkowych mundurach, na pik-
niku historycznym, przypomina-
jąc, że 10 PP w Łowiczu istniał;

 współorganizowali insceni-
zacje walk wrześniowych o mia-
sto w latach 2008 i 2009, a tak-
że brankę z 1863 roku na Starym 
Rynku w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego;

 przystąpili do zbierania pie-
niędzy na stworzenie kopii sztan-
daru pułku, przechowywanego 
w Muzeum Wojska Polskiego; 
dopięli swego: pieniądze zebra-

li, zlecili wykonanie Annie Sta-
niszewskiej – i 5 lipca 2014 roku, 
podczas święta pułkowego, które 
zorganizowali, sztandar poświę-
cono;

 odtworzyli, na podstawie do-
kumentacji i wykorzystując znaj-
dywane w okolicach Łowicza 
resztki oryginalnego, masę sprzę-
tu pułkowego: wóz łączności,  
3 rowery wojskowe, telefony, łącz-
nice, tarcze sygnalizacyjne; są w 
trakcie odbudowywania pułkowe-
go samochodu marki Fiat – silnik 
już działa!; większość tego sprzę-
tu zgromadzona jest w pułkowej 
izbie pamięci w budynku techni-
kum na Podrzecznej, który kiedyś 
służyło za pułkowe koszary, a któ-
rego dyrekcja ściśle ze stowarzy-
szeniem od lat współpracuje;

 doprowadzili do nazwania 
stadionu OSiR imieniem 10 PP, 

której to uroczystości towarzyszył 
wspomniany na początku tekstu, 
oglądany przy pełnych trybu-
nach, mecz piłkarski retro;

 w restauracji Stara Łaź-
nia dwukrotnie już wyświetla-
li przedwojenne polskie filmy,  
w historycznym anturażu, przy-
pominając, że za bytności pułku  
w Łowiczu istniało w mieście dru-
gie, obok cywilnego, kino wojsko-
we, położone w koszarach im. M. 
Piłsudskiego (przy ul. Podrzecz-
nej);

 wydali kilkadziesiąt już 
pocztówek przypominających hi-
storię 10 PP;

 prowadzili pułkowy Dzień 
Dziecka w ŁOK;

 przeprowadzili kilkanaście 
lekcji pokazowych w szkołach, 
przybliżając uczniom historię 10 
PP i demonstrując wyposażenie 
oraz umundurowanie żołnierza;

 pokazy o 10 pułku prowadzi-
li także w łowickim więzieniu;

 odwiedzają kombatantów,  
w tym przede wszystkim daw-
nych, żyjących jeszcze dziesiąta-
ków – z których ostatni dożywają 
swych dni;

 sprzątają regularnie groby po-
ległych żołnierzy Września;

 kwestują na utrzymanie gro-
bów;

 brali udział w inscenizacjach 
historycznych w wielu miastach: 
m.in. pod Mławą, w Łomiankach, 

Stowarzyszenie 
przywraca pamięć 
o tym, co kiedyś 
stanowiło potężny 
fragment życia miasta, 
co 10 PP do jego 
obrazu wnosił.

Druga pasja: piłka nożna. Tu: na meczu Ruchu Chorzów z Zagłębiem 
Sosnowiec.

Na planie filmowym „Bitwy Warszawskiej” z reżyserem Jerzym 
Hoffmanem i aktorem Borysem Szycem.
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Nie ma miejsca na dyskusje  
na te tematy, żarty z kolegów  
o innych zapatrywaniach na 
świat są nie do pomyślenia.  
I choć protokół powstał w 2007 
roku, jest nadal przestrzegany  
i jest podstawą działania grupy. 
– Dzięki temu – podkreśla 
Zagajewski – Stowarzyszenie 
działa i skupia w swoim gronie 
ludzi o skrajnie odmiennych 
poglądach, których łączy 
historia 10 Pułku Piechoty i 
miłość do Ziemi Łowickiej. 
Dzięki temu, ludzie kompletnie 
się różniący w wyznawanych 
wartościach i poglądach są 
w stanie serdecznie przywitać 
się na ulicy, zdejmując z głowy 
czapkę i podając sobie rękę, 
a niejednokrotnie robiąc 
przysłowiowego „niedźwiedzia”.

JAKUB SZYMCZUK
fotograf
– Dla mnie współpraca  
z Piotrem Marciniakiem 
była czystą przyjemnością 
– wspomina fotograf Jakub 
Szymczuk (Gość Niedzielny) 
sesję zdjęciową w ramach 
projektu „Fotorekonstrukcja 
historyczna – Łowicz i 
jego mieszkańcy 1939”, 
zrealizowaną w 2012 roku 
w Łowiczu z członkami 
Stowarzyszenia Historycznego 
im. 10 Pułku Piechoty oraz 
Grupy Rekonstrukcyjnej 
Pionier 39. Zdjęcia, które 
powstały w Łowiczu, odtwarzały 
wydarzenia z września 1939 
roku, które miały miejsce  
w Łowiczu. Inspiracją były 
zdjęcia wykonane w tym czasie, 
część zdjęć bezpośrednio 
nawiązywało do nich. 
Pomysł na taki cykl zdjęć od 
dłuższego czasu pojawiał 
się w głowie Szymczak i jego 
znajomych z grupy Pioner 39 
i ci rekonstruktorzy polecili 
łowickie Stowarzyszenie, 
a przede wszystkim Piotra 
Marciniaka, jako osobę, z którą 
warto współpracę przy takim 
przedsięwzięciu nawiązać.
– Od lat współpracuje z wieloma 
grupami rekonstrukcyjnymi, ale 
muszę podkreślić, że  
w Łowiczu w czasie realizacji 
sesji zdjęciowej spotkałem się 
z pełnym profesjonalizmem 
jeśli chodzi o przygotowanie 
sesji, wybór miejsc, tego, co 
miało się pojawić na zdjęciach, 
inscenizacje, załatwienie 
pozwoleń. Dosłownie wszystko 
było zapięte na ostatni guzik. 
Mogłem wejść, skupić się na 
stronie artystycznej projektu. 
Pracę, którą wówczas wykonał 
Piotr, można porównać do pracy 
producenta przy np.  
kampanii reklamowej  
o wysokim budżecie  
i konsultanta historycznego na 

najwyższym poziomie – może 
nawet czasami przesadnie 
dbającego o szczegóły. 
Stąd na planie zdjęciowym 
dochodziło do dyskusji, bo 
artyzm i autentyczność trzeba 
było zrównoważyć. Ale były to 
bardzo konstruktywne dyskusje, 
które dały doskonały efekt. 
– Mogę śmiało powiedzieć, 
że po tych doświadczeniach, 
gdybym miał realizować jakiś 
komercyjny projekt i mógłbym 
przy nim pracować z Piotrem, to 
bez wahania bym się zgodził  
– mówi Szymczuk.

EMIL GAWROŃSKI 
skarbnik Stowarzyszenia 
Historycznego im. 10 Pułku 
Piechoty w Łowiczu 
Z Piotrem znam się pewnie  
od kilkunastu lat,  
a w stowarzyszeniu 
dziesiątaków jestem od ok. 7 lat. 
Zaczęło się od luźnych gadek 
na tematy historyczne. Piotrek 
zorientował się, że interesuję się 
szeroko pojętymi militariami  
i zaproponował mi przystąpienie 
do stowarzyszenia. Tak to się 
rozpoczęło i trwa do dzisiaj.  
W stowarzyszeniu jestem 
obecnie skarbnikiem, zajmuję 
się różnymi papierzyskami,  
a tego nie brakuje oraz 
logistyką. Piotra postrzegam 
bardzo pozytywnie. To człowiek, 
który ma coś w rodzaju 
ADHD jeśli chodzi o działania 
prospołeczne i związane  
z historią i stowarzyszeniem. 
Jest bardzo dobrym 
organizatorem i ma umiejętność 
przedzierania się przez różne 
instytucje i wyrabiania  
w nich dobrych kontaktów,  
a to procentuje w przyszłości. 
Można by powiedzieć, że jak 
go drzwiami wyrzucą, to oknem 
wejdzie, ale jego zwykle nie 
wyrzucają. 
Dzięki niemu stowarzyszenie 
ma dobre kontakty na przykład 
w Ministerstwie Obrony 
Narodowej, Ministerstwie 
Sportu, administracji wojskowej 
na różnych szczeblach i w wielu 
innych instytucjach. To wynika  
z jego otwartości, chęci działania 
oraz tego, że jest po prostu 
dobrym człowiekiem, fajnym 
kumplem. Stowarzyszeniem 
dzięki niemu cały czas prężnie 
działa i rozwija się. 
Działamy nie tylko w Łowiczu, 
często o tym piszecie. To nie 
jest jedno z wielu stowarzyszeń, 
które „jest, bo jest”. Piotrowi 
chce się działać i potrafi do 
działania zachęcić też innych 
członków stowarzyszenia. 
Piotr nie zachowuje się też jak 
prezes, ale jak normalny facet, 
któremu zależy na tym, żeby 
zrobić coś dobrego nie tylko 
dla siebie. 

w Wyrach na Śląsku, ostatnio na 
11 Listopada defilowali przed Pre-
zydentem RP (przed Grobem Nie-
znanego Żołnierza) w Warszawie;

 występowali na planach fil-
mowych takich produkcji jak: 
„Bitwa Warszawska 1920”, „Pre 
Mortem”, „Tajemnice Westerplat-
te” i „Wołyń” – który to obraz do-
piero czeka na wejście na ekrany;

 brali udział w wielu różnych 
telewizyjnych programach histo-
rycznych, jak np. „Było nie minę-
ło...”. 

W łączności  
z prawdziwym 
wojskiem
Stowarzyszenie współpracu-

je z Wojskiem Polskim m.in.  
ze Sztabem Generalnym Wojska 
Polskiego i z 10 Opolską Bryga-
dą Logistyczną, która dziedzi-
czyła przez pewien czas tradycje 
przedwojennego 10 Pułku Pie-
choty z Łowicza. Jak podkreśla 
prezes stowarzyszenia, działania 
ludzi odtwarzających wojsko bez 
współpracy z tym wojskiem nie 
miałyby sensu. Uważa on, że naj-
ważniejszym działaniem dziesią-
taków powinno być dążenie do 
tego, by współczesna formacja 
wojskowa przejęła tradycje 10 PP. 
Działania w zakresie przedwojen-
nej łączności stowarzyszenie opie-
ra z kolei na współpracy z zawo-
dowymi łącznościowcami Wojska 
Polskiego ze Światowego Związ-
ku Polskich Żołnierzy Łączności 
oddział Zegrze.

Dziesiątacy współpracują tak-
że z innymi instytucjami, m.in.: 
Muzeum Wojska Polskiego, Mu-
zeum w Łowiczu czy Muzeum 
Czynu Niepodległościowego  
w Łodzi, Bibliotekami: Central-
ną Biblioteką Wojskową w War-
szawie, a także instytucjami nie-
związanymi z wojskiem, takimi 
jak Muzeum Sportu i Turysty-
ki czy Polski Związek Piłki Noż-
nej, a także lokalnymi władzami 
miasta i powiatu łowickiego, Ło-
wickim Ośrodkiem Kultury czy 
PTTK oddział Łowicz.

Piotr Marciniak wie dobrze, 
jak wiele już zrobili, ale nie za-
mierza na tym poprzestać. Już 
zapowiada na 18 marca w sali 
kinowej ŁOK koncert Reprezen-
tacyjnego Zespołu Artystycz-
nego Wojska Polskiego, na ko-
lejne miesiące wydanie albumu  
z pułkowymi pocztówkami – no 
i kontynuację pracy nad odtwo-
rzeniem pułkowego Fiata. Ma 
też inne pomysły, jak odtworze-
nie dawnej pułkowej bramy przy 
wjeździe do seminarium du-
chownego (którego budynek był 
przecież od 1938 roku do wy-

buchu wojny pułkowymi kosza-
rami), jak bal w strojach z epoki  
w pałacu w Walewicach, czy 
puszczanie wianków – także  
w przedwojennych realiach.

Jak takie ogromne zaangażo-
wanie męża odbiera jego żona, 
Anna Onichimowska-Marciniak? 
Stara się męża wspierać, niejed-
nokrotnie bierze udział w wielu 
przedsięwzięciach, co nie zmienia 
jednak faktu, iż tego typu hobby 
zabiera bardzo dużo czasu rodzin-
nego. Trzeba być wyrozumia-
łym… bo? No cóż, mąż oprócz 10 
Pułku jest również zagorzałym fa-
nem piłki nożnej. Żona pochodzi  
z daleka, z Morąga (miasto na po-
graniczu Warmii i Mazur), a mąż 
po uszy tkwi w Łowiczu... i ten 
fakt lokalnego patriotyzmu rów-
nież zaakceptowała.

– Pamięć żyje wtedy, gdy o tym 
mówimy – jest przekonany prezes 
Marciniak. I może mieć satysfak-
cję, bo dostrzega, że ludzie zaczęli 
w Łowiczu mówić o 10 Pułku Pie-

choty, gdy stowarzyszenie zaczęło 
przeprowadzać swoje akcje. 

A działalność stowarzysze-
nia została dostrzeżona w Pol-
sce: gdy dzwoniliśmy do Pio-
tra Marciniaka z informacją  
o nadaniu mu tytułu Łowicza-
nina Roku 2015, powiedział, 
że właśnie otrzymał inną wia-
domość. Że na wniosek WKU 
Skierniewice, Sztab Generalny 
Wojska Polskiego przyznał sto-
warzyszeniu Medal Pamiątkowy 
Kustosza tradycji Chwały i Sła-
wy Oręża Polskiego. Wręczenie 
ma nastąpić jeszcze w styczniu. 
Wcześniej takimi medalami od-
znaczeni zostali m.in. ś.p. Lech 
Kaczyński, Muzeum Powstania 
Warszawskiego, ORP Błyskawi-
ca, a z łowiczan prof. Wiesław 
Jan Wysocki.

Widzew  
jak „Dziesiątka”
Stowarzyszenie Historyczne 

im. 10 PP to jednak nie jedyne 
pole działalności Piotra Marci-
niaka. Od lat jest on zagorzałym 
kibicem łódzkiego Widzewa  
i jednym z rozpoznawalnych re-
prezentantów jego łowickiego 
fanklubu. – Kibicem się jest, a nie 
bywa – powtarza Marciniak mak-
symę znaną sympatykom dru-
żyn piłkarskich, bez względu na 
to których. I rzeczywiście: Mar-
ciniak ciągle ma w pamięci le-
gendarny już mecz w 1997 roku,  
w ostatniej kolejce ekstraklasy, 
gdy Widzew w ciągu 5 minut  
w końcówce spotkania w War-
szawie strzelił Legii 3 bram-
ki, wygrywając 3:2 i zdobywając 
mistrzostwo Polski, pamięta inne 

dziesiątki meczów, na które jeź-
dził, gdy drużyna należała do czo-
łowych w kraju – ale teraz, gdy 
znalazła się na dnie i po bankruc-
twie musi mozolnie odbudowy-
wać swą pozycję, startując od IV 
ligi, nie opuścił jej i także gdy, tyl-
ko czas pozwala, jeździ i kibicuje. 
Tworzy flagi i szaliki, jest z druży-
ną na dobre i złe.

Pracuje przy tym nad tworze-
niem dobrego, nieszablonowego 
wizerunku kibica. To jego mię-
dzy innymi inicjatywą były: lekcje 
WF z piłkarzami Widzewa (np.  
w SP nr 1) w ramach akcji „w 
zdrowym ciele zdrowy duch” 
czy pomysły zbierania karmy dla 
psów, to jemu należy przypisać 
Dzień Dziecka w Ośrodku Socjo-
terapii w Kiernozi.

A niedługo będziemy mo-
gli, miejmy nadzieję, pisać o ko-
lejnych pracach Marciniaka, łą-
czących jego pasję historyczną  
i sportową: o muzeum sportu  
w Łowiczu. Wspominaliśmy już 
na łamach NŁ o tym, że Piotr 
Marciniak dostrzega potrzebę 
zachowania dla potomności ist-
niejących jeszcze materialnych 
pamiątek po rozgrywkach i za-
wodnikach znanych i uprawia-
nych w Łowiczu dyscyplin: piłki 
nożnej, koszykówki, tenisa ziem-
nego, ba, hokeja nawet! Obok pa-
miątek materialnych są jednak 
wspomnienia ludzi, którzy sport 
łowicki współtworzyli, a którzy 
jeszcze żyją. – O nich nikt nie pa-
mięta, a trzeba ich wspomnienia 
ocalić, bo oni odchodzą – mówi 
Marciniak. 

Czy takie muzeum powstanie? 
Czy mały wzrostem, ale wielki 
duchem człowiek, któremu uda-
ło się przyciągnąć tylu ludzi do 
pracy nad przywracaniem pamię-
ci o 10 PP, znajdzie ludzi, którzy 
zechcą mu pomóc w kolejnym 
dziele? 

PIOTR MARCINIAK I STARA ŁAŹNIA
Przy wielu okazjach ze 
stowarzyszeniem 10 PP 
współpracowali Krzysztof 
i Karina Malinowscy 
prowadzący restaurację 
Stara Łaźnia. To w tym lokalu 
„dziesiątacy” spotykają 
się na opłatku, korzystali 
z niego również przy kilku 
organizowanych przez 
nich wydarzeniach, w tym 
ubiegłorocznych Dniach 
Kresów, a także przy 
projekcjach filmowych.
– Piotra poznaliśmy 
kiedy przyszedł do 
naszej restauracji, żeby 
zorganizować obiad podczas 
uroczystości poświęcenia 

kopii sztandaru – mówił nam 
Krzysztof Malinowski. – Od 
razu wydał nam się osobą 
niezwykle konkretną i rzetelną, 
co potem się potwierdziło  
przy wielu innych okazjach.  
Ma rzadką już  
w tych czasach cechę, że jeżeli 
raz powie, że coś planuje, to 
można mieć pewność, że to 
zrealizuje angażując się na 
110%. A trzeba dodać, że tych 
pomysłów ma „sto tysięcy”, 
jeden goni u niego drugi, ale 
wszystkie są konsekwentnie 
realizowane.
Krzysztof Malinowski 
zdradził nam też, że w jego 
telefonie komórkowym 

Piotr Marciniak zapisany 
jest jako „Piotr Napoleon”. 
Zapewnia, że nie jest to 
sarkazm, ale wyraz podziwu. 
– Jak słyszę „Napoleon”, 
od razu przypomina mi 
się Piotr – mówi Krzysztof 
Malinowski. – Może nie jest 
najwyższego wzrostu, ale 
wzbudza szacunek, potrafi 
trzymać wszystko w ryzach, 
żelazną ręką. Poza tym, jest 
prawdziwym strategiem, 
jego plany wybiegają 
daleko, daleko w przyszłość. 
Czasami mówię do mojej 
żony Kariny, że przydałoby 
mi się mieć chociaż trochę tej 
konsekwencji, jaką ma on... 

Pamięć żyje wtedy,  
gdy o tym mówimy. 
Ludzie zaczęli  
w Łowiczu mówić  
o 10 Pułku Piechoty, 
gdy stowarzyszenie 
zaczęło 
przeprowadzać  
swoje akcje.
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Poświęcenie kopii sztandaru 10 PP. Piotr Marciniak w mundurze oficerskim, sztandar trzyma generał  
Krzysztof Domżalski (Zarząd Organizacji i Uzupełnień P-1 Sztabu Generalnego WP ).

Trzy rowery, jakimi dysponowali żołnierze 10 Pułku, udało się odtworzyć dzięki m.in. umiejętnościom ojca 
Piotra – Jana Marciniaka (z lewej).
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 23 grudnia: Jerzy Ścibor, l.75; 
Danuta Pierzchała, l.81.

 24 grudnia:  Janusz Morkas, l.87; 
Mieczysław Dylik, l.87, Osiny.

 25 grudnia: Franciszek 
Kapuściński, l.85, Głowno.

 27 grudnia: Jan Czarnota, l.65; 
Bernard Osimowicz, l.64. 

 28 grudnia: Andrzej Zbigniew 
Wójcik, l.63; Marian Kaźmierczak, 

l.69; Roman Jóźwiak, l.55, Głowno; 
Agnieszka Więcek, l.95, Jeżów.

 29 grudnia: Wanda Szwarocka, 
l.73; Edward Czubek, l.77.

 30 grudnia: Danuta Jaworska, 
l.75; Anna Kosiorek-Guzek, l.68.

 31 grudnia: Marian Trafalski, l.79; 
Mirosława Tomaszkiewicz, l.62.

 1 stycznia: Waldemar Jagnus, 
l.76.

Władysław Wójcik urodził się 14 września 1946 roku w Łowiczu, 
zmarł 10 kwietnia w szpitalu w Łodzi. Został pochowany w grobowcu 
rodzinnym obok swoich rodziców. Był najmłodszym z rodzeństwa. 
Miał rok starszą siostrę, która zginęła w wypadku przed kilkoma laty 
oraz siedem lat starszego brata, który zmarł, gdy miał zaledwie kilka lat. 

Matka ś.p. Władysława – Ge-
nowefa – zajmowała się pracą 
w gospodarstwie, dbaniem o dom 
oraz wychowywaniem dzieci. Oj-
ciec pracował na roli oraz bywał 
kolejarzem, magazynierem i kie-
rowcą samochodów dostawczych. 
Zdarzało się, że zabierał małe-
go Władysława na kilkugodzin-
ne podróże pociągami. Z rodzin-
nych opowieści wynika bowiem, 
że Władek był dzieckiem krnąbr-
nym i dawał się – głównie matce 
– mocno we znaki. Za to u ojca 
miał posłuch, choć ten nie zwykł 
stosować kar cielesnych i na
Władka nawet zbyt często nie pod-
nosił głosu. – Ot, taka sytuacja ro-
dzinna. Ojca słuchał, matki nie za 
bardzo. Pytaliśmy dziadków, dla-
czego tak było, ale nie potrafi li od-
powiedzieć. Tata też nie wiedział 
dlaczego i było to nawet pretek-
stem do żartów – opowiada córka 
ś.p. Władysława – Katarzyna. 

W rodzinie zwykło się bowiem 
w żartach mówić, że: „jak bę-
dziesz niegrzeczny, to cię do po-
ciągu wsadzimy”. Nikt oczywiście 
tych słów nie traktował na poważ-
nie, bo przecież mały Władysław 
nigdy też nie podróżował pociąga-
mi samemu, a zawsze z ojcem i – 
jak sam wspominał – były to dla 
niego atrakcyjne wyjazdy, których 

nie traktował jak kary. Władysław 
będąc nastolatkiem, nie wykazy-
wał wielkich chęci do nauki, czas 
wolał spędzać ze starszymi od nie-
go kolegami. Nie wyszedł na tym 
najlepiej. Wielu kolegów skończy-
ło szkoły, jemu natomiast nie uda-
ło się skończyć szkoły zawodowej 
i dopiero po latach – gdy był już 
dorosłym człowiekiem – skończył 
zaocznie liceum, do matury jed-
nak nie przystępował. 

Od młodych lat pracował na bu-
dowach: na początku jako pomoc-
nik murarski czy innego majstra, 
później również jako samodzielny 
murarz. Był cenionym murarzem 
i przez wiele lat dobrze zarabiał. 
Nie narzekał na brak zamówień, 
a spod jego kielni wyszło wie-
le domów w okolicach Łowicza 
i nie tylko. Zdarzało się, że do pracy
przy murarce jeździł do miejsco-
wości odległych o ponad 100 ki-
lometrów. – Opowiadał, że ludzie 
dawali więcej pieniędzy i zapew-
niali nocleg z wyżywieniem, żeby 
tylko pojechał ze swoimi ludźmi – 
wspomina córka Katarzyna. 

Być może również i dlatego 
o założeniu rodziny pomyślał dość 
późno, ożenił się w wieku ponad 
30 lat. Z małżeństwa urodziło się 
dwoje dzieci: córka Katarzyna 
oraz syn Rafał. Pan Władysław 

był osobą oszczędnie gospodaru-
jącą ciężko zarobionymi na pla-
cach budów pieniędzmi. Córce 
oraz synowi pomógł kupić osobne 
mieszkania, dokładał się do kupna 
telewizorów czy samochodów. – 
Tata najpierw kupował dla siebie 
– na przykład większy telewizor, 
a jak potem przychodził do nas, to 
narzekał, że na tym naszym tele-
wizorze to nic nie widać, że taki 
mały jest, itd. Najpierw się naga-
dał, a potem mówił, że nam doło-
ży pieniędzy do wymiany telewi-
zora – opowiada córka Katarzyna. 

Pan Władysław doczekał dwoj-
ga wnucząt. Chętnie zabierał je 
na spacer, chętnie prowadzał do 
przedszkola, później odprowa-
dzał do szkoły. Spacerować mu-
siał dużo, ponieważ miał kłopoty 
z krążeniem i lekarz zalecał mu 
częste spacery na świeżym powie-
trzu. 

Dziadek Władysław nie był dla 
wnucząt surowy, a jednak dzieci 
słuchały go i liczyły się z jego zda-
niem. – Jak dziadek powiedział, 
że nie kupi zabawki czy loda, to 
była tylko buzia w podkówkę i na 
tym koniec dyskusji. Bez płaczu 
i próby wymuszania – opowiada 
córka Katarzyna. 

Władysław Wójcik zmarł na 
serce w szpitalu w Łodzi.  mak 

Władysław Wójcik (1946-2015)

REKLAMA

Łowicz | Korabka

Zaproszenie na jasełka
W najbliższą niedzielę 10 stycz-

nia po mszy św. o godz. 10 w sali 
teatralnej przy kościele Matki Bo-
żej Nieustającej Pomocy w Łowi-
czu można będzie obejrzeć jaseł-
ka. W tradycyjnym przedstawieniu 
o tematyce bożonarodzeniowej 
wystąpią uczniowie klas III pobli-
skiej Szkoły Podstawowej nr 3. – 
Są to tradycyjne jasełka, w których 
nie zabraknie szopki z Maryją i Jó-
zefem, którą odwiedzają anioło-
wie, pastuszkowie i trzej królowie 
– powiedziała nam wicedyrektor 
„Trójki” Agnieszka Rutkowska. 

Główne role grają: Mary-
ję – Hania Wróblewska, Józefa 
– Tomek Gluba, Heroda – Kac-
per Haczykowski, Diabła – An-
toni Barlak, Archanioła – Amelia 

Głądka, trzema królami będą na-
tomiast Kacper Kutermankiewicz, 
Kacper Sado i Kacper Sut. 

Nad przygotowaniem przedsta-
wienia czuwały wychowawczy-
nie klas III: Iwona Gołaszewska-
-Pochwała oraz Joanna Sobieszek 
i katechetka Monika Wilkoszew-
ska. Na akordeonie zagrał Jan Dut-
kiewicz.

Jasełka były już wystawiane 
przed społecznością szkoły przed 
świętami, teraz będą mieli okazję 
obejrzeć je rodzice i dziadkowie 
występujących dzieci. 

Po przedstawianiu kolędy za-
śpiewają: Julia Gładka (kl. I) i We-
ronika Strycharska-Gać (kl. III) 
– jedne z laureatek szkolnego kon-
kursu kolęd.  mwk

Jasełka w wykonaniu uczniów klas III Szkoły Podstawowej nr 3.
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Domaniewice
Zapisy na 
Przegląd Kolęd
Jeszcze do 15 stycznia 
mogą zgłaszać się osoby 
chętne do wzięcia udziału 
w trzynastej już edycji 
corocznego Regionalnego 
Przeglądu Kolęd 
w Domaniewicach. 
Zgłaszać mogą się osoby 
w wieku 6-25 lat z terenu 
powiatów: łowickiego, 
brzezińskiego, zgierskiego, 
skierniewickiego i łęczyckiego.
Przesłuchania będą oddzielne 
dla duetów i solistów. 
Uczestnicy zostaną podzieleni 
na cztery kategorie wiekowe: 
uczniów klas I-III szkół 
podstawowych, 
klas IV-VI szkół 
podstawowych, gimnazjów 
oraz szkół średnich i dorosłych. 
Przesłuchania odbędą się 
w dniach 22-23 stycznia. 
Podsumowanie przeglądu, 
ogłoszenie wyników, 
wręczenie nagród 
oraz koncert laureatów 
zaplanowano na niedzielę, 
24 stycznia, 
na godzinę 15.00 w GOK. 
Szczegółowy regulamin 
przeglądu jest dostępny na 
stronie internetowej www.gok-
domaniewice.pl w zakładce 
„Dokumenty do pobrania”. kl

Łowicz | Wizyta Dziesiątaków

Pamiętali o kombatancie
Członkowie Stowarzysze-

nia Historycznego im. 10 Puł-
ku Piechoty w Łowiczu od-
wiedzili w wigilię Bożego 
Narodzenia, 24 grudnia, Jana 
Ambroziaka ze wsi Piaski – 
najprawdopodobniej ostatniego 
kombatanta, który brał udział 
w wojnie obronnej w 1939 roku, 

a żyje na terenie powiatu łowic-
kiego, a na pewno jedynego, ja-
kiego znają członkowie stowa-
rzyszenia. 

Członkowie stowarzyszenia 
podzielili się opłatkiem, życząc 
panu Janowi 200 lat, gdyż war-
to wspomnieć, że w 2016 roku 
kombatant ukończy sto lat.  tb

Weteran września 1939 roku 
Jan Ambroziak – w środku, 
w towarzystwie członków 
Stowarzyszenia.
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 Władysław Wójcik
   (1946 - 2015) 

Od młodych lat pracował 
na budowach: na 
początku jako pomocnik 
murarski, później jako 
samodzielny murarz. 
Był cenionym fachowcem 
i dobrze zarabiał. 
Nie narzekał na brak 
zamówień, a spod jego 
kielni wyszło wiele domów 
w okolicach Łowicza 
i nie tylko. Zdarzało się, 
że do pracy przy murarce 
jeździł do miejscowości 
odległych o ponad 
100 kilometrów. 
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Sapy | Dzieci i dorośli dla małej Gabrysi

Społeczność szkolna umie pomagać
Uczniowie, rodzice i nauczyciele szkół z terenu gminy Domaniewice czynnie zaangażowali 
się w pomoc dla małej Gabrysi Radomskiej z Sap. Udało im się zebrać ponad 3 tys. zł, 
dzięki którym chora dziewczynka będzie miała nowy fotelik rehabilitacyjny.

O chorującej na wiele schorzeń 
dziewczynce pisaliśmy już na na-
szych łamach kilkakrotnie. 

Gabrysia ma m.in. wadę ośrod-
kowego układu nerwowego, zwa-
ną również hipoplazją ciała mo-
dzelowatego, szpotawe nóżki, 
astmę wczesnodziecięcą, padacz-
kę i niedotlenienie mózgu oraz 
opóźnienie rozwoju psychorucho-
wego.

Potrzebuje rehabilitacji, leków 
oraz urządzeń takich jak kon-
centrator tlenu. W ostatnim cza-
sie rodzicom Gabrysi udało się 
zorganizować także niezbędny 
dziewczynce ssak. W najbliższych 
dniach będzie także mogła korzy-
stać z fotelika rehabilitacyjnego.

Ten ostatni zakup możliwy bę-
dzie dzięki wsparciu społeczności 
Szkoły Podstawowej i Gimnazjum 

Publicznego w Domaniewicach 
oraz Szkoły Podstawowej w Ska-
ratkach.

W Domaniewicach zaczęło się 
od apelu, w trakcie którego dzie-
ciom odczytano nasz artykuł na 
temat Gabrysi. Pieniądze najpierw 
zbierano do specjalnej skrzynecz-
ki. Każdy, kto miał ochotę po-
móc, wrzucił, ile mógł. Pomagali 
uczniowie, nauczyciele, pracow-

nicy szkoły. Przed świętami zor-
ganizowano także kiermasz ciast 
oraz ozdób (przygotowały je dwie 
mamy: Wioleta Rybus oraz Olga 
Mrozowicz) i kart świątecznych. 
Dochód z ich sprzedaży także zo-
stał przekazany na rzecz Gabrysi. 

Do akcji włączyło się także 
gimnazjum, gdzie przeprowadzo-
no zbiórkę wśród uczniów i na-
uczycieli. Domaniewickim szko-
łom udało się w sumie zebrać 
2.232 zł. 

W pomoc zaangażowała się 
także Szkoła Podstawowa w Ska-

ratkach. Jej udało się z kolei ze-
brać 875 zł. Po konsultacji z ro-
dzicami Gabrysi ustalono, że za 
uzbierane przez szkoły pieniądze 
zostanie zakupiony fotelik rehabil-
tacyjny. Został on już zamówiony. 

Niewykluczone, że w niedłu-
gim czasie akcja na rzecz Gabrysi 
zostanie powtórzona. – Na pewno 
o Gabrysi nie zapomnimy – za-
pewnia koordynująca akcję w SP 
w Domaniewicach nauczycielka 
Maria Rucińska. 

– Śmiejemy się w szkole, że 
nasz patron, Jan Paweł II, wysta-

wiłby nam wszystkim piątki za 
bardzo dobre serce. 

Osoby, które chciałyby pomóc 
Gabrysi, mają możliwość udziele-
nia wsparcia finansowego. Wpłat 
dokonywać można na konto nr 60 
1240 3347 1111 0010 1380 7471 w 
Banku Pekao SA, I Oddział w Ło-
wicz, ul. Podrzeczna 22.  kl

Łowicz | Plan kolędy w parafiach w mieście

Kogo i kiedy odwiedzi ksiądz
Przedstawiamy harmonogram  

wizyt duszpasterskich w łowic-
kich parafiach, który był ustalony 
do chwili zamykania tego nume-
ru NŁ. 

Parafia katedralna
W parafii katedralnej w czwar-

tek 7 stycznia od godziny 10 dusz-
pasterze odwiedzą Zielkowice II 
– posesje od numerów 75 do 154. 
Po godzinie 16 złożą wizytę w 
bloku nr 6 na osiedlu Starzyńskie-
go. W piątek 8 stycznia od godzi-
ny 10 księża będą kontynuować 
wizyty w Zielkowicach. Zapuka-
ją do drzwi posesji od numerów 
166 do 220. Po godzinie 16 zawi-

tają w bloku nr 7 na osiedlu Sta-
rzyńskiego.

9 stycznia księża od godziny 
10 będą w Zielkowicach od nu-
merów 155 do 161 (tzw. „Mała 
Warszawa”), od 162 do 166B oraz  
w Zielkowicach-Kępach i Zielko-
wicach-Czajkach.

Program kolędy na przyszły ty-
dzień zostanie ogłoszony w nie-
dzielę. Ofiary składane w czasie 
wizyt będą przeznaczone na po-
krycie kosztów inwestycji i re-
montów w bazylice oraz w ka-
plicy na cmentarzu. Duszpasterze 
będą też rozmawiać o możliwości 
przyjęcia w gościnę młodzieży, 
która w lipcu przybędzie do die-

cezji łowickiej na Światowe Dni 
Młodzieży. Kancelaria w trakcie 
kolędy czynna będzie w godzi-
nach od 10 do 12 i od 14 do 15.

Parafia Chrystusa 
Dobrego Pasterza
7 stycznia od godz. 16 – os. 

Bratkowice 13, 14, 15 i 16, a od 
godz. 19 – blok nr 17. 

8 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 18, 19, 20 i 21, od 
godz. 19 – os. Bratkowice 22. 

9 stycznia od godz. 10 – os. 
Bratkowice 23, 24, 27 i 28. 

11 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 29, 30, 31 i 32, od 
godz. 19 – blok nr 33. 

12 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 34, 35, 38 i 39, od 
godz. 19 – blok nr 40.

13 stycznia od godz. 16 – os. 
Bratkowice 41, 42 i 43, od godz. 
19 – bloki nr 44 i 45. 

Parafia Matki Bożej 
Nieustającej Pomocy
7 stycznia od godz. 16 – ul. Ma-

kuszyńskiego (od strony ul. Za-
grodowej) i ul. Korczaka oraz 
jednocześnie ul. Poznańska, Li-
stopadowa i Jordana – dwóch 
księży.

8 stycznia od godz. 16 – ul. Lo-
kalna i Matejki – jeden ksiądz; ul. 
Żołnierska – dwóch księży, od 
początku i od końca, jeden od-
wiedzał będzie parafian z prze-
rwą na wieczorną mszę św.

9 stycznia od godz. 9 – ul. 
Chełmońskiego – trzech księ-

ży. 11 stycznia od godz. 16 – ul. 
Bortnowskiego – jeden ksiądz, 
ul. Bołtucia i Skotnickiego – dru-
gi ksiądz, ul. Kutrzeby – trzeci 
ksiądz, z przerwą na mszę św.

12 stycznia od godz. 16 – ul. 
Magnoliowa, Klonowa, Dębo-
wa i Akacjowa – jeden ksiądz,  
z przerwą na mszę św., ul. Grabo-
wa i Wierzbowa – drugi ksiądz, 
ul. Kwiatowa domki (od strony 
ul. Legionów) – trzeci ksiądz.

13 stycznia od godz. 9.00 – 
ul. Zielona – u osób, które są  
w domu przed południem – 
dwóch księży. Tego samego dnia 
od godz. 16 – dokończenie ul. 
Zielonej (u osób, które były nie-
obecne przed południem) oraz 
ul. Lipowa (od strony ul. Strze-
leckiej) – jeden ksiądz, ul. Legio-
nów – od strony przejazdu kole-
jowego – drugi ksiądz, ul. gen. 

Włada i Grunwaldzka (od strony 
kościoła) z przerwą na mszę św. – 
trzeci ksiądz. 

Parafia  
pw. Świętego Ducha
7 stycznia od godz. 9. jeden 

kapłan będzie odwiedzał domy 
we wsi Szczudłów, od. godz. 16. 
dwóch kapłanów odwiedzi miesz-
kańców bloku przy ul. Ciemnej 
w Łowiczu, a od godz. 17. jeden 
z kapłanów rozpocznie wizyty 
duszpasterskie wśród mieszkań-
ców bloku nr 5 na os. Noakow-
skiego. 8 stycznia od godz. 16. 
czterech kapłanów rozpocznie wi-
zyty duszpasterskie w blokach nr 
3 i 4 na os. Noakowskiego (jeden 
uda się na mszę św.). 9 stycznia od 
godz. 9. czterech kapłanów od-
wiedzać będzie mieszkańców wsi 
Otolice.  mwk, tb, tm

Pieniądze najpierw 
zbierano do specjalnej 
skrzyneczki. Każdy,  
kto miał ochotę pomóc, 
wrzucił, ile mógł.

REKLAMA
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W łowickim orszaku zmierzającym na Stary Rynek wiele dzieci było przebranych, tak jak Martyna, Klaudia 
i Marysia z klasy IIb Szkoły Podstawowej nr 3. Na zdjęciu w towarzystwie mam.
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W koronie Dominik Stancelewicz, w towarzystwie mamy Małgorzaty  
i brata Stasia. Chłopiec wykorzystał przebranie, które założy już niedługo 
w czasie przedstawienia – wcieli się w rolę bł. Honorata Koźmińskiego.

Roksana Bożałek z Gimnazjum 
nr 1 w Łowiczu wcieliła się  
w rolę diabła. 

Trzej Królowie, którzy podążając za gwiazdą prowadzili łowicki orszak, to w tym roku Tomasz Stawicki  
z Łowicza, Ewa Burza z Antoniewa i Mirosław Stańczyk z Piask. Konie zapewnił Tomasz Stawicki.

W rolę Świętej Rodziny w Głownie wcielili się Anna i Miron 
Tomczykowie, ich najmłodszy syn Wojtuś zagrał zaś małego Jezusa. 

Łucja i Filip Kubicowie, córka i tata, dotrwali mimo mrozu do końca 
orszaku w Głownie.

Kolędę na zakończenie orszaku w Głownie zaśpiewała  Zofia Tracz, 
wcześniej wystąpiła z Martą Baleją, grając na skrzypach i altówce.

Fotoreportaż

Łowicz – Głowno | W koronach, w przebraniu szli do stajenki

Wszyscy jesteśmy 
Trzema Królami

6 stycznia, w święto Objawie-
nia Pańskiego blisko tysiąc osób 
przeszło w Łowiczu, z kościoła 
na Korabce na Stary Rynek. Or-
szak poprowadzili Trzej Królo-
wie jadący na koniach. Wcześniej 
w najmłodszej łowickiej świąty-
ni odbyła się msza święta, której 
przewodniczył ordynariusz die-
cezji łowickiej biskup Andrzej 
Dziuba. Duszpasterz w czasie 
homilii powiedział m.in. że wszy-
scy jesteśmy jak Trzej Królowie,  
w naszej podróży przez życie – 
raz zbliżamy się do Jezusa, raz 
się od niego oddalamy, ważne 
jest jednak abyśmy odczytywali 
znaki dawane przez Boga i podą-
żali we właściwym kierunku. 

Po mszy wierni przeszli uli-
cami: Brzozową, Legionów, Se-
minaryjną, Blich i Mostową na 
Stary Rynek. Trwało to krócej 
niż godzinę, było mroźno, więc 
narzucono dość szybkie tempo 
marszu. 

Po drodze były dwa przystan-
ki, przy bramie cmentarza ka-
tedralnego, tam scenkę przy-
gotowała młodzież z parafii na 
Korabce (Zespół Szkół przy ul. 
Grunwaldzkiej) i przy bramie 

muzeum na ul. Mostowej – tu wy-
stąpiła młodzież z parafii Świę-
tego Ducha (gimnazjum nr 1  
i Gimnazjum nr 2), trzecią – na 
Starym Rynku – młodzież zwią-
zana z parafią katedralną.

W czasie marszu śpiewano ko-
lędy i wznoszono okrzyki „Brak 
kłótni ogłaszam, chcę mówić prze-
praszam!”; „Niech pokój zagości, 
z bliskimi w radości!”, nawiązują-
ce do hasła tegorocznego orszaku 
„Pokój i radość w rodzinie – pro-
szę, dziękuję, przepraszam”. 

Na Starym Rynku orszak po-
witał proboszcz parafii katedral-
nej ks. Wiesław Skonieczny. Po 
przemówieniach m.in. biskupa 
Dziuby, burmistrza Krzysztofa 
Kalińskiego, odśpiewaniu kolęd, 
organizatorzy zaprosili uczestni-
ków orszaku na grochówkę, go-
rącą herbatę i słodki poczęstunek.

Orszak przeszedł także, już po 
raz czwarty, ulicami Głowna. Po 
godz. 13. około 500 osób wyru-
szyło po mszy świętej spod ko-
ścioła św. Jakuba Apostoła ul. 
Łowicką, przez Plac Wolności, 
na teren przy ul. Młynarskiej, 
obok Urzędu Miejskiego, gdzie 
stanęła szopka. Organizacją zaję-

li się Beta i Wojciech Baleja, któ-
rym udało się włączyć w przed-
sięwzięcie wiele osób i instytucji, 
m.in. Stowarzyszenie Oświatowe 
„emk-a”, głowieńskich harcerzy 
ze Związku Harcerstwa Rzeczy-
pospolitej i Miejski Ośrodek Kul-
tury.  tb

Pyszną grochówkę, która na zakończenie uroczystości w Łowiczu 
rozgrzała uczestników orszaku przygotowali: Ewa Michalkiewicz, Helenma 
Kołodziejska, Agnieszka Gielniewska, Renata Paciorkowska, Anna 
Marciniak, Jolanta Gładka, Aneta i Seweryn Witkowscy, Krzysztof  
oraz Grzegorz Gładcy – parafianie z Korabki.
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Aktualności

Łowicz | Otwarta filia biura posła Rzymkowskiego (Kukiz’15) 

Poseł przyjmie w Kutnie, asystent społeczny w Łowiczu 
Łowicka filia biura 
poselskiego posła 
Tomasza Rzymkowskiego 
z ugrupowania Kukiz’15 
została otwarta  
w kamienicy przy  
ul. Stanisławskiego 23.

Biuro mieści się na II piętrze, 
na końcu korytarza po lewej. To 
pierwsza filia głównego biura po-
selskiego, które poseł Rzymkow-
ski otworzył w Kutnie, skąd po-
chodzi. 

Kolejne filie poseł zamierza  
w niedalekiej przyszłości otwo-
rzyć w Zgierzu i rozważy otwar-
cie filii biura poselskiego w Pa-
bianicach. 

W łowickiej filii posła będzie 
można spotkać raczej rzadko. – 
Oczywiście w Łowiczu bywam  
i będę bywał, ale z uwagi na liczne 
obowiązki i tempo pracy w Sej-

mie nie jestem w stanie określić, 
w jakie dni, nie będą to wyzna-
czone dyżury. Jeśli ktoś będzie 
chciał się spotkać ze mną osobi-

ście, to zapraszam do Kutna – po-
wiedział poseł w rozmowie z NŁ. 

W biurze przy ul. Stanisław-
skiego będzie pełnił dyżury asy-

stent społeczny posła Rzymkow-
skiego, Daniel Wielemborek  
z Łowicza – członek łowickie-
go koła Młodzieży Wszechpol-
skiej i Ruchu Narodowego. Jak 
podkreśla poseł, Wielemborek 
będzie pełnił tę funkcję społecz-
nie, nie będzie pobierał za to wy-
nagrodzenia. Z asystentem posła 
Rzymkowskiego będzie można 
się spotkać raz w tygodniu, we 
wtorki od godziny 17. do 18. 

– Poseł przyjmuje natomiast 
interesantów w biurze w Kut-
nie przy ul. Barlickiego 10 lok. 1  
w poniedziałki w godzinach od 
10 do 15 – powiedział nam Mar-
cin Motylewski – dyrektor kut-
nowskiego biura poselskiego To-
masza Rzymkowskiego. 

Z biurem poselskim można 
kontaktować się również tele-
fonicznie i drogą elektroniczną.  
Telefon służbowy do biura  
w Kutnie: 535-411-160, e-mail: 
biuro@rzymkowski.pl  mak 

Łowicz | Galeria Przechodnia

Za nami oficjalne otwarcie
30 grudnia oficjalnie 
zainaugurowała swoją 
działalność w Łowiczu 
Galeria Przechodnia.

Fotografie Silvii i Barta Po-
godów zostały zainstalowane na 
ogrodzeniu Przedszkola Integra-
cyjnego nr 10 (od strony ulicy 
Księżackiej) jeszcze przed świę-
tami. Teraz przyszedł czas na 
skromne, oficjalne otwarcie wy-
stawy.

Nie mogli się na nim pojawić 
autorzy prac, którzy mieszkają za 
granicą. Byli za to dyrektor przed-
szkola Emilia Żebrowska wraz  
z dziećmi, dyrektor Zakładu Ob-
sługi Przedszkoli w Łowiczu Jo-
anna Mostowska, fotografik Jerzy 
Borecki, którzy bardzo chwalił 
ideę otwartej galerii i oczywiście 
Magdalena Kłosińska, przewodni-
cząca zarządu osiedla Przedmie-
ście, która była główną inicjatorką 
nawiązania stałej współpracy ze 
stowarzyszeniem „Most nad pu-
stynią” i sprowadzenia galerii do 
Łowicza.

– Chciałabym, żeby ta gale-
ria już na stałe wrosła w krajo-
braz Łowicza – mówiła Magda-
lena Kłosińska. – Kiedy prace się 

pojawiły, chyba wzbudzały za-
interesowanie, bo widziałam, że 
samochody przy niej zwalniały, 
przechodnie zatrzymywali się. Ci, 
którzy przechodzą tędy stale, na 
pewno już je znają.

Założeniem jest, że wystawy 
czasowe będą prezentowane przez 
okres około 1 – 1,5 miesiąca.  
W tej chwili można podziwiać 
zdjęcia Sylvii i Barta Pogodów 
wykonane podczas ich podróży 
po Japonii. Za około miesiąc za-
stąpią je obrazy Hugo Gizy, gdań-
skiego malarza specjalizującego 
się w odrealnionych pejzażach  
i kompozycjach abstrakcyjnych. 
Tym razem prawdopodobnie sam 
autor pojawi się na wernisażu.

Galeria Przechodnia będzie 
otwarta na malarstwo, fotografie  
i inne formy artystycznego wy-
razu. Prezentowane będą w niej 
prace zarówno uznanych arty-
stów, jak i amatorów. Jednym  
z założeń jest, aby prace ludzi  
z danego miejsca, jak na przykład 
z Łowicza, wędrowały po wszyst-
kich miejscach, w których galeria 
funkcjonuje – Warszawie (5 loka-
lizacji), Łomiankach, Krakowie, 
Wyszkowie, Zielonej Górze, Kut-
nie i innych, bo przedsięwzięcie 
wciąż się rozwija.  tm

Łowicz, Borówek | Bezpłatne porady prawne

Radca prawny i adwokat pomogą w problemach
Od stycznia na terenie 
powiatu łowickiego, 
podobnie jak w całej 
Polsce, ruszyły punkty 
bezpłatnej pomocy 
prawnej, w ramach 
rządowego programu.

Mogą z nich korzystać osoby 
korzystające z pomocy społecznej, 
posiadające Kartę Dużej Rodziny, 
kombatanci, weterani, ofiary klęsk 
żywiołowych lub katastrof, ponad-
to ludzie młodzi – do 26 roku ży-
cia oraz seniorzy – po ukończeniu 
56 lat. 

Na naszym terenie punkty – teo-
retycznie trzy – działają w dwóch 
miejscach: przy ul. Podrzecznej  
w Łowiczu – w Powiatowym Ze-
spole Orzekania o Niepełnospraw-
ności (teren ZSP nr 1) oraz w Bo-

rówku w gminie Bielawy (teren 
Domu Pomocy Społecznej). 

Punkt pomocy prawnej przy 
ul. Podrzecznej 30 działa od po-
niedziałku do piątku. Łowic-
ki powiat zapewnia jego obsługę  
w godzinach 8-12, mając do dys-
pozycji 3 prawników: radę praw-
nego Zbigniewa Nowaka, adwo-
katów Wiktora Antosika oraz 
Pawła Bohatyrewicza.

W tym samym miejscu, rów-
nież od poniedziałku do piątku, 
ale w godzinach popołudniowych, 
od 12 do 16. na zlecenie starostwa 
działa punkt pomocy prawnej ob-
sługiwany przez Caritas Diecezji 
Łowickiej, który był jedynym ofe-
rentem w konkursie, który prze-
prowadził powiat. 

Punkt w Borówku czynny jest 
w poniedziałki, środy i piątki w 
godz. 9-13, zaś we wtorki i czwart-
ki w godz. 14-18. Jest on obsługi-

wany przez radcę prawnego Mag-
dalenę Kuleszę oraz adwokatów 
Ewę Maćkowską-Brzózkę oraz 
Piotra Kłosińskiego. Szczegóło-
wy harmonogram dotyczący tego, 
kto w jakie dni tygodnia pracuje  
w punktach, dostępny jest na stro-
nie Biuletynu Informacji Publicz-
nej Starostwa Powiatowego w Ło-
wiczu w zakładce „Nieodpłatna 
pomoc prawna”. 

Na jaką pomoc  
można liczyć
Poza ograniczeniami doty-

czącymi osób uprawnionych do 
korzystania z bezpłatnej pomo-
cy prawnej ustawodawca określił 
również zakres tej pomocy. Obej-
muje ona: poinformowanie osoby 
uprawnionej o stanie prawnym, 
o przysługujących jej uprawnie-
niach lub spoczywających na niej 
obowiązkach, wskazanie sposobu 

rozwiązania problemu prawnego 
lub udzielenie pomocy w sporzą-
dzeniu projektu pisma w sprawach 
(z wyłączeniem pism proceso-
wych w toczącym się postępo-
waniu przygotowawczym, sądo-
wym, sądowo-administracyjnym), 
sporządzenie projektu pisma  
o zwolnienie od kosztów sądowych 
lub ustanowienie pełnomocnika  
z urzędu w postępowaniu sądo-
wym lub ustanowienie adwokata, 
radcy prawnego czy doradcy po-
datkowego.

Pomoc bezpłatna nie obejmuje 
spraw: podatkowych związanych 
z prowadzeniem działalności go-
spodarczej, spraw z zakresu prawa 
celnego, dewizowego i handlowe-
go oraz takich, które związane są 
z prowadzeniem działalności go-
spodarczej, z wyjątkiem przygo-
towania do rozpoczęcia takowej 
działalności.  mwk

Łowicz | Finał WOŚP: 5 godzin rockowych koncertów, licytacji i ... zumby

Orkiestra zagra ponownie  
w harcerskich mundurach
Po raz kolejny łowicki 
finał Wielkiej Orkiestry 
Świątecznej Pomocy 
organizują harcerze 
z łowickiego Hufca 
Związku Harcerstwa 
Polskiego. 

W niedzielę 10 stycznia na 
terenie Łowicza i gmin po-
wiatu łowickiego będzie moż-
na spotkać 150 kwestujących  

do puszek, ale co ważne, po raz 
pierwszy od dawna będzie można 
wziąć udział w Łowiczu w blo-
ku koncertowym. Od godz. 13.  
w Klubie Pracownia zagrają ło-
wickie zespoły rockowe, ale nie 
tylko.

Dyrygentka łowickiej Orkie-
stry, zastępca komendanta Huf-
ca ZHP hm. Katarzyna Kordec-
ka powiedziała nam, że sztab 
WOŚP ponownie dzięki uprzej-
mości dyrektor Jolanty Urbanek 
będzie mieścił się w Gimnazjum 
nr 1 w Łowiczu. 

Kwestujący będą zbierać pie-
niądze nie tylko na ulicach Ło-
wicza, ale także na terenie gmin: 
Kiernozia, Kocierzew Południo-
wy, Nieborów, Łyszkowice i Bie-
lawy – przede wszystkim w oko-
licach kościołów i w sąsiedztwie 
większych, czynnych sklepów. 
Kwesta na ulicach potrwa do 
zmroku, potem zbierający będą 
koncentrować się tylko w są-
siedztwie wspomnianych miejsc, 
gdzie jest dużo więcej światła, 
dotyczyć będzie to także Łowi-
cza. 

Nad bezpieczeństwem kwestu-
jących czuwać będą funkcjona-
riusze policji.

Kordecka podkreśliła w roz-
mowie z nami, że po latach w ra-
mach finału WOŚP w Łowiczu 
udało się zorganizować towarzy-
szący mu blok koncertowy z kil-
koma atrakcjami. 

W klubie Pracownia od godz. 
13 rozpoczną się koncerty łowic-
kich zespołów. Nad ich organi-
zacją czuwa Adam Klimkiewicz 
wraz z członkami grupy Ko-
niunktura, w której jest basistą. 

– Wielkie pokłony dla Łowic-
kiego Ośrodka Kultury i władz 
miasta za to, że możemy go-
ścić w Pracowni i korzystać ze 
sprzętu, ale przede wszystkim 
za to, że udało się nam porozu-
mieć i tak ustawić koncerty, by 
nie przeszkadzały seansom ki-
nowym – co było poważnym 
problemem – powiedział nam 
Klimkiewicz.

Program występów w pracow-
ni wygląda następująco: godz. 13. 
zagra gitarzysta Mateusz Jagieł-
ło, godz. 14. Good News Band, 

godz. 15. Dzień Zapłaty, o godz. 
16. Ohio i o godz. 17. Koniunk-
tura. 

Ale nie tylko rockowa muzy-
ka przewidziana jest w tym cza-
sie w Pracowni. Pomiędzy kon-
certami osoby, które tam przyjdą, 
będą mogły zatańczyć zum-
bę. Zabawę poprowadzi Joanna 
Gałka-Walczykiewicz ze Studia 
Rampa w Łowiczu. Ona też po-
prowadzi licytację różnych przed-
miotów, które pochodzić będą od 
darczyńców, a także gadżetów 
WOŚP: koszulek, kubków czy 
kalendarzy. Ciekawostką będzie 
występ dzieci z Folklorystyczne-
go Zespołu Integracyjnego Fur-
kotki.

W łowicki finał po raz kolejny 
włączy się PZMot, w ciągu dnia 
na placu manewrowym przy ul. 
Nabzurzańskiej każda osoba, któ-
ra wrzuci do puszki datek, będzie 
mogła sprawdzić swoje umiejęt-
ności pod okiem instruktora. 

PZMot zajmie się także dowo-
zem kwestujących na terenie Ło-
wicza oraz powiatu łowickiego.  tb

Prace Barta i Sylvii Pogodów będzie można oglądać na ogrodzeniu 
Przedszkola nr 10 przez około miesiąc. 
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Gmina Bielawy | 24. Finał WOŚP

Orkiestra zagra w Starym Waliszewie
Sztab Wielkiej Orkiestry Świą-

tecznej Pomocy, tradycyjnie jak 
co roku zawiązany przy Zespole 
Szkół Stowarzyszenia Rozwoju 
wsi Waliszew i Okolic w Starym 
Waliszewie, zaprasza na szereg 
atrakcji związanych z 24. finałem 
orkiestry 10 stycznia. 

Tego dnia od rana przed kościo-
łami w St. Waliszewie, Oszkowi-
cach, Bielawach i Sobocie, a także 
w Głownie, Łowiczu i sąsiednich 
miejscowościach kwestować bę-
dzie w sumie 40 zarejestrowanych 

w waliszewskim sztabie wolonta-
riuszy WOŚP. Na godzinę 14.00  
w szkole zaplanowano jasełka,  
a po nich licytację na rzecz orkie-
stry. Część fantów została przeka-
zana przez Fundację WOŚP, część 
– przez lokalnych ofiarodawców. 

Do wylicytowania będą m.in.: 
karnet na 12 wejść do klubu Muay 
Thai Khroo-Gym w Łowiczu, ku-
pon na świerk ozdobny podaro-
wany przez Adama Krysickiego, 
kupon na czesanie w salonie fry-
zjerskim Justyny Jakiel w Biela-

wach, obraz ufundowany przez 
Beatę i Pawła Pabijańczyków, 
książki ufundowane przez Elżbie-
tę i Cezarego Olejniczaków, obraz 
namalowany wspólnie przez wy-
chowawczynie i wychowanków 
przedszkola w Starym Waliszewie 
oraz anioły z masy solnej, rów-
nież od przedszkolaków i nauczy-
cielek. Po licytacji przewidziano 
występ taneczny uczniów klasy I 
podstawówki. W programie jest 
także mecz w piłkę siatkową mię-
dzy gimnazjalistami a strażakami 
z miejscowej OSP oraz rozgrywki 
w tenisa stołowego. Rada Rodzi-
ców przygotuje dla uczestników 
spotkania słodki poczęstunek,  
a charytatywny wieczór zakończy 
się zabawą taneczną. 

Przypominamy, że w tym roku 
celem akcji jest zakup urządzeń 
medycznych dla oddziałów pe-
diatrycznych w szpitalach oraz 
zapewnienie godnej opieki me-
dycznej osobom w podeszłym 
wieku.  ewr 

Łyszkowice | Szkoła Podstawowa

Świąteczna wystawa i kiermasz
Jak co roku, w Szkole 
Podstawowej im. Józefa 
Chełmońskiego  
w Łyszkowicach można 
było oglądać świąteczną 
wystawę ceramiki i ozdób 
bożonarodzeniowych,  
a także wziąć udział  
w kiermaszu prac.

Ozdoby ceramiczne zostały 
wykonane na warsztatach z Mał-
gorzatą Błońską, a dekoracje i kar-
ty bożonarodzeniowe na lekcjach 
plastyki oraz na zajęciach z tech-
niki prowadzonych przez Annę 
Lewandowską. Do zakupów za-
chęcali uczniowie klasy Va: We-
ronika Lebioda, Bartłomiej Gajek, 
Jakub Pawlikowski, klasy IVb: 
Ada Jóźwicka i Weronika Gro-
chola oraz klasy VIb: Lena Jóź-
wicka, Kinga Foks i Aleksandra 
Stradza.

Wystawa jest prezentowana 
od 21 grudnia. Stworzone przez 

uczniów prace, które jeszcze nie 
zostały sprzedane, wciąż można 
kupować. Wprawdzie jest już po 
świętach, ale warto to zrobić cho-
ciażby ze względu na to, że ze-

brane pieniądze zostaną przeka-
zane na cele charytatywne. 

Ceny ozdób są symboliczne, 
mieszczą się w przedziale od 1 
do 10 zł. tm

Gmina Łyszkowice | Z sesji rady gminy

Przyjęto budżet na 2016 rok
Rada Gminy Łyszkowice 
na sesji 30 grudnia 
przyjęła uchwałę 
budżetową  
na 2016 rok. Wcześniej 
projekt uchwały 
pozytywnie zaopiniowała 
Regionalna Izba 
Obrachunkowa w Łodzi.

Zabezpieczono pieniądze m.in. 
na termomodernizację budyn-
ku Zespołu Szkół Publicznych  
w Łyszkowicach czy zakup agre-
gatu prądotwórczego do hydrofor-
ni w Kolonii Łyszkowice oraz za-
kup samochodu dla OSP. Jest też 
sporo inwestycji drogowych.

Za przyjęciem budżetu głoso-
wali wszyscy radni za wyjątkiem 
Michała Kruka, który wstrzymał 
się od głosu. Wiceprzewodniczą-
cy rady zapewnił nas, że ma po-
wód, dla którego nie podniósł ręki 
„za” proponowanym budżetem, 
ale nie chciał tego powodu zdra-
dzić, odmawiając komentarza.

Dochody gminy w 2016 
roku zostały zaplanowa-
ne na 16.854.652 zł, z czego 
16.554.652 zł to dochody bieżą-

ce, a 300.000 dochody majątko-
we ze sprzedaży mienia. Wydatki 
zaplanowano na 20.618.576,22 zł, 
z czego 15.940.272 zł to wydat-
ki bieżące, a 4.678.304,22 to pla-
nowane wydatki majątkowe. Pla-
nowany deficyt jest spory, wynosi 
3.763.924,22 zł i ma zostać po-
kryty z zaciągniętych kredytów. 

Wśród najciekawszych pla-
nowanych inwestycji wymie-
nić można – termomoderni-
zację budynku Zespołu Szkół 
Publicznych w Łyszkowicach 

– 2.000.000 zł w tym roku (cał-
kowity koszt szacowany jest na 
ok. 3 miliony złotych), zakup 
agregatu prądotwórczego do hy-
droforni w Kolonii Łyszkowice 
– 56.995,01 zł z wydatków in-
westycyjnych (przy 43.004,99 zł 
zadysponowanych w ramach fun-
duszu sołeckiego wsi korzysta-
jących z hydroforni), zakup sa-
mochodu ciężkiego dla OSP 
Łyszkowice – 1.113.580 zł. 

Z inwestycji drogowych w pla-
nach znalazły się – modernizacja 

dróg powiatowych w obrębie au-
tostrady A2 – po stronie gminy 
150.000 zł, wykonanie nakład-
ki asfaltowej na drodze gminnej  
w Uchaniu Dolnym – 300.000 zł, 
wykonanie frazowania nakład-
ki przy ul. Wolności i Gminnej  
w Łyszkowicach – 350 tys. zł, 
chodnika na ul. Reymonta w Łysz-
kowicach – 70.000 zł, wykonanie 
drogi gminnej w Polesiu wspól-
nie z gminą Nieborów – 120.000 
zł po stronie gminy Łyszkowice  
i modernizacja drogi gminnej we 
Wrzeczku w kierunku Czatolina 
– 108.000 zł. 167.160,21 zł zosta-
ło zagospodarowane na fundusz 
sołecki. 

– Na pewno budżet ten jest od-
powiedzią na potrzeby zgłasza-
ne przez radnych – mówił wójt 
gminy Adam Ruta. – Mimo to, 
wszystkich tych potrzeb nie wy-
czerpuje, z czego musimy zda-
wać sobie sprawę. To dlatego, 
że szykujemy duże, bardzo kosz-
towne, ale niezbędne inwestycje. 
Przede wszystkim zależało nam 
na tym, aby gruntowna termomo-
dernizacja budynku ZSP w Łysz-
kowicach nie musiała być rozkła-
dana na dłużej niż dwa-trzy lata.
 tm

Bolimów | Kwesta, licytacje i występy

WOŚP w GOK
Wielka Orkiestra 
Świątecznej Pomocy  
po raz kolejny zagra  
w Bolimowie. 24 finał 
WOŚP przygotowuje  
w całości GOK  
w Bolimowie.

Przez 5 popołudniowych nie-
dzielnych godzin w ośrodku bę-
dzie się dużo działo. Na sali znaj-
dującej się na piętrze najpierw  
o godz. 15. wystąpi z programem 
świątecznym Bolimowska Orkie-
stra Dęta, po niej rozpoczną się 
prezentacje utalentowanej mło-
dzieży z terenu gminy. Zaśpiewa-
ją m.in. Karolina Majewska, Julia 
Śmigiera, Julia Tuszyńska, Mary-
sia Kowalska, Patrycja Okońska, 
Sandra Strzelczyk, Zosia Afte-
wicz i Weronika Kozieł. – Lista 
występujących nie jest jeszcze za-
mknięta, więc czekamy na osoby, 
które chciałyby się zaprezento-
wać – powiedziała nam dyrektor 
ośrodka Irena Śmigiera-Milew-
ska. 

Dodała także, że otwarta jest 
również lista darczyńców, któ-
rzy zechcieliby przekazać jakieś 
przedmioty na licytację. Wiado-
mo, że w czasie przerw pomię-
dzy występami pod młotek tra-

fi złote serduszko, ufundowane 
przez skierniewickiego jubile-
ra, pochodzącego z Bolimowa 
Marka Woźniaka, tort przeka-
że na pewno cukiernia z Lipiec 
Reymontowskich Haliny Dłu-
gosz-Dudy. Oprócz tego będą do 
wylicytowania prace plastyczne 
artystów związanych z Bolimo-
wem, ceramiczna bombka oraz 
serduszka z zakładu garncarskie-
go rodziny Konopczyńskich, nie 
zabraknie także kubków, koszul-
ki, kalendarzy i innych gadżetów 
WOŚP.

Atrakcją będą także anioły 
oraz ozdoby świąteczne, które 
wzięły udział w przedświątecz-
nych konkursach. Wszyscy go-
ście finału, płacąc tylko 2 zł, będą 
mogli napić się w GOK kawy  
i zjeść ciasto, które przygotują 
pracownicy ośrodka.

W tym roku, podobnie jak  
w poprzednich latach, na ulicach 
miejscowości będzie można spo-
tkać kwestujących wolontariuszy, 
będzie ich 21 i wszyscy są ucznia-
mi Gimnazjum w Bolimowie.

Przypomnijmy, że w tym roku 
Orkiestra zbiera pieniądze na 
dwa cele: pediatrię i godną opie-
kę osób w podeszłym wieku.  
W ubiegłym roku udało się ze-
brać 8.504,45 zł,  tb

Kiermasz świąteczny. Do zakupu ozdób zachęcają: Kinga Foks, 
Aleksandra Stradza, Weronika Grochola i Ada Jóźwicka. 

Radni i sołtysi gminy Łyszkowice podczas sesji budżetowej.
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Kiernozia | Budżet przyjęty jednogłośnie 

Priorytetem będzie 
dokończenie kanalizacji
Najważniejszą 
inwestycją ma być  
w tym roku na terenie 
gminy Kiernozia trzeci 
i jednocześnie ostatni 
etap porządkowania 
gospodarki ściekowej  
w Kiernozi.

– Jeśli tylko ruszą kolejne środ-
ki unijne, składamy wniosek i ru-
szamy – zapowiada wójt Beata 
Miazek. W gminnym budżecie 
na 2016 rok na trzeci etap budo-
wy kanalizacji zostało zapisane  
1 mln i 370 tys. złotych. 

Sesja, na której omawiany był 
projekt budżetu, odbyła się w śro-
dę, 30 grudnia, a więc już po za-
mknięciu poprzedniego numeru 
Nowego Łowiczanina. Obyło się 
prawie bez dyskusji. 

W ramach ostatniego etapu 
porządkowania gospodarki ście-
kowej w Kiernozi wykonana ma 
zostać kanalizacja na ul. Żychliń-
skiej, Nowy Rynek oraz nowej, 
wyodrębnionej w pierwszej po-

łowie tego roku, ulicy Przytar-
gowej. – Już tam powstają nowe 
budynki, ludzie chcieliby się od 
razu podłączać do kanalizacji  
– powiedział nam sekretarz Jaro-
sław Bogucki. 

Ponadto projekt budżetu zakła-
da wykonanie w 2016 roku do-
kumentacji na przebudowę drogi 
wraz z zaprojektowaniem kana-
lizacji deszczowej na ul. Walew-
skiej w Kiernozi. Na ten cel za-
rezerwowane zostało 30 tysięcy 
złotych. Zakupiona ma też zo-
stać za 25 tysięcy złotych dział-
ka pod drogę w Kiernozi. Droga 
ta sąsiaduje z terenem należącym 
do Spółdzielni Kółek Rolniczych  
w Kiernozi i to od SKR-u gmina 
ją kupi – po wykonaniu stosow-
nych podziałów geodezyjnych. 

Kolejne 24.600 złotych zosta-
ło zapisana na składkę inwesty-
cyjną na rzecz Międzygminnego 
Związku Bzura, który przygoto-
wuje budowę w Piaskach Ban-
kowych w gminie Bielawy zakła-
du utylizacji odpadów. 20 tys. zł 
gmina przekaże na Spółkę Wod-
ną, która zajmuje się na terenie 
gminy m.in. konserwacją melio-

racji oraz rowów odprowadzają-
cych wodę z pól. 

Zapisane zostało też 80 tysięcy 
złotych na modernizację oświe-
tlenia ulicznego oraz dołożenie 
lamp w miejscach, gdzie jest ich 
zbyt mało. Oprawy miałyby być 
wymieniane tam, gdzie zosta-
ły uszkodzone i nie świecą. Naj-
pierw jednak gmina musi uzy-
skać w tej sprawie porozumienie 
ze spółką energetyczną będącą 
właścicielem słupów, na których 
są zamontowane lampy. – To 
może nie być takie łatwe i może 
potrwać – zastrzega sekretarz. 

Ostatnią z inwestycyjnych po-
zycji jest zaplanowana aktuali-
zacja projektowej dokumentacji 
technicznej na budowę hali spor-
towej w Kiernozi. Na tę aktuali-
zację w projekcie budżetu zapisa-
nych zostało 55 tys. złotych. 

Przypomnijmy, że dokumen-
tacja na budowę hali wraz z roz-
budowanym jak na gminę za-
pleczem (planowano nie tylko 
szatnie, sanitariaty, magazynki 
itp, ale również część noclegową, 
w której miałoby się mieścić nie-
duże schronisko młodzieżowe) 

powstała kilka lat temu – jeszcze 
za poprzedniego wójta – i od razu 
trafiła na półkę, z uwagi na brak 
możliwości dofinansowania unij-
nymi pieniędzmi (nie było ogła-
szanych naborów na tego rodzaju 
inwestycje). 

Kosztorys budowy hali wraz  
z zapleczem opiewał na prawie  
7 milionów złotych. 

– Cieszę się, że jest zaplano-
wana kwota na zmianę projek-
tu hali sportowej. To, co było za-
projektowane, było nierealne do 
zbudowania. Realna jest budowa 
zwykłej hali sportowej i mam na-
dzieję, że od tego nie odstąpimy 
– mówił jeszcze przed głosowa-
niem radny Michał Grupiński. 

– Zmieniamy projekt, żeby 
było taniej i to jest chyba dla 
wszystkich jasne – mówił radny 
Daniel Krystecki. – Około 4 lata 
temu salę w Błędowie w gminie 
Chąśno wybudowaliśmy – je-
śli dobrze pamiętam – za niecałe 
dwa miliony – dodał radny i jed-
nocześnie przedsiębiorca budow-
lany Wiesław Łon. 

Radni jednogłośnie przyjęli 
budżet na 2016 rok.  mak

Kiernozia | Dyżur ubezpieczyciela

Zmiana terminu wizyty 
pracowników KRUS

Ze względu na Święto Trzech 
Króli, przypadające w środę,  
6 stycznia 2016 roku, przełożo-
na została wizyta w Urzędzie 
Gminy w Kiernozi pracowników  
z Kasy Rolniczego Ubezpieczenia 
Społecznego z Placówki Tereno-
wej w Kutnie. Interesanci przyj-
mowani będą podczas dyżuru 
KRUS w gminie w następną śro-
dę, 13 stycznia – w godzinach pra-
cy urzędu. 

Pracownicy kutnowskiej pla-
cówki KRUS pełnią dyżury  
w gminie Kiernozia w pierw-

sze środy miesiąca. Tego dnia też 
pracownicy KRUS dojeżdżają na 
oględziny powypadkowe. Zwykle 
podczas dyżuru zgłasza się po po-
radę nawet kilkunastu mieszkań-
ców gminy. Na miejscu można 
m.in. zasięgnąć informacji o za-
siłkach, emeryturach rolniczych 
oraz otrzymać pomoc w komple-
towaniu dokumentacji dla ubez-
pieczyciela. – Do urzędu w Kier-
nozi jest bliżej niż do placówki  
w Kutnie i wiele osób z tego ko-
rzysta – powiedział nam sekretarz 
gminy Jarosław Bogucki.  mak 

Stachlew | Rozbudowa oświetlenia

Widniej, ładniej, bezpieczniej
10 nowych lamp ulicznych po-

jawiło się w grudniu w Stachle-
wie. Po zmroku oświetlają one 
odcinek od szkoły w kierunku to-
rów kolejowych, łączący centrum 
miejscowości z tzw. Stachlewem 
Drugim.

Za 37.500 zł zlecenie wyko-
nała dla gminy Łyszkowice fir-
ma Instalacje Elektryczne Robert 
Kołucki z Łowicza. Prace zostały 
objęte trzyletnią gwarancją. 

– Bardzo się cieszę, bo jako 
mieszkańcy zabiegaliśmy o to 
przez co najmniej cztery ostatnie 
lata – mówił wiceprzewodniczący 
rady gminy Waldemar Kędzierski. 

– Poprawiło to bezpieczeństwo, 
komfort i wizerunek miejscowo-
ści. Miło było patrzeć, kiedy jadąc 
na pasterkę widziałem, jak nigdy, 
dużo ludzi idących do kościoła 
pieszo tym odcinkiem. O oświe-
tlenie zaczęli pytać mieszkańcy 
tzw. Stachlewa Trzeciego. 

Oświetlenie uliczne w Sta-
chlewie będzie rozbudowywane,  
w kierunku, o którym wspomniał 
radny Kędzierski. W przyjętej 30 
grudnia uchwale budżetowej zo-
stało wyodrębnione na ten cel 
70.000 zł, a w ramach funduszu 
sołeckiego 6.500 zł na lampy na 
słupy do Stachlewa-Jatek.  tm

Patoki | Potrzebna interwencja

Most już nie tak nowy
Na sesji Rady Gminy Niebo-

rów radny Zbigniew Szymański 
zwrócił uwagę na stan mostu na 
Bzurze w Patokach. Jak podkre-
ślił, od pewnego czasu most za-
czyna wyglądać coraz gorzej  
i potrzebna jest interwencja.

Chodzi m.in. o połamane de-
ski znajdujące się na platformach 
przy barierach oraz porywane 
duże fragmenty desek tworzą-
cych jego nawierzchnię. Oprócz 
tego na poboczach po obu stro-
nach nagromadziła się gru-
ba warstwa piachu, nawieziona 
przez samochody. 

Przypomnijmy, że most na 
przełomie 2011 i 2012 roku zo-
stał, po rozebraniu starej kon-
strukcji, wybudowany od 
podstaw. Dziś, jak sami potwier-
dziliśmy to na miejscu, wymaga 
prac remontowych.

W czasie sesji wójt gminy An-
drzej Werle przyjął informację od 
radnego i zadeklarował interwen-
cję, nie określając jednak termi-
nu. Jak powiedział, uszkodzenia 
mostu są efektem wzmożonego 
ruchu na nim w czasie zamknię-
cia w 2015 roku mostu w Kom-
pinie, na którym trwała wymiana 
nawierzchni i górnej części kon-
strukcji. 

Most w Patokach powstał 
przede wszystkim jako przepra-
wa umożliwiająca rolnikom z tej 
miejscowości dojazd do pól i łąk 
znajdujących się po drugiej stronie 
Bzury. Niestety, już w przeszłości 
na moście dochodziło do sytuacji, 
gdy jego nawierzchni ucierpiała 
np. w wyniku nieodpowiedzialno-
ści jednego z rolników, który prze-
ciągnął przez niego ścięte pnie 
drzew.  tb

Łowicz
Kamizelki  
odblaskowe trafiły  
do przedszkolaków

Członkowie Ochotniczej Stra-
ży Pożarnej w Łowiczu przeka-
zali kolejne kamizelki odblaskowe 
dla dzieci z łowickich przedszko-
li. Tym razem kilkadziesiąt ka-
mizelek trafiło do dzieci z trzech 
przedszkoli: Wiosenka na Gór-
kach, Pod Tęczą na Starzyńskiego 
oraz Stokrotka przy ul. Ułańskiej. 
To już kolejne placówki w Łowi-
czu obdarowane przez jednostkę 
straży z Łowicza. Wcześniej stra-
żacy ochotnicy z Łowicza obda-
rowali m.in. dzieci z przedszko-
la Słoneczko przy ul. Sikorskiego 
oraz Pszczółka Maja z ul. 3 Maja  
w Łowiczu. Kamizelki są zakła-
dane przez dzieci podczas space-
rów po mieście.  mak 

Łowicz
Paczka dla szpitala

W wigilijny poranek świątecz-
ną paczkę dla dzieci spędzających 
święta na oddziale pediatrycznym 
łowickiego szpitala przynieśli har-
cerze z z 9 Szczepu Drużyn Wiej-
skich „BLIH” Hufca ZHP Łowicz 
oraz edukatorzy muzeum w Nie-
borowie i Arkadii. 

Delegacji przewodził Święty 
Mikołaj, w którego wcielił się dh 
Maciej Taraska. Aby dostać pre-
zent, dzieci musiały wykonywać 
proste zadania, według progra-
mu koordynowanego przez pwd. 
Katarzynę Zimną. Harcerze bra-
li udział w tej akcji po raz szósty,  
a pracownicy muzeum wspierali 
ich po raz trzeci. Ci pierwsi kupili 
słodycze, wykorzystując dofinan-
sowanie Urzędu Wojewódzkie-
go w Łodzi, a muzealnicy zadbali  
o maskotki.  tm

Drewniany podest znajdujący się przy barierkach jest w dwóch 
miejscach podobnie zniszczony – zupełnie jakby ktoś specjalnie  
w tych miejscach po nim skakał.
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ŁOK | Hej kolęda, kolęda! 

Kolędowanie z przedszkolakami
Do obejrzenia muzycznej opowieści o Bożym 
Narodzeniu oraz wspólnego kolędowania dzieci  
z Przedszkola nr 2 w Łowiczu zaprosiły  
5 stycznia burmistrza, rodziców, nauczycieli  
i swoich kolegów z miejskich przedszkoli.

Przedstawienie nawiązywało 
do Wigilii Bożego Narodzenia. 
Zostało zaprezentowane w formie 
pantomimy z podkładem muzycz-
nym. Dzieci pokazały dobrze nam 
znane świąteczne tradycje: przy-
gotowania, wypatrywanie pierw-
szej gwiazdki, wieczerzę, śpiewa-
nie kolęd i czuwanie przy szopce. 
Wszystko to, co w naszej trady-
cji kojarzy się z oczekiwaniem na 
przyjście kogoś ważnego – Jezusa. 

W pewnym momencie  
w mrocznej scenerii i akompa-
niamencie hitu „Thriller” Micha-
ela Jacksona na scenę wkroczyły 
diabły i rozpoczęły swój mrocz-
ny taniec. Szybko jednak zostały 
zdetronizowane przez anioły, któ-
re nie pozwoliły popsuć tego ma-

gicznego wieczoru. Anioły zrzu-
ciły diabłom rogi i porwały je do 
radosnego tańca. 

Po nich na scenie pojawił się 
święty Mikołaj i zostawił świą-
teczne prezenty. W pudełkach 
znajdowały się stroje, po założe-
niu których dzieci przeniosły się 
do Krainy Lodu. 

Przedstawienie przygotowa-
ły nauczycielki Anna Dąbrowska  
i Agnieszka Banaszkiewicz-
-Czeczko. Jak wyjaśniają, próby 
trwały już od miesiąca. Przyzna-
ją jednak, że dzieci były bardzo 
zdyscyplinowane, zaakceptowały 
przydzielone im role i wraz z ro-
dzicami kompletowały stroje. Na 
scenie zaprezentowało się 17 
przedszkolaków, dzieci 5 i 6-letnie 

z grup Leśne Duszki, Elemelki 
i Chochliki. – Znamy już trochę 
temperamenty naszych podopiecz-
nych. Nie miałyśmy problemu, 
żeby zdecydować, które z dzieci 
lepiej sprawdzą się w roli diabeł-
ka, a które w roli aniołka – mówią 
zgodnie nauczycielki. 

Dlatego w roli aniołka obsa-
dzona została np. Natalka Białas 
– uśmiechnięta, odważna dziew-
czynka z grupy Leśnych Dusz-
ków. 

– Wielką radość sprawia mi 
oglądanie mojej córeczki na sce-
nie – mówi Edyta Biedrzykowska, 
mama Kai, która w przedstawie-
niu wcieliła się w rolę Anny z Kra-
iny Lodu. Wyjaśniła, że strój dla 
Kai uszyła babcia dziewczynki. 

Po zakończeniu przedstawie-
nia rozpoczął się koncert kolęd,  
w którym wzięły udział zapro-
szone dzieci z innych miejskich 
przedszkoli. Jako pierwsze na 
scenie wystąpiły przedszkolaki  
z „Wiosenki” z pastorałką „Pastu-
szek bosy”. Po nich zaprezentowa-
ły się m.in. dzieci z Przedszkola nr 
3 z piosenką „Świeć, gwiazdecz-
ko, świeć” Arki Noego oraz dzie-
ci z Przedszkola nr 1 z pastorałką 
„Maleńka miłość”, znaną z wyko-
nania Eleni.  aa 

Łowicz | Sylwester w szkole pijarskiej

Nie tylko zabawa
Blisko 240 osób przez kilka dni 

bawiło się na pijarskim sylwestrze 
zorganizowanym w Łowiczu. Byli 
to podopieczni oraz opiekuno-
wie z różnych placówek pijarskich  
z całego kraju, którzy gościli u nas 
przez cztery dni.

Goście przybyli z takich miejsc 
jak: Katowice, Poznań, Kraków, 
Elbląg i Łapsze Niżne. Większość 
z nich przybyła 29 grudnia wie-
czorem. Przywitali ich uczniowie 
łowickiej placówki, którzy przez 
kolejne cztery pełnili rolę anima-
torów. 

Pijarski sylwester jest organizo-
wany co roku w innym miejscu. 
Wielu uczestników ostatniej za-

bawy w Łowiczu brało już udział  
w podobnych imprezach.

– Byłem na podobnym sylwe-
strze już dwa lata temu w Pozna-
niu, skąd pochodzę, i bardzo mi 
się wtedy podobało – mówił Piotr 
Gulczyński w sylwestrowy pora-
nek. – Tutaj też jest bardzo cieka-
wie, a dzisiejsza zabawa zapowia-
da się wspaniale! – Wiedzieliśmy, 
czego można się spodziewać, dla-
tego też tu z chęcią przyjechaliśmy 
– dodaje jego kolega Piotr Frąc-
kowiak. Jedną z atrakcji był wy-
jazd do Łodzi 30 grudnia, podczas 
którego uczestnicy zabawy wzię-
li udział w grze miejskiej na ul. 
Piotrkowskiej, a potem przez dwie 

godziny bawili się w aquaparku 
„Fala”. – Na Piotrkowskiej jest bar-
dzo ładnie, a gra miejska miała cie-
kawy scenariusz – mówił Piotr Fu-
tyński z Poznania. – Tylko pogoda 
nas nie rozpieszczała, było strasz-
nie zimno...

Z kolei 31 grudnia od samego 
rana dominowały w szkole tańce. 
Aby wszyscy uczestnicy mogli do-
szlifować swoje zdolności tanecz-
ne, kurs przygotowali i poprowa-
dzili wodzireje – Kacper i Kajtek 
Kukiełowie, absolwenci łowickiej 
szkoły. – Przygotowaliśmy tańce 
nowoczesne, modne, które będą 
królowały w tym roku na sylwe-
strowych zabawach – mówił wo-
dzirej Kacper. – Nie zabraknie też 
nauki kroków prostego walczyka.

Było też wiele wspólnych tań-
ców do określonej choreografii, 
a wśród nich elementy tańca ło-

wickiego czy szerzej – ludowego. 
Bardzo duża była w ich przygoto-
waniu rola Anny Kapusty i innych 
animatorów z Łowicza. W przy-
gotowaniu sali do ostatniej w 2015 
roku zabawy brali udział wszyscy 
uczestnicy zjazdu.

Na pijarskim sylwestrze nie mo-
gło zabraknąć przerw w zabawie, 
które były poświęcone na modli-
twę – nabożeństwa, spowiedź czy 
adorację. – Szukamy równowagi 
pomiędzy zabawą a czasem dla 
Pana Boga – mówił nam o. Domi-
nik Bochenek z łowickiego zgro-
madzenia ojców pijarów.

Szczególny charakter miała Eu-
charystia odprawiona w Nowy 
Rok tuż po północy. Po jej zakoń-
czeniu wszyscy uczestnicy powró-
cili do świętowania. Goście odje-
chali z Łowicza po noworocznym 
śniadaniu.  tm

Dzieci zaprezentowały na scenie muzyczną opowieść o Bożym Narodzeniu. 

Sylwestrowe szaleństwo w szkole pijarskiej trwało od rana do późnej 
nocy. Repertuar prezentowanych tańców był niezwykle szeroki. 
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Punkt zapalny

Łowicz | Powiatowy rzecznik konsumentów

Agnieszka Kopczyńska: Nikomu nie powiedziałam,
że towar można zwrócić w ciągu 7 dni
Powiatowy rzecznik 
konsumentów w Łowiczu 
Agnieszka Kopczyńska 
została wprawiona 
w osłupienie po telefonie 
z kierownictwa jednego 
ze sklepów sieciowych
rtv agd, który działa także 
w Łowiczu.

Kilku klientów tej sieci, chcąc 
zwrócić do sklepu zakupiony 
wcześniej towar, powoływało się 
na to, że taką informację uzyska-

li od... rzecznika konsumentów 
w Łowiczu. Agnieszka Kop-
czyńska dementuje, że na pewno
nigdy nie udzieliła nikomu tak 
mylnej porady. Brak możliwo-
ści zwrot towaru do sklepu trady-
cyjnego, stacjonarnego – z mocy
prawa – istnieje w Polsce co naj-
mniej tak długo, jak instytucja 
rzecznika konsumentów – a ta 
działa od 1999 roku. To jedna 
z elementarnych zasad. Ponieważ 
rzecznik ma obawy, że takie sy-
tuacje mogą się powtarzać, posta-
nowiła jeszcze raz wytłumaczyć 

konsumentom, jakie prawo daje 
im możliwości, a jakie nie. 

W niektórych sklepach, przede 
wszystkim sieciowych, istnie-
je możliwość zwrotu towaru 
w określonym czasie, jednak wy-
nika ona tylko i wyłącznie z dobrej 
woli sprzedawcy lub z regulaminu 
sklepu lub całej sieci. – Powta-
rzam to ludziom jak mantrę i są-
dzę, że żaden rzecznik w Polsce 
– a znam ich wielu – nie powie-
działby tego, że sklep musi przy-
jąć zwrot, ponieważ nie ma to od-
niesienia w prawie. 

Z doświadczenia Agnieszki 
Kopczyńskiej wynika, że wiele 
osób, próbując załatwić sprawę 
w sposób dla nich korzystny, in-
formację, którą od niej uzyskują, 
traktują wybiórczo. – Słyszą, co 
chcą, rozumieją, jak chcą – mówi 
rzecznik. Jest ona przekonana 
o tym, że każdemu konsumento-
wi, który do niej trafi , udziela in-
formacji jasno, więc nie ma moż-
liwości, aby nie zrozumieć. 

Sprawa podparcia się jej auto-
rytetem zaniepokoiła panią rzecz-
nik, ponieważ w jej ocenie osoba, 

która w taki sposób przedstawia 
swoje argumenty, nie tylko jej 
szkodzi, ale działa także na swo-
ją niekorzyść. Bo jaki ma sens 
podrywanie autorytetu instytucji, 
która ma służyć konsumentowi? 
– Rzecznik może działać tylko 
polubownie, w interesie konsu-
mentów. Podszywanie się pode 
mnie, powoływanie się na mnie 
i słowa, których nie powiedziałam, 
jest nieetyczne i znalazłby się na to 
paragraf – mówi Kopczyńska. 

Zupełnie inną sprawą są zaku-
py i umowy zawierane poza sie-
dzibą fi rmy – na kiermaszach, po-
kazach, przez telefon i internet. 
W tym przypadku prawo daje 
możliwość odstąpienia od umowy 
w ciągu 14 dni. Ale to są zupełnie 
inne przypadki.  mwk 

Mysłaków | Jest rozwiązanie problemu, ale trzeba jeszcze poczekać

Co z nawierzchnią na Bąkowcu?
Na sesji Rady Gminy Nieborów 30 stycznia po raz kolejny powrócił temat złego stanu
nawierzchni na drodze w Mysłakowie Bąkowcu. Poruszył go radny powiatowy Jarosław Papuga, 
ale wcześniej zgłaszany był on na sesjach m.in. przez samych mieszkańców.

Zgodnie z tym, co powiedział 
radny Papuga, nawierzchnia dro-
gi na odcinku około 600 metrów, 
przy którym znajdują się domy, 
jest kiepska. 

Na dłuższych odcinkach po-
kryta jest spękaniami tworzącymi 
sieć pokrywającą całą jej szero-
kość, w wielu miejscach spękania 
zaczynają się wykruszać, tworząc 
głębokie dziury. 

Radny poruszył temat w części 
sesji poświęconej omawianiu za-
łożeń projektu budżetu gminy na 
2016 rok. Był zaniepokojony, bo 
okazało się, że remont nawierzch-
ni we wsi, której jest mieszkań-
cem, nie został uwzględniony 
w planach inwestycyjnych.

Radnemu odpowiedział wójt 
gminy Andrzej Werle. Podkre-
ślił, że w czasie dyskusji nad bu-
dżetem brana była pod uwagę 

możliwość wykonania prac na-
prawczych na tej drodze, osta-
tecznie wstrzymano się jednak 
z umieszczeniem inwestycji 
w budżecie. Gmina jest bowiem

w trakcie przygotowywania 
wspólnie z łowickim ratuszem 
oraz gminą Łowicz dużego 
wniosku o pozyskanie unijnych 
pieniędzy na budowę ścieżki

pieszo-rowerowej z Łowicza do 
Nieborowa. Inwestycja, której 
wartość szacuje się na ok. 12 mln. 
zł, nie ograniczy się wyłącznie do 
budowy ścieżki, bowiem wraz 

z tymi pracami konieczne będzie 
przesuwanie fragmentów jezdni 
oraz ich remont. We wniosku ma 
więc znaleźć się wykonanie no-
wej nawierzchni na całym frag-
mencie zniszczonej nawierzchni 
w Mysłakowie Bąkowcu, za co 
gmina ostatecznie zapłaci nie-
wielką część wartości prac, bo 
około 15 %. 

Minus tego rozwiązania jest 
jednak taki, że na prace trzeba po-
czekać, prawdopodobnie do 2017 
roku. Jarosław Papuga informa-
cję tę przyjął z zadowoleniem, 
choć jak zaznaczył w rozmowie 
z nami, cieszyłby się bardziej, 
gdyby prace nastąpiły szybciej.

Nawierzchnia na drodze w My-
słakowie Bąkowcu była ułożona 
kilkanaście lat temu, jej stan jest 
więc zastanawiający, rzadko się 
zdarza, aby w takim czasie docho-
dziło do tak poważnych zniszczeń. 
Możliwe, że za stan ten odpowia-
da masa asfaltowa, którą wykorzy-
stywano w czasie budowy. Miesz-
kańcy pamiętają bowiem, że 
w czasie jej układania doszło do 
opóźnień w transporcie i na plac 
budowy dojeżdżała ona mocno 
wychłodzona, dużymi fragmenta-
mi układano ją więc poprzez pod-
grzanie na miejscu. 

Spękany i wykruszony asfalt na drodze przez Mysłaków Bąkowiec ma być przykryty nowym w czasie budowy 
ścieżki pieszo-rowerowej Łowicz – Nieborów.
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Osmolin 
Albo gimnazjum, 
albo podstawówka

dokończenie 
ze str. 4 NŁ i str. 3
wydania dla Żychlina
– Dlaczego od razu w tej 

uchwale nie ma zapisu, że będzie 
tam przeniesione gimnazjum. Po-
winno to być napisane od razu 
w tej uchwale i w jasny sposób, 
bo ludzie zaczną gadać, że to tyl-
ko likwidacja i że wcale nie będzie 
żadnego gimnazjum – mówił. 

– To oddzielna procedura. 
Czym innym jest likwidacja pod-
stawówki, a czym innym przenie-
sienie tam gimnazjum. Te dwie 
rzeczy formalnie nie mają ze sobą 
nic wspólnego – argumentował 
sekretarz gminy Piotr Skoniecz-
ny. Radnego Wrzesińskiego po-
parła sołtyska z Osmolina. – Jak 
ktoś przeczyta tylko tytuł uchwały 
bez uzasadnienia, to będą znowu 
niepotrzebne dyskusje – mówiła. 
W uzasadnieniu uchwały czytamy 
bowiem, że gmina ma plan prze-
niesienia do Osmolina gimnazjum 
i dowożenia tam około 110 gimna-
zjalistów, a z Osmolina dowożenia 
do Sannik około 50 dzieci z pod-
stawówki w Osmolinie i okolic.  

Dlatego też radni postanowili, 
że spotkają się na nadzwyczajnej 
sesji jeszcze w pierwszej połowie 
stycznia 2016 roku i podejmą ko-
lejną uchwałę intencyjną – tym 
razem w sprawie intencji prze-
niesienia gimnazjum do budynku 
w Osmolinie – o ile gimnazja nie 
będą likwidowane. – Dla pełnej 
wiedzy rodzicom i społeczności 
związanej ze szkołą w Osmolinie 
wyślemy obydwie uchwały wraz 
z uzasadnieniami i wyjaśnieniem 
– powiedział nam sekretarz Sko-
nieczny. 

– Trzeba jasno powiedzieć, że 
nie ma możliwości, żeby w na-
szej gminie nie działały te dwa 
budynki szkolne: w Sannikach 
i Osmolinie. W zależności od 
tego, czy będą gimnazja czy nie, 
zależeć będzie, która ze szkół 
będzie w Osmolinie. Wszyst-
kie dzieci nie zmieściłyby się 
w budynku w Sannikach – mówił 
wójt Wieczorek. Uchwałę inten-
cyjną podjęto 12 głosami za przy 
2 wstrzymujących. Termin nad-
zwyczajnej sesji jeszcze nie został 
ostatecznie ustalony.  mak 

TOMASZ
BARTOS

tomasz.bartos@lowiczanin.info
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ŁOK | Och! Film Festiwal 

Kultowy Kazik powraca! 
W lutym zagra w Łowiczu
Łowicki Ośrodek 
Kultury ogłosił kolejnego 
wykonawcę, jaki wystąpi 
podczas Och! Film Festiwal. 
Będzie to projekt Kazik  
& Kwartet ProForma.

Samego Kazika chyba nikomu 
nie trzeba przedstawiać. To muzyk 
aktywny na polskiej scenie od lat 
80., legenda rocka alternatywne-
go, wokalista, saksofonista, autor 
tekstów i aranżer, współzałożyciel 
i członek zespołów Kult, KNŻ, El 
Dupa i Zuch Kazik. Występujący 
solo i w zespołach muzyk często 
angażuje się w różnego rodzaju 
eksperymenty muzyczne oraz fil-
mowe. Tym razem zobaczymy go 
w projekcie Kazik & Kwartet Pro-
Forma. 

Muzycy współpracują ze sobą 
od 2012 roku. W marcu tegoż 
roku kwartet zaprosił Kazika Sta-
szewskiego – wokalistę zespo-
łu Kult, do wspólnego wykona-
nia kilkunastu piosenek autorstwa 
Stanisława Staszewskiego pod-
czas jednego z koncertów. Ten, 
w zamierzeniu jednorazowy pro-

jekt, zaowocował opracowaniem 
wspólnego programu koncertowe-
go. W 2015 roku, nakładem wy-
twórni muzycznej S.P. Records 
ukazał się podwójny album kon-
certowy „Wiwisekcja” – wspól-
ny projekt Kazika Staszewskiego 
i Kwartetu ProForma. 

Na koncercie w Łowiczu usły-
szymy nowe aranżacje piosenek 
Bertolta Brechta i Kurta Weila, 
Silnej Grupy Pod Wezwaniem, 
Nicka Cave`a, Toma Waitsa i sa-
mego Kazika. Wystąpią przed 
państwem: Kazik Staszewski  
– śpiew, Przemysław Lembicz  
– gitara i śpiew, Piotr Lembicz 
– gitary, Wojciech Strzelecki  
– kontrabas, gitara basowa i śpiew, 
Marcin Żmuda – instrumenty kla-
wiszowe i śpiew, a także Marek 
Wawrzyniak – perkusja. 

Koncert odbędzie się w ra-
mach jubileuszu 10-lecia kina 
Fenix, 28 lutego, o godz. 19.30. 
Przedsprzedaż biletów w cenie 
45 zł rozpocznie się 11 stycznia 
od godz. 18.00 w kasie kina Fe-
nix przy ul. Podrzecznej 20, zaś 
od 25 stycznia cena ta wzrośnie 
do 55 zł.  aa 

Radom | XIV Ogólnopolski Festiwal Kolęd i Pastorałek 

Grand Prix dla Ewy Smereckiej
Łowiczanka Ewa Smerecka, znana jako instruktor wokalny w Łowickim Ośrodku Kultury, zdobyła nagrodę 
Grand Prix podczas XIV Ogólnopolskiego Festiwalu Kolęd i Pastorałek „Staropolskie Kolędowanie”, którego 
finał rozegrał się 29 grudnia w Radomiu, w tamtejszym ośrodku kultury, noszącym nazwę Resursa Obywatelska.

Wcześniej Smerecka pomyśl-
nie przeszła eliminacje regional-
ne, na które zgłosiła się 16 grudnia 
do Drzewicy – jednego z 8 miast,  
w którym je przeprowadzano.  
W sumie w eliminacjach do „Sta-
ropolskiego Kolędowania” brało 
udział około 1.400 osób. 

W eliminacjach w Drzewi-
cy brało udział 44 uczestników,  
w większości zespołów, choć były 
też orkiestry, nawet 40-osobowa. 
W rozmowie z nami Ewa Sme-
recka przyznaje, że nie widziała 
dla siebie większych szans, bo ma 
świadomość, jak na scenie prezen-
tuje się jedna osoba, a jakie walo-
ry artystyczne i muzyczne ma ze-
spół, a tym bardziej cała orkiestra. 
Jurorzy w Drzewicy docenili jed-
nak ją jako solistkę, poza tym do 
finału wybrali jeden zespół i jed-
ną orkiestrę. I chyba wiedzieli co 
robią, skoro w Radomiu pani Ewa 
sięgnęła po nagrodę główną. 

– Naprawdę ciężko było uwie-
rzyć. Jeśli na coś liczyłam, to naj-

wyżej na wyróżnienie ze względu 
na własny tekst, na strój łowic-
ki. Bardziej myślałam o pozamu-
zycznych walorach – powiedziała 
nam zwyciężczyni. Dodać war-
to, że na festiwalu zaśpiewała ło-
wicką wersję „Łoj Malyńki, Ma-
lyńki” do tradycyjnej melodii, ale 
ze swoimi słowami. Osoby, które 

brały udział w koncertach bożo-
narodzeniowych Zespołu Pieśni  
i Tańca Koderki, miały okazję sły-
szeć ten utwór, ponieważ jest on  
w programie koncertowym. 

Dlaczego instruktorka śpiewu 
zdecydowała się na udział w festi-
walu? Zapytana o to, przyznaje, że 
zawsze stara się jeździć ze swoimi 

podopiecznymi na wszystkie kon-
kursy i festiwale. Ponieważ w tym 
roku nikt z nich nie brał udziału  
w „Staropolskim kolędowaniu”, 
pomyślała, że to dobry moment, 
aby zrobić coś dla siebie. – Chcę 
rozwijać się artystycznie i mieć 
związek z folklorem – deklaruje. 
Ale nie tylko. Myśli też o rozwoju 
naukowym. 

Ewa Smerecka jest absolwent-
ką studiów muzycznych, obecnie 
kończy studia na kierunku dzien-
nikarstwo i komunikacja społecz-
na na Uniwersytecie Kardynała 
Stefana Wyszyńskiego w Warsza-
wie. Rozważa podjęcie studiów 
doktoranckich. Jako ciekawostkę 
powiedziała nam, że we wrześniu 
ubiegłego roku na I Międzynaro-
dowej Konferencji Naukowej „Re-
gion w kulturze”, zorganizowanej 
przez Akademię im. Jana Długo-
sza w Częstochowie, wygłosiła re-
ferat o obecności folkloru podczas 
łowickich uroczystości. Taka te-
matyka jest jej bliska.  mwk 

Łowicz | Centrum Edukacji Muzycznej

Koncert bożonarodzeniowy razy trzy
W najbliższą niedzielę, 10 

stycznia, uczniowie Centrum 
Edukacji Muzycznej w Łowi-
czu zagrają w sali barokowej mu-
zeum coroczny bożonarodzenio-
wy koncert. Ze względu na duże 
zainteresowanie, po raz pierwszy 
Stefan Staszewski podzielił go na 

trzy części. Poszczególne części 
zaczną się o godz. 10.30, 11.30  
i 12.30. Wystąpi w nich ponad 100 
uczniów, w wieku od lat 4 do 18. 

W ich wykonaniu zabrzmią ko-
lędy, pastorałki i inne utwory o te-
matyce bożonarodzeniowej. Na 
zakończenie ostatniej części kolę-

dę „Wśród nocnej ciszy” zagra or-
kiestra składająca się z nauczycie-
li Centrum Edukacji Muzycznej. 
Śpiewać będą wszyscy uczniowie 
oraz – na co ma nadzieję kierow-
nik szkoły – publiczność. 

Wstęp na każdy z koncertów 
jest wolny.  mwk 

Łowicz | Rada Muzeum powołana

O jedną osobę więcej
8 osób liczy powołana na sesji 

29 grudnia nowa Rada Muzeum 
w Łowiczu, pełniąca funkcje do-
radcze. Wybór jej był konieczno-
ścią – w poprzednim składzie rada 
mogła działać do końca 2015 roku. 

Rada Muzeum została wybra-
na większością głosów. Praco-

wać w niej będą: Krzysztof Figat 
– jako przedstawiciel pow. łowic-
kiego, Krzysztof Kaliński – jako 
przedstawiciel Łowicza, Halina 
Anyszka – reprezentująca gminę 
Zduny, Tadeusz Żaczek – z ra-
mienia Łowickiego Towarzystwa 
Przyjaciół Nauk, Marek Wojty-

lak – jako przedstawiciel Archi-
wum Państwowego w Warsza-
wie, oddział w Łowiczu, Barbara 
Rzeczycka – ze Stowarzyszenia 
Muzealników Polskich, oddział 
mazowiecki, Piotr Komorow-
ski – Stowarzyszenie Muzeal-
ników Polskich, oddział łódzki 
oraz Zbigniew Skuza, jako repre-
zentant Stowarzyszenia Muzeów 
na Wolnym Powietrzu w Polsce. 
 mwk

Ewa Smerecka podczas występu na festiwalu „Staropolskie 
Kolędowanie” w Radomiu.
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informacje
 �Informacja PKP (ogólnokrajowa) 

22-194-36 
 �Informacja PKS (całodobowa)  

46-837-38-13
 �Informacja o tel. krajowych 118-913
 �Informacja o międzynarodowych  

numerach 118-912
 �Rozmowy międzynarodowe  

– zamawianie 9051
 �Naprawa tel. – błękitna linia 19393
 �Biuro zleceń 9497
 �Wojewódzkie Centrum Zarządzania 

Kryzysowego w Łodzi 9287

telefony
 � Taxi osobowe:  

46-837-34-01; 46-191-91; 46-830-05-00; 
603-06-18-18; 794-013-013; 606-486-555; 
600-508-308; Dworcowa: 602-774-552

 �Taxi bagażowe: 46-837-35-28 
 �Powiatowy Urząd Pracy: 46-837-04-20
 �Starostwo Powiatowe w Łowiczu: 

sekretariat 46 837-59-02
 �Urząd Miejski: sekretariat 46-830-91-51 
 �Urząd Skarbowy:  

centrala 46 837-43-58, 
46-837-32-38, sekretariat 46-837-80-28 

 �ZUS 46-830-17-12
 �Łowickie Stowarzyszenie Absty-

nenckie „Pasiaczek” Łowicz, ul. św. 
Floriana 7, tel. 46-837-66-92, pon.-pt. godz. 
16.00-20.00.

 �Grupa AA „Łowiczanka” spotkania  
przy Klubie Pasiaczek czw. godz. 19.00. 

 �Punkt pomocy dla ofiar przemocy  
w rodzinie (siedziba Stowarzyszenia 
„Nadzieja” ul. Podrzeczna 3a),  
tel. 46-830-03-63, czynny: 16.00-19.00.

 �Gminna Grupa Abstynencka  
w Bielawach, spotkania w czwartki 
w godz. 10-11. Informacji udziela UG Biela-
wy w czwartki w godz. 8.00-10.00.

 �Punkt konsultacyjny przy Grupie 
Wsparcia „Przeminęło z wiatrem”  
w Domaniewicach, (problem przemocy)  
czynny: pt. 16-18 tel. 46-838-33-11.

 �Samopomocowa Grupa Abstynencka 
„Nie ma mocnych” w Zdunach 
(siedziba GOK), czw. godz. 18.00.

dyżury przychodni
 �Nocna i Świąteczna Pomoc Lekarska 

ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-56-
12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– czynna: 
w dni robocze 18.00-8.00, soboty, niedziele 
i święta od 8.00 (przez 24 h). 

 �Poradnia Leczenia Uzależnień,  
ul. Ułańska 28, tel. 837-37-07

 �Poradnia Zdrowia Psychicznego  
ul. 3 Maja, tel. 46-837-33-07

pogotowia
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Straż pożarna 998 alarmowy
 �Policja 997 alarmowy
 �Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 �Ogólnopolska poradnia telefoniczna  

dla osób dorosłych w kryzysie  
emocjonalnym, czynna od pon.-pt. godz. 
14.00-22.00 pod bezpłatnym numerem 
telefonu 116 123; www.116123.edu.pl

 �Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16

 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne  
46-837-35-32

 �Pogotowie energetyczne 991, 
46-837-36-05

 �Awarie oświetlenia ulicznego:  
konserwator 881-551-551, 46 830-91-45

 �Warsztat konserwatorski  
ŁSM 46-837-65-58

 �Gaz butlowy: 516-053-554, 697-649-492, 
46-837-84-40, 46-837-16-16,  
46-837-66-08, 46-837-41-02, 46-837-30-30, 
46-837-20-37, 46-838-36-36, 509-887-080; 
46-837-47-77, 46-837-44-44

 �Zakłady pogrzebowe: 46-837-53-85, 

46-837-07-10, 46-837-20-22, 46-837-26-74, 
46-838-72-62, 602-131-698

 �Lecznice dla zwierząt:  
ul. Starościńska 5, tel. 46-837-52-48, 
ul. Chełmońskiego 31, tel. 46-837-35-24, 
ul. Krakowska 28, tel. 46-830-22-86,  
Łyszkowice, tel. 46-838-87-19 
Bielawy, tel. 46-839-20-95

apteki
 �Łowicz – apteka całodobowa: 

ul. Stanisławskiego, tel. 46-830-22-02
 �Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 �Chąśno 64, tel. 838-18-25
 �Domaniewice, ulica Główna 9,  

tel. 838-33-85; ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 �Kiernozia, Rynek Kopernika 12,  

tel. 24-277-91-58; ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64; ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66

 �Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 �Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-

87-86; ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 �Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 �Bełchów, Przemysłowa 2, tel. 46-837-11-83
 �Sobota, Pl. Zawiszy Czarnego 20,  

tel. 46-838-22-81
 �Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 �Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze święte  
w niedziele i święta

 �Kościół pw. św. Ducha: 7:00, 8:30, 
10:00, 12:00, 18:00.

 �Kościół pw. Chrystusa Dobrego 
Pasterza: 7.00, 8.00, 10.00 (dla młodzieży), 
11.15 (dla dzieci), 12.30, 17.00.

 �Bazylika Katedralna: 7.00, 9.00, 10.30, 
12.00, 18.00.

 �Kościół o.o. Pijarów: 8.00, 9.30, 11.00, 
12.30, 16.00; 

 �Kościół Sióstr Bernardynek:  
8.00, 10.00

 �Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8:00, 10:00, 12:30, 18:00.

 �Kaplica seminaryjna: 10.00.
 �Kościół św. Leonarda: 11.30.

boiska, lodowisko 
i hale sportowe

 �Orlik przy ul. Grunwaldzkiej  
w Łowiczu tel. 608-433-787

 �Orlik przy ul. Bolimowskiej 15/19  
w Łowiczu tel. 516-031-268; czynny: pon.-
-pt. 10.00-21.30, sob.-ndz. 10.00-20.00;

 �Lodowisko „Biały Orlik” przy ul. Boli-
mowskiej 15/19 w Łowiczu; czynne:  
w godz. 12.00-20.00, 

 �Orlik w Popowie tel. 46 895-15-36
 �Stadion piłkarski ul. Starzyńskiego 6/8, 

tel. 46-837-62-08
 �Stadion wielofunkcyjny  

ul. Jana Pawła II nr 3, tel. 46-837-51-06
 �Hala OSiR nr 1 ul. Jana Pawła II nr 3,  

tel. 46-837-51-06, czynne: pon. 7.00-15.00, 
wt. 7.00-20.00, śr., czw., pt. 7.00-15.00; 

 �Hala OSiR nr 2 ul. Topolowa 2,  
tel. 46-837-09-04; pon., wt., śr., 8.00-16.00; 
czw. 8.00-20.00; pt. 8.00-16.00; 

 �Boisko przy SP nr 1 – tel. 519-130-551 
czynne od pon.-pt. w godz. 16.00-20.00,  
w weekendy w godz. 12.00-20.00)

 �Boisko przy SP nr 4 – tel. 46 837-36-94
 �LO im. Chełmońskiego – 46 837-42-00
 �SP Bąków Górny – 46 838-79-66
 �SP Bednary – 46 8386576
 �SP Kocierzew Płn. – 46 838-48-26
 �SP Stachlew – 46 838-67-29  

(tylko dla mieszkańców gminy Łyszkowice)
 �SP Mysłaków – 46 838-59-25
 �SP Nieborów – 46 838-56-94
 �Gimnazjum Bolimów – 46 838-03-99
 �Kompleks sportowy w Bolimowie 

czynny od 8.00 do zmroku
 �Gimnazjum Łaguszew – 46838-43-93
 �ZSP Błędów – 46 838-14-76

pływalnia miejska 
Łowicz, ul. Kaliska 5, tel. 46-837-32-94

Grafik wejść na pływalnię dla posiada-
jących karnety i kupujących bilety

 �Poniedziałek –13.00-13.45; 15.45-16.30; 
20.15-22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Wtorek – 12.10-13.00; 15.00-16.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Środa –15.00-16.30; 20.15-22.00 
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Czwartek – 13.00-15.45; 19.30-22.00  
(ostatnie wejście o 21.00)

 �Piątek – 12.10-13.00; 17.40-18.30; 19.30-
22.00 (ostatnie wejście o 21.00)

 �Sobota – 11.00-20.00 
(ostatnie wejście o 19.00)

 �Niedziela – 10.00-20.00  
(ostatnie wejście o 19.00)
Grota solna i sauna – codziennie 14.-20.

wystawy stałe
 �Muzeum w Łowiczu: „Sztuka Baroku” 

– wystawa rzemiosła artystycznego (meble, 
tkaniny, szkło, porcelana), malarstwa i rzeź-
by; Kaplica św. Boromeusza; czynna: wt.-
-ndz. w godz. 10.00-16.00; bilety: normalny 
10 zł, ulgowy 6 zł; wstęp wolny – wtorek. 

 �Muzeum w Łowiczu: „Historia miasta 
i regionu” – wystawa zabytków archeolo-
gicznych, militariów, portretów trumiennych, 
pamiątek powstańczych, gabinet kolekcjo-
nera; czynna od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00; bilety: normalny 10 zł, ulgowy 
6 zł; wstęp bezpłatny – wtorek. 

 �Muzeum w Łowiczu: „Etnografia 
Księstwa Łowickiego” – wystawa strojów 
ludowych, wycinanek, rzeźby, ceramiki, 
tkanin i eksponatów z dziedziny papiero-pla-
styki; czynna od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00; bilety: normalny 10 zł, ulgowy 
6 zł; wstęp bezpłatny – wtorek. 

 �Muzeum w Łowiczu: „Łowicka galeria 
sztuki” – wystawa prac znaczących arty-
stów XX w. związanych z Łowiczem, m.in. 
Cz. Tańskiego, S. Noakowskiego, A. Kraw-
czyka, K. Strzemińskiego, T. Klonowskiego, 
Z. Pągowskiego, Z. i R. Artymowskich,  
Z. Rostad-Abadie i twórczość obecnie 
działających malarzy; czynna od wtorku  
do niedzieli w godz. 10.00-16.00; bilety: 2 zł. 

 �Mini skansen przy Muzeum w Łowiczu 
– od 1 listopada do 31 marca zwiedzanie 
obiektów tylko z zewnątrz, obowiązuje bilet 
spacerowy 2 zł, dzień bezpłatny – niedziela.

 �Izba Pamięci Łowickich Żydów –uka-
zuje dzieje tej społeczności w Łowiczu, od 
chwili pojawienia się starozakonnych  
w mieście, poprzez powstanie i intensywny 
rozwój Gminy Żydowskiej, aktywny udział  
w społeczno-gospodarczym życiu miasta  
w XIX i XX wieku, wybuch II wojny światowej,  
aż do ostatecznej jej zagłady. Muzeum  
w Łowiczu, ul. Stary Rynek 5/7.

 �Muzeum Diecezjalne w Łowiczu – 
zwiedzanie katedry wraz z eksponatami 
znajdującymi się w wieży; możliwość 
oglądania panoramy miasta z tarasu;  
czynne od poniedziałku do czwartku  
od 10.00 do 16.00, w piątki i soboty  
od 10.00 do 14.00; Łowicz, Stary Rynek 20.

 �Izba Pamięci Stanisława Klickiego – 
wystawa urządzona przez Grupę Historycz-
ną „Kampinos” na I piętrze Baszty im. gen. 
Klickiego w Łowiczu; czynna w niedziele  
w godz. 16.00-18.00. Wstęp wolny.

 �Skansen w Maurzycach – od 1 listopa-
da do 31 marca zwiedzanie obiektów tylko 
z zewnątrz, obowiązuje bilet spacerowy 3 zł.

 �Pałac, oranżeria, wystawa Majoliki  
w Nieborowie i Świątynia Diany w Arkadii 
– do końca lutego 2016 roku nieczynne. 

 �Park w Nieborowie i Arkadii – czynne co-
dziennie od 10.00 do zmroku, wstęp wolny.

 �Muzeum Motoryzacji – czynne: pt., sb., 
ndz. w godz. 10.00-1800, w innych termi-
nach tylko po telefonicznym uzgodnieniu 
(tel. 46 838-50-68, 501-945-960); Nieborów 
231a; bilety: normalny 10 zł, ulgowy (dzieci 
i młodzież do lat 15, emeryci, renciści) 7 zł,  
dzieci do lat 7 bezpłatnie.

 �Muzeum Ludowe rodziny Brzozow-
skich w Sromowie czynne w dni powsze-
dnie w godz. 9.00-17.00, w niedziele i święta 
w godz. 12.00-17.00, tel. 46-838-44-72.

 �Pałac w Sannikach – czynny od 

codziennie w godz. 8.00-17.00. Zwiedzanie 
z przewodnikiem: od poniedziałku do 
piątku  w godz. 7.30-15.30,  w soboty tylko 
po wcześniejszym uzgodnieniu w godz. 
9.00-17.00. Bilety: 10 zł i 3 zł (ulgowy).

 �Park przy pałacu w Sannikach – czynny 
codziennie w godz. 8.00-17.00; wstęp wolny.

 �Pałac w Walewicach – można zobaczyć 
m.in. apartament napoleoński, kaplicę 
pałacową. Zwiedzanie z przewodnikiem: 
sb., ndz. w godz. 11:00-11:50 i 12:00-12:50. 
Bilety: dzieci 5 zł, dorośli 10 zł. 

 �Ekspozycja 500 guzików z Muzeum 
Guzików w Łowiczu, w tym ok. 200 sztuk 
guzików personalnych; Galeria Łowicka,  
I piętro, ul. Stanisławskiego; czynna pon.-pt. 
w godz. 10.00-19.00, sob. 9.00-15.00. 

 �„Gloria Victis 1863-1864 – Pamięć 
i tradycja w 150. rocznicę wybuchu 
Powstania Styczniowego na Ziemi 
Łowickiej” – wystawa on-line przygotowana 
na podstawie materiałów archiwalnych pre-
zentowanych w 2013 r. w siedzibie Oddziału 
w Łowiczu Archiwum Państwowego m.st. 
Warszawy; scenariusz Marek Wojtylak;  
www.warszawa.ap.gov.pl/powstanie/lowicz/

 �„Powrót do przeszłości 1919-2014 
(95. rocznica przybycia do Łowicza  
10 PP)” – wystawa zdjęć w dużym forma-
cie, ZSP nr 1, Łowicz, ul. Podrzeczna 30.

 �„Ożywić historię, czyli pałac  
w Sannikach za czasów Natansonów 
i Dziewulskich”; Pałac w Sannikach,  
ul. Warszawska 142. Bilety: 10 zł i 3 zł.

wystawy czasowe
 � Kwiaty, pejzaże i inne – wystawa malar-

stwa Anny Szcześniak; czynna codziennie 
do odwołania; Centrum Kultury i Promocji 
Ziemi Łowickiej, Łowicz, Stary Rynek 17. 

 �„Świat Aniołów” – wystawa rzeźb 
należącej do Stowarzyszenia Twórców Lu-
dowych w Lublinie Hanny Miklaszewskiej, 
czynna do 2 lutego, Europejskie Centrum 
Artystyczne im. Fryderyka Chopina – Pałac 
w Sannikach, ul. Warszawska 142.

 �„Zapisani na szkle” – wystawa uni-
kalnych zdjęć Księżaków sprzed 100 lat, 
pochodzących z prywatnej kolekcji artysty 
malarza Jerzego Dołhania. Ekspozycja Foto 
Art Galeria, ul. Zduńska 34 w Łowiczu.

 �„Łowicki strój ludowy – tradycja żywa” 
– wystawa ze zbiorów Muzeum w Łowiczu 
oraz wystawa pokonkursowa „Tylko mój – 
regionalny strój”; czynne do 24 stycznia; 
Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7. 
Wstęp wolny.

 �„Szkice i rysunki” – wystawa malarstwa  
Doroty Pietrzkowicz czynna do 30 stycznia; 
Miejska Biblioteka im. A. K. Cebrowskiego 
w Łowiczu, os. Bratkowice 3a.

 �Galeria Przechodnia – wystawa prac 
Sylvii i Barta Pogodów, wykonanych 
podczas ich podróży do Japonii; czynna 
codziennie na ogrodzeniu Przedszkola 
Integracyjnego nr 10, Łowicz, ul. Księżacka. 
Wstęp wolny.

 �Ceramika i ozdoby bożonarodzeniowe 
- wystawa prac powstałych na warsztatach 
z Małgorzatą Błońską i lekcjach plastyki 
na zajęciach technicznych prowadzonych 
przez Annę Lewandowską; Szkoła Podsta-
wowa im. Józefa Chełmońskiego 
w Łyszkowicach; czynna do 21 stycznia.

koncerty
 �Niedziela, 10 stycznia:
godz. 10.30, 11.30, 12.30 – Kolędy i pa-
storałki wykonają uczniowie Centrum 
Edukacji Muzycznej w Łowiczu; sala 
barokowa muzeum w Łowiczu, Stary 
Rynek 5/7. Wstęp wolny.
godz. 13.00-18.00 – Koncert w ramach 
Wielkiej Orkiestry Świątecznej 
Pomocy: Mateusz Jagiełło, Good 
News Band, Dzień Zapłaty; Ohio; 
Koniunktura; Klub Pracownia, Łowicz ul. 
Podrzeczna 20.
godz. 15.00 – Wielka Orkiestra 
Świątecznej Pomocy w Bolimowie: 
Bolimowska Orkiestra Dęta, prezentacje 

młodzieży z gminy Bolimów, licytacje 
i inne. Gminny Ośrodek Kultury w Bolimo-
wie. Wstęp 2 zł.
godz. 14.00 – Wielka Orkiestra Świą-
tecznej Pomocy w Starym Waliszewie: 
godz. 14.00 - Jasełka w szkole i licytacje. 
W programie ponadto: mecz piłki 
siatkowej Gimnazjaliści kontra Strażacy i 
rozgrywki tenisa stołowego.

 �Sobota, 16 stycznia:
godz. 16.00 – Kolędowanie z Koderka-
mi – koncert kolęd i pastorałek  
w wykonaniu Dziecięco-Młodzieżowego 
Zespołu Ludowego „Koderki”; Łowicki 
Ośrodek Kultury, ul. Podrzeczna 20. 
Wstęp wolny.

 �Niedziela, 17 stycznia:
godz. 10.00 – Kolędowanie z Koderka-
mi – koncert kolęd i pastorałek  
w wykonaniu Dziecięco-Młodzieżowego 
Zespołu Ludowego „Koderki”; kościół 
MBNP na Korabce. Wstęp wolny.

 �Piątek – sobota, 22-23 stycznia:
XIII Regionalny Przegląd Kolęd – 
Domaniewice 2016, sala widowiskowa 
Gminnego Ośrodka Kultury w Doma-
niewicach. Przesłuchania konkursowe: 
22.01.2016  godz. 9:00 –  kategoria 
wiekowa kl. I-III; godz. 13:00 – gimnazjum; 
23.01.2016: – godz.9:00 – kategoria wie-
kowa kl. IV – VI; godz. 13:00 – kategoria 
wiekowa szkoły średnie i wyższe.

 �Niedziela, 24 stycznia:
godz. 15:00 – XIII Regionalny Przegląd 
Kolęd Domaniewice 2016 – podsumo-
wanie Przeglądu, ogłoszenie wyników, 
koncert laureatów, rozdanie nagród; sala 
widowiskowa GOK w Domaniewicach. 
Wstęp wolny.

 �Niedziela, 31 stycznia:
godz. 11.00 – „Dyrygent w orkiestrze” – 
Muzyczny plac zabaw: zimowe koncerty 
z orkiestrą Sonus; strych Łowickiego 
Ośrodka Kultury. Koszt: 5 zł/dziecko, 
dorośli oraz 3. i następne dziecko gratis.

 �Piątek, 5 lutego
godz. 19.00 – Kortez – koncert   
w ramach Och! Film Festiwal; Kino Fenix 
w Łowiczu, ul Podrzeczna 20. Bilety: 
przedsprzedaż 40 zł; od 7 stycznia 50 zł.

 �Piątek, 12 lutego:
Zbigniew Wodecki with Mitch & Mitch 
Orchestra and Choir – koncert 
w ramach Och! FilmFestiwal; Kino Fenix 
ul. Podrzeczna 20 w Łowiczu. Bilety 
wyprzedane.

 �Niedziela, 21 lutego:
godz. 19.00 –  Marek Napiórkowski 
Sextet „Up” – koncert jazzowy w ramach 
Och! Film Festiwal. Wystąpią:  Marek 
Napiórkowski – gitara, Michał Tokaj – for-
tepian, flet; Adam Pierończyk – saksofon 
sopranowy i tenorowy; Henryk Miśkiewicz 
– klarnet basowy; Andrzej Święs – kontra-
bas i gitara basowa; Paweł Dobrowolski 
– perkusja. Kino Fenix, ul. Podrzeczna 20 
w Łowiczu. Bilety: przedsprzedaż – 40 zł; 
od 28 stycznia – 50 zł.

 �Niedziela, 28 lutego:
godz. 19.30 – Kazik – koncert w ramach 
jubileuszu 10-lecia kina Fenix. Bilety: 
przedsprzedaż: od 11 stycznia od godz. 
18 - 45 zł; od 25 stycznia - 55 zł. Kino 
Fenix, ul. Podrzeczna 20 w Łowiczu

kino Fenix 
Łowicz ul. Podrzeczna 20, tel. 46-837-40-01

 �Czwartek, 7 grudnia:
godz. 16:15 – Bella i Sebastian 2  
– film przygodowy prod. francuskiej, 
reżyseria: Christian Duguay (premiera). 
Wychowywany przez przybranego 
dziadka Sebastian z niecierpliwością 
czeka na powrót swej przyjaciółki 
Angeliny. Na wieść o tym, że awionetka, 
którą podróżowała dziewczyna, zaginęła 
gdzieś w górach, Sebastian i jego wierne 
psisko Bella wyruszają na pomoc. 
Niebezpieczna wyprawa obfitować 
będzie w dramatyczne, ale i zabawne 
wydarzenia. Pożar lasu, zetknięcie oko 
w oko z niedźwiedziem, wysokogórska 
wspinaczka, a przede wszystkim spotka-
nie z nieznajomym pilotem okażą się dla 
chłopca i jego psa początkiem zupełnie 
nowej, niespodziewanej przygody.  
W jej trakcie Sebastian trafi na ślad 
swego zaginionego ojca.
godz. 18:00, 20:00 – Słaba płeć? – 
komedia romantyczna prod. polskiej

telefony
 �Informacja: PKS 42-631-97-06
 �Filia PUP w Głownie 42-719-20-76
 �Filia Powiatowego Urzędu Pracy  

w Strykowie 42-719-84-22
 �Urząd Gminy Głowo 42-719-12-91
 �Urząd Miejski Głowno 42-719-11-51
 �Taxi w Głownie 42-719-10-14
 �Urząd Miasta-Gminy Stryków  

42-719-80-02
 �KRUS 42-719-95-15
 �Policja w Głownie 42-719-20-20
 �Policja w Strykowie: 42-719-80-07
 �Punkt Selektywnej Zbiórki Odpadów 

Komunalnych, teren ZGKiM w Strykowie 
przy ul. Batorego 25, czynny: od wtorku do 
piątku w godz. 10-18 oraz w soboty 7-14

pogotowia
 �Policja 997 alarmowy
 �Straż pożarna: 998 alarmowy
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Policja w Głownie 42-719-20-20

 �Policja w Strykowie: 42-719-80-07
 �Straż pożarna: w Głownie 42-719-10-08  

w Strykowie 42-719-82-95;
 �Lecznica dla zwierząt w Głownie:  

42-719-14-40, 887-894-942;  
w Strykowie: 42-719-80-24 

 �Zakład pogrzebowy w Głownie:  
42-710-71-90, 42-719-30-24;  
w Strykowie: 42-719-86-16

 �Pogotowie wodociągowe w Głownie 
42-719-16-39

 �Pogotowie energetyczne w Strykowie 
42-719-80-10; w Zgierzu 42-675-10-00; 

msze święte  
w niedziele i święta

 �Parafia św. Jakuba w Głownie:  
7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00

 �Parafia św. Maksymiliana w Głownie: 
8.00, 9.30, 11.30, 16.00

 �Parafia św. Barbary w Głownie:  
7.00, 9.00, 11.00, 18.00

 �Parafia Św. Marcina 
 w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

 �Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00

dyżury przychodni 
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie, 
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92; 
Poradnia ogólna: pn.-pt. 7.00-18.00.

 �Przychodnie w Strykowie: 
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15; 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30. 

apteki 
 �Dyżury aptek w Głownie 
czwartek, 7 stycznia:
ul. Kopernika 29, tel. 42 239-47-34
piątek, 8 stycznia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
sobota, 9 stycznia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
niedziela, 10 grudnia:  
Pl. Wolności 4/5, tel. 42 710-89-60
poniedziałek, 11 stycznia:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
wtorek, 12 stycznia:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
środa, 13 stycznia:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12

Apteki pełnią dyżury:  
w dni powszednie od zakończenia zmiany 
dziennej do godz. 8.00 dnia następnego; 
w soboty i niedziele w godz. 20.00-8.00 
dnia następnego; w święta w godz. 8.00-
8.00 dnia następnego.

 �Dyżury aptek w Strykowie 
niedziela, 10 stycznia: 
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85
Apteka pełni dyżur w godz. 9.00-14.00.

 �Punkt apteczny w Popowie  
Głowieńskim nr 35: tel. 42 719-57-57,  
czynny: pon.-pt. w godz. 8.00-15.00.

 �Punkt apteczny w Bratoszewicach,  
ul. Szkolna 14, tel. 42 719-65-25, czyn-
ny: pon., śr., pt. 8-16, wt., czw. 8.00-17.00.

koncerty
 �Sobota, 9 stycznia:
godz. 16.30 – Koncert Noworoczny –
zespół Exodus zagra i zaśpiewa kolędy 
i pastorałki w stylu gospel; Dom Kultury 
w Strykowie, wstęp wolny.

 �Niedziela, 10 stycznia:
godz. 10.00 – „Kolędowanie z Koderka-
mi” – koncert Dziecięco-Młodzieżowego 

Zespołu Ludowego „Koderki” z towarzy-
szeniem kapeli; kościół Św. Augustyna w 
Bratoszewicach. Wstęp wolny.

 �Czwartek, 14 stycznia:
godz. 18.00 – „Tańczymy dla Kasi” – 
występ charytatywny działających przy 
MOK zespołów tanecznych Gold oraz 
specjalizującej się w tańcu towarzyskim 
głowieńskiej pary Aleksandry i Marka 
Markiewiczów. MOK w Głownie.

 �Sobota, 16 stycznia:
godz. 16.00 – Koncert Noworoczny – 
pastorałki, kolędy i utwory karnawałowe; 
Miejski Ośrodek Kultury w Głownie. 
Wstęp wolny.

wystawy
 �Mała Galeria; czynna: pon.-pt. w godz. 

12.00-19.00; Miejski Ośrodek Kultury w 
Głownie, ul. Kopernika 45.

 �„Zaklęty Rumak” – wystawa malarstwa 
łódzkiej malarki i scenografki Joanny Hrk; 
czynna do 23 stycznia,Galeria Bank&DM 
w Głownie, ul. Młynarska 5/13, budynek 
Banku Spółdzielczego, I piętro.



OFERTY PRACY
POWIATOWY URZĄD PRACY W ŁOWICZU
(stan na 6 stycznia 2016 r.) 

 � Opiekunka w żłobku / klubie dziecięcym    
 � Kierowca samochodu ciężarowego    
 � Pracownik przygotowujący posiłki typu 
fast food

 � Mechanik maszyn i urządzeń przemysło-
wych dziewiarskich

 � Pielęgniarka
 � Kierowca samochodu ciężarowego  
 � Pracownik socjalny
 � Monter konstrukcji stalowych
 � Robotnik budowlany
 � Ślusarz   

ROLNIK SPRZEDAJE 
(ceny z dnia 4 stycznia 2016 r.)

Żywiec wieprzowy:

 � Różyce: 3,40 zł/kg+VAT

 � Skowroda Płd.: 3,40 zł/kg+VAT

 � Domaniewice: 3,40 zł/kg+VAT

 � Chąśno: 3,30 zł/kg+VAT

 � Kiernozia: 3,40 zł/kg+VAT

 � Karnków: 3,20 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:

 � Skowroda Płd.: jałówki 7,10 zł/kg+VAT,  
krowy 5,00 zł/kg+VAT; byki 7,60 zł/kg+VAT;

 � Różyce: jałówki 7,00 zł/kg+VAT; 
krowy 6,00 zł/kg+VAT; byki 7,50 zł/kg+VAT;

 � Domaniewice: jałówki 7,00 zł/kg+VAT;  
krowy 6,00 zł/kg+VAT; byki 7,50 zł/kg+VAT;

 � Kiernozia: jałówki 5,80-7,00 zł/kg+VAT; krowy 
4,00-5,30 zł/kg+VAT; byki 6,00-7,50 zł/kg+VAT; 

INFORMATOR GŁOWIEŃSKI I STRYKOWSKI 

reżyseria: Krzysztof Lang. Zośka (Olga 
Bołądź) jest atrakcyjna, wykształcona i 
wie, czego chce. Rodzinne miasteczko 
zamieniła na warszawską korporację 
i pnie się po drabinie sukcesu, choć 
do raju jeszcze droga daleka. Zamiast 
luksusowego apartamentu – kawalerka 
na kredyt, zamiast prestiżowej pracy – 
użeranie się z szefem burakiem, zamiast 
szczęśliwego życia – udawanie kogoś, 
kim nie jest. Pewnego dnia Zośka 
zalicza twarde lądowanie. Oszukana 
przez szefa traci pracę i reputację. Ten 
otrzeźwiający kubeł zimnej wody budzi 
ją z plastikowego korpo-snu i zmusza do 
działania. Ale to już nowa Zośka – silna 
kobieta, która chce wziąć z życia to, co 
jej się należy: miłość, przyjaźń, szacunek 
i satysfakcjonującą pracę. A przy okazji 
ukarać byłego szefa kanciarza i złowić 
dorodny okaz prawdziwego faceta. Słaba 
płeć? Serio? 
Piątek – sobota, 8-9 stycznia:
godz. 16.30 – Słaba płeć? – komedia 
romantyczna prod. polskiej 
godz. 18.15, 20.00 – Moje córki krowy 
(premiera) – dramat, komedia prod. 
polskiej; reżyseria: Kinga Dębska.
Marta (Kulesza), gwiazda popularnych 
seriali, ma 42 lata, jest silna i dominująca. 
Pomimo sławy i pieniędzy wciąż nie 
może ułożyć sobie życia. Niestabilna 
emocjonalnie 40-letnia Kasia (Muskała) 
tkwi w dalekim od ideału małżeństwie (w 
roli męża Marcin Dorociński), wychowu-
jąc nastoletniego syna (Jeremi Protas). 
Siostry niezbyt za sobą przepadają, 
kompletnie nie rozumieją i nawet nie 
starają się zrozumieć swoich życiowych 
wyborów. Choroby, a w konsekwencji 
utrata jednego z rodziców zmuszają je do 
wspólnego działania. Kobiety stopniowo 
zbliżają się do siebie, odzyskują utracony 
kontakt, co wywołuje szereg tragikomicz-
nych sytuacji.

 �Niedziela, 10 stycznia: 
godz. 18.15, 20.00 – Moje córki krowy 
(premiera) – dramat, komedia prod. 
polskiej; reżyseria: Kinga Dębska
Poniedziałek – czwartek, 11-14 stycznia:
godz. 16.30 – Słaba płeć? – komedia 
romantyczna prod. polskiej 
godz. 18.15, 20.00 – Moje córki krowy 
(premiera) – dramat, komedia prod. 
polskiej.

 �Poniedziałek, 11 stycznia:
godz. 11.00 – X Muza. Filmy, które 
warto obejrzeć i zapamiętać: Koyaani-
sqatsi, reż. Godfrey Reggio, USA 1983, 
82 min. Eksperymentalna opowieść o na-
szej cywilizacji i o tym, co robimy ze sobą 
i naszym środowiskiem; krytycy określali 
ten film jako „spojrzenie na ludzkość 
przez przybyszy z innych planet”.

inne 
 �Niedziela, 10 stycznia:
ghodz. 17.00 – Uroczysta gala wrę-
czenia tytułu Łowiczanin Roku 2015, 
nadanego przez Nowego Łowiczanina 
Piotrowi Marciniakowi. Sala barokowa 
muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7; 
wstęp wolny.
godz. 17.00 – „Jego domem my 
jesteśmy” – jasełka w wykonaniu 
uczniów szkół pijarskich; Pijarskie Szkoły 
Królowej Pokoju w Łowiczu, ul. Pijarska; 
wstęp wolny.

 �Wtorek, 12 stycznia:
godz. 12.00 – Maturzyści zatańczą 
Poloneza – Stary Rynek w Łowiczu; 
wstęp wolny.
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PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NŁ”: BIURO OGŁOSZEŃ ŁOWICZ, UL. PIJARSKA 3A; BEDNARY, SKLEP P. PAPIERNIK 24A; BOBROWNIKI 27, SKLEP P. PACLER; BOLIMÓW, UL. RYNEK KOŚCIUSZKI 17, SKLEP 

„EWA”, P.PAPIERNIK; DOMANIEWICE, UL. GŁÓWNA 26, SKLEP P. JAKUBIAK; GĄGOLIN POŁUDNIOWY, SKLEP „KOS”; HUMIN 1A, SKLEP P. GREFKOWICZ; IŁÓW: PL. RYNEK STAROMIEJSKI 2A; SKLEP P. PAPIEROWSKIEGO; KIERNO-
ZIA, RYNEK KOPERNIKA, KIOSK P. WESOŁOWSKIEJ; KOCIERZEW PŁN., SKLEP P. DRAGAŃSKIEJ; KURABKA 17A, SKLEP P. TOPOLSKIEJ; ŁOWICZ, OS. BRATKOWICE, KIOSK LOTTO; ŁYSZKOWICE, SKLEP „DUET”, UL. GMINNA 6; 

NIEBORÓW, AL. LEGIONÓW POLSKICH 18, SKLEP P. FIGATA; NOWA SUCHA 22, SKLEP P. SIEWIERY; OSTRÓW 20, SKLEP P. BEJDY; OSMOLIN, UL. RYNEK 2, SKLEP P. SERWACH; PSZCZONÓW 147, SKLEP P. LIPIŃSKIEGO; SANNIKI,  
UL. WARSZAWSKA 183, SKLEP P. OLKOWICZ; SOBOTA, PL. ZAWISZY CZARNEGO 12, SKLEP P. BIŃCZAK; SOKOŁÓW 19, SKLEP P. GŁOWACKIEGO; STACHLEW 113A, SKLEP P. WIERZBICKIEJ; STARY DĘBSK 6A, SKLEP P. PAWŁA TARGA-

SZEWSKIEGO, ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP P. MĄCZYŃSKIEJ;  WALISZEW STARY 19, SKLEP  P. PABIJAŃCZYK; ZABOSTÓW DUŻY, SKLEP P. SZALENIEC; ZAWADY 67, SKLEP P. SOKALSKIEJ; ZŁAKÓW BOROWY 139A, SKLEP P. PIECKI.

PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „WIEŚCI”: BIURO OGŁOSZEŃ GŁOWNO, UL. ŁOWICKA 40; DMOSIN 1, BOŻENA KRZESZEWSKA, PIEKARNIA:  STRYKÓW: SKLEP „ZOSIA”, UL. TARGOWA 25/27; SKLEP P. ŁUKASZA 

PAPIŃSKIEGO, STARY RYNEK 4/29.

PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NŁ DLA ŻYCHLINA, OPOROWA, BEDLNA I PACYNY”: BEDLNO 28, SKLEP MINI-MAG; DOBRZELIN, UL. WŁ. JAGIEŁŁY, SKLEP MAGDA; PACYNA, UL. TOWAROWA 4, SKLEP P. MAG-

DALENY DURKI; PLECKA DĄBROWA, SKLEP „MONIKA”; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP P. MĄCZYŃSKIEJ; ŻYCHLIN, UL. ŁĄKOWA 9A, SKLEP „MAGDA”; UL. NARUTOWICZA 85F, SKLEP „MAGDA”; UL. 29 LISTOPADA 25-26, SKLEP „ELEMIS”.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZĄ ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA TREŚĆ OGŁOSZEŃ I REKLAM OPUBLIKOWANYCH ZGODNIE Z ART. 36 USTAWY  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
 �Auta bezwypadkowe, tel. kom. 

795-297-763.

 �Autoskup: 1 zł za 1 kg, wszystkie, tel. 
kom. 888-460-461.

 �Kupię każde auto, tel. kom. 510-631-245.

 �Kupię każde auto, gotówka, najlepsze 
ceny, odbiór natychmiastowy, sprawdź, tel. 
kom. 501-032-036.

sprzedaż
 �AUDI A6 C5, 1.8 T, benzyna/gaz, 2000 

rok, srebrny, tel. kom. 726-680-077.

 �AUDI A6, TDI, 2005 rok, czarny, zadbany, 
tel. kom. 660-096-000.

 �BMW X5, 4.4 benzyna/gaz, 2001 rok, 
25.500 zł, tel. kom. 694-484-902.

 �DAEWOO Lanos, bezwypadkowy, 
klimatyzacja, zadbany, tel. kom. 
604-828-185.

 �DAEWOO Lanos, 1.6 gaz, 2000/2001 
rok, 138.000 km, stan bdb, tel. kom. 
604-392-876.

 �DAEWOO Matiz, 0.8, 2000 rok, zielony 
metalik, stan bardzo dobry, tel. kom. 
604-706-309.

 �FIAT Marea, 1.6, benzyna, 1997 rok, tel. 
kom. 668-481-344.

 �FIAT Panda, 2005 rok, tel. kom. 
603-103-174.

 �FIAT Panda, 2004 rok, tel. kom. 
512-088-422.

 �FIAT Seicento, 1999 r., stan dobry, tel. 
kom. 698-496-276, 698-196-365.

 �FIAT Seicento, 900, 1999 rok, tanio, tel. 
kom. 606-603-933.

 �FIAT Seicento, 1100, 2002 rok, 
wspomaganie, tel. kom. 604-392-876.

 �FIAT Seicento, 1100 benzyna + gaz, 2006 
r., wersja limitowana, 74.600 km, tel. kom. 
608-270-922.

 �FORD Fiesta, 1.3 benzyna, 2003 rok, 
salon Polska, tel. kom. 606-483-135.

 �FORD Transit, 1992 rok, tel. kom. 
792-931-678.

 �FORD Transit, 2003 rok, tel. kom. 
606-793-175.

 �HYUNDAI Lantra, 1.5, 1994 rok,  
260.000 km, gaz, tel. kom. 530-306-675.

 �MAZDA 3, 2004 rok, tel. kom. 
698-234-166.

 �MAZDA 323, 1993 r., tel. kom. 
691-961-245.

 �MERCEDES Benz, 1992 rok, „kaczka”, 
tel. kom. 517-481-313.

 �MERCEDES Bus 208D, 1994 rok, tel. 
kom. 723-741-238.

 �MERCEDES MB 100D, blaszak, 
tel. (46) 837-43-54.

 �OPEL Astra, 1.4 benzyna, 1999 rok, tel. 
kom. 609-775-662.

 �OPEL Astra 2, 1.4 benzyna, 2008 
rok, salon Polska, srebrny metalik, stan 
techniczny i wizualny bdb., cena 10.400 zł., 
tel.kom. 608-174-892.

 �OPEL Astra G, 1.6, 2000 r., tel. kom. 
609-046-805.

 �OPEL Astra II, 1.7 TD, 1999 rok, 
garażowany, oryginalny lakier, tel. kom. 
513-375-786.

 �OPEL Astra, 1.4 16V Ecotec, 1999 rok, 
sedan, granatowy metalik, tel.  
(46) 831-02-44, tel. kom. 604-706-309.

 �OPEL Corsa, 2006 rok, uszkodzona,  
w całości lub na części.

 �OPEL Vectra C, 1.9 CDTI, 500, 
2006/2007 rok, 120 KM, tel. kom. 
664-178-077.

 �PEUGEOT 106, 1.0, 1999 rok, tel. kom. 
604-781-918.

 �PEUGEOT 205, sprzedam tanio, tel. kom. 
537-843-600.

 �PEUGEOT 206, 1.4, 2002 rok, 
wyposażony, stan bdb, tel. kom. 
604-392-876.

 �PEUGEOT 207, 1.4 HDI, 2007 rok, 
pierwszy właściciel, aktualny przebieg 
80.000 km, bordo metalik, 15.800 zł, tel. 
kom. 513-375-786.

 �PEUGEOT 307, 1.4 HDI, 2006 rok, 
150.000 km, klimatyzacja, oryginalny 
lakier, stan rewelacyjny, 12.300 zł, tel. kom. 
604-706-309.

 �POLONEZ Caro gaz, 1994 r., Żuk A11, 
gaz, 1990 r., tel. kom. 602-587-434.

 �RENAULT Megane Scenic, 1.5, DCI, 
2005 rok, 8.900 zł, klimatyzacja oraz 
Scenic II, 1.9 DCI, 2004 rok; (w rozliczeniu 
przyjmę tańszy), tel. kom. 513-375-786.

 �ROBUR furgon, 1990 rok, krótki, nowe 
opony, stan dobry, tanio, tel. (24) 277-70-78.

 �SEAT Leon, 1.9 TDI, 2006 rok, tel. kom. 
696-312-242.

 �SKODA Fabia kombi, 2004 rok, tel. kom. 
606-924-473.

 �SKODA Octavia, 1.6 benzyna/gaz, 1999 
rok, 2.000 zł, tel. kom. 697-289-514.

 �TOYOTA Corolla, 1,3 86 kM, 1998 rok, 
listback, + gaz, tel. kom. 791-790-885.

 �TOYOTA Yaris, 2003 rok, 5-drzwiowa, 
tel. (42) 719-59-07, tel. kom. 506-338-448.

 �TOYOTA Yaris, 1.0, XII. 2004 rok, salon, 
wyposażona, tel. kom. 604-392-876.

 �VOLVO V40, diesel, 2000 rok, tel. kom. 
505-365-689.

 �VW Bora, 1.9 TDI, tel. kom. 510-636-703.

 �VW Golf, 1.6, 1993 rok, tel. kom. 
510-279-605.

 �VW Golf, 1.6 16V, 2001 rok, 8.500 zł, tel. 
kom. 512-159-899.

 �VW Golf II, 1991 rok, tel. kom. 
512-592-291.

 �VW Golf V, 1.9 TDI, 2005 rok, niebieski 
metalik, 5-drzwiowy, (w rozliczeniu przyjmę 
mniejszy), 15.600 zł, tel. kom. 604-706-309.

 �VW Lupo, 1.4, 2001 rok, tel. kom. 
793-038-456.

 �VW Passat B6, 2006 rok, stan bardzo 
dobry, wersja Highline - Salon POLSKA, 
udokumentowany przebieg, ks. serwisowa, 
tel. kom. 602-201-923.

 �VW Polo, 2009 rok, 72.000 km, tel. kom. 
500-791-512.

 �VW Transporter 2.4, tel. 880-481-612.

inne
 �Naprawa automatycznych skrzyń biegów 

„Piotr Michalak”, tel. kom. 501-461-936.

 �LPG- serwis- montaż- diagnoza, tel. kom. 
600-148-628.

 �Sprzedam przyczepkę, tel. kom. 
889-601-888.

�Sprzedam przyczepkę samochodową  
2m na 1,2 m, tel. kom. 602-113-064.

 �Silnik Citroen, tel. kom. 600-820-374.

 �Sprzedam koła zimowe 15’, do Lublina, 
tel. kom. 501-247-193.

 �Opony zimowe R-14, 185/65, z felgami,  
2 szt., tel. kom. 885-459-698.

 �Sprzedam opony 13/80/145, 
akumulatory 95 Ah, 60 Ah, tel. kom. 
797-740-574.

 �Przyczepka samochodowa, tel. kom. 
693-902-442.

 �Sprzedam koła 920 i 1100/20, nowe  
i używane, tel. kom. 668-317-644.

motorowe

kupno
 �Kupię stare motocykle, kompletne, 

niekompletne, części, tel. kom. 
603-444-431.

garaże

sprzedaż
 �Garaż, os. Szarych Szeregów, tel. kom. 

694-154-861.

nieruchomości

kupno
 �Kupię ziemię Łyszkowice i okolice, tel. 

kom. 502-602-463, 16:00-19:00.

 �Kupie ziemię powyżej 1 hektara, 
gotówka, tel. kom. 501-020-993.

 �Kupię mieszkanie, gotówka, tel. kom. 
501-020-993.

sprzedaż
 �Sprzedam działki budowlane  

w Głownie, tel. kom. 606-414-222.

 �Sprzedam działkę budowlaną 717 mkw., 
Jastrzębia, tel. kom. 600-488-382.

 �Działki budowlane, Nieborów, tel. kom. 
607-328-032.

 �Sprzedam ziemię 7,20 ha, Żychlin, 
Głowackiego, tel. kom. 729-674-534, 
513-914-567.

 �Działka rolno-budowlana 9.300 mkw.,  
Placencja, bardzo tanio, tel. kom. 
606-889-643.

 �Mieszkanie 48 mkw., os. Dąbrowskiego, 
IV piętro, tel. kom. 694-750-724.

 �Mieszkanie, IV piętro, 35 mkw., środkowe, 
Dąbrowskiego, tanio, tel. (46) 837-27-47.

 �Działka budowlana, Mysłaków, tel. kom. 
692-363-474.

 �Mieszkanie 48 mkw., IV piętro, sprzedam, 
tanio, tel. kom. 605-155-972, po 17.

 �Sprzedam działkę inwestycyjno-
budowlaną, w Mysłakowie, przy trasie 
Łowicz-Skierniewice, tel. kom. 694-272-724.

 �Siedlisko, Dmosin, tel. kom. 881-087-040.

 �Mieszkanie 47 mkw., os. Dąbrowskiego, 
tel. kom. 500-136-658.

 �Dom w Zdunach, tel. kom. 512-490-910.

 �Dom w Łowiczu, 200 mkw., działka  
450 mkw., tel. kom. 666-932-298.

 �Działka budowlana z domkiem, 0,85 ha, 
tel. kom. 693-025-919, Stroniewice.

 �Sprzedam dom w stanie surowym, 
zamknięty, 127 mkw., tel. kom. 508-694-697.

 �Działki budowlane, 1.500 mkw., Łowicz, 
Górki, Chabrowa, tel. kom. 883-666-093, 
po 20:00.

 �Sprzedam garaż os. Bratkowice, tel. kom. 
880-043-515.

 �Sprzedam budynek nadający się na 
magazyn lub halę produkcyjną  
o rozmiarach 11,5 m x 92 m = 1000 mkw, 
tel. kom. 663-881-721.

 �Wulkanizacja, Napoleońska 6, Łowicz, tel. 
kom. 502-163-313.

 �Działka budowlana, tel. kom. 
502-163-313.

 �Bąków, ziemia 2.21 ha, z dojazdem, tel. 
kom. 792-620-178.

 �Domek 60 mkw., działka 6.000 mkw., 
budowlano-usługowa, narożna, Łowicz, tel. 
kom. 603-878-783.

 �Budowlano-rolna, 7 ha, Nieborów, tel. 
kom. 603-878-783.

 �Mieszkanie 48,5 mkw., Łowicz, os. 
Bratkowice, tel. kom. 662-967-762.

 �Sprzedam działkę budowlaną o pow.  
1.1 ha, z dostępem do wody w Skaratkach 
Wsi, tel. kom. 516-581-185.

 �Działka 4,6 ha w jednym kawałku, 
uprawiana, 135x340 m, tanio, Łazin, tel. 
kom. 501-020-993.

 �Siedlisko z ziemią lub bez, Bogoria Górna 
16, tel. kom. 606-461-953.

 �Mieszkanie 60 mkw, Głowno os. 
Kopernika, dobra lokalizacja, tel. kom. 
502-683-368.

 �Działka budowlana 88 arów, na granicy 
Bednary-Sypień, w całości lub na dwie 
mniejsze, tel. kom. 694-804-682.

 �Sprzedam działkę budowlaną, tel. kom. 
784-988-431.

 �Sprzedam dom 60 mkw. na wsi, tel. kom. 
500-791-512.

 �Mieszkanie 2-pokojowe, Starzyńskiego, 
tel. kom. 692-101-989.

 �Sprzedam działkę budowlaną z domem, 
0.53 ha, Jasieniec, gm. Rybno, tel. kom. 
691-374-039, 669-560-392.

 �Mieszkanie, 52 mkw., Kwiatowa, pilnie, 
tel. kom. 505-041-810.

 �Ul. Piekarska, 39 mkw., tel. kom. 
695-357-600.

 �Sprzedam dom, stan surowy, zamknięty, 
Łowicz ul. Grunwaldzka, tel. kom. 
795-410-608.

 �Działka budowlana 5100 mkw., 
Zielkowice, tel. kom. 795-410-608.

 �Mieszkanie 3-pokojowe 53 mkw., os. 
Kopernika, Głowno, tel. kom. 602-625-445.

 �Nowy dom do zamieszkania, 185 mkw., 
garaż, działka 1.200 mkw., os. Mysłaków, 
tel. kom. 601-694-171.

 �Sprzedam M-2, 38 mkw., IV piętro, os. 
Noakowskiego, tel. kom. 781-779-673.

 �Mieszkanie 52 mkw, tel. kom. 
795-905-677.

 �Mieszkanie 51 mkw., 3-pokojowe, 
wyremontowane. Reymonta, tel. kom. 
791-579-463.

 �Pięknie położony dom z działką  
w Głownie, tel. kom. 501-664-554.

 �Atrakcyjnie położoną, ładną działkę 
budowlaną w Zielkowicach tanio sprzedam, 
tel. kom. 600-141-340.

 �Dom w Bełchowie, stan surowy 
zamknięty, media, działka 600 mkw., dom 
170mkw., tel. kom. 721-347-558.

 �Sprzedam dwupokojowe mieszkanie 
- 48mkw, na os. Dąbrowskiego, tel. kom. 
509-419-398.

 �Dom 90 mkw, tanio sprzedam 165.000 
zł., stan surowy, działka 3.000 mkw, 
Bednary koło Łowicza. Podłączona woda  
i prąd, tel. kom. 790-867-110.

 �Dom w Bratoszewicach, tel. kom.  
504-507-730, 514-734-737.

wynajem
 �Przyjmę w dzierżawę ziemię, Łowicz 

okolice Nadbzurzaniskiej, tel. kom. 
606-294-284.

 �Do wynajęcia lokal przy Kancelarii 
Notarialnej, Nowa 3, Łowicz, tel.  
(46) 837-56-41, 9.00-16.00.

 �Do wynajęcia lokale w centrum Łowicza, 
tel. kom. 509-659-963.

 �Do wynajęcia lokal handlowy, centrum 
Łowicza, 50 mkw., wszystkie media, tel. 
kom. 604-107-760.

 �OSP w Karsznicach Dużych wydzierżawi 
pomieszczenie na sklep lub inną 
działalność, tel. kom. 606-870-727.

 �Do wynajęcia lokal 19 mkw., ul. Zduńska, 
tel. kom. 784-389-862.

 �Mieszkanie 2-pokojowe, 39 mkw., I piętro, 
os. Noakowskiego, tel. kom. 507-799-796.

 �Wynajmę mieszkanie 2-pokojowe, 
umeblowane, os. Starzyńskiego, tel. kom. 
695-761-363.

 �Wynajmę kawalerkę os. Reymonta, tel. 
kom. 795-410-608.

 �Wynajmę lokal 50 mkw, na ul. 
Bolimowskiej, po dawnej pizzerii, tel. 
kom. 504-013-572.

 �Wynajmę mieszkanie, 44 mkw., 
Broniewskiego, tel. kom. 609-688-542.

 �Wynajmę pomieszczenie 40 mkw., na 
działalność usługową, gospaodarczą, 
centrum Łowicz, tel. kom. 512-088-422.

 �Wynajmę kawalerkę w centrum Łowicza 
osobie pracującej i niepalącej, tel. kom. 
606-906-359.

 �Wynajmę mieszkanie, os. Kostka, tel. 
kom. 660-673-045.

 �Wynajmę pomieszczeni gospodarcze, 
wymiary 9x19 m, tel. kom. 697-289-514.

 �Do wynajęcia lokal handlowo-usługowy, 
o pow. 28 mkw., w Łowiczu, Długa 4. 
Wszystkie media, tel. kom. 785-114-514.

 �Wynajmę lokal na Targowicy Miejskiej, tel. 
kom. 533-940-938, 514-539-295.



25www.lowiczanin.info  nr 1      7 stycznia 2016

REKLAMA

 �Do wynajęcia lokal usługowo-handlowy 
40 mkw. ;Łowicz, róg Warszawskiej  
i Dworcowej, tel. (46) 837-42-46, tel. kom. 
605-578-502.

 �Do wynajęcia 2 pokoje z kuchnią na os. 
Sikorskiego, Głowno, tel. kom.  
504-383-485, wieczorem.

 �Wynajmę mieszkanie M-3 na os. 
Dąbrowskiego, tel. kom. 692-879-532.

kupno różne
 �Przyjmę gruz, glinę, ziemię, tel. kom. 

885-122-144.

 �Kupię stemple budowlane, tel. kom. 
514-734-737.

 �Tunel foliowy, tel. kom. 693-698-352.

sprzedaż różne
 �Drewno kominkowe, opałowe, 

rozpałkowe, pakowane w workach, tel. 
kom. 501-658-261.

 �Zbiorniki plastikowe 1000 l, tel. kom. 
604-411-266.

 �Piasek płukany, pospółka, żwiry, 
podsyp, tel. kom. 600-895-026.

 �Drewno opałowe, rozpałkowe. Możliwy 
dowóz, tel. kom. 885-122-144.

 �Drewno kominkowe, opałowe, suche, tel. 
kom. 601-189-972.

 �Piecyk szamotowy, olejowy, tel. kom. 
733-805-081.

 �Sprzedam suche drzewo kominkowe, 
opalowe, tel. kom. 667-566-961.

 �Drewno opałowe i kominkowe; wycinka 
drzew; skup drewna na pniu, tel. kom. 
505-700-777.

 �Tokarkę, wiertarkę, kowadło, spawarkę, 
sprężarkę, frezarkę, tel. kom. 693-036-673.

 �Prądnica 100 KW, tel. kom. 514-924-815.

 �Bilard „8”, niemiecki; kocioł na wodę 200 
l. „Vitocell 100”, tel. kom. 696-447-463.

 �Przyczepa wywrot, 4-tonowa, D-736, 
ważne OC, tel. kom. 602-783-252.

 �Pnie topoli wykopane 12 szt. oddam, 
Nowostawy Dolne gm. Dmosin, tel. kom. 
601-286-499.

 �Sprzedam grube gałęzie i 2 silniki po 1 
kW, tel. kom. 518-405-534.

 �Piecyk szamotowy, tel. kom. 733-805-081.

 �Kuchnia węglowa, tel. kom. 733-805-081.

 �Topola, tel. (24) 277-94-00.

 �Paleto-pojemniki, 1000 l, tel. kom. 
724-130-221.

 �Tunel przenośny, tel. kom. 608-418-550.

 �Wyprzedaż płyt chodnikowych w różnych 
wzorach i kolorach, tel. kom. 531-467-981.

 �Wózek widłowy, tel. kom. 785-405-552.

 �Sprzedam Xbox-360, 2 pady, kinekt, gry, 
tel. kom. 605-567-198.

 �Sprzedam drewno rozpałkowe, 
kominkowe, suche, dowóz, tel. kom. 
692-132-798.

 �Nowy agregat prądotwórczy, tel. kom. 
792-931-678.

 �Lodówko-zamrażarka, Electrolux, 700 zł, 
tel. kom. 503-424-757.

 �Skrzynki plastikowe 15 kg, nowe, 
używane, tel. kom. 500-385-907.

 �Sprzedam strój kocierzewski, tel. kom. 
732-930-853.

 �Sprzedam drzewo opałowe, rozpałkowe, 
pocięte, suche, tel. kom. 695-736-381.

 �Piec 30 kW, 4-letni, 2000 zł, Głowno, tel. 
kom. 697-973-609.

 �Okazyjnie nowy stół z krzesłami, tel. kom. 
730-807-126.

 �Sprzedam drewno opałowe z jabłoni, 
pocięte na kawałki 20-30 cm, tel. kom. 
606-819-096.

 �Rębak do gałęzi, tel. kom. 500-262-573.

 �Drzewo opałowe, tel. kom. 721-651-467.

 �Krajzega 220 V, tel. kom. 721-651-467.

 �Kuchnia gazowa, lodówka Mińsk, klatki 
na króle, tel. kom. 608-641-030.

 �Sprzedam narożnik i kanapę, tanio, tel. 
kom. 609-377-827.

 �Jaja wiejskie, tel. kom. 665-159-353.

 �Drzewo sosnowe na deski, palety, tel. 
kom. 693-025-952.

 �Sprzedam lampy jerzeniówki, tel. kom. 
693-848-103.

 �Sprzedam baniaki na paliwo, 1.000, tel. 
kom. 606-490-951.

 �Sprzedam linę holowniczą, stalową, tel. 
kom. 606-490-951.

 �Budy dla psów, tel. kom. 697-094-841.

praca

dam pracę
 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. kom. 

607-267-206.

 �Szwalnia w Głownie zatrudni 
szwaczki. Stała praca, tel.  
(42) 710-73-31, tel. kom. 608-496-344.

 �Zatrudnimy osoby do pakowania lekkich 
produktów spożywczych. Umowa o pracę, 
13,53 zł/h + nadgodziny., tel. kom.  
606-946-155, www.instarter.work, 
Sochaczew, Grabskiego 1A/103.

 �Zatrudnię dziewiarza do maszyn płaskich 
z możliwością przyuczenia, tel. kom. 
607-818-142.

 �Zatrudnię odpowiedzialną osobę  
z dobrą znajomością obsługi komputera 
do pracy w sklepie internetowym, tel. kom. 
530-429-914.

 �Zatrudnię kierowcę do pizzerii- praca na 
stałe oraz pomoc kucharza- praca  
w weekendy, tel. kom. 724-449-673.

 �Fryzjerowi męskiemu dam pracę, tel. 
kom. 504-965-575.

 �Zatrudnię fryzjera lub stażystę, tel. kom. 
696-022-597, 728-477-406.

 �Technika zatrudnię, przy produkcji, 
Łowicz, tel. kom. 504-482-837.

 �Zatrudnię szwaczki, dzianina, tel. kom. 
533-562-246.

 �Zatrudnię mężczyznę na staż, Łowicz, 
tel. kom. 601-226-944.

 �Zatrudnimy fryzjerkę do w pełni 
wyposażonego salonu fryzjerskiego  
w Łowiczu, tel. kom. 605-330-839.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. kom. 
533-360-085.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, tel. kom. 
697-265-528.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, 
transport międzynarodowy, tel. kom. 
506-137-392.

 �Zatrudnię pomocnika kucharza 
(możliwość przyuczenia do zawodu), 
Łowicz, tel. kom. 721-680-807.

 �Zatrudnię kierowcę do rozwożenia pizzy 
(Łowicz), tel. kom. 782-223-546.

 �Zatrudnię kelnerkę (możliwość 
przyuczenia do zawodu), tel. kom. 
782-223-546.

 �Poszukuje śpiewającego klawiszowca/
akordeonisty, tel. kom. 692-101-989.

 �Praca w Strykowie, tel. kom. 603-207-005.

 �Przyjmę wykwalifikowane szwaczki, paca 
całoroczna, tel. kom. 662-611-197.

 �Zatrudnię pracownika w gospodarstwie 
rolnym przy bydle mięsnym z możliwością 
zakwaterowania i wyżywienia, tel. kom. 
607-613-259.

 �Zatrudnię kierowcę do pizzerii, 
weekendowo, tel. kom. 725-589-585.

 �Zatrudnię szwaczkę, konfekcja, Głowno, 
tel. kom. 509-571-801.

 �Zatrudnię szwaczki, całorocznie, 
rejestracja, tel. kom. 509-571-801.

 �Pracownik budowlany z własną 
działalnościa do pracy zagranicą, tel. kom. 
+46/73-94-89-393.

 �Przyjmę kelnerkę, praca na stałe, tel. 
kom. 724-447-754.

 �Kierowcę C+E, transport krajowy, 
załadunki, rozładunki, tel. kom. 
782-223-211.

 �Kucharz/kucharka do firmy cateringowej, 
tel. kom. 514-798-655, po 16.

 �Zatrudnię kierowcę C+E  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, chłodnie, dobra 
stawka, tel. kom. 782-223-211.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E  
w transporcie krajowym, naczepa chłodnia, 
tel. kom. 608-067-847.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, kraj, tel. kom. 
699-902-211.

 �Do sprzątania Panie i Panów, z grupą II, 
tel. kom. 618-220-395.

 �Firma MaxV zatrudni pracownika 
do działu handlowego, mile widziana 
znajomość programu Subiekt, Głowno, 
tel. kom. 607-443-788.

 �Opiekunki osób starszych - kurs  
j. niemieckiego - od podstaw, po kursie 
praca gwarantowana, zapisz się i zarabiaj  
w Euro!, tel. kom. 514-781-491.

 �Firma MaxV zatrudni specjalistę 
na stanowisko grafik komputerowy, 
specjalista Social Media, Głowno, tel. 
kom. 607-443-788.

 �Zatrudnię do pracy w pizzerii, tel. kom. 
660-733-348.

 �Kierowca C+E, kraj, izoterma, 
poniedziałek-piątek, tel. kom. 500-333-660, 
Łowicz.

 �Zatrudnię osoby do doju mechanicznego 
krów z doświadczeniem, w systemie 
zmianowym, tel. kom. 606-461-688.

 �Zatrudnię kierowcę C+E w transporcie 
międzynarodowym oraz krajowym, tel. kom. 
668-853-912.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E,  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, dobre zarobki, tel. kom. 
519-077-103.

 �Przyjmę kierowcę kat. C+E,w transporcie 
międzynarodowym, tel. kom. 517-115-462.

 �Stacja Paliw Orlen w Głownie zatrudni na 
stanowisko kasowe dyspozycyjną osobę 
ze średnim wykształceniem, tel. kom. 
695-355-492.

 �Zatrudnię kierowców kat. C+E, możliwość 
codziennego zjazdu do domu po 
wykonanym kursie, możliwość pracy tylko 
w weekendy, praca w kółkach, tel. kom. 
606-481-899.

 �Zatrudnię spedytora z doświadczeniem 
w transporcie międzynarodowym, tel. kom. 
608-059-817, 606-457-050.

 �Zatrudnię kierowcę C+E (transport 
międzynarodowy), tel. kom. 608-059-817, 
606-457-050.

 �Zatrudnię mechanika samochodów 
ciężarowych, tel. kom. 608-059-817.

 �Przyjmę do układania kostki, tel. kom. 
508-286-519.

 �Zatrudnię kierowcę C+E  
z doświadczeniem w transporcie 
międzynarodowym, wyjazdy na Niemcy, 
każdy weekend w domu, tel. kom. 
509-659-963.

 �Zatrudnię kierowcę C+E, kontenery, tel. 
kom. 505-845-686.

 �Zatrudnię ekspedientki do sklepu 
spożywczego w Łowiczu, tel. kom. 
512-088-422.

 �Zatrudnię do prowadzenia sklepu 
stacjonarnego i internetowego z bardzo 
dobrą znajomością komputera (branża 
kosmetyczna). CV: akaty@wp.pl.

 �Zatrudnię szwaczki, konfekcja damska 
z tkaniny, ul. Klickiego Łowicz, tel. kom. 
516-103-366.

 �Zatrudnię magazyniera w hurtowni 
budowlanej, doświadczenie + prawo jazdy 
kat. B, uprawnienia na wózek widłowy, tel. 
kom. 602-587-341.

 �Zatrudnię kierowcę do rozwożenia 
pizzy, Łowicz „Cafe Brama”, tel. kom. 
668-262-741.

 �Przyjmę do pracy przy kapuście, tel. kom. 
609-165-855.

 �Zatrudnię kierowce kat. C+E transport 
międzynarodowy, tel. kom. 601-366-373.

 �Pracownik fizyczny 14zł/b, Stryków, tel. 
kom. 503-900-987, 514-954-310.

 �Przyjmę do pracy na ubojnię, tel. kom. 
501-735-775.

 �Zatrudnię odpowiedzialną, uczciwą  
i dyspozycyjną panią do pracy, tel. kom. 
881-528-206.

 �Firma dziewiarska w Łowiczu 
zatrudni: dziewiarza, grafika skarpet, tel. 
kom. 601-332-896.

 �Zatrudnię brukarzy i pomocników, tel. 
kom. 663-690-050.

 �Zatrudnię majstra - kierownika robót 
drogowych, tel. kom. 663-690-050.

szukam pracy
 �Szukam pracy, okolice Strykowa, 

Głowna, wykształcenie średnie, kat. B., tel. 
kom. 530-519-130.

 �Podejmę chałupnictwo, współpracę, tel. 
kom. 791-776-110.

usługi wideo
 �Wideofilmowanie DSLR Full HD, 

fotografia. Promocje na rok 2015/2016, 
www.blysk-fotostudio.pl, tel. kom. 
889-148-555.

 �Cyfrowe wideofilmowanie, 
fotografowanie, Blu-ray, tel. (46) 837-94-85, 
tel. kom. 608-484-079.

 �Wideofilmowanie HD, fotografowanie, 
tanio, tel. kom. 606-852-557.

 �Www.studiokadr.cdx.pl.

 �Wideofilmowanie, tel. kom. 600-287-992.

 �Indywidualne filmowanie ślubów i wesel 
www.videopiksel.pl, tel. kom. 505-780-835.

 �Wideofilmowanie, fotografowanie, DVD, 
full-HD, www.fotowideo.webt.pl, tel. (46) 837-
79-81, tel. kom. 606-302-466.

 �Wideofilmowanie HD DVD, Bluray; 
fotografia, tel. kom. 698-535-780.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Dachy, pokrycia dachowe, konstrukcje, 

obróbki, tel. kom. 609-846-316.

 �Tynki tradycyjne, z piaskiem kwarcowym, 
wylewki; solidnie, tel. kom. 501-931-961.

 �Cyklinowanie, polerowanie, układanie 
parkietu, tel. kom. 501-249-461.

 �Docieplanie budynków, stropodachów 
granulatem styropianowym; kondygnacja: 
999 zł, tel. kom. 602-570-424.

 �Usługi nową koparko-ładowarką, młot 
hydrauliczny; koparką gąsienicową, tel. 
kom. 790-606-451.

 �Usługi koparko-ładowarką JCB, tel. kom. 
604-411-266.

 �Tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo-wapienne oraz posadzki 
(mixokret), tel. kom. 502-452-907.

 �Usługi remontowo-budowlane, 
docieplenia poddaszy, elewacji, tel. kom. 
500-027-261.

 �Wylewki agregatem; natrysk 
ocieplenia pianą poliuretanową 
poddaszy www.ocieplenie-domu.pl, tel. 
kom. 531-402-222, 698-480-048.

 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki itp., tel. 
kom. 785-333-971.
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 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, przeróbki, rozbiórki itp., tel. 
kom. 785-333-971

 �Docieplenia budynków, elewacje 
zewnętrzne, glazura, terakota, adaptacja 
poddaszy, kompleksowe wykończenia 
wnętrz, faktury VAT, tel. kom. 606-737-576.

 �Osuszanie, odsalanie, odgrzybianie, 
hydrofobizacja murów i konstrukcji 
betonowych, tel. kom. 783-297-831.

 �Wylewki agregatem, tel. 509-038-623.

 �Wylewki betonowe, tel. kom. 511-440-509.

 �Ogrodzenia betonowe, metalowe, siatki, 
panele, klinkier, montaż, wylewki, wiaty, 
fundamenty, tel. kom. 505-700-777.

 �Tynki maszynowe, wylewki, tanio, 
solidnie, tel. kom. 604-144-668.

 �Usługi remontowe, wykończenia wnętrz, 
glazura, terakota, adaptacja poddaszy, tel. 
kom. 880-542-743.

 �Remonty, wykończenia od A do Z, tel. 
kom. 608-228-789.

 �Remonty tanio i solidnie, tel. kom. 
608-677-525.

 �Łazienki, kompleksowo, tel. 733-788-522.

 �Usługi koparko-ładowarką, roboty 
ziemne, niwelacje gruntu, wykopy pod 
fundamenty, szamba itp., tel. 503-115-145.

 �Glazura, terakota, adaptacja poddaszy, 
kompleksowe wykończenia wnętrz, faktury 
VAT, tel. kom. 606-737-576.

 �Przystępne ceny: solidne, fachowe 
docieplenia budynków, murowanie, 
tynki, klinkier, itp., wykończenia wnętrz 
(glazura, terakota, gipsy, malowanie, itp.)., 
tel. (46) 837-13-91, tel. kom. 793-035-025.

 �Malowanie, gładzie, glazura, panele, 
remonty, tel. kom. 607-343-357.

 �Układanie kostki brukowej, tanio, tel. 
kom. 667-837-817.

 �Docieplenia stropu, styrobeton, 
zamiennik styropianu, tel. kom. 
605-416-083.

 �Wykończenia wnętrz, tel. kom. 
505-225-425.

 �Wylewki, tynki agregatem, tel. kom. 
605-416-083.

 �Murowanie, tynkowanie, wylewki, 
docieplenia, kominy, klinkier, tel. kom. 
505-225-425.

 �Ogrodzenia, balustrady, tel. 506-771-822.

 �Piaskowanie i malowanie z dojazdem, tel. 
kom. 518-168-598.

 �Ocieplanie poddaszy, solidnie i tanio, tel. 
kom. 725-919-624.

 �Dachy kompletne, nowe i stare, 
rozbudówki, wykonam solidnie i tanio, 
tel. kom. 725-919-624.

 �Malowanie, gipsowanie, płyta k/g, panele 
podłogowe, glazura, terakota, tel. kom. 
790-329-790.

 �Producent ogrodzeń: siatki, słupki, bramy, 
balustrady, montaż, tel. kom. 500-371-161.

 �Tynki tradycyjne, maszynowe; 
docieplenia; remonty, tel. kom. 607-343-357.

 �Podłogi drewniane, parkiety: układanie, 
cyklinowanie, polerowanie, lakierowanie, 
olejowanie. Schody: renowacja. 
Profesjonalnie, solidnie, tel. kom.  
733-552-113, 601-378-677.

 �Malowanie, gipsowanie, tapetowanie, 
panele, płyta G/K, tel. kom. 535-466-501.

 �Przyłącza wodne do budynku  
z przyciskiem, tel. kom. 535-466-501.

 �Klinkier (płoty, kominy), tel. 725-668-616.

 �Murowanie - docieplenia, tel. kom. 
725-668-616.

 �Tynki tradycyjne, mułkowane, tel. kom. 
725-668-616.

 �Malowanie, tapetowanie, gładź, płyty k/g, 
glazura. Wieloletnie doświadczenie, tel. 
kom. 608-685-867.

 �Usługi remontowo-budowlane, tel. kom. 
532-115-111.

 �Usługi remontowo-wykończeniowe „od 
A do Z”, docieplenia budynków, poddaszy, 
tynki maszynowe, cementowo-wapienne, 
gipsowe, tel. kom. 885-459-698.

 �Kierowanie budowami, ekspertyzy, 
przeglądy techniczne, projekty 
indywidualne, adaptacje, tel. 693-184-322.

 �Bramy garażowe, wrota, drzwi, tel. 
kom. 506-771-822.

 �Wykonujemy ogrodzenia, fundamenty, 
klinkiery, bloczki ozdobne, siatki itp., tel. 
kom. 796-497-762.

 �Malowanie, gipsowanie, płyty k/g, 
glazura, terakota. Tanio, tel. kom. 
668-181-142.

 �Cyklinowanie bezpyłowe, układanie 
podłóg, paneli, tanio, solidnie, tel. kom. 
604-075-293.

 �Profesjonalne układanie, 
cyklinowanie z polerowaniem 
parkietów, lakierowanie. Schody: 
cyklinowanie, lakierowanie, tel. kom. 
607-090-260.

 �Układanie kostki brukowej, ogrodzenia 
betonowe, panelowe, tel. kom. 508-286-519.

 �Wykańczanie wnętrz, glazura, 
tarakota, malowanie, gipsowanie, płyta 
k-g, elektryka, hudraulika, itp., tel. kom. 
513-985-412.

 �Tynki maszynowe, gipsowe, 
cementowo - wapienne, zacierane 
maszynowo, tel. kom. 513-985-412.

 �Kompleksowe wykończenia wnętrz: tanio, 
solidnie. Glazura, terakota, panele, płyty 
G/K, malowanie, tel. kom. 781-781-310.

 �Usługi remontowo-wykończeniowe, 
przeróbki instalacji, szybko, solidnie, tel. 
kom. 694-484-902.

 �Balustrady ze stali kwasoodpornej, 
tel. kom. 724-605-762.

 �Malowanie, gładzie, remonty, tel. kom. 
726-022-431.

�Gipsy, glazura, terakota, malowanie, 
prace remontowe: wykonam, tel. kom. 
516-153-870.

 �Glazura, terakota, gipsy, panele, 
hydraulika, itp., wolne terminy, tel. kom. 
508-313-799.

 �Adaptacja poddaszy, ścianki działowe, 
malowanie, tel. kom. 607-612-176.

 �Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury- agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. kom. 607-612-176.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

sprzedaż
 �Piasek, ziemia ogrodowa, kruszywa, 

beton kruszony. Usługi wywrotkami, 
koparkami z młotem, tel. kom. 723-975-482.

 �Drewniane parkiety, drzwi, okna oferuje 
producent, Łowicz, tel. kom. 602-587-434.

 �Tanie, dobre drzwi i okna, tel. kom. 
602-370-470.

 �Piec 27 kW, tel. kom. 697-689-853.

�Tanie, dobre drzwi i okna, tel. kom. 
602-370-470.

usługi 
instalacyjne

 �Instalacje elektryczne: nowe, przeróbki, 
tel. kom. 696-081-582.

 �Hydraulika kompleksowo, tel. kom. 
601-818-310.

 �Usługi elektryczne, tel. 509-838-364.

 �Usługi elektryczne, tel. kom. 693-943-789.

 �Hydraulik, także awarie, tel. 733-788-522.

 �Anteny: montaż, instalacje, tel. kom. 
601-306-566.

 �Hydraulika, tel. kom. 608-263-951.

 �Usługi hydrauliczne, solidnie z gwarancją, 
tel. kom. 535-990-299.

 �Kminstal, anteny, telewizory, naprawa, tel. 
kom. 728-188-127.

 �Przyłącza, elektroinstalacje, pomiary, 
odgromówka, wideo-domofony, RTV-Sat, 
komputerowe, bramonapędy, alarmy, 
kamery, przeglądy, odbiory, uprawnienia, 
VAT, el-arm@o2.pl, tel. kom. 601-303-858.

 �Usługi hydrauliczne, tel. kom. 
791-474-777.

 �Usługi hydrauliczne, także awarie, tel. 
kom. 513-985-412.

 �Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne, naprawy rozruszników, 
alternatorów hamulców, tel. kom. 
506-891-289.

 �Instalacje elektryczne, nowe, 
przeróbki, tel. kom. 513-985-412.

usługi inne
 �Masz problem z komputerem: zadzwoń. 

Fachowo. Szybko. Tanio, tel. kom. 
504-070-837.

 �Rozdrabnianie gałęzi rębakiem, wycinka 
zakrzaczeń, tel. kom. 667-732-751.

 �Zespół, wokalistka, didżej, tel. kom. 
503-746-892.

 �Wycinka drzew, tel. kom. 696-008-528.

 �Witko usługi krawieckie, tel. kom. 
796-781-764.

 �Odnawianie wanien, tel. kom. 
600-979-826.

 �Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, tel. kom. 
782-718-483.

 �Szkolenia BHP, tel. kom. 
601-346-042.

 �Transport wywrotką - piach, żwir, 
ziemia, pospółka, podsypka itp., tel. kom. 
503-115-145.

 �DJ - imprezy okolicznościowe, najtaniej  
w branży, tel. kom. 723-512-075.

 �Wycinanie, przycinanie drzew, krzewów. 
Kupuję drzewa stojące. Głowno i okolice, 
tel. kom. 510-832-050.

 �Naprawa telewizorów, Łowicz, 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, tel. kom. 
728-227-030.

 �Tartak przewoźny, spalinowy i elektryczny, 
tel. kom. 512-907-059.

 �Dekoracja sal weselnych (pokrowce, 
obrusy w komplecie), tel. kom. 693-776-474.

 �Spawanie konstrukcji stalowych, tel. kom. 
722-106-521.

 �Ścinam drzewa każde, tel. kom. 
604-969-205.

 �Ścinam i tnę drzewo tanio, tel. kom. 
537-843-600.

 �Pomogę uzyskać wysokie 
odszkodowanie, tel. kom. 667-126-559.

 �Transport 1.5 t, winda, tel. kom. 
664-013-145.

 �Okna: naprawa, regulacja, tel. kom. 
609-135-411.

matrymonialne
 �Www.singlovicz.pl.

 �Poznam fajną kobietę, tel. kom. 
695-975-023.

 �Sześćdziesięciolatek z powiatu 
łowickiego pozna miłą wolną Panią  
w stosownym wieku w celu 
matrymonialnym, chętną do zamieszkania 
na wsi, tel. (24) 277-94-52.

 �Kawaler lat 44, pozna pannę, cel: 
stały związek, kontakt sms, tel. kom. 
694-072-375.

nauka
 �Matematyka, tel. kom. 791-802-482.

 �Hiszpański, francuski, tel. kom. 
509-852-532.

 �Matematyka, tel. kom. 792-245-010.

 �Język niemiecki, skutecznie, tel. kom. 
663-505-433.

 �Nauka Języka Angielskiego Jacek 
Romanowski, tel. kom. 607-440-582.

 �Matematyka, tel. kom. 607-440-582.

 �Język angielski, tel. kom. 663-684-178.

 �Język niemiecki, tel. kom. 668-963-922.

 �Chemia, matematyka, tel. kom. 
607-394-796.

 �Angielski, tel. kom. 515-459-141.

 �Język angielski, nauczyciel, egzaminator 
maturalny, tel. kom. 662-611-189.

 �Chemia- kurs maturalny, tel. kom. 
605-729-686.

 �Korepetycje chemia, tel. kom. 
792-108-802.

 �Niemiecki korepetycje, tłumaczenia, tel. 
kom. 693-833-062.

 �Angielski korepetycje, wszystkie poziomy, 
tłumaczenia, tel. kom. 693-833-062.

 �Język polski korepetycje, matura, tel. 
kom. 609-665-772.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Kupię owies, tel. kom. 604-634-249.

 �Skup zbóż paszowych: pszenica 
610+VAT, jęczmień 550+VAT, pszenżyto 
540+VAT, Leśniczówka, tel. kom. 
505-406-917.

 �Kupię zboże paszowe, transport, 
gotówka, tel. kom. 668-478-617.

 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. kom. 607-202-732.

 �Kupię zboże paszowe, transport, 
gotówka, tel. kom. 693-157-117.

 �Kupię duże ilości zbóż paszowych, 
odbiór własnym transportem, płatność 
gotówką, tel. kom. 798-169-557.

 �Kupię każde zboże, odbiór własnym 
transportem, tel. kom. 783-112-512.

 �Kupię owies, tel. kom. 608-691-072.

 �Kupię orzechy włoskie, tel. 608-613-658.

 �Kupię owies i siano, tel. 693-848-103.

hodowlane
 �Skup bydła rzeźnego, hodowlanego, 

cielęta, maciory , tel. kom. 502-460-724, 
500-258-237.

 �Skup bydła, koni, tel. kom. 604-267-833.

 �Kupie byczki i jałówki, tel. 515-121-410.

 �Skup macior, knurów, trzody 
chlewnej. Wysokie ceny, tel. kom. 
603-711-760.

maszyny
 �Kupię prasę kostkującą Sipma Z-224/1, 

Claas, Welger; prasę rolującą Claas Rollant 
44, 46, 62, 66, Arobale, New Holland, 
Welger 12 lub 15s; kombajn Anna, Bolko, 
tel. kom. 887-105-345.

 �Kupię dojarki Alfa Laval i maszyny 
rolnicze, tel. kom. 605-055-227.

 �Kupię prasę kostkującą: Sipma, Welger, 
Claas, Famarol; kombajn: Anna, Bolko, 
Karlik; kopaczkę; sadzarkę; ciągnik 
Władimirec T-25; prasę rolującą: Claas 
Rolland 44, 46, 62, 66, Arobale, Welger, tel. 
kom. 518-857-308.

 �Sprzedam rozrzutnik do obornika, 
3,5 t, 2.500 zł; siewnik 2.5 m, 2.500 zł; 
opryskiwacz 400 l, 1.700 zł, tel. kom. 
793-619-696.

 �Kupię dojarki Alfa Lower, tel. kom. 
791-766-668.

 �Kupię C-328, C-330, C-360, C-355, 
C-380, MTZ, T-25 Władimirec bez 
dokumentów, do remontu, tel. kom. 
502-939-200.

 �Glebogryzarka, tel. kom. 693-698-352.

 �Kupię każdego Bizona oraz inne 
maszyny także do remontu, tel. kom. 
602-522-478.

 �Kupię kombajn Anna rok 1990-1998, 
tel. (24) 260-77-82.

rolnicze - 
sprzedaż

płody rolne
 �Kukurydza sucha, tel. kom. 606-294-284.

 �Baloty z sianokiszonki, kiszonka  
z kukurydzy, tel. kom. 660-041-807.

 �Sprzedam cebulę dymkę, tel. kom. 
661-907-680.

 �Owies, tel. kom. 506-267-923.

 �Sprzedam zboże i ziemniaki odpadowe, 
tel. kom. 502-100-896.

REKLAMA
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 �Sprzedam zboże jare: pszenicę 
i pszenżyto, 700 zł / 1 t, tel. kom. 
793-619-696.

 �Pszenżyto, tel. kom. 607-172-809, po 
17.00.

 �Pszenica, pszenżyto, jęczmień, tel. kom. 
608-418-550.

 �Sprzedam siano, tel. kom. 662-962-513.

 �Sprzedam pszenicę, 10 t, tel.  
24/277-91-85, Kiernozia.

 �Buraczek, marchewka, pietruszka, tel. 
kom. 796-416-679.

 �Sprzedam łubin, tel. kom. 609-134-639.

 �Sprzedam jęczmień, 3 tony, tel. kom. 
602-649-360.

 �Sprzedam siano w belach i Orkan II, tel. 
kom. 783-015-150.

 �Bób nasiona 8 zł, tel. kom. 537-467-337.

 �Sprzedam słomę w kostkach, tel. kom. 
721-566-425.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. 691-235-046.

 �Sprzedam słomę owsianą ze stodoły, 
okrągłe bele, tel. kom. 508-132-773.

 �Sprzedam pszenice z pszenżytem, tel. 
kom. 606-901-931.

 �Sprzedam mieszankę jęczmienia  
z pszenicą, tel. kom. 606-901-931.

 �Owies, tel. kom. 695-178-017.

 �Pszenżyto, mieszanka, tel. 509-853-384.

 �Sprzedam żyto i ziemniaki paszowe, tel. 
kom. 512-335-957.

 �Sprzedam pszenicę ozimą, Karsznice 
Duże 32, tel. (46) 838-13-34.

 �Sprzedam pszenżyto, siano w kostkach, 
tel. kom. 667-841-613.

 �Sadzonki aronii sprzedam, tel. kom. 
605-090-155.

 �Sprzedam bób, tel. kom. 608-613-658.

 �Sprzedam jęczmień i pszenżyto, tel. kom. 
608-613-658.

 �Ziemniaki jadalne, tel. kom. 606-438-323.

 �Sprzedam żyto, tel. kom. 692-606-026.

 �Owies, mieszanka, tel. kom. 780-108-530.

 �Jęczmień jary, mieszanka z odnowy do 
siewu, tel. kom. 693-830-160.

 �Jęczmień, gmina Dmosin, tel. kom. 
604-871-975.

 �Sprzedam 50 ton pszenicy, tel. kom. 
605-278-719.

 �Mieszanka, pszenżyto, pszenica, siano 
kostka, tel. kom. 690-935-937.

 �Sprzedam jęczmień, pszenżyto w którym 
znajduje się żyto, tel. kom. 974-052-667.

 �Sprzedam zboże, tel. kom. 604-781-918.

 �Sprzedam słomę w kostkach, mieszankę, 
żyto z pszenżytem, tel. kom. 792-615-902.

 �Sprzedam pszenżyto i łubin słodki, tel. 
kom. 692-434-273.

 �Jęczmień, pszenżyto, tel. (46) 874-72-14.

 �Sprzedam jęczmień, tel. kom. 
516-838-385.

 �Słoma w kostkach; łubin Dalbor, tel. kom. 
722-152-794.

 �Sprzedam kiosk nr 2, na targowicy 
miejskiej, w rzędzie pawilonów z mięsem, 
tel. kom. 725-602-700, po 20:00.

 �Pszenica, 18 ton, tel. kom. 665-437-013.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. 572-532-969.

 �Kiszonka z kukurydzy, siano kostka, tel. 
kom. 880-877-582.

 �Owies z pszenicą, 3 tony, tel. kom. 
784-621-588.

 �Sprzedam pszenżyto, okolice Rybna, tel. 
kom. 723-490-245.

 �Sprzedam siano, duże bele i słomę, tel. 
kom. 669-137-703.

 �Sprzedam pszenicę i buraczek, tel. kom. 
699-913-337.

 �Sprzedam owies i jęczmień, tel. kom. 
696-765-523.

 �Bób, tel. kom. 504-285-188.

 �Sprzedam pszenżyto, tel. 605-679-209.

 �Żyto, tel. kom. 512-544-156.

hodowlane
 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 

kom. 518-103-986.

 �Jałówki wysokocielne, pod oceną, 
terminy wycieleń koniec XII-III, powiat 
sochaczewski, tel. kom. 660-053-706.

 �Jałówka wysokocielne, tel. kom. 
695-451-219.

 �Jałówka cielna, tel. kom. 663-361-769.

 �Sprzedam dużą krowę na rzeź, tel. kom. 
661-907-680.

 �Sprzedam prosiaki, tel. 693-093-631.

 �Sprzedam jałoszki i byczki, tel. kom. 
888-953-006.

 �Jałówka cielna, tel. kom. 791-766-668.

 �Sprzedam dwie jałówki, wycielenie- 
koniec stycznia, tel. kom. 607-902-650.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 608-504-314.

 �Sprzedam jałówkę pod zacielenie, tel. 
kom. 515-265-012.

 �Sprzedam jałówki wysokocielne, 2 szt, tel. 
kom. 726-110-315.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 20 
styczeń, tel. kom. 663-602-630.

 �Sprzedam jałówkę hodowlaną, 
wycielenie połowa stycznia, tel. kom. 
721-085-095.

 �Sprzedam krowę na ocieleniu, tel. kom. 
661-907-680.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 606-438-323.

 �Jałówka cielna, tel. kom. 606-188-034.

 �Jałówka na ocieleniu, tel. kom. 
698-023-262.

 �Sprzedam cielęta, od 100 kg do 400 kg, 
tel. kom. 694-073-773.

 �Sprzedam krowy na wycieleniu, 
likwidacja; basen 330 l, tel. kom. 
783-497-307.

 �Byczek, 75 kg, 1.000 zł, tel. kom. 
502-095-748.

 �Jałówka na wycieleniu, termin 8.02, tel. 
kom. 600-287-313.

 �Sprzedam jałówkę cielną, tel. kom. 
503-768-875.

 �Sprzedam krowę cielną, 
tel. (46) 838-28-84.

 �Sprzedam krowę 10 lat, cielną, termin 19 
stycznia, Nieborów, tel. kom. 601-186-319.

 �Krowa na wycieleniu, tel. 781-352-267.

 �Sprzedaż jaj wiejskich, tel. 507-203-961.

 �Sprzedam 10 prosiąt, tel. kom. 
728-927-358.

 �Jałówka mięsna, termin wycielenie 
15.01.2016, tel. kom. 509-232-201.

 �Dwie jałówki cielne, duże, cielenie 
styczeń, luty, Pacyna, tel. kom. 667-329-711.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 
kom. 663-976-169.

 �Jałówki hodowlane HF, na wycieleniu,  
4 szt., tel. kom. 696-130-651.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 
30.01.2016, tel. kom. 519-572-103.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, tel. 
kom. 511-683-591.

 �Prosiaki mięsne, tel. kom. 696-565-452.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną, tel. 
kom. 721-266-516, 691-877-571.

 �Jałówka na wycieleniu, tel. kom. 
691-063-103.

 �Jałówki hodowlane wysokocielne, 
wydajność około 10.000 oraz basen na 
mleko Delaval 1.900 litrów z odzyskiem 
ciepła, tel. kom. 693-025-952.

 �Krowy wysokocielne, 3 sztuki, likwidacja, 
tel. kom. 880-877-582.

 �Jałówka, ocielenie koniec stycznia, 
tel. (46) 838-46-09.

 �Sprzedam maciorę prośną, tel. kom. 
691-235-066.

 �Warchlaki mięsne, tel. kom. 663-063-208.

 �Knurek WBP, tel. kom. 663-063-208.

 �Sprzedam źrebicę pochodzenie 
obustronne 1,5 roczna, cena do 
uzgodnienia, tel. kom. 790-881-384.

 �Sprzedam jałówkę cielną, tel. kom. 
515-370-132.

 �Sprzedam prosięta, tel. (46) 837-15-69.

 �Sprzedam byczki do dalszego chowu, tel. 
kom. 695-922-623.

 �Sprzedam 2 jałówki wysokocielne, 
styczeń, marzec, tel. kom. 781-081-007.

 �Sprzedam owies, okolice Rybna, Tel.kom. 
660-476-143.

maszyny
 �Wał Cambella; przyczepa do przewozu 

koni; pompy do beczek asenizacyjnych, 
naprawa, tel. kom. 600-428-743.

 �Sprzedam agragat ścierniskowy 
Rolmako, 3 m, tel. kom. 662-585-814.

 �Rozrzutnik Fortschritt, tel. 607-168-196.

 �Prasa walcowa Greeland 120, tel. kom. 
660-172-279.

 �Talerzówka 4 m, hydraulicznie 
rozkładana, półzawieszana, stan bdb., tel. 
kom. 663-715-968.

 �Myjka Karcher gorącowodna HDS 895-S, 
tel. kom. 601-662-905.

 �Mieszalniki do paszy Zuptor 1,5 t; 
śrutowniki bijakowe Zuptor 15 kW; 
Dozamech 15 kW; kosz; żmijki do zboża, 
tel. kom. 601-662-905.

 �Waga inwentarska na kołach, 1 t, tel. 
kom. 601-662-905.

 �Pługi Kverneland, zagonowe, obrotowe, 
zabezpieczenia, tel. kom. 601-272-521.

 �Rozrzutnik jednoosiowy 3,5 t, fabryczny, 
nieużywany, tel. kom. 663-491-197.

 �Opryskiwacz ciągany Pilmet, 1.000 l, 
belka 15 m; siewnik z agregatem Famarol, 
szer. 3 m, tel. kom. 660-408-769.

 �Taśmociąg, skrzynki 1-ki, siewnik, tel. 
kom. 534-321-148.

 �Mieszalnik 2-tonowy, śrutownik, tel. kom. 
606-989-475.

 �Pług 3-skibowy obrotowy Rabewerk; 
3-skibowy, zagonowy, Overum; beczki 
asenizacyjne 3.000, 4.000, 5.000 l; ocynk, 
tel. kom. 600-428-743.

 �Pług 2, brony 3, kultywator 16, tel. kom. 
723-938-111.

 �Rozrzutnik 1-osiowy, tel. 692-606-026.

 �Sprzedam dwukółkę ciągnikową 
i przetrząsaczo-zgrabiarkę, 
tel. (46) 838-43-21.

 �Pług 2-skibowy, 3-skibowy, tel. kom. 
693-093-631.

 �Sadownicze: MF374, opryskiwacze, 
platformy, kosiarki i inne z importu, tel. kom. 
504-475-567.

 �Sprzedam rozrzutnik 2-osiowy; 
roztrząsarko-zgrabiarkę 7-gwiaździstą; 
roztrząsacz do siana, tel. kom. 791-766-668.

 �Sprzedam kombajn Bizon, 1987 rok, stan 
bdb, tel. kom. 501-007-298.

 �Sprzedam kombajn zbożowy Bizon 
Super Z-056, okolice Sochaczewa, tel. kom. 
502-616-392.

 �Sprzedam ładowarkę na tył ciągnika, 
niekompletna, tel. kom. 607-325-906.

 �Silnik 3P; pług 3-skibowy; C-360 3P; tur, 
tel. kom. 600-820-374.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. (46) 838-11-24.

 �Ursus 5714 z turem, 2003 rok,  
I właściciel; rozrzutnik obornika tandem, 6 t, 
tel. kom. 723-886-185.

 �Siewnik poznaniak, kosiarka rotacyjna, 
rozsiewacz nawozu, tel. kom. 509-853-384.

 �Brony ciężkie, tel. kom. 606-383-995.

 �Kombajn ziemniaczany „Anna”, tel. kom. 
606-383-995.

 �Sprzedam sadzarkę czeską i sortownik, 
tel. kom. 796-938-381.

 �Sprzedam talerzówkę 1,80 m, przyczepę 
samozbierającą do zielonki, tel. kom. 
694-073-773.

 �Części używane do C-328, C-330, C-360, 
C-380, C-355, MTZ, T-25 Władimirec, tel. 
kom. 880-353-819.

 �Obciążniki do C-360, C-330, C-912, 
przód-tył, komplety, tel. kom. 693-830-160.

 �Rozrzutnik obornika Fortschritt oraz 
wszystkie części nowe i używane, tel. kom. 
693-830-160.

 �Pług Overum 4-skibowy obrotowy, 2005 
rok, tel. kom. 693-830-160.

 �Rębak do gałęzi, tel. kom. 500-262-573.

 �Sprzedam Zetor z silnikiem Ursusa 
C-328, tel. kom. 691-620-778.

 �Prasa rolująca, 2009 rok, tel. kom. 
607-470-901.

 �Sprzedam pług obrotowy 4-skibowy, 
Unia Grudziąc; taśmę do zbioru warzyw 
kapustnyc, 10 m, tel. kom. 608-400-447.

 �Gruber Brodnica 5 łap; opryskiwacz 
Pilmet 600 l, tel. kom. 724-551-112.

 �Gruber Unia Kos, 7 łap, tel. kom. 
724-551-112.

 �Bizon ZO-56, 1989 rok, stan bdb., tel. 
kom. 500-204-628.

 �Prasa kostkująca Z-224, tel. kom. 
609-158-850.

 �Części do Bizona, silosy lejowe, tel. kom. 
602-522-478.

 �C-360, C-330, T-25, tel. kom. 508-989-737.

 �Tur C-330, C-360, kabiny, obciążniki, tel. 
kom. 690-899-100.

 �Sprzedam Tura do T-25, tel. kom. 
691-235-066.

 �Ciągnik Changfa, 80 KM, 2008 rok, tel. 
kom. 669-020-024.

inne
 �Wysłodka buraczana, tel. kom. 

513-072-182.

 �Schładzalnik FrigoMilk, 550 l, tel. kom. 
604-828-185.

 �Sprzedam obornik, tel. kom. 
608-691-072.

 �Skrzynki na owoce, palety, wagi, wózek 
do jabłek, tel. kom. 665-464-794.

 �Zbiornik na mleko 420 l, stan dobry, tel. 
kom. 600-287-313.

 �Basen na mleko, 550 l, Frigomilk; dojarkę 
z dwiema konwiami, kompletną lub na 
części, tel. kom. 693-552-235.

 �Bindry metalowe na dach, różne 
długości, tel. kom. 508-341-021.

 �Sprzedam opryskiwacz polowy, tel. kom. 
788-145-345.

 �Wóz konny i 2 homonta konne, tel. kom. 
786-817-663.

 �Młóto browarne, żużel, tel. kom. 
600-323-947.

rolnicze - usługi
 �Rozliczenia VAT rolników, tel. kom. 

508-191-628.

 �Transport niskopodwoziówką, tel. kom. 
503-115-145.

 �Naprawa ciągników, maszyn 
rolniczych, sprzętu budowlanego, 
samochodów ciężarowych, tel. kom. 
510-809-025.

 �Profesjonalny serwis ogumienia 
rolniczego. Wulkanizacja na gorąco. 
Laserowe ustawianie zbieżności: 
ciągniki i maszyny rolnicze. Dojazd do 
klienta. Krysicki, tel. kom. 606-122-924.

zwierzęta

sprzedaż
 �Króliki, tuszki, tel. kom. 669-020-018.

 �Hodowla owczarka niemieckiego, 
szczenięta, tel. kom. 660-854-640.

 �Oddam psa owczarka podhalańskiego, 
tel. kom. 661-907-680.

 �Owczarki niemieckie krótkowłose, tel. 
kom. 601-286-499.

 �Szczenięta owczarka niemieckiego, tel. 
kom. 530-661-030.

 �Maltańczyki, tel. kom. 507-125-161.

 �Sprzedam teriera, tel. kom. 667-432-077.

 �Klacz 18-miesięczna, tel. 506-267-101.

 �Ośmiotygodniowe owczarki niemiecki 
długowłosen, po rodzicach rodowodowych, 
tel. kom. 603-653-002.

 �Amstaffy 2-miesięczne, tel. 887-211-270.

 �Sprzedam tanio Yorki i Westy, tel. kom. 
669-620-095.

 �Owczarki niemieckie, krótkowłose, tel. 
kom. 795-476-542.

 �Sprzedam konia, 1,5 roku, tel. kom. 
787-489-391.

 �Sprzedam 2 suki i 2 szczeniaki owczarka 
niemieckiego, tel. kom. 886-559-176.

 �Oddam małe kotki, tel. 505-866-202.

 �Owczarki niemieckie, tel. 693-138-330.
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Łyżwiarstwo szybkie | Mistrzostwa Polski w Tomaszowie Mazowieckim

Odrodzenie Mistrza Bródki
W dniach 28-30 grudnia w Tomaszowie Mazowieckim odbyły się Mistrzostwa Polski na dystansach  
oraz w wieloboju. Wśród uczestników nie mogło zabraknąć zawodników UKSu Błyskawica Domaniewice 
z mistrzem olimpijskim Zbigniewem Bródką na czele. Zabrakło za to najlepszego polskiego sprintera Artura 
Wasia oraz bardzo dobrze radzącego sobie w tym sezonie, kontuzjowanego Konrada Niedźwiedzkiego.

W ostatnich latach zwycięzca-
mi Wielobojowych Mistrzostw 
Polski byli najczęściej Luiza 
Złotkowska i Jan Szymański.  
W tym roku wśród kobiet o tytuł 
ten walczyły Luiza Złotkowska  
z Natalią Czerwonką. Wśród 
mężczyzn wydawać by się mo-
gło, że pod nieobecność Konra-
da Niedźwiedzkiego i przy słabej 
dyspozycji na początku sezonu 
Zbigniewa Bródki, Janek Szy-
mański zdobędzie ten tytuł bez 
większego wysiłku, wygrywając 
przy tym większość biegów.

Pierwszego dnia rozegrano bie-
gi na dystansach 500 i 1500 me-
trów kobiet oraz 500 i 3000 me-
trów mężczyzn. Dystans 500 m 
 wśród kobiet najszybciej poko-
nała Kaja Ziomek przed Natalią 
Czerwonką i Luizą Złotkowską. 
W biegu na 1500 metrów zwy-
ciężyła Natalia Czerwonka przed 
Luizą Złotkowską i Katarzyną 
Woźniak.

Mężczyźni, podobnie jak ko-
biety, rozpoczęli zmagania od 
rywalizacji na dystansie 500 me-
trów. W biegu tym wystąpiło  
4 zawodników reprezentujących 
klub UKS Błyskawica Domanie-
wice. Zgodnie z oczekiwaniami 
najlepiej zaprezentował się Bród-
ka, choć przegrana z Szymań-
skim i Puszkarskim nie napawała 
zbytnim optymizmem.

Wyniki biegu na 500 metrów 
mężczyzn:

1. Artur Nogal (Legia Warszawa) 36,56

2. Piotr Michalski (SKŁ Górnik Sanok) 36,95

3. Jan Szymański (AZS AWF Poznań) 37,63

5. Zbigniew Bródka (UKS Błyskawica)  37,91

16. Sebastian Janicki (UKS Błyskawica) 39,38

19. Wojciech Sut (UKS Błyskawica) 40,07

28. Artur Janicki (UKS Błyskawica) 41,11

Przed biegiem na 3000 metrów 
można by w ciemno zakładać, że 
jego zwycięzcą zostanie Jan Szy-
mański przed Zbigniewem Bród-
ką. Podczas ostatniej konfrontacji 
tych zawodników podczas Pucha-
ru Świata w Hereenveen, zaled-
wie 15 dni temu, Szymański wy-
grał z Bródką na dystansie 1500 
metrów aż o ponad 3,5 sekundy. 
Wiadomo też, że zawodnik z Po-
znania specjalizuje się w biegach 
na 1500 metrów i dłuższych, na-
tomiast mieszkańcowi Domanie-
wic najbardziej leżą dystanse 1000 
i 1500 metrów. Zbigniew Bródka 
rozpoczął swój bieg dość spokoj-
nie. Przez początkowe okrążenia 
jechał na równi ze swoim prze-
ciwnikiem w parze, Marcinem 
Bachankiem. W miarę zbliżania 
się do mety przewaga Bródki nad 
rywalem w parze systematycznie 
wzrastała. Ku zaskoczeniu wie-
lu osób zgromadzonych na trybu-
nach toru w Tomaszowie, Bród-
ka wygrywał nawet minimalnie 
z jadącym w ostatniej parze w tym 
samym kwartecie Szymańskim. 
Strażak z PSP w Łowiczu do koń-
ca biegu utrzymał swoje tempo 
i nie tylko wygrał swój bieg, ale 
także ustanowił nowy rekord toru.

Dobrze w tym biegu zapre-
zentował się Wojciech Sut, który 
w klasyfikacji generalnej zajął 6 
miejsce a wśród młodzieżowców 
stanął na najniższym stopniu po-
dium.

Bieg na 3000 metrów męż-
czyzn:

1. Zbigniew Bródka (UKS Błyskawica) 4:00,67

2. Jan Szymański (Poznań)  4:01,28

3. Adrian Wielgat (Elbląg)  4:04,77

6. Wojciech Sut (UKS Błyskawica) 4:12,41

13. Sebastian Janicki (UKS Błyskawica) 4:27,42

Z wygranej w tym biegu nie-
co zaskoczony był sam Zbigniew 
Bródka: "Wiedziałem, że przed 
tym sezonem wykonałem wiele 
pracy treningowej i forma kiedyś 
przyjść musi. Nie spodziewałem 
się, że nastąpi to tak szybko".

Drugiego dnia zawodów roze-
grano ponownie biegi na dystansie 
500 metrów. Tym razem Zbigniew 
Bródka był 3, przegrywając jedy-
nie ze sprinterami: Piotrem Mi-
chalskim i Arturem Nogalem. Po 
uwzględnieniu wyników dwóch 
biegów (jedynie na dystansie 500 

metrów rozgrywa się dwa biegi) 
kolejność na podium była następu-
jąca: 1. Artur Nogal; 2. Piotr Mi-
chalski; 3. Zbigniew Bródka.

Wśród kobiet Kaja Ziomek po 
raz drugi wygrała sprint, przed 
Natalią Czerwonką i Aleksandrą 
Kapruziak. Ta sama kolejność 
była po zliczeniu wyników dwóch 
biegów. W biegu na 1000 m zwy-
ciężyła Natalia Czerwonka przed 
Luizą Złotkowską i Katarzyną 
Woźniak.

Najciekawszym wydarzeniem 
wtorku był niewątpliwie bieg na 
„polskim dystansie” czyli 1500 m 
i rywalizacja w jednej parze Jana 
Szymańskiego ze Zbigniewem 
Bródką. Początek biegu należał 
do Janka ale od połowy dystan-
su Zbyszek wyszedł minimalnie 
na prowadzenie, którego nie od-
dał już do samej mety. Przewaga 
Bródki była na tyle duża, że po-
zwolił sobie na uniesienie rąk w 
geście tryumfu tuż przed minię-
ciem linii mety. Kolejny rekord 
toru został pobity. Każdego dnia 
Zbigniewowi Bródce na torze w 
Tomaszowie Maz. kibicował ktoś 

z najbliższychi: rodzice, żona, cór-
ki, siostra. Podczas ceremonii de-
koracji na podium Domaniewi-
czanin stanął dumnie wraz z córką 
Gabrysią.

Bieg na 1500 metrów mężczyzn
1. Zbigniew Bródka (UKS Błyskawica) 1:51.24

2. Jan Szymański (AZS AWF Poznań) 1:51.53

3.  Piotr Puszkarski (GKS Stoczniowiec)  1:54.03

11. Wojciech Sut (UKS Błyskawica)  2:00.00

13. Artur Janicki (UKS Błyskawica)  2:01.79

Ostatnią konkurencją drugiego 
dnia zawodów były biegi drużyno-
we, w których panczeniści UKSu 
Błyskawica Domaniewice bronili 
brązowego medalu wywalczone-
go przed rokiem na torze Stegny 
w Warszawie. Podopieczni tre-
nera Mieczysława Szymajdy nie 
zawiedli oczekiwań i po bardzo 
dobrym biegu ponownie zajęli 3 
miejsce. Drużyna z Domaniewic 
wystąpiła w składzie: Artur i Se-
bastian Janiccy oraz Wojciech Sut.

Bieg drużynowy mężczyzn:
1. Team GKS Stoczniowiec Gdańsk 4:11.25

2. Team KS Orzeł Elbląg 4:14.41

3. Team UKS Błyskawica Domaniewice 4:18.16

Wśród kobiet najlepszą okazała 
się drużyna AZSu AWFu Katowi-
ce przez dwoma drużynami z To-
maszowa Mazowieckiego: UKS 
Dziewiątka i KS Pilica.

Ostatniego dnia zawodów ro-
zegrane zostały biegi na 3000 
kobiet i 1000 oraz 5000 m męż-
czyzn. Zwyciężczynią pierwszego 
biegu została Luiza Złotkowska 
przed Natalią Czerwonką i Ur-
szulą Włodarczyk. W klasyfika-
cji wielobojowej złoto przypadło 
Natalii Czerwonce, srebro Luizie 
Złotkowskiej a brąz Katarzynie 
Woźniak.

W biegu na 1000 metrów zno-
wu swoją dobrą dyspozycję po-
twierdził Zbigniew Bródka. Pan-
czenista z Domaniewic nie tylko 
wygrał zdecydowanie ale ustano-
wił także kolejny rekord toru. Był 
to 3 złoty medal w tych zawodach 
zdobyty przez naszego strażaka

Bieg na 1000 metrów mężczyzn
1. Zbigniew Bródka (UKS Błyskawica) 1:13.16

2. Piotr Michalski (SKŁ Górniki Sanok) 1:13.68

3. Artur Nogal (Fundacja ŁiSW  Legia W-wa) 1:15.46

13. Sebastian Janicki (UKS Błyskawica) 1:21.26

Na zakończenie mistrzostw 
Tomaszowie Mazowieckim ro-
zegrano najdłuższy bieg – 5000 
metrów mężczyzn. Tym razem, 
zgodnie z oczekiwaniami, zdecy-
dowanie wygrał go Jan Szymań-
ski. Do ostatnich metrów trwała 
za to walka jadących w jednej pa-
rze Bródki i Wielgata.

Bieg na 5000 metrów mężczyzn
1. Jan Szymański (AZS AWF Poznań) 6:55.26

2. Zbigniew Bródka (UKS Błyskawica) 7:06.56

3. Adrian Wielgat ( KS Orzeł Elbląg) 7:06.68

7. Wojciech Sut (UKS Błyskawica)  7:35.45

Zwycięstwem w ostatnim bie-
gu Jan Szymański zapewnił so-
bie wygraną w klasyfikacji wie-
lobojowej. Zbigniew Bródka był 
drugi a Piotr Puszkarski trzeci. 
Największymi wygranymi XXX 

Mistrzostw Polski na dystansach 
byli niewątpliwie: Natalia Czer-
wonka i Zbigniew Bródka, którzy 
zdobyli po 3 złote medale. Dla 
Czerwonki ważniejszy od medali 
był fakt, że powróciła do zdrowia 
po bardzo groźnej kontuzji. Dla 
Bródki, że wróciła forma i bar-
dzo dobra dyspozycja startowa. 
Były to najlepsze Mistrzostwa 
Polski w wykonaniu panczenisty 
z Domaniewic. Nawet w sezo-
nie kiedy zdobywał mistrzostwo 
olimpijskie wracał z Mistrzostw 
Polski „tylko” z pięcioma srebr-
nymi medalami. Tym razem 
oprócz wspomnianych 3 złotych 
medali, zdobył jeszcze 2 srebra i 
brąz. Na pewno wzmocni to psy-
chicznie Bródkę przed kolejnymi 
startami. Pokonanie czołowego 
zawodnika Pucharu Świata jakim 
jest Jan Szymański na 1500 me-
trów a tym bardziej na 3000 me-
trów, czy też Piotra Michalskie-
go, który występuje regularnie w 
Pucharze Świata w grupie A na 
1000 metrów oznacza, że nie był 
to przypadek, że forma u Bródki 
jest, trochę później niż zazwyczaj 
ale jest. Świadczą też o tym 3 re-
kordy toru poprawione przez na-
szego najbardziej utytułowanego 
łyżwiarza szybkiego.  W dniach 
9-10 stycznie Bródka będzie miał 
okazję swoją dyspozycję skon-
frontować z najlepszymi łyżwia-
rzami starego kontynentu na Mi-
strzostwa Europy rozgrywanych 
w Mińsku.

Z występu swoich podopiecz-
nych zadowolony był także tre-
ner UKSu Błyskawica Mieczy-
sław Szymajda. Mimo, że cała 
trójka, poza Bródką miała jakieś 
lekkie problemy zdrowotne to 
udało się uzyskać zawodnikom 
z Domaniewic podobne wyniki 
jak rok temu. Najbardziej cieszy 
3 miejsce w biegu drużynowym.  
W pełnej dyspozycji zdrowotnej 
na pewno zawodnicy osiągnęli by 
nieco lepsze wyniki i nie zacho-
dziła by potrzeba wycofywania 
ich z niektórych biegów.  rtDrużyna UKS Błyskawica Domaniewice na podium (z prawej).
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Bieg drużynowy UKS Błyskawica Domaniewice: bracia Janiccy i Wojtek Sut.

Podium wieloboju: Bródka, Szymański, Puszkarski.
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Lekka atletyka | XXXI Bieg Sylwestrowy Łódź 

Mało Łowiczan w Biegu Sylwestrowym 
Już po raz 31 w Sylwestra w 

Lesie Łagiewnickim w Łodzi od-
był się Bieg Sylwestrowy. W tym 
roku do mety trasy liczącej 10 ki-
lometrów  dotarła rekordowa licz-
ba 880  zawodników.

W tegorocznym  Biegu Syl-
westrowym  triumfował Tomasz 
Osmulski z RKS Łódź (wynik – 
31:57 min.), który pokonał swo-
jego Klubowego kolegę Patry-
ka Stypułkowskiego (32:09) oraz 
Szymona Kotylę z AZS UMED 
Łódź (32:14). Wśród Pań rów-
nież triumfowała łodzianka – Mo-
nika Kaczmarek z Szakale Bałut 
(35:35), na drugim miejscu linię 
mety minęła Sylwia Ślężak z Bu-
dowlanych Częstochowa (37:06), 

a trzecia była Zuzanna Mokros z 
RKS Łódź (37:27). 

W zawodach tradycyjnie po-
jawiło się kilka osób z Ziemi Ło-
wickiej, jednak tym razem była 
to mała reprezentacja. Zabrakło 
naszych czołowych zawodników, 
która walczy o wysokie miejsca. 
Pojawili się natomiast miłośnicy 
rekreacyjnego biegania. W tym 
gronie najlepiej zaprezentował się  
Henryk Aniszewski z Parmy, któ-
ry zajął 349. miejsce w klasyfika-
cji generalnej, a 26. lokatę w kate-
gorii M-50 z wynikiem 49:31 min. 
Na  608. miejscu zakończył bieg  
Marek  Pawlak (R-team Łowicz, 
M40 -110. miejsce) z czasem 
56:10 mi. Swoje wyniki poprawił 

ostatnio Grzegorz Budzałek (My-
słaków, ZK Łowicz), który był 
611.  (50 M – 50. miejsce) z wy-
nikiem 56:16 min. Na starcie w 
Łodzi pojawił się również Kamil 
Gawęcki, który zakończył rywali-
zację na 756. miejscu z rezultatem 
01:01:18.

Ziemię Łowicką reprezentowa-
ły również dwie odporne na mróz 
panie. Bardzo dobrze pobiegła  
Elżbieta Foks (Błyskawica Do-
maniewice), która uzyskała czas 
54:34 min. i zajęła 65. miejsce w 
gronie kobiet i 557. lokatę w klasy-
fikacji generalnej. Na 775. miejscu 
zakończyła zawody Kinga Ziół-
kowska (Łowicz – 143. lokata w 
gronie pań) z czasem 1:02,02. zł

Lekka atletyka | City Trail Łódź

Kunikowski wysoko w mroźnym biegu
3 stycznia odbył się trzeci bieg 

z cyklu City Trail Łódź, w parku 3 
Maja na 5 km trasie.  Mimo trud-
nych warunków (duży mróz), na 
starcie pojawiło się 288 miłośni-
ków biegania. Zwycięzcami zo-
stali – po raz trzeci w tym sezonie 
– Tomasz Osmulski (16:12 min.)  
i Monika Kaczmarek (17:49 min.). 
Drugi na mecie Grzegorz Petru-
siewicz uzyskał czas 16:18 min. 
Jako trzeci na metę wbiegł  Szy-
mon Kotyla – 16:23 min. W ry-
walizacji kobiet II miejsce zajęła 
Sylwia Ślęzak (19:04), a III – Mał-
gorzata Michalak-Mattar (19:48).

W mroźnym biegu wystartował 
reprezentant Ziemi Łowickiej To-
masz Kunikowski, który dotarł do 

mety z wynikiem 17:19 min., który 
dał mu 9. miejsce. 

– Moim celem było złamanie  
17 minut po miesięcznym trenin-
gu. Z biegu nie jestem do końca 
zadowolony, chociaż to dopiero 
początek przygotowań do wiosny. 
Względem poprzedniego biegu 
poprawiłem lokatę o jedno miej-
sce, ale już czas był o 7 sekund gor-
szy. Przede mną jeszcze dwa biegi 
cyklu City Trail, aby być w ogóle 
klasyfikowanym. Planuję też wy-
startować w najbliższym Pucha-
rze Maratonu, a jednym z waż-
niejszych startów w najbliższym 
czasie będzie Półmaraton Wią-
zowski 28 lutego – powiedział po 
starcie Tomek Kunikowski   zł

Tomek Kunikowski na trasie 
mroźnego biegu w Łodzi 
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Gwiazdy na Gwiazdkę | Z Krystianem Cipińskim – koordynatorem turnieju – rozmawiał Mateusz Lis

Po cichu liczymy na pobicie rekordu
W sobotę odbędzie się 12. edycja turnieju charytatywnego Gwiazdy na Gwiazdkę. 
Łowiczanie znów będą mieli okazję, aby wesprzeć najbardziej potrzebujących,  
a przy okazji obejrzeć ciekawe widowisko piłkarskie. O tym jak wyglądają 
przygotowania do turnieju oraz z jakimi problemami muszą się zmierzyć organizatorzy 
porozmawialiśmy z Koordynatorem Turnieju – Krystianem Cipińskim.

 Mateusz Lis: W sobo-
tę dwunasta edycja „Gwiazd 
na Gwiazdkę”. Jednak turniej 
w 2012 roku znacząco zmienił 
swoją formułę. Co się wtedy wy-
darzyło? Czy uczestniczyliście 
we wcześniejszych edycjach?

Krystian Cipiński: W 2012 
roku wspólnie z Kubą Papugą 
zebrało nam się na wspomnie-
nia meczów charytatywnych pn. 
„Gwiazdy na Gwiazdkę”, na któ-
re z wielkim zapałem przychodzi-
liśmy będąc jeszcze dziećmi. Była 
to wspaniała okazja do spotkania 
swoich idoli z boiska. Wówczas, 
mając już pewne doświadczenie w 
organizacji różnych imprez, głów-
nie kulturalnych, podjęliśmy decy-
zję o reaktywacji tego wydarzenia. 
Akceptacji pomysłu szukaliśmy  
u obecnego zastępcy burmistrza 
Łowicza Bogusława Bończaka, 
który to wspólnie ze znajomymi, 
m.in. Krzysztofem Olko, organi-
zował wspomniany mecz. Wte-
dy machina ruszyła. Działając 
jeszcze trochę po omacku udało 
nam się dopiąć swego. Na szczę-
ście nie byliśmy sami – mieliśmy 
wsparcie w reprezentancie kra-
ju Maćku Rybusie, jak również 
w Robercie Wilku, Maćku Wy-
szogrodzkim i Dawidzie Sucie, 
którzy wspomogli nas głównie  
w kompletowaniu składów dru-
żyn. Wówczas okazało się, że są 
możliwości, by do Łowicza za-
prosić więcej zawodników, niż 
to zazwyczaj bywało i impreza 
szybko przybrała formułę tur-
nieju. Bardzo cenna była dla nas 
również pomoc Pawła Dolińskie-
go i jego organizacyjny „dryg”. 
Finalnie skompletowaliśmy nie 
dwie, a cztery drużyny, które ro-
zegrały łącznie sześć spotkań 
„każdy z każdym”. Do dziś prak-
tykujemy taki układ. To się po 
prostu bardzo dobrze przyjęło.

 Łowicz to małe miasto. Do 
tego nie ma w nim wielkich tra-
dycji sportowych. Skąd pomysł, 
że organizacja takiego turnieju 
charytatywnego właśnie w Ło-
wiczu „wypali”?

– W przeszłości udawało się 
zapraszać do gry w łowickim me-
czu charytatywnym wielu zna-
nych zawodników – działo się tak 

głównie za sprawą bardzo sza-
nowanego w świecie piłkarskim 
Roberta Wilka. Jakieś podwaliny 
już były, pomyśleliśmy więc so-
bie „wcześniej się udawało, więc 
czemu nam miałoby się nie udać 
teraz?”. Od 2012 roku takim „na-
szym Robertem Wilkiem” jest 
Maciej Rybus, z którym znamy 
się z czasów trampkarskich. To 
on jest twarzą turnieju. Dzięki 
jego osobie udało się utorować 
wiele cennych dla nas szlaków. 
Dziś nasz łowicki turniej jest już 
imprezą rozpoznawalną w Polsce 
i zdecydowanie łatwiej zapraszać 
nam zawodników, czy pozyski-
wać sponsorów, partnerów or-
ganizacyjnych oraz medialnych. 
Cieszy mnie ogromnie fakt, że 
kontynuujemy tą ideę wspól-
nie z jej inicjatorami sprzed lat – 
Krzysztofem Olko i Bogusławem 
Bończakiem. 

 Co jest najtrudniejsze przy 
organizacji takiego turnieju? 
Wydaje się, że pozyskiwanie 
przedmiotów na aukcję oraz 
zachęcanie zawodników do 
wzięcia udziału w takim przed-
sięwzięciu, czy to prawda? Jak 
sobie z tym radzicie i jakie inne 
problemy w trakcie organizacji 
turnieju napotykacie?

– Turnieju nie byłoby bez za-
wodników. Już na dwa miesiące 
przed imprezą czynimy pierw-
sze kroki w budowaniu składów 
drużyn. Musimy działać szyb-
ko, bo podobnych imprez jest w 
Polsce kilka i czasem po prostu 
działa zasada „kto pierwszy ten 
lepszy”. Na szczęście mamy ob-
szerną bazę kontaktów, która sta-
le rośnie i jest do kogo dzwonić. 
Z pewnością impreza dorobiła się 
już swojej pozycji i jest kojarzo-
na nawet wśród zawodników, z 
którymi kontaktujemy się po raz 
pierwszy. Zawsze staramy się po-
kazać z jak najlepszej strony, by 
piłkarze chcieli do Łowicza wró-
cić w przyszłości. Niestety, choć-
byśmy nie wiem jak się stara-
li, czasem udział zawodników w 
turnieju, mimo nawet ich szczerej 
chęci przyjazdu, wykluczają ich 
obowiązki zawodowe, czy spra-
wy osobiste. Pozyskanie przed-
miotów na licytacje to dosyć 

skomplikowana i żmudna spra-
wa. Tutaj prócz dziesiątek tele-
fonów należy wysłać drugie tyle 
listów do zawodników i klubów 
zarówno w Polsce, jak i zagra-
nicą. Na tym polu sporo sukce-
sów ma Krzysiek Olko, którego 
listy są chyba najskuteczniejsze. 
Najgorszy jest czas oczekiwa-
nia na przesyłkę – przyjdzie? Nie 
przyjdzie…? Czasem swoimi ko-
szulkowymi zasobami ratują nas 
znajomi lub zupełnie nieznane 
nam osoby, które chciałyby w ten 
sposób wesprzeć imprezę. Wie-
le w tym temacie wyjaśnia się 
również w samym dniu turnie-
ju, ponieważ koszulki na licyta-
cje przywożą ze sobą także sami 
zawodnicy. Sporym wyzwaniem 
jest dla nas zapewnienie pokry-
cia kosztów organizacyjnych, bez 
których impreza by nie zaistnia-
ła. Konieczne w tym wypadku 
jest pozyskanie sponsorów. Na 
szczęście, dzięki zaangażowaniu 
i chęci współpracy wielu firm z 
naszego regionu udaje się zapew-
nić środki na pokrycie takich wy-
datków jak np. noclegi, catering, 
czy stroje dla zawodników. Wie-
le podmiotów wspiera nas rów-
nież w formie rzeczowej fundu-
jąc m.in. nagrody na konkursy. 
Cieszy nas fakt, że z roku na rok 
lista podmiotów z nami współpra-
cujących jest coraz dłuższa.

 Organizacja „GnG” to 
praca przez cały rok czy raczej 
przez większość miesięcy jeste-
ście „uśpieni”, a uaktywniacie 
się dopiero zimą?

– Jeszcze w okresie wiosenno-
-letnim, korzystając z pojawiają-
cych się możliwości, staramy się 
pozyskiwać przedmioty na licyta-
cje, szukamy nowych kontaktów 
do zawodników lub drużyn zor-
ganizowanych. Można uznać, że 
nasza aktywność organizacyjna 
nasila się na jakieś dwa miesiące 
przed imprezą. Wtedy zakasuje-
my mocno rękawy i przystępuje-
my do działania, bo pracy jest na-
prawdę sporo. Zorganizowałem 
już wiele przedsięwzięć, ale to w 
moim odczuciu jest najtrudniej-
sze ze względu na wiele niepew-
nych i niezależnych od organiza-
torów czynników. Wiele może 

się zmienić nawet na (tfu, tfu!) 
godzinę przed turniejem. Może 
się zdarzyć np. tak, że kilku za-
wodników finalnie z różnych po-
wodów nie przyjedzie – nie jeste-
śmy związani formalną umową, 
a jedynie gentelmeńsko umówie-
ni. Na szczęście jesteśmy przygo-
towani na taką okoliczność, ale 
gdzieś ta niepewność pozostaje 
do ostatniej chwili.

 Czy organizując turniej 
charytatywny spotykacie się 
tylko z ludzką życzliwością? 
Wszyscy chcą Wam pomóc w 
jego organizacji czy jest także 
liczne grono osób rzucających 
Wam kłody pod nogi?

– Łowiczanie, to wspaniali lu-
dzie. Udowodnili już to nie raz, 
nie tylko przy okazji naszych tur-
niejów. Potrafimy się jednoczyć, 
potrafimy pomagać. Wystarczy 
spojrzeć na to, jak rozhulała się 
akcja #zapalsiedodzialania, do 
której się przyłączamy. Wierzy-
my, że 9 stycznia dzięki życzli-
wości przybyłych widzów dorzu-
cimy solidną cegiełkę do leczenia 
Kasi Cieślak. Trzymamy za nią 
mocno kciuki! Czy ktoś nam rzu-
ca kłody pod nogi? Wręcz prze-
ciwnie! Ludzie raczej uchylają 
nam furtki. 

 Przez ostatnie trzy lata, za 
każdym razem udawało się po-
bijać rekordy zebranej kwo-
ty, zawsze więcej ludzi chcia-

ło wejść na obiekt niż był on w 
stanie pomieścić. Spodziewali-
ście się takiego sukcesu?

– Ciężko było się tego spodzie-
wać. Cieszymy się, że zbierane 
kwoty są wysokie. Za każdym ra-
zem po cichu liczymy na pobicie 
rekordu, ale nie ma co się podpa-
lać – lepiej się miło zaskoczyć, niż 
nieprzyjemnie zawieść. Żałuje-
my, że hala OSiR nie jest większa, 
bo osób, które chcą uczestniczyć 
w tym wydarzeniu jest znacznie 
więcej niż moglibyśmy pomie-
ścić. Codziennie pada wiele py-
tań o dostępność biletów. Dzwo-
nią do nas osoby, które chciałby 
przyjechać z Warszawy, czy Ło-
dzi. Dla tych, którym nie uda się z 
różnych względów do nas dotrzeć 
będziemy transmitować na żywo 
przebieg turnieju na stronie www.
gwiazdynagwiazdke.pl. Link do 
transmisji będzie dostępny rów-
nież na naszym fanpage facebook.
com/gwiazdynagwiazdke.

 „GnG” ostatnio odbywały 
się zawsze przed świętami Bo-
żego Narodzenia. Tym razem 
turniej będzie miał miejsce po 
Sylwestrze, możesz zdradzić z 
czego wynikało takie przesu-
nięcie?

– Przesunięcie turnieju na po-
czątek stycznia wynika z długie-
go czasu trwania grudniowych 
rozgrywek polskiej ekstraklasy. 
Początkowo celowaliśmy w ter-
min 19 grudnia, ale szybko oka-

zało się, że w tym czasie nie bę-
dzie właściwie kogo zapraszać z 
aktywnych zawodowo piłkarzy. 
Również dziennikarze Canal+ 
ten termin mieliby zajęty, a przy-
pomnę, że na tą edycję szykują 
mocną ekipę. Mam nadzieję, że 
w przyszłości powrócimy do ter-
minu grudniowego, by nazwa 
„Gwiazdy na Gwiazdkę” miała 
swój przedświąteczny wydźwięk.

 Jak to jest z ustaleniem celu 
na jaki zbieracie pieniądze? 
Kto o tym decyduje, czy zgła-
szają się do Was ludzie i proszą 
o pomoc, czy to raczej Wy ofe-
rujecie chęć pomocy?

– Tu nie ma reguły. Zazwyczaj 
pomagamy osobom, którym po-
moc potrzebna jest najbardziej i 
których historia jest nam dobrze 
znana. To są ciężkie decyzje, bo 
chciałoby się pomóc każdemu, 
ale niestety jest to niemożliwe. 
Cieszyłbym się ogromnie, gdy-
by podobnych imprez w naszym 
mieście przybywało. Dlatego za-
chęcam gorąco łowiczan do po-
dejmowania wszelkiego rodzaju 
inicjatyw charytatywnych. Słu-
żymy w każdej chwili swoim 
doświadczeniem. Tymczasem w 
imieniu swoim i wszystkich or-
ganizatorów zapraszam 9 stycz-
nia do hali OSiR przy ul. Jana 
Pawła II 3 w Łowiczu na kolej-
ną, dwunastą już edycję imprezy 
„Gwiazdy na Gwiazdkę”! Będzie 
się działo! 

W ostatnich latach za każdym razem udawało się zbierać coraz większe sumy. Czy podobnie będzie tym 
razem? Krystian Cipiński w centrum zdjęcia z czekiem.
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Piłka halowa| 7. kolejka KIA Open I ligi

Fantazja zagra z Mistrzami Łowicza
Tym razem obyło się  
bez większych 
niespodzianek  
w 7. kolejce KIA Open 
I ligi. Faworyci tym 
razem nie zawiedli  
i zgodnie wygrywali 
swoje mecze. 
Czołówka liga pozostała 
praktycznie bez zmian.

W pierwszym meczu niedziel-
nej serii gier do przerwy akurat 
pachniało sensacją. Ostatni w ta-
beli SMS Dąbkowice, który do 
tej pory nie zgromadził na swoim 
koncie ani jednego punktu prowa-
dził po golach Kamila Szymajdy 
i Krystiana Siatkowskiego z wal-
czącym o najwyższe lokaty Reni-
xem Łowicz 2:1. W drugiej części 
meczu zespół Bartłomieja Tka-
cza zagrał o niebo lepiej i zdołał 
przechylić szalę zwycięstwa na 
swoją korzyść. Gole dla Renixu 
zdobyli Michał Świdrowski, To-
masz Gajda, Mateusz Bartosie-
wicz, Bartosz Placek (na co dzień 
występujący w III-ligowym ŁKS-
-ie Łódź) oraz Przemysław Wilk, 
który skierował piłkę do własnej 
bramki. Renix jest mocnym kan-
dydatem do miejsca na „pudle”.

Objawienie tego sezonu bo tak 
trzeba nazwać Bo Dach Grudze 
i tym razem zainkasował kom-
plet punktów. Bo Dach rozpoczął 
mecz z walczącym o utrzyma-
nie Zatorzem Łowicz od straco-
nego gola. W 6. minucie Zatorze 
na prowadzenie wyprowadził Pa-
tryk Sekuła. W końcówce pierw-
szej części gry Bo Dach wy-
szedł na prowadzenie. Najpierw 
gola strzelił Patryk Wiśniewski, 
a chwilę później niezawodny Ka-
rol Kruk. Gdy w w 18. minucie 
samobójczego gola strzelił Mi-
chał Redzisz i było 2:2 zapowia-
dały się duże emocje. Ostatecznie 
mądrzej w końcówce meczu za-
grali gracze z Grudz. W 19. mi-
nucie gry gola na 3:2 strzelił Ka-
rol Kruk, a chwilę później na 4:2 
wynik meczu podwyższył Oskar 
Lis. Ostateczny cios w ostatnich 

sekundach zadał najlepszy na 
boisku Kruk, który wykorzystał 
fakt, że Zatorze wycofało bram-
karza i strzałem zza połowy usta-
lił wynik meczu. Bo Dach dalej  
w czubie tabeli, zaś przed Paw-
łem Kutkowskim i spółką ciężka 
batalia o pozostanie w najwyższej 
klasie rozgrywkowej.

Już po 5. minutach gry Chińska 
Łowicz prowadziła z Blokersa-
mi Łowicz 2:0. Autorem obu goli 
był motor napędowy „Chińczy-
ków” Patryk Pomianowski. Gdy 
w 7. minucie gola kontaktowego 
strzelił Maciej Jędrachowicz wy-
dawało się, że Blokersi powalczą 
z Chińską o punkty. Jeszcze przed 
przerwą kontuzji doznał jednak 
bramakrz Piotr Znajewski i po 
między słupkami musiał stanąć 
Paweł Karwat. W drugiej poło-
wie Chińska grała zdecydowanie 
lepiej od rywali i udokumentowa-
ła swoją przewagę dwoma kolej-
nymi golami, których autorami 
byli Tomasz Dąbrowski i Robert 
Hyży.

Ubiegłoroczny mistrz i zdo-
bywca Pucharu Burmistrza Dru-
żyna KIA Łowicka rozprawiła 
się tym razem z Fantazją Głow-
no, która również jest w czo-
łówce tabeli. Drużyna KIA już 
po siedmiu minutach prowa-
dziła 3:0. Dwa gole na otwarcie 
meczu strzelił Rafał Trakul, zaś 
trzecie trafienie dołożył Andrzej 
Grzegorek. Fantazja byłą w sta-
nie odpowiedzieć tylko jednym 
golem, a jego strzelcem był Do-
minik Tomczyk. W drugiej po-
łowie meczu obraz gry się nie 
zmienił. Cały czas gra toczyła 
się pod dyktando Drużyny KIA  
i w 14. minucie gry po dwójko-
wej akcji Radosława Kucińskiego  
z Dawidem Sutem było 4:1, 
strzelcem gola był Sut. Fantazja 
zdołała odpowiedzieć jeszcze 
trafieniem Damiana Mospinka  
z rzutu wolnego, ale Druży-
na KIA w 20. minucie strzeli-
ła piątego gola. Hattricka ustrze-
lił Rafał Trakul, a chwilę później 
wynik meczu na 5:3 ustalił Tom-
czyk. Ciekawy mecz, jednak 
wygrana Drużyny KIA była jak 
najbardziej zasłużona. Ekipa Ro-

berta Panaka osłabiona brakiem 
Michała Gamli musi walczyć  
o kolejne punkty by powalczyć  
o ligową czołówkę. 

Dużo działo się w meczu Pę-
dzących Imadeł z Błękitnymi 
Dmosin. Imadła do przerwy pro-
wadziły po golach Jarosława Wal-
czaka i Sebastiana Zwierza 2:1, 
a w drugiej połowie jeszcze bar-
dziej powiększyły swoją przewa-
gę. Dzięki dwóm trafieniom Wal-
czaka, Krzysztofa Skowrońskiego 
i po jednym Zwierza i Dawida 
Ługowskiego Imadła wygrały 
6:3. Gole dla pokonanych strzeli-
li Bartłomiej Sibielak (dwa) oraz 
Piotr Knera. Imadła mają na kon-
cie 12 „oczek” i znowu wracają 
do gry o miejsce na podium. Ima-
dła czekają jeszcze ciekawe kon-
frontacje m.in z Renixem i Dru-
żyną KIA.

W ostatnim meczu tej serii 
gier także nie zabrakło emocji. 
Do przerwy na tablicy wyników 
było 2:2. Na dwa gole Mariu-
sza Trakula odpowiedzieli Rafał 
Bogus oraz Łukasz Wierzbicki. 
W drugiej odsłonie skuteczniejsi 
byli jednak gracze z Wejsc, któ-
rzy dzięki golom Kamila Woj-
ciechowskiego, Tomasza Tra-
falskiego i ponownie Trakula 
wygrali 5:3. Trzecią bramkę dla 
„Dachów” strzelił z kolei Szymon 
Panek. Co ciekawe w tym meczu 
Korona aż czterokrotnie wycho-
dziła na prowadzenie, zaś Dach 
Lux aż trzykrotnie zdołał dopro-
wadzać do remisu. Korona ma na 
koncie 10 punktów i dzięki ostat-
nim dwóm wygranym odskoczyła 
znacznie od strefy spadkowej. 

W najbliższy weekend 9-10 
stycznia nie odbędzie się 8. kolej-
ka, która zostanie rozegrana do-
piero w weekend 16-17 stycznia. 
Z kolei w niedzielę 10 stycznia  
o godzinie 20:15 zostanie roze-
grany zaległy mecz o Superpu-
char Łowicza w którym zmierzą 
się Drużyna KIA Łowicka Ło-
wicz oraz Chińska Łowicz. ever

 SMS Dąbkowice – RENIX EKO-
-PLAST Łowicz 2:5 (2:1); br.: 
Kamil Szymajda 8’, Krystian Siat-
kowski 9’ – Michał Świdrowski 4’, 

Tomasz Gajda 13’, Mateusz Bar-
tosiewicz 19’, Bartosz Placek 20’, 
samobójcza 15’ (Przemysław Wilk)
Żółta kartka: Łukasz Zabost (Re-
nix)
SMS: Jacek Milczarek – Krystian 
Siatkowski, Dawid Bodek, Michał 
Bryszewski, Cezary Olejnik, Kamil 
Krawczyk, Damian Kostrzewa, Ka-
mil Szymajda, Przemysław Wilk
Renix: Jarosław Rusek – Łukasz 
Zabost, Bartosz Placek, Bartłomiej 
Tkacz, Mateusz Bartosiewicz, To-
masz Gajda, Michał Świdrowski, 
Daniel Wasiak
 BO-DACH Grudze – ZATORZE 
ZU-AN Łowicz 5:2 (2:1); br.: Karol 
Kruk 3 (10’, 19’, 20’), Patryk Wi-
śniewski 8’, Oskar Lis 20’ – Patryk 
Sekuła 6’, samobójcza 18’
Bo-Dach: Patryk Orzeł – Leszek 
Boczek, Paweł Wojda, Michał Re-
dzisz, Karol Kruk, Patryk Wiśniew-
ski, Mateusz Borowski, Oskar Lis, 
Bartosz Skowronek
Zatorze: Rafał Gospoś – Patryk 
Demidowicz, Jakub Sejdak, PaweŁ 
Kutkowski, Maciej Balik, Patryk Se-
kuła, Kacper Rześny
 CHIŃSKA STACJE PALIW HA-
CZYKOWSCY Łowicz – BLOKER-
SI INTERMARCHE Łowicz 4:1 
(2:1); br.: Patryk Pomianowski 2 (2’, 
5’), Tomasz Dąbrowski 12’, Robert 
Hyży 20’ – Maciej Jędrachowicz 7’
Chińska: Dawid Feliga – Tomasz 
Rembowski, Krzysztof Papuga, 
Marcin Kosiorek, Kamil Mitrowski, 
Patryk Pomianowski, Robert Hyży, 
Tomasz Dąbrowski, Piotr Pawłow-
ski
Blokersi: Piotr Znajewski – Jaro-
sław Burzykowski, Maciej Jędra-
chowicz, Jakub Jędrachowicz, 
Bartłomiej Skoneczny, Paweł Kar-
wat, Sebastian Lenarczyk, Kamil 
Lenarczyk
 DRUŻYNA KIA ŁOWICKA Ło-
wicz – FANTAZJA Głowno 5:3 
(3:1); br.: Rafał Trakul 3 (5’, 6’, 20’, 
Andrzej Grzegorek 7’, Dawid Sut 
14’ – Dominik Tomczyk 2 (8’, 20’), 
Damian Mospinek 18’
Żółta kartka: Tomasz Florczak 
(Fantazja)
Drużyna KIA: Mariusz Jędrzejew-
ski – Dawid Sut, Łukasz Chlebny, 
Rafał Trakul, Patryk Krzeszewski, 
Piotr Michalski, Andrzej Grzego-

rek, Radosław Kuciński, Radosław 
Domińczak
Fantazja: Dariusz Smurzyński – 
Damian Mospinek, Tomasz Flor-
czak, Przemysław Imiołek, Łukasz 
Kluska, Tomasz Kret, Jakub Siat-
kowski
 NOVUM PĘDZĄCE IMADŁA 
Łowicz – BŁĘKITNI Dmosin 6:3 
(2:1); br.: Jarosław Walczak 2 (6’, 
17’), Krzysztof Skowroński 12 (12’, 
15’), Sebastian Zwierz 9’, Dawid 
Ługowski 15’ – Bartłomiej Sibielak 
2 (15’, 20’), Piotr Knera 4’
Pędzące: Rafał Bogus – Krzysztof 
Skowroński, Dawid Ługowski, Se-
bastian Zwierz, Jarosław Walczak, 
Piotr Gawlik 
Błękitni: Damian Szatan – Łukasz 
Bednarek, Jarosław Bąba, Bartło-
miej Krakowiak, Cyprian Kotlarek, 
Piotr Knera, Bartłomiej Sibielak, 
Dawid Ślązak
 KORONA Wejsce – DACH-LUX 
Łowicz 5:3 (2:2); br.: Mariusz Tra-
kul 3 (3’, 6’,19’), Kamil Wojciechow-
ski 12’, Tomasz Trafalski 20’ – Ra-
fał Bogus 5’, Łukasz Wierzbicki 8’, 
Szymon Panek 14’
Korona: Konrad Kowalski – Ma-
riusz Trakul, Tomasz Trafalski, 
Kamil Wojciechowski, Sebastian 
Sumiński, Wojciech Rokicki 
Dach-Lux: Maciej Chmielewski 
– Marcin Grocholewicz, Łukasz 

Wierzbicki, Kamil Janikowski, Ro-
bert Czarnota, Dominik Kotlarski, 
Rafał Bogus, Szymon Panek

Tabela po 7. kolejkach KIA Open 
I ligi:
1. Chińska  Łow. (1) 7 16 25-12

2. Drużyna Kia Łowicka (2) 7 16 23-12

3. Bo-Dach Grudze (3) 7 15 30-25

4. Renix Eko-Plast Łowicz (4) 7 14 30-19

5. Novum Pędzące Imadła (6) 7 12 29-26

6. Fantazja Głowno (5) 7 11 28-23

7. Korona Wejsce (10) 7 10 26-28

8. Błękitni Dmosin (7) 7   8 15-21

9. Dach-Lux Łowicz (8) 7   7 19-22

10. Blokersi-Intermarche Łowicz (9) 7   7 17-23

11. Zatorze Zu-An Łowicz (11) 7   4 14-28

12. SMS Dąbkowice (12) 7   0 11-31

 8. kolejka Kia Open I ligi ŁoLiF 
– 2016,01.16 (sobota): 
godz. 16.00: Błękitni Dmosin – 
Korona Wejsce
godz. 16.40: Renix Eko-Plast 
Łowicz – Novum Pędzące Imadła 
Łowicz
godz. 17.20: Blokersi-Intermarche 
Łowicz – Fantazja Głowno
godz. 18.00: Zatorze Zu-An Ło-
wicz – SMS Dąbkowice
godz. 18.40: Chińska Prulux-Bis 
Haczykowscy Łowicz – Dach-Lux 
Łowicz
godz. 19.20: Drużyna Kia Łowic-
ka Łowicz – Bo-Dach Grudze   

PROGNOZA POGODY | 7.01.2016 – 13.01.2016

SYTUACJA  SYNOPTYCZNA: 
Napływa cieplejsza masa powietrza.

ŚRODA-PIĄTEK:
Pochmurno z przejaśnieniami, okresowo opady 
śniegu, możliwe opady śniegu z deszczem.  
Drogi śliskie. Widzialność umiarkowana do dobrej, 
zamglenia, rano lokalnie słaba - mgły. Wiatr  
z przewagą wschodniego, słaby, w piątek skręcający 
na południowo-zachodni, słaby, okresowo 
umiarkowany, 3-6 m/s. Temp. max w dzień: - 4 st. C 
do + 1 st. C. Temp. min w nocy:  - 7 st. C do  - 3 st. C.

SOBOTA - NIEDZIELA: 
Pochmurno z rozpogodzeniami, ale w niedzielę 
pochmurno, ale mglisto, coraz cieplej.  Widzialność 
umiarkowana do dobrej, zamglenia, okresowo słaba - 
mgły. Wiatr południowo-zachodni i południowy, słaby 
do umiarkowanego, 3-6 m/s. Temp. max w dzień: + 1 st. 
C do + 3 st. C. Temp. min w nocy:  - 3 st. C do  0 st. C.

PONIEDZIAŁEK - WTOREK – ŚRODA: 
Pochmurno, okresami możliwe przejaśnienia, lokalnie 
możliwy słaby opad deszczu, deszczu ze śniegiem, 
cieplej. Przy opadach śniegu z deszczem drogi 
miejscami śliskie!!! Widzialność umiarkowana do 
dobrej, zamglenia, rano lokalnie słaba - mgły.
Wiatr południowo-zachodni, słaby do umiarkowanego, 
3-6 m/s. Temp. max w dzień: + 1 st. C do + 4 st. C. 
Temp. min w nocy:  - 3 st. C do  0 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA 
Pogoda niekorzystnie wpływać będzie na nasze 
samopoczucie. Osłabiona sprawność psychofizyczna 
i fizyczna.

Mateusz Bartosiewicz strzelił bramkę dla Renixu w meczu z SMS 
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„PIĄTKA KOLEJKI” ODCINEK SIÓDMY
Po analizie meczów KIA Open 
I ligi wybraliśmy pięciu zawodników 
którzy trafili do naszego zestawie-
nia. Kandydatów było wielu, jednak 
musieliśmy dokonać wyboru. Oto 
najlepsi w siódmej kolejce:

 Konrad Kowalski (1*, Korona 
Wejsce) – Już tydzień temu świet-
nie bronił z Chińską. W meczu 
przeciwko Dach Luxowi pokazał, 
że ma spore umiejętności. Mający 
w CV grę w Widzewie bramkarza to 
wzmocnienie Korony w tym sezo-
nie ŁOLiF.

 Karol Kruk (3, Bo Dach Grudze) 
– Bez niego drużyny pewnie nie 
wyobraża sobie Leszek Boczek. 
Tym razem Kruk strzelił hattricka 
i zapewnił wygraną zespołowi  
z Grudz z Zatorzem. Bo Dach za-
dziwia, podobnie jak „Kruczek”.

 Mariusz Trakul (3, Korona Wej-
sce) – Po raz trzeci „Mario” trafia 

do „piątki kolejki. Znowu hattrick 
tego niezwykle silnego gracza. 
Ciężko go zatrzymać bo dzięki wa-
runkom fizycznym świetnie spisuje 
się na hali. W tym sezonie strzelił 
już 12 goli!

 Rafał Trakul (1, Drużyna KIA 
Łowicka) – Najlepszy strzelec po-
przedniego sezonu wreszcie po-
pisał się skutecznością. Trzy gole  
w meczu na szczycie i kilka do-
brych akcji tego zawodnika nie mo-
gło zostać niezauważone. Jeden  
z lepszych techników na parkiecie 
w Łowiczu.

 Patryk Pomianowski (2, Chiń-
ska Łowicz) – „Pomianek” to nie-
kwestionowany lider Chińskiej. 
Tym razem w przeciągu pięciu 
minut strzelił dwa gole Blokersom 
i był najlepszy zawodnikiem na 
parkiecie. Klasa sama w sobie. Ten 
zawodnik powinien być liderem 
drugiej linii Pelikana. 
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Piłka halowa| 7. kolejka Toreliusz Futsal II liga

Tylko Toreliusz z kompletem
Już tylko jeden zespół pozo-

stał z kompletem punktów w To-
reliusz Futsal II lidze. Tym ro-
dzynkiem jest Toreliusz Łowicz, 
który wygrał aż  6:0 z Subiektem 
Nieborów. Zespół Piotra Rosiaka  
w meczu przeciwko Subiektem 
zagrał bardzo dobre zawody,  
a mocno w zdobyciu punktów 
pomógł Krzysztof Kuchciak. Re-
kordzista pod względem wystę-
pów w reprezentacji Polski futsa-
lu strzelił trzy gole. Oprócz niego 
na listę strzelców wpisali się jesz-
cze Kacper Jaros oraz dwóch za-
wodników „ściągniętych” z Łę-
czycy – Robert Czekalski oraz 
Marcin Karasiński. Obaj wy-
stępowali już przed łowicką pu-
blicznością i to całkiem niedawno  
w barwach Gutenowa. 

Apropos Gutenowa to ten ze-
spół także zainkasował trzy punk-
ty w tej kolejce. Tym razem dzięki 
dwóm golom Konrada Wolskie-
go oraz Łukasza Papugi zawod-
nicy Gutenowa Łowicz pokona-
li bez najmniejszych problemów 
KS Stefan Łowicz aż 4:0. Dzięki 
tej wygranej Gutenów jest trze-
ci w tabeli i ma na swoim koncie 
14 punktów. Pięć punktów wię-
cej ma Alcatraz Przedmieście 
Łowicz, które w zamykającym 
meczu tej kolejki zremisowało  
z Merc-OSP Karsznice 3:3 i po 
raz pierwszy zespół Bogdana 
Plichty stracił punkty w tym sezo-
nie. W meczu tych zespołów nie 
brakowało emocji, a o mały włos 
drużyna z Karsznic zdobyłaby 
komplet punktów. Alcatraz przed 
porażką uchronił niezawodny Do-
minik Czeczko, który strzelił gola 
na wagę remisu minutę przed koń-
cową syreną.

Dużo emocji towarzyszyło rów-
nież spotkaniu Laktozy Łyszkowi-
ce z Victorią Bielawy. Do przerwy 
był remis 2:2, gole dla Laktozy 
strzelili Szymon Bejda oraz Rado-
sław Mazurkiewicz, zaś dla Victo-
rii – Mariusz Dałek oraz Zbigniew 
Witczak. O losach tego meczu za-
decydowało akcja z 18. minuty 
meczu. Wtedy swojego drugiego 
gola w tym meczu strzelił Dałek 
i zapewnił swojej drużynie cenne 
trzy punkty. Po tej wygranej Victo-
ria zajmuje wysokie czwarte miej-
sce w ligowej tabeli. 

Po raz kolejny swój mecz prze-
grał Bang Bang Łowicz. Tym ra-
zem ostatni zespół tabeli uległ 
Dąbro Łowicz 0:2. Gole dla zwy-
cięzców strzelili w 12. minucie 
Krzysztof Mika oraz w 20. mi-
nucie gry Daniel Flis. Po tej wy-
granej Dąbro podskoczyło w ta-
beli i to dość znacznie ponieważ  
z 13. miejsca tabeli gracze z osiedla 
Dąbrowskiego wskoczyli na dzie-
wiątą lokatę. Świetnie w pierw-
szej połowie meczu z Victorią Za-
bostów spisali się gracze Fenixu 
Boczki. Dzięki golom Dominika 
Borkowskiego, Dominika Kozie-
ła oraz Łukasza Scęcelka gracze 
z Boczek prowadzili po I połowie 
3:0 i byli niemal pewni wygranej. 
Zespół trenerki Zofii Kucharskiej 
co prawda obudził się w drugiej 
części gry bo w 14. minucie oraz 
24. minucie do siatki Fenixu pił-
kę skierował Rafał Gładki ale to 
okazało się zbyt mało. Victoria nie 
miała już czasu na dalsze odrabia-
nie strat i Fenix odniósł ważne dla 
układu tabeli zwycięstwo.

Również 3:2 swoje spotka-
nie wygrał Baumit Łowicz, który 
okazał się lepszy od Startu Złaków 

Borowy. W tym meczu do prze-
rwy był remis 1:1, najpierw Bau-
mit na prowadzenie wyprowadził 
Tomasz Janus, a chwilę później 
do wyrównania doprowadził Woj-
ciech Kośmider. W 14. minucie 
ponownie na listę strzelców wpi-
sał się Janus, a dwie minuty póź-
niej było 3:1. Wtedy gola dla Bau-
mitu strzelił Bartosz Miazek. Na 
trzy minuty przed końcem wynik 
meczu ustalił Marcin Głowacki 
i ostatecznie mecz zakończył się 
wygraną Baumitu 3:2!

Już w najbliższą niedzielę ko-
lejna porcja emocji w rozgryw-
kach drugiej ligi. Najciekawiej 
zapowiada się mecz pierwszego 
w tabeli Toreliusza z zajmującą 
czwarte miejsce w tabeli Victrorią 
Bielawy.  ever

  KS Stefan Łowicz – Gutenów 
Łowicz 0:4 (0:2); br.: Konrad Wol-
ski 2 (3 i 8) i Łukasz Papuga 2 (16 
i 17)
 Laktoza Łyszkowice – Victo-
ria Bielawy 2:3 (2:2); br.: Szymon 
Bejda (8) i Radosław Mazurkiewicz 
(12) – Mariusz Dałek 2 (5 i 18) i Zbi-
gniew Witczak (12)
 Bang Bang Łowicz – Dąbro Ło-
wicz 0:2 (0:1); br.: Krzysztof Mika 
(12) i Daniel Flis (20)
 Victoria Zabostów – Fenix 
Boczki 2:3 (0:3); br.: Rafał Gładki 
2 (14 i 24) – Dominik Borkowski 
(4), Dominik Kozieł (9) i Łukasz 
Scęcelek (10)
Żółte kartki: Jakub Kahan (Victo-
ria) oraz Łukasz Scęcelek (Fenix).
 Baumit Łowicz – Start Złaków 
Borowy 3:2 (1:1); br.: Tomasz Ja-
nus 2 (11 i 14) i Bartosz Miazek 
(16) – Wojciech Kośmider (12) i 
Marcin Głowacki (21)

 Subiekt Nieborów – Toreliusz 
Łowicz 0:6 (0:2); br.: Krzysztof 
Kuchciak 3 (3, 9 i 24), Kacper Ja-
ros (14), Robert Czekalski (21) i 
Marcin Karasiński (23)
 Merc-OSP Karsznice – Alca-
traz-Przedmieście Łowicz 3:3 
(1:2); br.: Przemysław Bury (6), 
Dariusz Reczulski (15) i Rafał Soł-
tysiak (15) – Marcin Rychlewski 
(7), Mirosław Gielniewski (11) i Do-
minik Czeczko (23)
 
Tabela po 7. kolejkach Toreliusz 
Futsal II ligi:
1. Toreliusz Łowicz (1) 7 21 36-7

2. Alcatraz-Przedmieście (2) 7 19 24-12

3. Gutenów Łowicz (3) 7 14 18-8

4. Victoria Bielawy (4) 7 14 16-13

5. Baumit Łowicz (5) 7 10 19-15

6. Victoria Zabostów (6) 7 10 19-19

7. Start Złaków Borowy (7) 7 10 14-16

8. Merc-OSP Karsznice (8) 7   8 17-17

9. Dąbro Łowicz (9) 7   7 14-21

10. Subiekt Nieborów (9) 7   7 11-22

11. Fenix Boczki (13) 7   7   7-23

12. KS Stefan Łowicz (10) 7   6 12-18

13. Laktoza Łyszkowice (11) 7   6 16-27

14. Bang Bang Łowicz (14) 7   1   5-13

8. kolejka Toreliusz Futsal II ligi 
ŁoLiF – 2016.01.10 (niedziela):
godz. 17.00: Alcatraz-Przedmie-
ście Łowicz – KS Stefan Łowicz
godz. 17.30: Fenix Boczki – Merc-
-OSP Karsznice
godz. 18.00: Toreliusz Łowicz – 
Victoria Bielawy
godz. 18.30: Start Złaków Borowy 
– Victoria Zabostów
godz. 19.00: Dąbro Łowicz – Bau-
mit Łowicz 
godz. 19.30: Gutenów Łowicz – 
Laktoza Łyszkowice 
godz. 20.00: Subiekt Nieborów – 
Bang Bang Łowicz 

Piłka halowa| 7. kolejka III ligi

Faworyci tym razem 
zawiedli
W 7. kolejce spotkań  
III ligi potknęli się dwaj 
prowadzący do tej pory 
w ligowej tabeli czyli 
Gladiatorzy z Miasta Noży 
Żychlin oraz Jurny Buhaj 
Bedlno. 

Jurny Buchaj Bedlno rywalizo-
wał z innym mocnym zespołem w 
tym sezonie czyli Akacjową Team 
Dzierzgów. W tym ciekawym po-
jedynku lepsi okazali się gracze  
z Dzierzgowa, którzy wygrali 2:0. 
Oba gole padły w drugiej odsłonie 
meczu, a ich autorami byli Karol 
Moskwa oraz Bartłomiej Wyszo-
grodzki. Dzięki tej wygranej Aka-
cjowa awansowała na piąte miej-
sce w tabeli.

Liderujący przed tą kolejką  
w tabeli zespół Gladiatorów  
z Miasta Noży stracił punkty tak-
że z drużyną z Gminy Nieborów, 
a dokładnie z Bobrowniki-Team. 
Gladiatorzy prowadzili od 5. mi-
nuty gry 1:0 po golu Kamila Mo-
tylewskiego, ale zespół z Bobrow-
nik za sprawą Bartłomieja Płuszki 
jeszcze przed przerwą zdołał wy-
równać. O wygranej Bobrowniki-
-Team zadecydował gol strzelo-
ny przez Mariusza Bakalarskiego 
w 22. minucie meczu. Bobrow-
niki-Team wskoczyły na trzecie 
miejsce w lidze. Potknięcia lide-
rów wykorzystał natomiast Dżajf 
Łowicz, który wygrał z Projec-
tem-GT Łowicz. Do przerwy ze-
spół Patryka Nieradki prowadził 
2:0, a autorami goli byli Mateusz 
Krysiak w ósmej minucie i Mar-
cel Gędek w 10. minucie meczu.  
Na pięć minut przed końcem gola 
dla Projectu strzelił Maciej Perzy-
na ale to okazało się zbyt mało, 
żeby zdobyć punkty w starciu  
z Dżajf. Dżajf Łowicz to nowy li-
der III ligi. 

W meczu KS Ostrowiec  
z Karczmą Bednarską Bednary 
do przerwy był bezbramkowy re-
misu. Gdy w 13. minucie meczu 
Bartłomiej Sekuła strzelił gola dla 
Ostrowca wydało się, że to ten ze-
spół ma większe szanse na zwy-
cięstwo. Ambitnie grająca Karcz-
ma w 19. minucie doprowadziła 
do remisu (gol Jana Pawlaty), zaś 
w ostatniej minucie Grzegorz Ja-
ska zapewnił wygraną ekipie  
z Bednar. 

Dość łatwe zwycięstwo odnio-
sła Chińska II Łowicz, która poko-
nała Zatorze II Łowicz 3:0. Strze-
lanie na swoje barki wzięli „starzy 
wyjadacze” czyli Radosław Bo-
czek oraz Paweł Trałut. Pierwszy 
z nich strzelił jednego, a drugi dwa 
gole. Warto odnotować, że czer-
woną kartką został ukarany Piotr 
Menes z Zatorza II. Bez Nazwy 
Łowicz uległo z kolei Górkom 
Łowicz 2:3. W tym meczu była 
pełno emocji. Do przerwy Gór-
ki prowadziły 2:1, jednak na trzy 
minuty przed końcem meczu do 
wyrównania doprowadził Mariusz 

Wójcik. Gdy wydało się, że mecz 
zakończy się podziałem punktów 
gola w ostatniej minucie dla Gó-
rek strzelił Mariusz Sianoszek  
i dzięki temu zapewnił swojej dru-
żynie wygraną rzutem na taśmę. 

Przełożony został mecz Beze-
dury Łowicz z Ha-Ha-Ha Łowicz. 
Ten mecz zostanie rozegrany  
w niedzielę 10 stycznia o godzinie 
16:00. Następna seria gier dopiero 
w weekend 16-17 stycznia. ever

7. kolejka III ligi ŁoLiF:
 GKS Jurny Buhaj Bedlno – 
Akacjowa-Team Dzierzgów 0:2 
(0:0); br.: Karol Moskwa (16) i Bar-
tłomiej Wyszogrodzki (20)
KS Ostrowiec – Karczma Bednar-
ska Bednary 1:2 (0:0); br.: Bartło-
miej Sekuła (13) – Jan Pawlata (19) 
i Grzegorz Jaska (24)
 Bezedura Łowicz – Ha-Ha-Ha! 
Łowicz – przełożono
 Zatorze II Łowicz – Chińska-
-Dagram II Łowicz 0:3 (0:1); br.: 
Radosław Boczek (3) i Paweł Tra-
łut 2 (20 i 24)
Czerwona kartka: Piotr Menes 
(Zatorze II).
 Bez Nazwy Łowicz – Górki Ło-
wicz 2:3 (1:2); br.: Łukasz Gładki 
(4) i Mariusz Wójcik (21) – Bartło-
miej Pełka (6), Łukasz Walędziak 
(10) i Mariusz Sianoszek (24)
 Project-GT Łowicz – Dżajf Ło-
wicz 1:2 (0:2); br.: Maciej Perzyna 
(19) – Mateusz Krysiak (8) i Marcel 
Gędek (10)
Żółta kartka: Dominik Wieczorek 
(Project-GT).
 Bobrowniki-Team – Gladiato-
rzy z Miasta Noży Żychlin 2:1 
(1:1); br.: Bartłomiej Płuszka (9) 
i Mariusz  Bakalarski (22) – Kamil 
Motylewski (5)
 
Tabela po 7. kolejkach III ligi:
1. Dżajf Łowicz (3) 7 18 26-17

2. Gladiatorzy z Miasta Noży (1) 7 16 26-10

3. Bobrowniki-Team (4) 7 16 18-6

4. GKS Jurny Buhaj Bedlno (2) 7 16 17-9

5. Akacjowa-Team Dzierzgów (6) 7 13 14-8

6. Bezedura Łowicz (5) 6 12 24-14

7. Górki Łowicz (7) 7 12 20-17

8. Karczma Bednarska (8) 7 12 15-22

9. Chińska-Dagram II Łowicz (11) 7   9 18-24

10. Bez Nazwy Łowicz (9) 7   6 13-16

11. Zatorze II Łowicz (10) 7   6 11-18

12. Project-GT Łowicz (12) 7   2   6-17

13. Ha Ha Ha! Łowicz (13) 6   1   8-18

14. KS Ostrowiec (14) 7   1   6-25

8. kolejka III ligi ŁoLiF – 
2016.01.16 (sobota):
godz. 12.30: Akacjowa-Team 
Dzierzgów – Bobrowniki-Team
godz. 13.00: Karczma Bednarska 
Bednary – Bez Nazwy Łowicz
godz. 13.30: Chińska-Dagram II 
Łowicz – KS Ostrowiec
godz. 14.00: Ha-Ha-Ha! Łowicz – 
Zatorze II Łowicz
godz. 14.30: Dżajf Łowicz – GKS 
Jurny Buhaj Bedlno
godz. 15.00: Gladiatorzy z Miasta 
Noży Żychlin – Bezedura Łowicz
godz. 15.30: Górki Łowicz – Pro-
ject-GT Łowicz 

Piłka nożna| Podsumowanie występów Pelikana 2002

Może być dużo lepiej
Podopieczni trenera 
Jakuba Jędrachowicza 
zajęli ostatnie miejsce 
w drugiej lidze 
wojewódzkiej. Przyczyn 
niepowodzenie drużyny 
Pelikana 2002 może  
być wiele. 

Przede wszystkim drużyna 
była budowa na „szybko” i widać 
było tego efekty. Dodatkowo za-
wodnicy często podłamywali się 
swoimi porażkami i nie potrafili 
postawić się rywalom pod wzglę-
dem wyniku końcowego. Czę-
sto w przegrywanych przez siebie 
meczach mieli sporo sytuacji pod-
bramkowych, jednak nie potrafi-
li ich zamieniać na bramki. Dla-
tego też Pelikana 2002 skończył 
rundę jesienną na 10. miejscu w 
tabeli. Zespół trenera Jędrachowi-
cza wygrał tylko jedno spotkanie  

w Moszczenicy z tamtejszym 
Włókniarzem 2:0. Bilans bram-
kowy Pelikana jest także bardzo 
słaby ponieważ „Biało-Zieloni” 
strzelili zaledwie 9 goli, a straci-
li ich aż 54. Solidnie przeprowa-
dzony okres zimowy może zmie-
nić oblicze tego zespołu. Młodych 
graczy stać na dobra grę tylko mu-
szą w to uwierzyć. Dwie najlep-
sze drużyny z tej ligi (Stal Głowno 
oraz AKS SMS Łódź) awanso-
wały do I ligi wojewódzkiej, zaś  
z I ligi wojewódzkiej spadły Warta 
Sieradz oraz Andrespolia Wiśnio-
wa Góra. Właśnie te dwa ostatnie 
zespoły będą nowymi rywalami 
Pelikana 2002 w rundzie wiosen-
nej. Pelikan 2002 mimo zajęcia 
ostatniego miejsce nadal będzie 
grał w II lidze wojewódzkiej.

Najlepszy mecz:
– Najlepszy mecz rozegraliśmy 

w Moszczenicy. Był to jedyny 
mecz, w którym zdobyliśmy kom-

plet punktów. Cieszy fakt, że było 
to spotkanie na wyjeździe i zagra-
liśmy na zero z tyłu. Zawodnicy 
pokazali charakter i wolę walki 
co przyniosło upragnione zwy-
cięstwo. Myślę, że gdyby drużyna 
zawsze prezentowałaby się tak jak 
w tym meczu to nie bylibyśmy 
czerwoną latarnią ligi. – skwito-
wał trener „Ptaków”

Najgorszy mecz: 
– Ciężko wybrać któryś kon-

kretnie. Najbardziej utkwił mi jed-
nak w pamięci mecz na własnym 
boisku ze Stalą Głowno. Wszy-
scy zawodnicy przeszli całkowicie 
obok meczu, nie podejmując wal-
ki. Szkoda bo uważam, że można 
było stawić czoła rywalowi i po-
walczyć o korzystny wynik – do-
dał szkoleniowiec Pelikana.

Podsumowanie:
– Pierwsza runda była kom-

pletnie nieudana w naszym wy-

konaniu. Zespół przegrywał 
mecze mentalnie już w szatni. 
Uważam, że zawodnicy tech-
nicznie wcale nie odbiegają po-
ziomem od rywali. Najwięk-
szym problemem drużyny jest 
brak zaangażowania na boisku. 
Im szybciej uwierzą, że są w sta-
nie wygrywać tym wyniki będą 
lepsze. Po tym co widziałem, 
jestem przekonany, że stać nas 
spokojnie na utrzymanie w II li-
dze wojewódzkiej. – podsumo-
wał Jędrachowicz.

Plany na przyszłość:
– Najważniejszym naszym 

zadaniem jest niewątpliwie 
utrzymanie II ligi wojewódzkiej. 
Patrząc na sytuacje w tabeli bę-
dzie to ciężkie zadanie ale nie 
niemożliwe. Patrząc na zawod-
ników wiem, że jeśli zrzucą w 
końcu tremę to zaczniemy zdo-
bywać punkty. Przed nami okres 
przygotowawczy, który mam 
nadzieję zawodnicy sumiennie 
przepracują i powalczą o pozo-
stanie w rozgrywkach na szcze-
blu wojewódzkim – zakończył 
trener rocznika 2002.  

 ever
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Wywiad z Krystianem
Cipińskim – koordynatorem
turnieju „Gwiazdy na Gwiazdkę”.  str. 29

Piłka nożna | „Gwiazdy na Gwiazdkę”. W tym roku dla Kasi Cieślak

Gwiazdy znów rozbłysną w Łowiczu 
Duża atrakcja czeka na fanów futbolu w najbliższą sobotę. 
Do Łowicza znów przyjadą gwiazdy, aby zebrać pieniądze na szczytny cel, 
a przy okazji zmierzyć się w turnieju piłki nożnej halowej. 
Po raz kolejny zobaczymy rywalizację czterech ekip, a wśród nich znajdą się 
piłkarze znani z rywalizacji o najwyższe cele w futbolu.

W szranki staną ze sobą czte-
ry ekipy. Jedną z nich tradycyjnie 
będzie Ryba Team, a więc przy-
jaciele Macieja Rybusa. Oprócz 
wychowanka łowickiego Peli-
kana zobaczymy w niej między 
innymi: pięciokrotnego Mistrza 
Polski oraz siedmiokrotnego re-
prezentanta kraju – bramkarza 

Wojciecha Szczęsnego, byłego 
piłkarza Pelikana, aktualnie gra-
cza Jagiellonii Białystok – Piotra 
Grzelczaka, byłego reprezentanta 
Polski w futsalu oraz mającego 
na koncie 268 spotkań w polskiej 
ekstraklasie Dariusza Dźwigałę. 
Rywalem gospodarzy (bo wyda-
je się, że tak można określić Ryba 
Team) będą Łączy Nas Widzew, 
Canal+ oraz Gwiazdy Futsalu. 
Na parkietach zobaczymy mię-
dzy innymi – Ryszarda Czerwca, 
Sławomira Chałaśkiewicza, Fi-
lipa Surmę, Cezarego Olbrych-

ta, Princewilla Okachi, Adriana 
Budkę czy zawodników dosko-
nale znanych łowickiej publicz-
ności – Roberta Wilka, Macie-
ja Wyszogrodzkiego, Jarosława 
Walczaka czy Mariusza Jędrze-
jewskiego. 

W tygodniu poprzedzającym 
Gwiazdy na Gwiazdkę swój 
udział mieli jeszcze potwierdzić 
Adrian Frączczak, Tomasz Kieł-
bowicz oraz bracia Żewłakow. 
Oczywiście to nie wszyscy piłka-
rze, którzy wezmą udział w tur-
nieju.

Tegoroczna, już XII edycja 
charytatywnego turnieju piłkar-
skiego, zagra dla 29-letniej Kasi 
Cieślak. Łowiczanka, młoda 
mama, choruje na odmianę no-
wotworu złośliwego. Nieskutecz-
ne okazały się leczenia chemio– 
i radioterapią. Nadzieją pozosta-
je zastosowanie leku o nazwie 
ADCETRIS. Problem jednak 
w tym, że nie jest on refundowa-
ny w Polsce, a koszt jednej daw-
ki to ok. 32 tys. zł. Aby leczenie 
miało sens potrzebne jest przyję-
cie 16 dawek leku, a więc całko-
wity koszt przekroczy ponad pół 
miliona złotych.

Podczas Gwiazd na Gwiazd-
kę Kasię wspierać będzie można 
na trzy sposoby. Podstawowym
z nich jest zakup cegiełki. Każdy 
kto będzie chciał wejść na OSiR 
nr w Łowiczu będzie musiał taką 

zakupić. Takie wejściówki do-
stępne będą w cenach 10 oraz 
30 zł. Zależnie od zakupionej ce-
giełki, kibice wezmą udział w lo-
sowaniu różnych fantów. Ponad-
to w trakcie zawodów odbywać 
będą się licytacje zgromadzo-
nych przedmiotów (w poprzed-
nich latach były to koszulki z au-
tografami znanych piłkarzy, piłki 
oraz inne upominki), a cały czas 
z puszkami kwestować będą wo-
lontariusze.

Impreza odbędzie się w so-
botę 9. stycznia, tak samo jak 
w poprzednich latach – w Ośrod-
ku Sportu i R ekreacji numer 1
w Łowiczu. Początek zaplanowa-
no na godzinę 16:00. Wejściówki 
w sprzedaży będą już od 15:30, 
a warto pamiętać, że w poprzed-
nich latach zawsze było więcej 
chętnych niż miejsc. 

MATEUSZ
LIS

mateusz.lis@lowiczanin.info

W sparingu w Łowiczu Księżacy pokonali pierwszoligowy Znicz Basket Pruszków 

ZB
IG

N
IE

W
 Ł

A
ZI

Ń
S

K
I 

Koszykówka | mecz sparingowy KS Księżak Łowicz 

Księżak pokonał pierwszoligowy Znicz
Zespół Księżaka, który w tym 

sezonie świetnie spisuje się w roz-
grywkach II ligi koszykówki przy-
gotowuje się do dalszej walki o li-
gowe punkty. Przypomnijmy, że 
ekipa trenera Roberta Kucharka 
jest liderem w grupie B i ma na 
koncie w tym sezonie 11 zwy-
cięstw i tylko jedna porażką. 

Ostatni mecz w 2015 roku 
Księżacy zagrali we wtorek 30 
grudnia w hali OSiR nr 2 w Łowi-
czu z pierwszoligowym Zniczem 
Basket Pruszków, który w tabeli 
zaplecza ekstraklasy plasuje się na 
5. miejscu. Łowiczanie pokazali 
się w tym pojedynku z bardzo do-
brej strony, wygrywając 84:73. Do 
zwycięstwa poprowadził łowic-
ki zespół Arkadiusz Kobus, któ-
ry niedawno dołączył do zespołu 
i widać, że czuje się tu bardzo do-
brze. We wtorkowym pojedynku 
Kobus zdobył 34 punkty, będąc 
zdecydowanie najlepszym zawod-
nikiem na boisku. 

W meczu ze Zniczem Księża-
cy zagrali bardzo ambitnie i chcie-
li pokazać, że potrafi ą walczyć 
z zespołami z wyższej klasy roz-
grywkowej na równym pozio-

mie. Do przerwy nasza drużyna 
wygrywała już 44:32, jednak go-
ście nie odpuścili i odrobili stra-
ty, ale końcówka trzeciej kwarty 
i ostatnia odsłona zadecydowała 
o wygranej łowiczan 84:73. Do-
brze w tym sparingu zaprezen-
tował się Maciej Cukierda, który 
w tym sezonie gra w podstawo-
wym składzie. Solidnie zagrali 
pozostali gracze pierwszej piątki: 
Mariusz Wójcik Hubert Makuch 
i Bartosz Włuczyński. 

– Wynik w tym meczu może 
nie był najważniejszy, ale widać 
było na boisku, że nit nie odpusz-
czał i walczył o każdą piłkę. Za-
graliśmy mocno w obronie i sku-
tecznie w ataku i to może cieszyć. 
Jest jeszcze trochę rzeczy do po-
prawienia, ale już widać zespół – 
powiedział po kontrolnym meczu 
trener Robert Kucharek. 

Przypomnijmy kibicom, że 
w tamtym roku szeregi Księżaka 
opuścił Maciej Piątek, a niedawno 
władze klubu rozstały się z Łuka-
szem Fąfarą. W Księżaku brako-
wało rasowego centra. Teraz jest 
szansa, że będziemy mieć wyso-
kiego zawodnika na pozycji nr 5. 

Na treningu we wtorek pojawił się 
w Łowiczu Aleksander Machow-
ski. Ten 25-letni zawodnik mierzą-
cy 205  centymetrów w poprzed-
nim sezonie grał w drugoligowym 
zespole Gimbasket 2 Przemyśl. 
Wcześniej Machowski grał w bar-
wach: 2009-2010 Spot Up Medien 
Baskets Brunszwik (GER), 2010-
2011 WOSSM PZKosz Warsza-
wa (POL), 2011-2013 MKS Po-
lonia Przemyśl (POL), 2013-2014 
UMKS Kielce (POL). Miej-
my nadzieję, że to będzie dobre 
wzmocnienie Księżaka, które po-
może w walce o I ligę.  zł

 Księżak Łowicz – Znicz Basket 
Pruszków 84:73 (19:16, 25:16, 
21:27, 19:14). 
Księżak: Arkadiusz Kobus 34 
(5x3), Maciej Cukierda 13, Mariusz 
Wójcik 10 (2x3), Hubert Makuch 6 
i Bartosz Włuczyński 6 (2x3) oraz 
Michał Świderski 5 (1x3), Szymon 
Aniszewski 5 (1x3), Maciej Sie-
mieńczuk 3 (1x3), Michał Zdunkie-
wicz 2 i Jakub Szkup.
Najwięcej dla Znicza: Damian 
Tokarski 14, Damian Cechniak 13 
i Filip Put 10. 

Koszykówka | II liga grupa B

Księżak nie grał, 
ale nadal jest liderem

Drugoligowi koszykarze Księ-
żaka Łowicz jeszcze nie zagrali w 
nowym roku 2016. Mecz z 13. ko-
lejki podopieczni trenera Roberta 
Kucharka zagrają dopiero w środę 
13 stycznia w Łowiczu o godzinie 
20:00, a rywalem będzie ostatnia 
w tabeli Polonia Warszawa. Jed-
nak nawet z tym jednym zaległym 
meczem Księżacy są nadal lide-
rami tabeli i maja jeszcze jeden 
punkt przewagi nad AZS Lublin.  

Akademicy  z Lublina w pierw-
szym tegorocznym pojedynku 
rozgromili Rosę Radom 90:49 
i awansowali na pozycję wicelide-
ra. Bardzo dobrze rozpoczęli rok 
koszykarze AZS UŁ Szkoła Gor-
tata Łódź, którzy wygrali wyso-
ko z BKS-em Tur Bielsk Podlaski 
102:79. Małą niespodziankę spra-
wił MKS Start Lublin, który po-
konał  wyżej notowaną Stal Stalo-
wa Wola 69:62.  zł

 13. kolejka II ligi koszykówki 

męskiej – grupa B: Księżak Ło-
wicz – Polonia Warszawa (środa – 
13 stycznia 2016 r, godz. 20.00), Rosa 
Sport Radom - domlublin.pl AZS 
UMCS Lublin 49:90, MKS Start SA 
Lublin – ZKS Stal Stalowa Wola 
69:62,  AZS UŁ Szkoła Gortata Łódź 
– BKS Tur Bielsk Podlaski 102:79,  KS 
Shmoolky Warszawa - MCS Daniel 
Gimbaskets2 Przemyśl (2016.01.10, 
godz. 16.00), Sokół Ostrów Mazo-
wiecka – Klub Koszykarski Warsza-
wa (2016.01.13, godz. 18.00). 

 
1. Księżak Łowicz (1) 12 23 942-709

2. AZS UMCS Lublin (3) 13 22 981-788

3. AZS UŁ Szkoła Gortata (4) 13 22 980-830

4. MCS Daniel Gimbaskets2 (2) 13 22 972-884

5. Sokół Ostrów Maz. (5) 12 19 856-825

6. ZKS Stal Stalowa Wola (8) 13 18 891-905

7. Klub Koszykarski W-wa (6) 12 18 800-818

8. KS Shmoolky W-wa (7) 12 18 891-926

9. Rosa Sport Radom (9) 13 17 918-1041

10. BKS Tur Bielsk P. (10) 13 17 951-1092

11. MKS Start SA Lublin (12) 13 17 877-1056

12. Polonia Warszawa (11) 13 15 757-942

Koszykówka | Zapowiedź 14. kolejki    

Księżak zagra w niedzielę
i w środę

W niedzielę 10 stycznia o go-
dzinie 17:00 koszykarze drugoli-
gowego Księżaka Łowicz zagrają 
w hali OSiR w Łowiczu. Pod-
opieczni trenera Roberta Kuchar-
ka podejmować będą 5. zespół 
tabeli – Sokół Ostrów Mazowiec-
ka. Ekipa Sokoła dobrze spisuje 
się w tym sezonie i ma na koncie 
bilans 7 zwycięstw i 5 porażek. 

Kolejny mecz w Łowiczu nasz 
zespół zagra już w środę 13 stycz-
nia. To spotkanie przełożone z 13. 
kolejki, które zaplanowane było 
na 2 stycznia. Tym razem rywal 
będzie słabszy. Ostatnia w tabeli 
Polonia Warszawa wygrała do-
piero dwa pojedynki, ale na pew-
no nie wolno jej lekceważyć.   zł

 14. kolejka II ligi koszyków-
ki męskiej – grupa B: Księżak 
Łowicz – Sokół Ostrów Mazo-
wiecka (niedziela, 10 stycznia,  
godz. 17.00), Klub Koszykarski 
Warszawa – ZKS Stal Stalowa 
Wola, BKS Tur Bielsk Podlaski – 
MKS Start SA Lublin, domlublin.
pl AZS UMCS Lublin – AZS UŁ 
Szkoła Gortata Łódź, KS Shmool-
ky Warszawa – Rosa Sport III Ra-
dom, Polonia Warszawa – MCS 
Daniel Gimbaskets2 Przemyśl 
53:82. 

 Zaległy mecz 13. kolejki: Księ-
żak Łowicz – Polonia Warsza-
wa (środa – 13 stycznia 2016 r, 
godz. 20.00),

PIĄTEK, 8 STYCZNIA:
 10.00 – Hala OSiR nr 1 w Łowiczu; 
Miejskie IMS w tenisie stołowym 
dziewcząt i chłopców;
 17.30 – Hala OSiR nr 2 w Łowiczu, 
ul. Topolowa 2; 5. kolejka XVII edy-
cji SAM, czyli Siatkarskich Ama-
torskich Mistrzostw Łowicza;
 18.00 – Hala OSiR nr 1 w Łowi-
czu, ul. Jana Pawła II 3; 1. turniej 
Mistrzostw Łowicza w szachach 
błyskawicznych na rok 2016;
 19.00 – Pub Krokody-Leg w Ło-
wiczu, ul. K. K. Baczyńskiego 9;
XVII Otwarte Mistrzostwa Łowi-
cza w dartcie 501 d.o.;

SOBOTA, 9 STYCZNIA:
 10.00 – Hala OSiR nr 2 w Łowiczu, 
ul. Topolowa 2; 11. kolejka woje-
wódzkiej ligi koszykówki kadetek 
U-16: UMKS Księżak Łowicz – Wi-
dzew-Intermarche Łódź;
 12.00 – Sala gimnastyczna ZPO 
w Nieborowie, ul. Legionów Polskich 
92; XIV Noworoczny Turniej Sza-
chów Fischera (9. rund tempem 
P-15`);
 16.00-20.30 – Hala OSiR nr 1 
w Łowiczu, ul. Jana Pawła II 3; 
XII Charytatywny Turniej Piłki 
Nożnej „Gwiazdy na Gwiazdkę”
z udziałem: Ryba Team, Dzien-
nikarze NC+, Łączy Nas Widzew 
oraz Gwiazdy Futsalu;

NIEDZIELA, 10 STYCZNIA:
 10.00 – Hala OSiR nr 2 w Łowiczu, 
ul. Topolowa 2; 9. kolejka woje-
wódzkiej ligi koszykówki kade-
tów U-16 – grupa A: UMKS Księ-
żak Łowicz – GTK Głowno;
 12.30-15.30 – Hala OSiR nr 1 w Ło-
wiczu; 5. kolejka IV ligi ŁoLiF, czyli 
Łowickiej Ligi Futsalu;
 16.00 – Hala OSiR nr 1 w Łowi-
czu, ul. Jana Pawła II 3; Zaległy 
mecz 7. kolejki III ligi ŁoLiF, czyli 
Łowickiej Ligi Futsalu: Bezedura 
Łowicz – Ha-Ha-Ha! Łowicz;
 16.30-20.00 – Hala OSiR nr 1 
w Łowiczu, ul. Jana Pawła II 3; 8. ko-
lejka Toreliusz Futsal II ligi ŁoLiF, 
czyli Łowickiej Ligi Futsalu;
 17.00 – Hala OSiR nr 2 w Łowiczu; 
14. kolejka II ligi koszykówki se-
niorów: Księżak Łowicz – Sokół 
Ostrów Mazowiecka;
 20.15 – Hala OSiR nr 1 w Łowiczu, 
ul. Jana Pawła II 3; Superpuchar 
Łowicza 2015 w futsalu: Drużyna 
Kia Łowicka Łowicz – Chińska 
Stacje Paliw  Haczykowscy Ło-
wicz;

ŚRODA, 13 STYCZNIA:
 10.00 – Hala sportowa OSiR nr 1 
w Łowiczu, ul. Jana Pawła II 3; 
Powiatowa Licealiada Szkolna 
w tenisie stołowych dziewcząt 
i chłopców;
 20.00 – Hala sportowa OSiR nr 2 
w Łowiczu, ul. Topolowa 2; Zaległy 
mecz 14. kolejki II ligi koszykówki 
seniorów: Księżak Łowicz – Polo-
nia Warszawa.  Gogo

Odrodzenie
Mistrza Bródki
Trzy tytuły Mistrza Polski. str. 28




